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OD REDAKC]JI

Ostentacyjny op6r wobec szeroko rozumianej teorii literatury, kedry bywa
przypisywany badaczom staropolskiej kultury literackiej co najmniej od
czaséw $wietnosei strukturalizmu, powinien juz dawno temu trafi¢ do
stownika humanistycznych komunatéw i frazeséw.

Nie ulega watpliwosci, ze do upowszechnienia takiej opinii przyczyni-
to sie wielu historykdéw literatury dawnej, przywiazanych do tradycyjnej
analizy filologicznej i idei naukowego ,badania” tekstu. Z prawdziwym
zatroskaniem i u§miechem pobtazliwosci przypatruja si¢ oni poczynaniom
tych autordéw, ktdrzy — siggajac po narzedzia oferowane przez wspéiczesne
teorie interpretacji — sytuuja si¢ po stronie hermeneutéw podejrzanych od
samego poczatku o interpretacyjne falszerstwo, zrodzone z braku filolo-
gicznej rzetelnoéci, maskowanej w dodatku odwotaniem do metodologicz-
nych nowinek i atrakeyjnych kategorii filozoficznych.

Dwie dos¢ oczywiste rzeczy trzeba tu jednak przypomnieé. Po pierwsze,
tak rozumiane, tradycyjne badania polskich historykéw literatury dawnej
tacza si¢ nierozerwalnie z rekonstrukcjg adekwatnej wobec niej teorii. Zo-
stala ona wylozona w dawnych traktatach i podr¢cznikach poetyki i reto-
ryki, opisujacych zaréwno ztozony proces powstawania, jak i odczytywania
tekstu. Po drugie, wszystkie najbardziej konserwatywne odmiany herme-
neutyki, oparte na tradycyjnych narzedziach analizy filologicznej i zdystan-
sowane wobec spekulacji teoretycznych, wyrastaja z okreslonych i niekiedy
nader rozbudowanych teorii interpretacji. Nalezy doda¢, ze teorie te sa
wspierane wieloma, czgsto kontrowersyjnymi, zalozeniami filozoficznymi
lub ideologicznymi. W tej sytuacji niemozno$¢ unikniecia teorii staje sig
faktem. Nawet jesli badacz rezygnuje z teoretyzowania na rzecz prakeyki
interpretacyjnej, wszelki, zazwyczaj jedynie deklaratywny, opér wobec teo-
rii musi pozosta¢ gestem retorycznym.

Niniejszy, a takze nastgpny zeszyt ,, Terminusa”, tworza monografi¢ po-
$wigcong w catosci dwédm, powigzanym ze sobg licznymi zaleznosciami,
problemom. Pierwszym z nich jest rekonesans dotyczacy wstgpnego rozpo-
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znania gtéwnych kierunkéw badari nad literatura dawna, prowadzonych
m.in. na gruncie historii ksiazki (typografii), studiéw nad reformacja czy
neolatynistyki. Drugim problemem jest otwarcie badari nad staropolszczy-
zng na inspiracje czerpane ze wspétczesnych teorii literatury.

Teorie te traktujemy jako jedne z wielu mozliwych jezykdéw interpre-
tacji czy sposobéw myslenia o tekécie. Nie chodzi o wykazanie, iz nie-
znajomo$¢ teorii szkodzi (ignorantia theoriae nocet) ani o wezwanie do
pospolitego ruszenia w sprawie dekonstruowania Reja, Kochanowskiego
czy Sarbiewskiego, ani tym bardziej o uzasadnienie koniecznosci przekla-
du sarmatyzmu na kluczowe pojecia studiéw postkolonialnych czy postza-
leznosciowych (albo innych, lecz obowiazkowo opatrzonych prefiksem
‘post’). Nasza intencja jest refleksja nad funkcjonalnoscia kategorii zaczerp-
nigtych ze wspétczesnych teorii literatury w analizie i interpretacji tekstow
dawnych. Pytanie, przed jakim wéwczas stajemy, pozostaje niezmiennie
to samo: czy pragnienie (z)rozumienia utworu napisanego przed wiekami
w jezyku zarazem bliskim, jak i obcym nam kulturowo, usprawiedliwia
hermeneutyczny anachronizm? A jesli tak, to w jakim zakresie?

Artykuly prezentowane w tym tomie aczy ze sobg idea metodologicz-
nego rekonesansu. Anna Kocot omawia zwiezle w swoim artykule historie
badan nad polska ksiazka, siegajacych swymi poczatkami XIX wieku, ke6-
re koncentrowaly si¢ wokoét typografii. Analiza ksztattu typograficznego
wezesnonowozytnych ksiazek potwierdza nie tylko kulturowe znaczenie
rewolucji Gutenberga, ale takze odstania niekiedy tajemnice warsztatu
prawdziwych artystéw ,czarnej sztuki”. W badania nad historia ksiazki,
prowadzone w szerokim kontekscie spoteczno-kulturowym, wpisuje si¢
takze artykul Jakuba NiedZwiedzia. Oméwienie niektdrych drukéw, jakie
ujrzaly $wiatlo dzienne w szesnastowiecznym Wilnie, prowadzi do wnio-
sku, ze ksiazka byla réwniez wskaznikiem tozsamosci religijno-narodowej
mieszkaicdw tego wieloetnicznego miasta. Jakub Koryl w obszernym,
dwuczgdciowym, studium przedstawia gléwne kierunki badard nad re-
formacja protestancka, prowadzone w perspektywie historii idei. Analiza
takich pojeé, jak ekumenizm, irenizm i tolerancja, pozwala lepiej zrozu-
mie¢ dwa modele opisu i interpretacji reformacji jako waznego w dzie-
jach wezesnonowozytnej Europy fenomenu spoteczno-kulturowego (kon-
fesjonalizacja i modernizacja). W dziale tlumaczeni zamiescilismy edycje
krytyczna panegiryku Ad urbem Romam autorstwa humanisty zwiazanego
z dworem papieza Urbana VIII, Antonia Querenghi, przygotowana przez
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Grzegorza Franczaka. Utwér ten upamigtnia wizyte ksiecia Whadystawa
Wazy w Rzymie w 1625 roku. Krélewicz, w ktérym widziano zwycigzeg
spod Chocimia, wystawiany jest jako nowy Herkules (Alcydes), $pieszacy
na ratunek chrzeécijariskiej Europie przed ,bezboznymi potworami”. Réw-
nie interesujaco przedstawia si¢ dzial recenzji i oméwieri nowosci wydaw-
niczych. Kaja Szymariska pisze o glosnej ksigzce Neila MacGregora A Hi-
story of the World in 100 Objects, a Andrzej Staniszewski omawia wazna dla
badaczy kultury wezesnonowozytnej Europy publikacje Jacka Goody’ego,
Renesans. Czy tylko jeden?

Zyczymy owocnej lektury!

Wojciech Ryczek
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EDITORIAL NOTE

The ostentatious resistance to broadly understood literary theory has been
ascribed to the researchers of the Old Polish literary culture at least since
the heyday of structuralism. Although it should have landed in a dictionary
of humanistic clichés and platitudes long ago, there is no doubt that many
historians of old literature attached to traditional philological analyses and
the idea of scientific “examination” of text contributed to this opinion.
With honest concern and a lenient smile they look down on the doings
of those authors who, reaching for instruments offered by contemporary
theories of interpretation, situate themselves among hermeneuts suspected
from the very beginning of interpretative fraud. A fraud born of the lack of
philological diligence, additionally masked with reference to methodologi-
cal novelties and attractive philosophical categories.

Still, two quite obvious things should be kept in mind here. Firstly,
traditional studies of Polish historians of old literature inevitably involve
reconstructing a certain theory commonly considered to be adequate to
the researched subject. This theory was explained in old treatises and text-
books on poetics and rhetoric that described both the complex process of
creating and of reading a text. Secondly, all the most conservative variants
of hermeneutics, based on traditional instruments of philological analysis
and distanced from theoretical speculations, have their origins in concrete
and extremely elaborate theories of interpretation. Furthermore, these
theories are supported with numerous and often controversial philosophi-
cal and ideological assumptions. In this situation, it becomes downright
impossible to escape the theory. Even if a scholar refrains from theorising
in favour of interpretative practice, any — and usually only declarative — re-
sistance to the theory becomes nothing but a rhetorical gesture.

The next two issues of “Terminus” will form a monograph dedicated
entirely to two things related to each other in various respects. On the
one hand, we focus on preliminary recognition of the main currents in
the studies of old literature, that are conducted for instance in the field of
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typography (the history of books), Reformation or neo-Latin studies. On
the other hand, we raise the question of opening the studies of old Polish
literature and culture to contemporary literary theories.

We treat these theories as just a few out of many possible interpre-
tative languages or ways of thinking about text. It is not about proving
that ignorance of theory is harmful (ignorantia theoriae nocet); neither is
it a call for a mass movement aimed at deconstructing Rej, Kochanowski
or Sarbiewski; nor is it about justifying the necessity of translating Sar-
matism into key notions of postcolonial or post-dependency studies (or
other disciplines obligatory given the ‘post’ prefix). Our intention is to
reflect upon categories drawn from contemporary literary theories paying
special attention to their functionality in the analysis and interpretation of
ancient texts. The question we therefore face is invariably the same: does
the wish to understand a text written ages ago in a language both close and
culturally strange to us justify hermeneutic anachronism? And if so, then
to what extent?

The papers presented in this volume are tied together by the idea of
methodological reconnaissance. Anna Kocot concisely discusses the his-
tory of the studies of Polish books that originated in the 19% century and
focused on typography. The analysis of the typographic shape of early
modern books not only confirms the cultural significance of the Guten-
berg revolution, but also sometimes reveals the secrets of the technique of
the real “black art” artists. Jakub NiedZwiedZ’s text also fits into the studies
on the history of books, carried out in a broad social-cultural context. The
elaboration of selected prints that saw daylight in the 16*-century Vilnius
leads to the conclusion that books were also a sign of the religious-national
identity of the city’s multi-ethnic inhabitants. Jakub Koryl, in his extensive
two-part study, presents chief currents in the studies of Protestant Refor-
mation conducted from the perspective of the history of ideas. The analysis
of such terms as ecumenism, irenism and religious toleration allows bet-
ter understanding of two models of description, and interpretation of the
Reformation as a social-cultural phenomenon of major importance for the
history of early modern Europe (confessionalisation and modernisation).
In the section of translations we print a critical edition of a panegyric
Ad urbem Romam by a humanist connected with the court of the pope
Urban VIII, Antonio Querenghi, prepared by Grzegorz Franczak. The
work commemorates Wtadystaw Waza’s visit to Rome in 1625. The prince,
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seen as the victor of Chocim, is praised as a new Hercules (Alcydes) rush-
ing to the rescue of Christian Europe from the “godless monsters”. The sec-
tion of reviews and analyses of new publications is equally interesting. Kaja
Szymariska writes about the renowned book by Neil MacGregor A History
of the World in 100 Objects and Andrzej Staniszewski reviews Jack Goody’s
publication Renaissances. The One or the Many? Which is important for
researchers of early modern European culture.

Let the reading be fruitful!

Wojciech Ryczek
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ZAGADNIENIE KSZTAETU TYPOGRAFICZNEGO
W BADANIACH DAWNE] KSIAZKI POLSKIE]

ANNA KOCOT

Uniwersytet Jagielloriski, Krakéw

Abstract

The Problem of Typographic Design in the Studies on Old Polish Book

The purpose of this paper is to present the problem of typographic design in the studies
on Polish books printed until the 18" century.

Although some of the ideas of Polish bibliologists have closely corresponded with
new directions in French and Anglo-American bibliography, they have never resulted
in such books as: Apparition du livre by Febvre-Martin, Gutenberg Galaxy by McLuhan,
Printing Press as an Agent of Change by Eisenstein or Histoire de [¢dition fran¢aise. In
Polish book studies, the issue of typography was raised essentially to confirm or estab-
lish the provenance of a print or to demonstrate the existence of many variants of an
edition. In the second decade of the 20% century, in opposition to the ideas represented
e.g. by Jan Prasnik, who postulated mainly the examination of historical documents,
Kazimierz Piekarski worked out the so-called “typographic method” of book studies,
which consisted in the analysis, description and creating the catalogue of printing types
and typographic material employed in the examined prints. This method was success-
fully used in the series Polonia Typographica Saeculi Sedecimi, which Piekarski initialised
in 1936. While the idea to evaluate and compare the aesthetic value of production of
different printers were present in Polish bibliography, they could not, nevertheless, be
realised before the second world war. In the second half of the 20 century researchers
focused, among others questions, on: paper, bookbinding, readers, publicity, musical
prints, bookselling, history of libraries and printers, but the issue of typographic design
was only discussed as an exception.

Making an attempt to characterise and estimate the visual aspect of Polish books
printed before the end of the 18" century requires difficult study not only in bibli-
ography, but also in the history of literature, culture and art. Works such as: Encyklo-
pedia wiedzy o ksigzce, Stownik pracownikéw ksiqzki polskiej, Drukarze dawnej Polski,
a recently published bibliography of books printed by Franciszek Cezary the older,
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as well as already mentioned Polonia Typographica... and numerous articles (some of
them concerning precisely e.g. title-pages or printers’ devices) remain a useful source
of knowledge. However, Polish scientific vocabulary in this subject is still deficient and
sometimes a researcher could find it indispensable to create a new term him- or herself.

The author of this paper had a similar experience during her studies on the typog-
raphy of prints published in sixteenth-century Cracow by Florian Ungler and Maciej
Wirzbigta. The other problem she had to deal with was the creation of an original
database, which allowed her to collect, research and present data in a much simpler,
faster and more comfortable way. Comparative studies of selected prints published in
Cracow in the first and the second half of the 16™ century have shown a development
of local typography and book design during this period, including changes in book
architecture, typographic material and page layout. They also indicated the introduc-
tion and perfection of multiple helpful elements of a book, like pagination or foliation,
indexes, errata, notes ezc., as well as an establishment of some patterns of composition
for editions de luxe and “series.”

Despite many attempts, including those mentioned in this paper, the issue of
typographic design of Polish books printed before the 18" century remains mostly
unknown. Simultaneously, the general interest in modern book design in Poland has
greatly increased over the last few years and creating the layout of one’s own book has
become more and more popular. It is therefore extremely important to study the art
of our predecessors and try to understand what they wanted to teach us in their own
language of “black-art.”

Key words: typographic design, the history of book, the art of printing

Podstawy teoretyczne i metodologiczne polskiej nauki o ksigzce' (kt6ra
okre$lana bywa réwnoznacznymi juz dzi§ chyba terminami bibliologia lub

' Kolejne préby ujecia dziejow polskiego ksiegoznawstwa, wraz z omdéwieniem naj-
wazniejszych teorii i odestaniami do literatury przedmiotu, mozna znalezé m.in. w na-
stepujacych pracach i artykulach: Z. Mo carski, Stan badat polskiego drukarstwa, [w:]
1V Zjazd Bibliotekarzy Polskich w Warszawie dnia 31 maja—2 czerwca 1936 roku, cz. 11: Refe-
raty, Warszawa 1936, s. 51-60; H. B uth ak, Badania nad dziejami ksiqzki polskiej wickéw
XVI-XVIII w okresie powojennym, cz. I, ,Rocznik Biblioteki Narodowej” IV, 1968, s. 333—
357; H. Wi¢ckowska, Organizacja, stan i kierunki badar bibliologicznych 1945—1967,
»Przeglad Biblioteczny” XXXVI, 1968, 2. 1/2,5.45-77;A. Kawecka- Gryczowa, Dzie-
Jje drukarstwa w Polsce XV i XVI wicku. Stan badart i postulaty, [w:] Dawna ksiqzka i kultura.
Materiaty migdzynarodowej sesji naukowej z okazji pigésetlecia sztuki drukarskiej w Polsce, red.
S.Grzeszczuk, A. Kawecka-Gryczowa, Wroctaw 1975, s. 9-32; K. Migon,
Nauka o ksigzce. Zarys problematyki, Wroctaw 1984, passim. O zwiazkach historii ksiazki z hi-
storig literatury i stopniowym usamodzielnianiu si¢ ksiggoznawstwa zob. P Buchwald-




Zagadnienie ksztattu typograficznego w badaniach dawnej ksiqzki... 153

ksiggoznawstwo) zaczeto tworzy¢ w XIX wieku. Niewatpliwe zastuzyli sig
w tej dziedzinie m.in. Jerzy Samuel Bandtkie, Joachim Lelewel i Karol
Estreicher. Od poczatkéw XX stulecia w wypowiedziach badaczy pojawia-
ly si¢ elementy tzw. funkcjonalnej (funkcjonalnobibliologicznej) nauki
o ksigzce. W ostatecznym uksztattowaniu si¢ tej koncepcji udzial mieli
Kazimierz Piekarski, Stefan Vrtel-Wierczyniski, Mieczystaw Rulikowski,
Kazimierz Dobrowolski, Stanistaw Sierotwiniski, Tadeusz Mikulski, Kazi-
mierz Budzyk, Adam Eysakowski, Jan Muszkowski, Karol Glombiowski
oraz Krzysztof Migon, ktéry sformulowat definicje metody. W oczach
przedstawicieli tzw. szkoly polskiej ksigzka stanowita istotng czastke zycia
spolecznego, nosnik idei oraz komunikatu autora kierowanego do odbior-
cy?. Studia nad wszystkimi elementami dzieta i procesami zachodzacymi
w obrebie tzw. zycia ksigzki® (obejmujacego trzy etapy: wytwarzanie, roz-
powszechnianie i uzytkowanie?) zaktadaly zwiazki pomiedzy przedmiotem
badan a rzeczywistym lub hipotetycznym czytelnikiem. Proponowano tez
stworzenie tzw. socjologii ksiagzki (Muszkowski®) badZ stosowanie metod
socjologii np. w badaniach nad czytelnictwem (Glombiowski®).

Jesli chodzi o spojrzenie na sam przedmiot badad, mozna zatem
uchwyci¢ istotne podobiedstwa pomiedzy mysla polskich bibliologéw
a zachodzacymi w XX stuleciu we francuskiej i angloamerykariskiej nauce
o ksiazce zjawiskami’, ktérych $wiadectwem pozostajg stynne do dzis tytu-

-Pelcowa, Historia ksigzki a historia literatury, [w:] ead e m, Historia literatury i histo-
ria ksigzhki. Studia nad ksiqikq i literaturg od sredniowiecza po wiek XVIII, Krakéw 2005,
s. 7-24, oraz T. Mi k ul s ki, Historia literatury wobec zagadnier ksi¢goznawstwa, [w:] Studia
nad ksiqzkq poswigcone pamigci Kazimierza Piekarskiego, Wroctaw 1951 (Ksiazka w Dawnej
Kulturze Polskiej, t. 1), s. 65-77. Wybrane koncepcje polskich badan nad ksiazka przed-
stawil w swojej pracy J.S. Gruchata, Jucunda familia librorum. Humanisci renesansowi
w sSwiecie ksigzki, Krakow 2002, s. 19-26 (cz¢$¢ wstepna rozdziatu 1: Ksigzka jako przedmiot
badat historyka kultury).

2 Min. T. Zbierski, Semiotyka ksigzki, Wroctaw 1978.

3> Okreslenie to zaczerpnigto z tytulu popularnonaukowego dzieta J. Muszkow-
skiego, Zycz'e ksigzki, Warszawa 1936 (wyd. 2, Krakéw 1951).

4 Taka triadg zaproponowat juz w dwudziestoleciu migdzywojennym K. Piekarski, a za
nim podziat éw przejat J. Muszkowski i inni.

> Zob. J. Muszkowski, Ksigzka jako zjawisko spoleczne, [w:] Studia nad ksigzkq
poswigcone pamigci Kazimierza Piekarskiego, s. 79-104.

¢ M.in. K. Gtombiowski, Problemy historii czytelnictwa, Wroctaw 1966.

7 Szerzej na ten temat zagranicznych badan nad historig ksiazki zob. J.S. Gru-
chata, lucunda familia librorum... (rozdziat 1), a takze zapis rozmowy przeprowadzonej
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ty: LApparition du livre Febvre'a—Martina®, Galakiyka Guienberga McLu-
hana’, Rewolucja Gutenberga Eisenstein' oraz zbiorowe dzieto Histoire de
lédition francaise’. W literaturze krajowej — mimo iz takie projekty po-
stulowano — studia nad dawna ksiazka nie przyniosty jednak publikacji,
ktére cho¢ w cz¢sci przypominaltyby prace wymienionych wyzej autoréw.
Badania typograficzne wykorzystywane byly gléwnie do potwierdzenia lub
ustalenia przynaleznosci publikacji do produkcji danego warsztatu, ewen-
tualnie aby wykaza¢ istnienie wariantéw.

W dwudziestoleciu miedzywojennym Kazimierz Piekarski opracowat
tzw. metode typograficzng'?. Byta to niejako jego odpowiedZ na dynamicz-
nie rozwijajacy si¢ nurt badan archiwalnych, prowadzonych m.in. przez
Jana Prasnika, Anne Jedrzejowska, Mari¢ Wojciechowska, Jézefa Seruge
i Jézefa Skoczka'. Piekarski krytykowal uprawiany przez nich rodzaj stu-

z R. Chartierem umieszczony w zbiorze: P. Ro d ak, Pismo, ksigzka, lektura. Rozmowy: Le
Goff; Chartier, Hébrard, Fabre, Lejeune, przedm. K. P o mian, Warszawa 2009, s. 57-106.

8 L.Febvre, H.-J. Martin, LApparition du livre, Paris 1958, wyd. 2, Paris 1971,
wyd. 3, Paris 1999; polskie tumaczenie fragmentu: L. Febvre, H.-J. Mar tin, Ksigzka,
ten zaczyn, przet. A. Mencwel, ,Przeglad Humanistyczny” 1989, nr 8/9; przedruk w:
Antropologia stowa, oprac. G. Godlewski, A. Mencwel, R. Sulima, wstgp i red.
G. Godlewski, Warszawa 2003; obecnie przygotowywane jest polskie wydanie calosci
naktadem Wydawnictw Uniwersytetu Warszawskiego.

> M. McLuhan, The Gutenberg Galaxy. The Making of Typographic Man, Toronto
1962; tumaczenie polskie fragmentéw: idem , Galaktyka Gutenberga, [w:] i d e m, Wybor
pism, przet. K. Jakubowicz, wstep K. T. Toeplitz, Warszawa 1975.

" E. L. Eisenstein, The Printing Press as an Agent of Change. Communications
and Cultural Transformations in Early-Modern Europe, t. 1-2, Cambridge-London—New
York—Melbourne 1979; dzieto to ukazato si¢ réwniez w ilustrowanej wersji skréconej: 7he
Printing Revolution in Early Modern Europe, Cambridge 1983 (na jej podstawie opracowano
tlumaczenie polskie: Rewolucja Gutenberga, przet. H. Holle nd e r, Warszawa 2004).

"' Histoire de ['édition francaise, red. H.-]. Martin, R. Chartier, t. 1: Le livre
conquérant. Du Moyen /fge au milieu de XVIF siécle, Paris 1982 (wyd. 2, Paris 1989); t. 2:
Le livre triomphant, 1660—1830, Paris 1984 (wyd. 2, Paris 1990); t. 3: Le temps des éditeurs.
Du Romantisme a la Belle E‘poque, Paris 1985 (wyd. 2, Paris 1990); t. 4: Le livre concurrencé,
1900—1950, Paris 1986 (wyd. 2, Paris 1991).

12 Doktadny jej opis zamieszczono w: H. B uth ak, Metoda typograficzna w badaniach
nad dawng ksigzkq, ,Biuletyn Poligraficzny” 1977, nr 2, s. 37-52.

'3 Badania tq metoda zaowocowaly m.in. pracami: J. P ta$nik, Cracovia impressorum
XVetXVIss., Leopoli 1922 (Monumenta Poloniae Typographical); M. Wo jciechowska,
Z dziejow ksigzki w Poznaniu w XVI wicku, Poznani 1927; A. Jedrzejowska, Ksigzka
polska we Lwowie w XVI w., Lwéw — Warszawa 1928 (Biblioteka Lwowska XVII); J.Seruga,
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diéw', postulujac, aby badano nie dokumenty Zrédtowe, a same druki.
Jednoczesnie zaproponowal rozwiazanie polegajace na analizie i opisie
materiatu typograficznego (czcionek i elementéw zdobniczych) przy wy-
korzystaniu metod opracowanych przez Roberta Proctora’ i Konrada
Haeblera'S. Poprzez poréwnanie duzej liczby drukéw mozna byto zgroma-
dzi¢ dane na temat zasobu kaszt poszczegdlnych drukarni, a dzigki temu
dokona¢ atrybucji ksigzek niezawierajacych adresu wydawniczego oraz
wysledzi¢ ewentualne ,poddruki” lub falszerstwa, ustali¢ doktadng lub
przyblizona datacje ksiazki itp. W badaniach stosowano tez analizg sktadu:
poréwnywano pisownie, dzielenie wyrazéw, polozenie sygnatur na stro-
nie. W okresie przed- i powojennym studia takie uprawiali m.in. Ludwik
Bernacki, Aleksander Birkenmajer, Alodia Kawecka-Gryczowa i Kazimierz
Budzyk (ten ostatni rozszerzyt metode typograficzna o badanie przekroju
kolumny i odstgpéw mi¢dzywyrazowych)'.

W upowszechnieniu wspomnianej metody ksiggoznawczej najbardziej
zastuzyl si¢ sam jej autor. Opublikowana przez niego monografia pierwszej
oficyny Floriana Unglera'® byta nowatorska dla nauki polskiej praca, w kto-
rej przedstawiono nie tylko dzieje, ale takze zaséb typograficzny warszta-
tu oraz wykaz wytoczonych tam dziet (uwzgledniono tez druki, kedrych
chronologizacj¢ lub adres wydawniczy ustalono wilasnie za pomoca metody
typograficznej). Dzieto Piekarskiego ustanowilo wzorzec, w pdzniejszych
latach jedynie udoskonalany, wypada zatem po$wicci¢ mu nieco uwagi.

Oprécz wiadomosci na temat osoby impresora i jego dziatalnosci
w wyznaczonym tytulem pracy okresie w monografii znalazta si¢ réwniez

Jan Haller. Wydawca i drukarz krakowski (1467-1525), Krakéw 1933; J. Skoczek,
Lwowskie inwentarze biblioteczne w epoce renesansu, Lwéw 1939.

1 Zob. K. Piekarski, Ksigzka w Polsce XV i XVI wicku, [w:] Kultura staropolska,
Krakéw 1932, s. 350-382.

5 Zob. R. Proctor, An Index to the Early Printed Books in the British Museum. With
Notes of Those in the Bodleian Library, London 1898-1903.

¢ Zob. K. Haebler, Typenrepertorium der Wiegendrucke, cz. 1, Halle an der Saale
1905; cz. 2-5, Leipzig 1908-1924.

17" W wyniku tych badaii powstaly m.in. nastgpujace prace: L. Bernacki, Pierwsza
ksigzka polska. Studium bibliograficzne, Lwéw 1918; A. Birkenmajer, Tjpograficzny
zaséb drukarni zamoyskiej w roku 1617, Krakéw 1936; K. Budzyk, Studia z zakresu
bibliografii i ksiggoznawstwa, Warszawa 1948; i d e m, Bibliografia konstytucji sejmowych XVII
wieku w Polsce, Wroctaw 1952.

8 K. Piekarski, Pierwsza drukarnia Floriana Unglera 1510-1516. Chronologia
drukdw i zasobu typograficznego, Krakéw 1926.
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niezbyt pochlebna ocena poziomu estetycznego drukéw Unglera. Pickar-
ski podzielit opisywany material typograficzny na trzy grupy: (1) pisma
wraz z rubrykami i cyframi, (2) inicjaly, (3) drzeworyty. W obrebie ostat-
niej z nich wyréznil ze wzgledu na wystgpowanie, tematyke oraz forme
drzeworyty tytutowe, ilustracyjne, herbowe, kalendarzowe, sygnetowe, do
modlitewnika, winiety, listwy i ozdobniki. W odniesieniu do pism Pie-
karski zastosowal typologic Konrada Haeblera', opisat ich kréj, funkcje
i rozmiar, dodat takze informacj¢, w jakiego rodzaju drukach wystepowaly,
a niekiedy wskazal na mozliwe proweniencje i dalsze dzieje kompletéw
czcionek. W osobnej tabeli przedstawil réwniez wystgpowanie pism w po-
szczegdlnych latach dziatalnosci drukarni. W przypadku inicjatéw i drze-
worytéw opisal technike wykonania, ogélne cechy charakeerystyczne i wy-
miary elementu (przy drzeworytach — takze tresci przedstawieniowe) oraz
wskazal druki, w ktérych zostat on uzyty. W koricowej czgsci monografii
autor przedstawil w formie tabeli ,poczet chronologiczny” ksiazek pierw-
szej oficyny, a przy kazdej pozycji wymienit wykorzystany w niej materiat
typograficzny. W dziele znalazly sie tez reprodukcje wybranych elementéw
zasobu pierwszej drukarni Unglera.

W 1930 roku Kazimierz Piekarski opublikowal nast¢pna prace, za-
tytutowany: Bibliografia dziet Jana Kochanowskiego®™. Tym razem metoda
typograficzna $wigcita swdj triumf: badacz odkryt i udowodnit nie tylko
istnienie ,poddrukéw” dziet czarnoleskiego poety, ale tez falszerstwa, ja-
kich dopuszczat si¢ Januszowski, antydatujac niektdre wydania.

Piekarski mial $wiadomos¢, ze w przypadku tego rodzaju badari poréw-
nawczych duzym utatwieniem byloby opublikowanie zbioréw reprodukeji
elementéw typograficznych oficyn polskich?'. Gdyby istniaty tego rodzaju
wydawnictwa Zrédlowe, mozna by przejs¢ bezposrednio do studiéw nad
uktadem typograficznym, z pomini¢ciem pracochtonnej atrybucji zaso-
bu o juz ustalonych proweniencjach. Najwczesniejsza proba na tym polu
byla wspomniana juz monografia pierwszej drukarni Unglera. Nast¢pnie
Piekarski przygotowal m.in. we wspétpracy z Kazimierzem Hatacidskim
wydanie z reprodukcjami sygnetéw ttoczni polskich?.

¥ Zob.K. Haebler, op. cir.

2 K. Piekarski, Bibliografia dziet Jana Kochanowskiego. Wiek XVI i XVII, Krakéw
1930, wyd. 2 rozsz., Krakéw 1934.

21 Przedsigwzigcie takie postulowat réwniez Z. Mo carski, op. ciz., s. 56.

2 K.Hatacinski, K. Piekarski, Sygnety polskich drukarzy, ksiggarzy i nakladcéw.
Zbidr podobizn i oryginalnych odbic, z. 1-3, Krakéw 1926-1929.
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Stopniowo w ksiegoznawstwie polskim ujawnity si¢ dazenia, aby wyjs¢
poza zmudne kolekcjonowanie, reprodukowanie i opisywanie zasobu ty-
pograficznego. Kazimierz Piekarski ktadt nacisk na konieczno$¢ rzetelnej
oceny poziomu estetycznego produkeji dawnych polskich toczni®, a Zyg-
munt Mocarski przedstawit podczas IV Zjazdu Bibliotekarzy Polskich
(Warszawa 1936) postulat badari poréwnawczych, ktdre sytuowalyby ofi-
cyny krajowe na tle migdzynarodowym: ,w badaniach drukarstwa nasze-
go punke ciezkoéci winien leze¢ w ustalaniu lokalnych odrebnosci formy
graficznej drukdéw polskich, charakterystyce wahaii poziomu jak technicz-
nego, tak estetycznego oficyn, a w drukach niejednolitych artystycznie
w ujawnianiu najlepszych ich fragmentéw czy to co do kart tytutowych,
czy tez poszczegblnych kolumn tekstu™.

Planéw tych nie udalo si¢ juz, niestety, zrealizowa¢é. W 1936 roku Pie-
karski zainicjowat jeszcze jedno wazne przedsiewzigcie naukowe: wyszedt
woéwczas pierwszy zeszyt setii Polonia typographica saeculi sedecimi. Wydany
zostal jeszcze zeszyt drugi®, pdiniejsze badania przerwal wybuch wojny.
Dzigki staraniom wspétpracownicy i nastgpezyni Piekarskiego, Alodii Ka-
weckiej-Gryczowej, w 1959 roku udato si¢ wznowi¢ seri¢. Opublikowano
dotad dwanascie zeszytéw (wznowiono takze poprzednio wydane)®. Na
opracowanie czekaja wcigz pozostale tocznie XVI-wieczne, jak chociazby

» Zob. K. Piekarski, Ksigzka w Polsce XV i XVI wieku, s. 361-362.

# Z.Mocarski, op. cit., s. 55.

5 Polonia typographica saeculi sedecimi. Zbidr podobizn tloczni polskich XVI stulecia,
wyd. K. Piekarski,z 1: Kasper Hochfeder. 1503—1505, Warszawa 1936; z. 2: Jan Haller.
15051525, Warszawa 1937.

% Polonia typographica saeculi sedecimi. Zbidr podobizn tloczni polskich XVI stulecia,
red. A. Kawecka-Gryczowa, z. 1-12, Wroctaw 1959-1981, z. 1: Kasper Hochfeder.
1503-1505, wyd. 2 uzup., oprac. M. Btoiska, Wroctaw 1968; z. 2: Jan Haller. 1505—
1525, wyd. 2, oprac. H. Kapetus, Wroctaw 1963; z. 3: Pierwsza drukarnia Floriana
Unglera. 1510-1516, oprac. H. Buthak, Wroclaw 1959; z. 4: Jan Haller. 1505-1525,
oprac. H. Kap etus, Wroctaw 1962; z. 5: Druga drukarnia Floriana Unglera. 1521—1536,
oprac. H. Buthak, Wroctaw 1966; z. 6: Druga drukarnia Floriana Unglera. 15211536,
oprac. H. Buthak, Wroctaw 1966; z. 7: Druga drukarnia Floriana Unglera. 1521-1536,
oprac. H. Buthak, Wroctaw 19705 z. 8: Aleksander Augezdecki. 1549-1561, oprac.
P Buchwald-Pelcowa, Wroctaw 1971; z. 9: Maciej Wirzbigta. 1555/7—1605, oprac.
A. Kawecka-Gryczowa, Wroctaw 1974; z. 10: Maciej Wirzbigta. 1555/7-1605,
oprac. A. Kawecka-Gryczowa, Wrodaw 1975; z. 11: Maciej i Pawet Wirzbigtowie.
1555/7-1609, oprac. A. Kawecka-Gryczowa, Wroctaw 1981; z. 12: Maciej Szarfen-
berg. 1527-1547, oprac. H. Buthak, Wroctaw 1981.
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Hieronima Wietora. Autor zeszytu po$wigconego pierwszej oficynie Floria-
na Unglera, Henryk Buthak, zasadniczo wzorowat si¢ na monografii Piekar-
skiego, uzupetnit jedynie na podstawie odnalezionych od 1926 roku dru-
kéw informacje dotyczace materiatu typograficznego i produkeji oficyny.
Zgodnie z zapowiedzig zawartg w tytule serii, w Polonia typographica
saeculi sedecimi zostaly zamieszczone przede wszystkim podobizny mate-
riatu typograficznego poszczegdlnych oficyn. Uklad zeszytéw oraz podziat
przedstawianego zasobu powtérzono whasciwie za Piekarskim, przy czym
do tablic z reprodukcjami w poszczeg6lnych zeszytach dotaczono czes¢ teks-
towa, ktéra zawierata opis dziejéw danej oficyny, charakeerystyke zasobu ty-
pograficznego i produkeji oraz uwagi na temat chronologii drukéw, a takze
wykaz omawianych elementéw i spis chronologiczny wyttoczonych pozyciji.
Po wojnie do zamierzeri Piekarskiego i Mocarskiego nie powrécono?.
W odniesieniu do ksiazki dawnej prowadzono badania papieru (Kazimiera
Maleczyniska, Wlodzimierz Budka, Jadwiga Siniarska-Czaplicka), opraw
(Marta Burbianka), czytelnictwa (Karol Glombiowski), reklamy wydawni-
czej (Tadeusz Ulewicz, Danuta Hombek, Stanistaw Grzeszczuk), drukar-
stwa muzycznego (Maria Przywecka-Samecka), a takze ekslibriséw, ksie-
garstwa, historii bibliotek i drukarstwa, zabraklo natomiast préb analizy
poréwnawczej i oceny poziomu estetycznego ksiazek z polskich ttoczni.
Podjgcie tego wyzwania zmusza do nietatwych studiéw z pogranicza
historii ksiazki, literatury, kultury i sztuki. Niewatpliwie pomocne sg tutaj,
oprécz zeszytéw seril Polonia typographica saeculi sedecimi, wazine dzieta
zbiorowe o charakterze stownikowo-encyklopedycznym: Encyklopedia wie-
dzy o ksigzce®®, Stownik pracownikéw ksigzki polskief® oraz Drukarze daw-
nej Polski od XV do XVIII wieku®, a takze opracowania i artykuty dotyczace

¥ Pewnej proby ukazania dziejéw drukarstwa polskiego z uwzglednieniem jego

roli w rozwoju renesansu na ziemiach polskich dokonata A. Kawecka-Gryczowa,
Z dziejow polskiej ksiqzki w okresie Renesansu. Studia i materiaty, Wroctaw 1975.

2 Encyklopedia wiedzy o ksigzce, Wroctaw 1971.

¥ Stownik pracownikéw ksigzki polskiej, red. 1. Treichel, Warszawa—£6dz 1972.

3 Drukarze dawnej Polski od XV do XVIII wicku, praca zbiorowa, t. 1: Matopolska, cz. 1:
Wiek XV-XVI, red. A. Kawecka-Gryczowa, Wroctaw 1983, cz. 2: Wiek XVII-XVIII,
vol. 1: A=K, vol. 2: [-Z i drukarnie zydowskie, red. J. Pirozynski, Krakéw 20005 t. 3,
cz. 1: Wielkopolska, oprac. A. Kawecka-Gryczowa, K. Korotajowa, J. Séjka,
Wroctaw 1977, cz. 2: Mazowsze z Podlasiem, oprac. K. Korotajowa, red. K. Korota-
jowa, J. Krauze-Karpinska, Wroctaw 2001; t. 4: Pomorze, oprac. A. Kawecka-
-Gryczowa, K. Korotajowa, Wroctaw 1962; t. 5: Wielkie Ksigstwo Litewskie, oprac.
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grafiki ksigzkowej” (Ewy Chojeckiej’?, Janiny Wiercifiskiej*®, Zdzistawa
Staniszewskiego™, Jadwigi Bednarskiej®®, Jolanty Talbierskiej*®), w tym
sygnetéw drukarskich’, poszczegdlnych oficyn® lub elementéw ramy

A. Kawecka-Gryczowa, K. Korotajowa, W. Krajewski, Wroctaw 1959;
t. 6: Matopolska — Ziemie Ruskie, oprac. A. Kawecka-Gryczowa, K. Korotajowa
i W. Krajewski, Wroclaw—Krakéw 1960 (wszystkie tomy ukazaty si¢ w serii Ksigzka
w Dawnej Kulturze Polskiej, 10). Zob. tezA. Kawecka-Gryczowa, ,Drukarze dawnej
Polski” na tle stownikéw drukarzy, [w:] Dokumentacja w badaniach literackich i teatralnych.
Whybrane problemy, red. J. Cza ch o wska, Wroctaw—Warszawa—Krakéw 1970, s. 75-93.

1 Jeszcze przed wojng zagadnieniem tym zajmowaly si¢ Z. Ameisenowa i A. Betteréw-
na (zob. e ad e m, Polskie ilustracje ksigzkowe XV i XVI wicku (1490—1525), Lwéw 1929).

32 Zob. E. Chojecka, llustracja polskiej ksigzki drukowanej XVI i XVII w., Warszawa
1980; e a d e m, Krakowska grafika kalendarzowa i astronomiczna XVI wieku, [w:] Studia re-
nesansowe, t. 3, Wroctaw 1963, s. 319—473. Badaczka przedstawita takze postulaty dalszych
prac, zwracajac uwagg na konieczno$¢ wspétpracy historykéw ksiazki z historykami sztuki
(zob. e ad e m, Znaczenie kulturowe grafiki polskiej XVI wieku, [w:] Dawna ksigzka i kultu-
7a..., s. [86]-114; e ad e m, Polska grafika renesansowa. Stan i postulaty badart, [w:] Renesans:
sztuka i ideologia. Materiaty sympozjum naukowego Komitetu Nauk o Sztuce PAN, Krakéw
czerwiec 1972 oraz sesji naukowej Stowarzyszenia Historykdw Sztuki, Kielce listopad 1973,
Warszawa 1976, s. 543-573).

¥ Zob.].Wiercinska, Sztuka i ksigzka, Warszawa 1986.

% Zob. Z.Staniszewski, Estetyka polskiego druku ksigzkowego XVIII wieku. Zarys
problematyki, ,Ze Skarbca Kultury” 1960, z. 1(12), s. 120-164.

3 Zob. J. Bednarska, Z dziejow polskiej ilustracji panegirycznej pierwszej potowy
XVIT wieku. Motywy i tematy antyczne w polskiej panegirycznej ilustracji ksigzkowej. Studium
z zakresu ikonografii sztuki nowozytnej [cz. 1], Katowice 1994 (Rozprawy i Studia Muzeum
Slaskiego), cz. 2: Problematyka stylistyczno-formalna polskiej panegirycznej ilustracji ksigzko-
wej, Katowice 2005.

% Zob. ]. Talbierska, Grafika XVII wicku w Polsce. Funkcje, osrodki, artysci, dzieta,
Warszawa 2011.

7 Zob. K. Krzak-Weiss, Polskie sygnety drukarskie od XV do potowy XVII wicku,
Poznan 2006 (por. krytyczne uwagi na temat tej pracy: R. Grze$kowiak, Zwigzki sygne-
tow dawnych polskich drukarzy z emblematami Alciatusa. Uwagi na marginesie pracy Katarzy-
ny Krzak-Weiss ,, Polskie sygnety drukarskie od XV do potowy XVII wieku”, ,Barok” XIV, 2007,
z. 1, s. 257-277; tu réwniez oméwienie genezy kilku polskich sygnetéw); J. Kiliaczyk-
-Zig¢ba, Wcieniu symbolicznego drzewa. O sygnecie drukarskim Macieja Wirzbigty, ,Biule-
tyn Historii Sztuki” LXXII, 2010, nr 1-2, 5. 93-112; e a d e m, Zagadka krakowskiego Termi-
nusa. O sygnecie drukarskim oficyny Hieronima Wietora, propagatora erazmianizmu w Polsce,
»Roczniki Biblioteczne” LIII, 2009, s. 129-146; e a d e m, Obelisk jako sygner Drukarni £a-
zarzowe] — Zrédia ikonograficzne i ideowe, ,, Terminus” IX, 2007, z. 1, s. 75-96.

% Zob. m.in. publikacje z serii Ksiazki o Ksiazce: A. Mendykowa, Kornowie,
Wroctaw 1980; M. R o k o sz, Wenecka oficyna Alda Manucjusza i Polska w orbicie jej wply-
wéw, Wroctaw 1982; B. G 6 r s k a, Krzysztof Plantin i Officina Plantiniana, Wroctaw 1989;
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wydawniczej (m.in. kart tycutowych)®. Nalezy zauwazyé, ze w pracach
tych stosunkowo niewiele uwagi poswiccono szacie typograficznej drukéw
lub rodzajom sktadu badZ wzajemnym relacjom elementéw strony, cho¢
szczgsliwie znalez¢ mozna kilka wyjatkéw™.

Trzeba takie wspomnie¢ o wydanym niedawno tomie zawierajacym
bibliografi¢ drukéw XVII-wiecznego impresora krakowskiego Franciszka
Cezarego starszego®'. Wstep do opublikowanej czesci pierwszej zawiera
m.in. wiadomosci na temat zasobu pism wydawcy (w tomie zamieszczono
tez reprodukcje fragmentéw tekstu tloczonych odpowiednimi pismami)
oraz czasu ich uzywania. W zajmujacych wicksza cz¢s$¢ ksiazki opisach bi-

J. Kiliatczyk-Zigba, Czcionkq i pidrem. Jan Januszowski w roli pisarza i ttumacza,
Krakéw 2007.

¥ M. Komza, Zdobione karty tytutowe. Wprowadzenie do typologii na przykladzie
siedemnastowiecznej ksiqzki gdaniskiej, [w:) Studia o ksigzce, t. 8, Wroctaw 1978, s. 51-68;
M. Jud a, Karta tytutowa staropolskiej ksiqzki drukowanej, ,Odrodzenie i Reformacja w Pol-
sce” XLV, 2002, s. 67-77; Dedykacje w ksigéce dawnej i wspélczesnej, red. R. Ocieczek,
A. Sitkowa, Katowice 2006; A. Czekajewska, O listach dedykacyjnych w ksigzce pol-
skiej XVI w., ,Roczniki Biblioteczne” 1962, z. 1/2, s. 22-53.

0 Zob.H.Rusinska-Giertych, Drukarnia Pilleréw we Lwowie i cechy edytorsko-
-typograficzne jej produkcji literackiej (1773—1800), [w:] Oblicza kultury ksigzki. Prace i studia
g bibliologii i informacji naukowej, Wroctaw 2005, s. [269]1-300; e a d e m, Dziatalnos¢ ty-
pograficzna Pawta Jozefa Golczewskiego we Lwowie w latach 1736—1751, [w:] Ksigzka zawsze
obecna. Prace ofiarowane Profesorowi Krzysztofowi Migoniowi, Wroctaw 2010, s. 323-334;
A.Zbikowska-Migon, O potrzebie badar nad ksztattem edytorskim polskiej ksigzki na-
ukowej XVIII-XIX wicku z perspektywy funkcjonalnosci publikacji, [w:] Od ksiqzki dawnej do
biblioteki wirtualnej — prazeobrazenia bibliologii polskiej. Na marginesie traydziestolecia Instytu-
tu Informacji Naukowej i Bibliologii UMK w Toruniu, red. D. Degen, M. Fedorowicz,
Torun 2009, s. 165-186; J. S. Gruchata, Wirgp [czgs¢ tekstologicznal, [w:] J. Lubel-
czyk, Psalterz i kancjonat z melodiami drukowany w 1558 roku, przygot. J.S. Grucha-
ta, 2P Pozniak, Krakéw 2010 (Hymnorum Poloniae Antiquorum Corpus, t. 2); Sztuka
ksigzki. Historia — teoria — praktyka, red. M. Ko m z a, Wroctaw 2003 (tu szczegdlnie Wiszgp
M.Komzy orazartykut K. Migo nia, Bibliologiczne problemy ksiqzki ilustrowanej, s. 13—
21). Uwagi na temat typografii dawnych drukéw zamieszczata réwniez w swoich pracach
P. Buchwald-Pelcowa; zob. e ad e m, Dawne wydania dziet Jana Kochanowskiego, Warszawa
1993; ead e m, Historia literatury i historia ksigzki... Réwniez piszaca te stowa poswigcita
zagadnieniu ksztaltu typograficznego wydan kancjonatu Seklucjana fragment wstgpu [cz¢s¢
tekstologiczna] w: Piesni z kancjonatéw Jana Seklucjana (1547, 1550, 1559) oraz z réznych
drukdw ok. 1554—ok. 1607, przygotowali do wyd. A. Kocot, P Pozniak, Krakéw 2012
(Hymnorum Poloniae Antiquorum Corpus, vol. 1).

M. Malicki, Repertuar wydawniczy drukarni Franciszka Cezarego starszego. 1616—
1651, cz. 1: Bibliografia drukéw Franciszka Cezarego starszego 1616—1651, Krakéw 2010.
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bliograficznych oprécz podstawowych danych znalazly si¢ takie informa-
cje o polozeniu sygnatur w badanych egzemplarzach (i wariantach), stoso-
wanej w dziele numeragji kart oraz formach i rozmieszczeniu zywej paginy.
Autor opracowania podjal zasadniczo zamyst serii Polonia typographica sa-
eculi sedecimi (nastgpne cz¢dci maja zawieral szczegdtows charakeerystyke
zasobu oficyny Franciszka Cezarego starszego), poszedt jednak o krok dalej
i zwrécil uwagg nie tylko na same elementy, lecz takze na ich ukfad: do
opiséw dodano odpisy kart tytutowych z okregleniem koloru druku, kroju
pisma oraz zdobien, np. ramek linijnych (ktérych rodzaje autor rozréznit
i ponumerowat). Nalezy wyrazi¢ nadzieje, ze wkrétce ukazg si¢ nastgpne
czesci tego interesujacego i wartosciowego opracowania.

W tym samym nurcie badad miesci si¢ — jak ufa piszaca te stowa —
rozprawa doktorska jej autorstwa® przygotowana pod kierunkiem prof.
UJ dr. hab. Janusza Stanistawa Gruchaly w Katedrze Edytorstwa i Nauk
Pomocniczych Wydziatu Polonistyki Uniwersytetu Jagiellofiskiego. Dyser-
tacja miata na celu ukazanie rozwoju ksztaltu typograficznego XVI-wiecz-
nych drukéw krakowskich na podstawie poréwnania publikacji z pierwszej
i drugiej potowy stulecia. Ze wzgledu na obszerno$¢ zagadnienia autorka
zawezila studia do materiatu badawczego reprezentatywnego dla poczatku
i korica tego okresu, za taki uznajac ksiazki wytloczone w pierwszym i dru-
gim warsztacie Floriana Unglera oraz w drukarni Macieja Wirzbiety.

Réwniez tutaj punktem wyjécia staly si¢ poswigcone tym oficynom ze-
szyty serii Polonia typographica saeculi sedecimi. Korzystajac z reprodukowa-
nego i opisanego w nich zasobu kaszt, autorka przesledzita, w jaki sposéb
elementy te byly wykorzystywane i komponowane w publikacjach®’. Ba-
dania obejmowaly: cechy fizyczne ksiazek (dobér formatu i zastosowanie

42

A. Kocot, Ksztalt typograficzny szesnastowiecznych drukéw krakowskich — oficyny
Floriana Unglera i Macieja Wirzbigty, Krakéw 2011. Poniewaz rozprawa ta nie ukazata si¢
dotad drukiem, w niniejszym artykule scharakteryzowano ja nieco szerzej niz inne prace, aby
zainteresowany czytelnik mégt zyskaé wyobrazenie o jej zawartosci.

% Spisy drukéw zamieszczone w serii pozwalaly zgromadzi¢ material wystarczajacy do
wiarygodnej analizy ksztaltu typograficznego produkcji wybranych warsztatéw. W czasie
kwerend w ksiggozbiorach krakowskich i pozakrakowskich, a takze w zasobach Federacji
Polskich Bibliotek Cyfrowych i przy wykorzystaniu mikrofilméw przebadanych zostato
w sumie ponad 98% drukéw obu impresoréw (338 publikacji), ktére w wykazie Polonia
typographica saeculi sedecimi odnotowano jako znane i zachowane. Bylo to odpowiednio:
68 z 69 drukéw pierwszej oficyny Floriana Unglera i wszystkie publikacje jego drugiego
warsztatu oraz 139 ze 143 drukéw Macieja Wirzbiety.
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druku wielobarwnego), uktad tekstu w obrebie akapitu (faczenie i funkcje
pism w druku, style skladu tekstu oraz nagtéwkéw, zasady wprowadzania
justunku w interlinii, sposoby wyrézniania typograficznego fragmentéw
dzieta), uktad strony (uktad kolumny tekstu gléwnego, zastosowanie i bu-
dowe schematéw oraz tabel, umiejscowienie ewentualnych marginaliéw,
zywej paginy, sygnatur i kustoszy, numeracji kart i fragmentéw logicznych
tekstu), material zdobniczo-ilustracyjny (umiejscowienie i funkcje inicja-
téw, ornamentéw oraz ilustracji, wzory ich taczenia na stronie) oraz ramg
wydawnicza (wystgpowanie, umiejscowienie i opracowanie typograficzne
jej elementéw, budowe karty tytutowej i ostatniej karty oraz umiejscowie-
nie adresu wydawniczego)*.

Nowoscig bylo wykorzystanie w pracy autorskiej bazy danych, zapro-
jektowanej i stworzonej w programie Access. Uzyskane na podstawie kwe-
rend informacje zostaly do niej wprowadzone za pomoca pél opisowych
oraz jedno- i wielokrotnego wyboru. Pozwolilo to na dokonywanie szyb-
kich i réznorodnych kwerend, poréwnywanie i systematyzowanie danych,
utatwilo takze przedstawienie konkretnych danych liczbowych i procento-
wych w formie opisowej lub w tabelach oraz zaobserwowanie zmian doko-
nujacych si¢ w kolejnych latach dziatalnosci oficyn.

W czasie gromadzenia materiatu badawczego gtéwnym problemem
okazat si¢ brak jednoznacznej terminologii dotyczacej typografii, orna-
mentyki oraz ilustracji. Niektére terminy (np. ,typograficzny”) zmieniaja
swoje znaczenie w zaleznosci od kontekstu, kfopotliwa bywa réwniez kla-
syfikacja poszczegblnych elementéw materiatu zdobniczego (dla nieked-
rych przyjeto si¢ po kilka réznych okreslen, podczas gdy dla innych brak
terminéw w jezyku polskim), czasami trudno sformutowaé jednoznaczne
definicje poszczegblnych elementéw i obra¢ jednorodne kryteria podziatu.
W rozprawie zasadniczo zostala wykorzystana typologia przyjeta w serii
Polonia typographica saeculi sedecimi, ze $wiadomoscia, iz w niektdrych
przypadkach moze ona budzi¢ watpliwosci lub wymagad uzupetnien. Przy-
ktadowo, poniewaz w zeszytach serii sklasyfikowano pojedyncze elementy
zasobu typograficznego, konieczne okazalo si¢ stworzenie przez autorke

# Poniewaz zachowane egzemplarze dziel najczesciej nie dotrwaly do naszych czaséw

w swym pierwotnym ksztalcie fizycznym, piszaca te stowa zrezygnowata z okredlania
doktadnych proporcji elementéw strony w ogladanych publikacjach. Nie badala takie
opraw ani superekslibriséw jako elementéw niezamieszczonych ani niezaplanowanych
w druku przez wydawce.

anie zabronione.

1 biblioteczny:
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whasnego nazewnictwa dla réznego rodzaju zgrupowar zdobien na stronie,
ktére opisano wspSlnym mianem jako uklady elementéw ozdobnych®.
Innowacje stanowia takze zaproponowane przez autorke okreslenia uktadu
tekstu w obrebie akapitu®®.

Przeprowadzone badania pozwolity zaobserwowad pewne normy skfadu
obowiazujace w drukarniach Unglera i Wirzbigty. Autorka zdofata opisa¢
zmiany szaty typograficznej wprowadzane przy wznowieniach tytutu przez
kazda oficyn¢ oraz rozwdj karty tytutowej i systemu udogodnien czytelni-
czych, takich jak: spisy zawartosci dzieta, numeracja kart, indeksy opraco-
wywane na podstawie marginaliéw, przypisy, errata, znaki odsylajace od
fragmentéw ilustracji do odpowiednich akapitéw tekstu itp. Wyodrebnio-
ne takze zostaly cechy tzw. edycji luksusowych i dostrzezone pojawianie
si¢ z uptywem XVI stulecia ustalonych wzorcéw sktadu dla konkretnych
grup tematycznych dziet. Udalo si¢ zaobserwowaé, ze w objetym badania-
mi okresie nastapita ewolucja styléw sktadu i sposobéw oznaczania po-
czatku nowej mysli w tekscie, a takze zmiany w materiale typograficznym,
uktadzie strony i dziela oraz rozmieszczaniu ilustracji w tekscie. Autorka
podjeta réwniez prébe oceny poziomu estetycznego produkgji trzech ob-
jetych badaniami oficyn. Uzyskane wyniki zestawita z wybranymi publi-
kacjami krakowskich konkurentéw obu impresoréw (Hieronima Wietora,
Fazarza Andrysowica, Mateusza Siebeneichera, Jana Januszowskiego) oraz
z informacjami na temat opracowania typograficznego dwcezesnych ksigzek
francuskich (na podstawie dostgpnej literatury przedmiotu).

W epoce, ktéra otworzylo LAppartition du livre, nie mozna juz za-
pomina¢ o tym, ze ksiazka to owszem, tre$¢, ale obleczona w konkretny
ksztalt, nawet jezeli dzi$ czgsto sprowadza si¢ on do uktadu cyfrowych zna-
kéw na ekranie czytnika e-bookéw. Mimo przedstawionych wyzej prob,
badania szaty typograficznej starych drukéw i wzorcédw estetycznych obo-

% Ze wzgledu na rozmaito$¢ nazywanych zjawisk wprowadzane szczegétowe termin
ywanys y

mialy zazwyczaj charakter opisowy, np. szlaczki z przerywnikéw, listwy i ramki typograficzne,
linie komponowane z elementéw typograficznych, ramki drzeworytowe komponowane.

% Do tej pory w nielicznych pracach zajmujacych si¢ tym zagadnieniem kazdorazowo
charakteryzowano uktady opisowo. Przy analizie duzej liczby drukéw takie rozwiazanie
okazywato si¢ do$¢ niewygodne, autorka omawianej rozprawy zastosowata zatem w odnie-
sieniu do ksiazki dawnej kategorie znane nam dzi§ z tekstéw w formie elektronicznej.
Powtarzajace si¢ zaréwno w tekstach prozatorskich, jak i w poetyckich wzory skladu,
wyodrebnione, poza nielicznymi wyjatkami, na podstawie oznaczenia poczatku akapitu,
potraktowata niczym ich obecne odpowiedniki— tzw. style, uzywane w edytorach tekstowych.
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wiazujacych w minionych stuleciach, a takze przemian w zakresie budowy
i funkcjonalnosci ksiazki weiaz jeszeze stanowia dziewicze obszary polskiej
nauki o ksiazce’ — tym wieksza wszakze satysfakcje zyskaja ci, ktérzy po-
waza si¢ na nie zapuscic.

Istnieje jeszcze jeden powdd, dla ktérego studia takie — przy wyko-
rzystaniu technik komputerowych — wydaja si¢ szczegdlnie pozadane.
Od kilku lat w Polsce wzrasta zainteresowanie tzw. dizajnem (stowo to
otrzymalo juz spolszczong pisowni¢). Ma to zwigzek z rozwojem techniki
i powstawaniem tatwych w obstudze programéw komputerowych, ktére
umozliwiajg ,wlasnorgczne” projektowanie. Coraz liczniejsze przedsie-
biorstwa ustugowe oferuja druk na zyczenie klienta. Wszystko to sprawia,
ze zaczynamy w inny sposdb patrzy¢ na ksiazke, krytycznie podchodzimy
do niedbale wydanych dziet, a czesto sami wcielamy si¢ w role typogra-
féw. W tym kontekscie warto siggna¢ do zrédet i z catym bagazem do-
$wiadczen wynikajacych z minionych stuleci i epok historii sztuki, a takze
z rozwoju techniki druku zwréci¢ si¢ ku ksiazkom, ktére wyszly spod pras
XV- i XVI-wiecznej Europy, aby przekona¢ sig, ze niektdre renesansowe
wydania budowa wlasciwie nie réznia si¢ od ksigzki nam wspétczesne;j
w jej najbardziej powszechnej formie, ale czgsto przewyzszaja ja ornamen-
tyka i elegangja.

Z takich spotkar ze starymi drukami zrodzi¢ si¢ moze fascynacja, a cza-
sem — po prostu cheé nasladownictwa i zrozumienia tego, co w jezyku
typografii chciat czytelnikowi przekaza¢ autor szaty zewnetrznej dawnej
ksigzki: sktadacz-typograf, niejednokrotnie dobry rzemiedlnik, a czasem
prawdziwy artysta. Badania ksztaltu typograficznego dziel minionych
epok stanowilyby zatem jeszcze jedno Zrédlo wiedzy dla wszystkich tych,
ke6rzy pragna doskonali¢ si¢ w ,,czarnej sztuce” i uczy¢ od renesansowych
mistrzéw. | cho¢ trudno dzi§ marzyé o szybkim powstaniu w odniesie-
niu do drukdéw toczni polskich dziet réwnie imponujacych jak Histoire de

7 Prébe krétkiej charakterystyki druku renesansowego podjat w jednym ze swoich
artykutéw W. Strzeminski (id em, Druk funkcjonalny, [w:] idem, Pisma, zebr., oprac.,
wstgpem i koment. opatrzyt Z. Baranowicz, Wroctaw—Warszawa—Krakéw—Gdansk
1975, 5. 165). O kompozydji graficznej strony z uwzglednieniem m.in. proporcji zwierciadta
druku, interlinii, wyréznienia za pomoca koloru, funkeji i umiejscowienia ilustracji pisat
interesujaco K. Glombiowski (i d e m, Ksigzka w procesie komunikacji spotecznej, Wroctaw
1980, zwhaszcza rozdzialy: Ekspresja ksigzkowa, Ilustracia w tekscie i O dwdch tendencjach
ksztattowania kompozycji graficznej).
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lédition frangaise, kt6rych przygotowanie wymagatoby oczywiscie lat pra-
cy i zaangazowania wielu oséb, to jednak warto zapoczatkowaé podobne
przedsiewziecia i mie¢ nadzieje, ze inni badacze podejma trud kontynuacji
dzieta.
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THE USE OF BOOKS IN 16™-CENTURY VILNIUS

JAKUB NIEDZWIEDZ

Uniwersytet Jagielloriski, Krakéw

Abstract

The main goal of the paper is to answer the question of what was unique about the use
of books in Vilnius between 1522 and 1610.

The reason to take a closer look at the capital of the Grand Duchy of Lithuania is
the fact that it has always been a multi-cultural, multi-ethnic and multi-religious city.
This observation allows the author to assume that the use of books there could have
been different than in other European cities of the time.

To find possible answers to the question posed, the author traces the changes in
production, distribution and reading of books in the city. The research is based on sev-
eral sorts of sources, such as printed books, manuscripts and documents from Vilnius
archives (mainly the municipal archive, the Catholic chapter, the castle court etc.).
He was supported by contemporary studies about early modern Vilnius scriptoria and
printing houses (Kawecka-Gryczowa, Topolska, Nikalaieu), bookbinders (Laucevi¢ius),
book writing (Ulé¢inaité, Narbutiené, Narbutas) and the history of the city (Frick).

At the beginning of the paper the author recalls the main facts about Vilnius in the
16% century. The city had increasingly grown in importance as a political, economical
and cultural centre of the Jagiellonian monarchy.

The central part, divided in four chronologically arranged chapters, focuses on
several problems, among them: the beginnings of Cyrillic prints and Skaryna’s print-
ing house, languages and alphabets of books (Latin, Ruthenian, Polish, Lithuanian,
German, Hebrew, Yiddish and Arabic), book production, dissemination, storage and
reading. The author notices that a significant contributing factor to the spreading book
culture in Vilnius was the royal court and chancery. He puts emphasis on the sig-
nificance of humanistic schools that were established in Vilnius in the 2" half of the
16% century by four different Christian confessions (Calvinist, Catholic, Lutheran and
Orthodox). The most influential one was the Jesuit Academy of Vilnius. This process
was accompanied by the establishment of no less than 11 printing houses. Having said
that, the author argues that books printed in Vilnius, imported to the city and held in
its libraries reflect a fruitful competition between main religious communities.
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At the end, the author reaches the conclusion that the use of books in Vilnius was
similar to other European cities of the time, yet the capital of Lithuania still seems to
be a good deal more complex a case. He ventures a hypothesis that the book can be
deemed as one of the tools or factors by which religious or ethnic identity in Vilnius
was defined.

Key words: history of book, Vilnius, the Grand Duchy of Lithuania, early modern
print culture, Cyrillic script, Latin script

Vilnius in the 16™ century

In 1522 a Belorussian humanist, Dr Fracysk Skaryna (1486?—ca. 1540 or
ca. 1551), published in his Vilnian press A Little Travel Book, which was
the first printed book to appear in the Grand Duchy of Lithuania.! Be-
cause it was targeted at the Orthodox Christians of Lithuania it was print-
ed in Cyrillic in the Church Slavonic language. Not quite 90 years later,
in 1610, another outstanding Orthodox humanist, Meletij Smotryc’kyj,
published 7hrenos in a Vilnian printing house that belonged to Bratstvo
(Orthodox fraternity).? The book was a polemic work that defended the
Orthodox Church outlawed in the Commonwealth after the Brest Union
(1596). The vast majority of its readers were Orthodox, but it was also
read by their opponents: Catholics and Uniates. Unlike Skaryna’s books,
Threnos was printed in the Latin alphabet in Polish. Despite this contrast,
both publications, the one from 1522 and the one from 1610, evoked
a wide response, although for different reasons.

I would like to treat these two books as emblematic of changes that
took place in the culture of Vilnius and the Grand Duchy of Lithuania. In
general, these changes mirror tendencies that occurred in the use of books
in various places around 16®-century Europe. In 7hrenos, unlike the Little

' Cf.EJl. HemupoBcku i, @panyuck Cropuna. Kusns u desmenvrocms beropycc-
K020 npoceemumens, Murck 1990, p. 410-418; Z. Jaroszewicz-Pierestawcew,
Druki cyrylickie z oficyn Wielkiego Ksigstwa Litewskiego w XVI-XVIII wieku, Olsztyn 2003,
p. 24-32.

2 Cf. J. Bardach, Brctwa cerkiewne na ziemiach ruskich Rzeczypospolitej w XVI
i XVII wieku, ,Kwartalnik Historyczny”, LXXIV (1967), 1, p. 78 =79; A. Mironowicz,
Bractwa cerkiewne w Rzeczypospolitej, Bialystok 2003, p. 22; Z. Jaroszewicz-Piere-
stawcew, op. cit., p. 102-104.
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Travel Book, we can discern among other things the impact of antique and
Italian literature, the use of vernacular instead of ecclesiastical language,
treating the book as a weapon in religious polemics and introducing new
genres and literary forms etc. In terms of changes in the process of book
production Vilnius resembled numerous other European cities. However,
the aim of this paper is not to demonstrate the affiliation of Vilnius to the
Western ecumene, but rather to make an attempt at presenting what was
different and specific about the use of books in this multi-ethnic city.

In the second half of the 15 century Vilnius was not yet an important
economic or cultural centre, especially in comparison to other central-
European cities as Buda, Danzig, Krakow or Prague. However, from the
end of the century it began to grow to be one of the largest and most sig-
nificant cities in the Jagiellonian monarchy. Its fast development began in
the days of Alexander Jagiellon, who became the Grand Duke of Lithuania
in 1492, and it then continued under the rule of his brother, Sigismund I
the Old, who gave the city a new charter in 1536. During their reign
a mint, a foundry, a paper mill, glassworks and a printing house were
launched, and the city’s defensive walls were built along with waterworks,
a stone bridge over Neris and a dozen or so new gothic churches, both
Orthodox and Catholic. In 1544 Sigismund II Augustus became the ruler
of Lithuania. The Renaissance Palace of the Grand Dukes of Lithuania
he built became his favourite residence. In those days Vilnius was boom-
ing economically and demographically, representatives of the political and
cultural elite settled in the city and a Jewish community began to form
there as well. From the mid-16™ century Vilnius truly became the capital
city of Lithuania and in some periods even of the whole Polish-Lithuanian
monarchy.

It is hard to estimate the population but at the beginning of the cen-
tury Vilnius may have had around 10 thousand inhabitants, and toward
the end of the century this number might have doubled.

The city was multi-ethnic and mutli-religious. Its character is well re-
flected in an excerpt from a letter by a Czech Jesuit Baltazar Hostounsky
from 1570:

In the city of Vilnius there are ... numerous nationalities, that is: Lithuanians,
Ruthenians, Poles, Tatars, Germans, Jews, quite numerous Italians and Ar-
menians. Germans have their own school with a Lutheran church, and Tatars
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[= Mahometans] have their temple and school, in which they teach Arabic. On
the festive days, there are sermons organised in a school specifically for Italians.
Ruthenians [= Orthodox Christians] also have their schools and churches. Lit-
huanians and Poles [= Catholics] have their churches and schools. Zwinglians
[= Calvinists] have a church and a school of their own as well.?

Two languages dominated in Vilnius: Ruthenian (Old Belorussian)
and Polish, but there was a significant number of inhabitants who used
Lithuanian, German and Tartar. When it comes to religions, the majority
of inhabitants belonged to the Orthodox and the Catholic Churches (from
the end of the 16™ century also to the Uniate Church). Several languages
of writing were in use, of which the most important were Latin, Church-
Slavonic, Polish, Ruthenian, Lithuanian,* German, Hebrew and Arabic.
As a consequence of this, Vilnian texts were compiled in as many as four
alphabets: Latin, Cyrillic, Hebrew and Arabic. In this respect Vilnius was
unique as the phenomenon of multi-literacy appeared in but few places in
contemporary Europe.

1522
The Book of the Church

It can be assumed that at the turn of the 15™ and 16™ centuries most
books that were used in Vilnius were imported. We learn from several
sources that there were two scriptoria, one Orthodox at the Holy Virgin
Cathedral, and one Catholic in the Observant friars monastery. We do
not have any more information about any other places in Vilnius in which
books might have been produced. The two centres copied liturgical and

3 Baltazar Hostounsky to superior general Francesco Borgia (12.09.1570), Ms Archi-
vum Romanum Societatis lesu, Germ. 151, f. 286r; after: L. Piechnik, Poczgthi Akade-
mii Wileniskiej1570—1599, Foreword J.W. Wo §, Rzym 1984, p. 32.

* 'The oldest known Lithuanian glosses were probably written in Vilnius, possibly in
the scriptorium of the Observant friars; cf. G. Subacius, M. Ledczuk, W. Wydra,
The Earliest Known Lithuanian Glosses (- 1520-1530), ,Archivum Lithuanicum” 12 (2010),
p- 33.
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devotional books that were intended for Lithuanian churches, probably
the Vilnian ones in majority.’

From these facts one may conclude that the demand for books in this
period was limited chiefly to the ecclesiastical circle and to a small extent
also to the elite of power.® The register of the library of the grand dukes
listed 71 positions, which was a lot in that time.” Only few monastic and
church libraries could have possessed 50—100 volumes, but average col-
lections consisted of just a couple of books.® Books were handled by the
clergy of both rites (Catholic and Orthodox) and by clerks of the Lithu-
anian chancellery. Presumably, book trade did not exist in those days in
Vilnius as a separate line of business.

The situation changed in the second decade of the 16™ century, a sign
of which might be the activity of Francysk Skaryna. In 1517 he launched
a printing house in Prague where he published the Church-Slavonic Bi-
ble.” The whole edition was probably intended for the Lithuanian market,
and was distributed inVilnius.' The result of this activity must have been

> Cf. M.B. Hikonaey, Knioicnas kyromypa Banikaza Kuscmea Jlumoyckaza, MiHck

2009, p. 105, 348-351.

¢ Cf.D.Narbutiené¢, S. Narbutas, Foreword, in: XV-XVI a. lietuvos lotynisky
knygy sqrasas. Index librorum latinorum Lituaniae saeculi quinti decimi et sexti decimi, ed.
D.Narbutienég, S. Narbutas, Vilnius 2002, p. 27.

7 Probably the owner of the library was Sigismund I the Old, but some researchers
suppose the books belonged to chancellor Olbracht Gasztold. Cf. J. Lelewel, Bibliografic-
gnych ksigg dwoje, t. 2, Wilno 1826, p. 97; K. Hartleb, Biblioteka Zygmunta Augusta,
Lwéw 1928, p. 135-137; E. Lauceviclius, Knygy jriSimai Lietuvos bibliotekose, Vilnius
1976, p. 1115 A. Kawecka- Gryczowa, Biblioteka ostatniego Jagiellona. Pomnik kultury
renesansowej, Wroctaw 1988, p. 29-30; K. Jablonskis, 1510 m. Albrechro Gostauto bib-
lioteka, [in:] Lietuviy kultira ir jos veikéjai, Vilnius 1973, p. 353-357; D. Narbutiené,
LDK latyniskoji knyga asmeninése XVI-XVII a. bibliotekose, ,Knygotyra® R. 2001, nr 37,
p. 2; J. Ochmanski, Najdawniejsze ksiggozbiory na Litwie od kotica XIV do potowy XVI
wieku, [in:] Europa orientalis. Polska i jej wschodni sqsiedzi od Sredniowiecza po wspélczesnosc.
Studia i materialy ofiarowane Profesorowi Stanistawowi Alexandrowiczowi w 65 rocznice uro-
dzin,ed. Z.Karpus, . Kempa, D. Michaluk, Torua 1996, p. 79-80.

8 Cf. AL I'pywma, Beropyckas xipviiviuna nareazpais. Byusbuvl danamooicuix ons
cmyosumay eicmapwinaea @akynemama, Mink 2006, p. 82; M.B. Hikonaey, op. cit.,
p. 67.

> Cf.EJ.HemupoBckHuii, op. cit., p. 200-216.

10 Cf. M.B. To polska, Mecenasi i drukarze ruscy na pograniczu kulturowym XVI-
XVIT w., [in:] Prawostawne oficyny wydawnicze w Rzeczypospolitej, ed. A. Mironowicz,
U.Pawluczuk, P Chomik, Bialystok 2004, p. 35.
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encouraging enough for Skaryna to decide to move his enterprise to the
Lithuanian capital city.

This rise in the interest in books related not only to the clergy but also
to the power elite. The Grand Chancellor of Lithuania Olbracht Gasztotd
ordered for himself a manuscript book of hours illuminated in Cracow by
Stanistaw Samostrzelnik. Then, in 1518, the Grand Treasurer of Lithuania
Jan Abraham Ezofowicz presented to St. Nicholas Orthodox church lav-
ishly illuminated Kiev Psalter"!

Manuscript books were most commonly used in Vilnius at that time
and the demand for Latin books was relatively low. In fact, so low that for
along time it would not be profitable to establish a press there which would
publish books printed with Latin type. This was why in 1499 Vilnian
bishop Wojciech Tabor ordered the print of a new Agenda (a textbook on
administering sacraments and performing rituals) from a Danzig printer,
Konrad Baumgarten."

The interest in Orthodox books must have been greater, which was
the reason for the emergence of Skaryna’s printing house. It operated in
Vilnius for about 4 years (1522-1525), but its publications were used by
Vilnians even 100 years later. So what was unique about Vilnius in 1522
in terms of the use of book was the greater presence of Cyrillic books, both
manuscript and printed, produced locally or imported. While Vilnius was
one of many European cities reached by the invention of print, it was one
of very few where a press was used to produce Cyrillic prints — and ones
that had features of Renaissance humanism and Renaissance art of print-
ing at that.”

' Cf. T. BagopHoB, Uccredosanue o Kuesckoii ncanmoipu, Mocksa 1978, p. 105

Kuescrkaa ncarnmuvips 1397 200a uz T'ocyoapcmeennoii Ily6nuunou Oubmuomexu umeHu
M.E. Canmuixosa-1l{edpuna ¢ Jlenunzpade [onon F 6], Mocksa 1978, f. lar—13v.

12 The Agenda written by a Vilnian canon, Marcin of Radom, was printed in two
variants. Cf. Drukarze dawnej Polski od XV do XVIII wieku, Vol. 4, Pomorze, oprac.
A. Kawecka-Gryczowa, K. Korotajowa, Wroctaw 1962, p. 36-37; Z. No-
w ak, Konrad Baumgart i poczqtki sztuki drukarskiej w Gdansku w XV wieku, Gdansk 1998,
p. 133-165; D. Narbutiené, Lietuvos DidZiosios Kunigaikitijos latyniskoji knyga XV—
XVIT a., Vilnius 2004, p. 64.

B Cf. EJI. HemupoBckuil, op. cit, p. 450-452; M.B. Topolska, Cgyrel-
nik i ksigzka w Wielkim Ksigstwie Litewskim w dobie Renesansu i Baroku, Wroctaw 1984,
p. 103-106; A. Naumow, Wiara i historia. Z dziejow literatury cerkiewnostowiariskiej na
ziemiach polsko-litewskich, [in:] Studia slawistyczne krakowsko-wilesiskie, Vol. 1, Krakéw
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1565
The book for elite

From 1544 on king Sigismund II Augustus often visited Vilnius, and
between 1559-1563 he rarely left the city. He was accompanied by his
court and chancellery, and in both institutions he employed outstanding
humanists educated in Italy.!* Representatives of humanist culture were
present in the chancellery of the Grand Duke and in the cathedral chapter
from the end of the 15% century,” but in the first half of the next century
Vilnius became one of the most important centres of the intellectual elite
of the country. The city and the castle were then inhabited by such persons
as Augustinus Rotundus (since 1562 the mayor of Vilnius), Pedro Ruiz de
Moros, bukasz Gérnicki, Andrzej Wolan, Andrzej Patrycy Nidecki and Jan
Kochanowski.'® These writers introduced on a large scale new models of
reading and new ways of using a book.

The first symptom of these changes was the emergence of private hu-
manist libraries in the city. Presumably, every humanist living there owned
a collection of books. Unfortunately, the inventories of these libraries have
not survived. The only preserved one is a posthumous record of books
which belonged to a mayor of Vilnius, Felix Langurga, dated to May 15®
1551. The inventory contains 67 books, including various contemporary
and antique works, e.g. eight by Erasmus of Rotterdam. In comparison
to other private libraries we know from that period Langurga’s collection
appears to be quite typical. From the testaments and inventaries of the

1996, p. 20, 83; A. Buracas, V. Uztupas, Senieji Lietuvos spaudmenys. XVI-XVIII
amZiaus faksimilés, Vilnius 2004, p. 25-37.

Y Cf. M. Korolko, Seminarium Rzeczypospolitej Krdlestwa Polskiego. Humanisci
w kancelarii krélewskiej Zygmunta Augusta, Warszawa 1991, p. 17.

> Among them were Adam Jakubowicz z Kotry (died 1517) and Erazm Ciotek (1474—
1522) — both of them graduated from the University of Krakéw and the bishop of Vilnius
Jan z Ksiazat Litewskich (1499-1538) who studied at the University of Bologna.

!¢ Augustinus Rotundus Mieleski (ca. 1520-1582; a lawyer and writer), Pedro Ruiz
de Moros (ca. 1505-1571; a lawyer and poet), Lukasz Gérnicki (1527-1603; a writer and
translator), Andrzej Wolan (ca. 1530—1610; a Calvinist activist and polemist, writer), An-
drzej Patrycy Nidecki (1522-1587; an editor of Cicero’s writings, Catholic polemist), Jan
Kochanowski (1530-1584; the most significant Polish Renaissance poet).
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members of the Vilnian cathedral chapter from the end of the 16™ century
we can conclude that they possessed book-collections of a similar size.!”

Comparably big libraries must have been owned by the humanists in
the royal chancellery and other Vilnian institutions, although their con-
tent was probably different. The model of reading employed by these sort
of people involved reading multiple books at the same time, referring to
source texts and commentaries, in short, using a wide range of texts.!® The
ultimate aim of this style of reading was production of new texts. Vilnian
humanists used books in this way composing letters, translations, legal or
historical studies and poetry. Rotundus, for instance, drew up a new code
of Lithuanian law (II Statute of Lithuania, 1566), and his friend, Ruiz de
Moros, published a treatise containing adjudications of the highest ap-
peal court (Decisiones, 1563). Gérnicki paraphrased in Polish the famous
dialogue by Baldassar Castiglione 1/ cortegiano (Dworzanin polski, 1566),"
Maciej Strubicz translated a treatise on military science by Albrecht Ho-
henzollern (Books on knightly things and matters, 1561), whereas Wolan
wrote a treatise on liberty (De liberate politica sive civili, 1572).

To create these books other books were necessary — and in large num-
bers at that. Scholars have listed 50 texts on law and politics that Wolan
refers to in his brief treatise.” We do not know if he was in possession of
all of these items, but he might have accessed them in private libraries
belonging to other Vilnian humanists.* He could have used books owned
by Augustinus Rotundus. We know that the latter’s house at the market
square was a place where Vilnian humanists would meet to discuss issues
such as books. It is also possible that the king’s library was a venue for in-

17" Cf. Ms in The Wroblewski Library of the Lithuanian Academy of Sciences (Vilnius)
F43-26717;]. Nied zwied%, Kultura literacka Wilna 1323—1655. Retoryczna organizacja
miasta, Krakéw 2012, p. 96; W. Pawlikowska-Butterwick, Ksigozbidr biblioteki
katedralnej w Wilnie, ,Odrodzenie i Reformacja w Polsce” LVI (2012), p. 164.

8 Cf. A. Grafton, The Humanist as Reader, in: A History of Reading in the West, ed.
G.Cavallo,R. Chartier transl. L.G. Co chrane, Amhert, University of Massachu-
setts Press, 1999, p. 206.

¥ Cf. A. Grafton, The Fortunes of the Courtier: The European Reception of Castigli-
ones Cortegiano, Cambridge 1995.

® Cf.R-Mazurkiewicz, Wirgp, [in:] A. Wolan, De libertate politica sive civili.
O wolnosci rzeczypospolitej albo slacheckiej, ed. M. Eder, R.- Mazurkiewicz, Warszawa
2010, p. 44-47.

2 Cf. A. Grafton, The Humanist as Reader..., p. 209.
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tellectual discussions. When the king’s secretary Andrzej Patrycy Nidecki
was preparing an edition of Cicero’s Fragments, Lukasz Gérnicki, who at
that time was the king’s librarian, lent him a rare edition of De civitate Dei
by St. Augustine from the king’s collection.??

Sometimes, however, owning and lending books sadly entails losing
them. In 1542, Pawel Holszaniski, the bishop of Vilnius and an owner
of a major humanist library, complained in a letter to archdeacon J6zef
Jasiriski:

As you wrote that you could not have found in our treasury those books con-
taining vita sancti Adalberti, and that master Valentine is missing, we are asto-
nished and sorrowful to have lost them.?

The Vilnian library of Sigismund August, although a private property
of the ruler, probably served other people from his circle: courtiers, chap-
lains and secretaries from the chancellery. The first purchases for the collec-
tion were made in 1547.% It was stored in the palace of the Grand Dukes
of Lithuania in Vilnius, and since 1565 at the castle in Tykocin. The first
librarian to work there was Stanistaw Koszutski, and upon his death Gér-
nicki assumed the post. The collection was one of the largest in contempo-
rary Europe amounting to nearly 4000 prints and manuscripts towards the
end of Sigismund August’s life.”> Its significance relied not only upon its
magnitude. It was a large humanist and broad collection of books that was
also a work of art: all volumes had Renaissance bindings, primarily made
in Cracow and then in Vilnius.?

The presence of book binders, who were usually also book dealers?,
and the significant demand for books among the Vilnian elite should have

2 Cf. K. Morawski, Andrzej Petrycy Nidecki. Jego zycie i dziefa, Krakéw 1892,
p. 99-100.

» Cf. J. Kurczewski, Kosciét zamkowy, czyli katedra wileriska w jej dziejowym, li-
turgicznym, architektonicznym i ekonomicznym rozwoju, Nol. 2, Zrédla historyczne, Wilno
1910, p. 113-114.

# Cf.K.Hartleb, Biblioteka Zygmunta Augusta, Lwéw 1928, p. 69; A. Kawecka-
-Gryczowa, op. cit., p. 33.

» Cf.A.Kawecka-Gryczowa, op. cit., p. 41-43

% Cf. E.Laucevidius, op. cit, p. 111-117; M. Krynicka, Oprawy ksigzkowe
z herbami ostatnich Jagiellondw w zbiorach Muzeum Narodowego w Krakowie, ,Rozprawy
i Sprawozdania Muzeum Narodowego w Krakowie”, Vol. 12, (1980), p. 39.

¥ Cf.E.Laucevidius, op. cit., p. 11.




176 Jakub Niedzwiedz

laid the ground for the development of book trade, but we do not have
any sources that would tell us anything about Vilnian book sellers in the
mid-16" century. After Skaryna’s press there was no other printing house
in Vilnius so almost all books used in the city, apart from the manuscript
ones, were imported. Vilnius was probably also the place from which all
Protestant books were distributed further into Lithuania. In 1563, the
whole edition of the Polish Calvinistic translation of the Bible printed in
Brzes¢ (Brest) two years before was stored in the Vilnian palace of Mikotaj
“the Black” Radziwil}, the Grand Lithuanian Chancellor and the main pa-
tron of Calvinism in Lithuania. The funds from its sale were supposed to
finance a school that operated at the Vilnian Calvinistic church.?

The lack of sources makes it impossible for us to establish how com-
mon burghers used books. Taking into account the poor literacy of the
inhabitants of the city we can assume that in the mid-16" century books
were used largely by professionals: clergy of all rites and humanists related
directly or indirectly with the royal chancellery.

1579
The book for schools. Printing houses

Institutions that emerged in Vilnius in the last three decades of the 16
century significantly changed cultural relations in the city. In this period
several schools were established with libraries attached to them. The num-
ber of literate and semi-literate people grew, around a dozen printing hous-
es were launched, and yet we come across records noting major transports
of books from Cracow to Vilnius.

Until the 1560s there were a couple of Catholic and Orthodox church
schools but only the cathedral school, which provided the pupils with ba-
sic knowledge from the scope of humaniora, allowed its graduates to take
up further studies at a university.”? The situation changed with the Refor-
mation. From the 1550s Vilnius was the chief centre of Lithuanian Lu-

2 Testament Mikolaja Radziwitta ,Czarnego”, [in:] Testamenty ewangelikéw reformo-

wanych w Wielkim Ksigstwie Litewskim, ed. U. Augustyniak, Warszawa 1992, p. 20.
¥ Cf.].Niedzwiedz%, Kultura literacka Wilna 1323-1655..., p. 150-155.
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therans and Calvinists who launched schools at Vilnian churches. During
their heyday in the 1580s and 1590s, there were humanist gymnasiums
that offered a five-class educational programme. Sources inform us that the
authorities of both congregations assumed responsibility for these schools
providing them with well-educated professors.

Alarmed by this situation, a Catholic bishop, Walerian Protasewicz,
opened a Jesuit humanist college in 1570 which in 1579 was transformed
into the Academy of Vilnius, the first university in Lithuania and at the
same time the largest academy in this part of Europe.*® At the end of
the century the number of its students reached 900. Protestant schools were
much smaller: each of them might have had no more than 100 students.

The Orthodox were the last to establish their own school in Vilnius. In
1592 they launched a school under the authority of the Orthodox frater-
nity. Like the schools of other Christian denominations it offered a pro-
gramme of a humanist gymnasium and was probably of a similar size to
the Lutheran and Calvinist ones.

The schools drew students whose number at the end of the 16™ century
amounted to at least 1100, which constituted ca. 5-7% of all inhabitants
of the city. Previously, Vilnius had been a political and economic centre.
Now it gained the role of the centre of education and science, which was
one of the reasons why it became the leading Lithuanian centre of book
production and book trade. Students needed textbooks, mainly on gram-
mar, rhetoric, poetics, but also catechisms and school editions of classical
literature. The majority of these books were imported, which is mentioned
by a Jesuit, Adam Brocus, in his letter to general Aquaviva from the 13

of June, 1594:

(...) students are forced to pay dear for their books printed in Cracow that
need to be transported here from a place over a thousand miles away. Me-
anwhile, we can support them with low prices of both religious and secular
books from our typography. Since we do not do sale, we give the books to
a book-seller to trade them and pay us what justice orders, so that the printing
house does not make loss.’!

3% Cf.L.Piechnik, Poczgtki Akademii Wilertskiej. .., p. 113; 1d e m, Rozkwit Akade-
mii Wileniskiej w latach 1600-1655, Rzym 1983, p. 87-88.
3V Vilniaus akademijos spaustuveés Saltiniai XVI-XIX a.,ed. 1. Petrauskien ¢, Vilnius

1992, p. 67.
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Schools contributed to the new bloom of manuscript book in the forms
of either recorded lectures or silva rerum — collections of loci communes and
school exercises®?. An example of such a manuscript is Prolegomena logicae,
a record of lectures given probably by Marcin Smiglecki in the 1580s.%

The development of the educational system was parallel with the devel-
opment of printng industry in Vilnius. Between 1574 and 1600 there were
11 publishing companies operating in the city. The first was the Mamow-
icz printing house (ca. 1574-1624), initially in a partnership with Piotr
Micistawiec. But yet in the 1570s there is a little convergence visible be-
tween the needs of the humanist schools and the print production: Ma-
monicz printed Orthodox liturgical or religious texts, they also obtained
a Sigismund III Vasas privilage to publish official prints including the
III Statute of Lithuania (1588), whose first version was in Ruthenian?. Like
in the Skaryna’s times, it was more profitable for printers to publish Cyril-
lic books in Ruthenian or Church-Slavonic than in Latin or Polish, even
though the number of potential buyers, students and teachers, was growing.

Yet with time the situation changed. In 1576, a fervent Catholic,
Mikotaj Krzysztof “the Orphan” Radziwilt, launched a Catholic publish-
ing house in Vilnius. Ten years later he handed it over to the Jesuits who
in the next century made it into the largest publishing press in Lithuania.
They published books mainly in Latin and Polish, that were targeted to
the cultural establishment of the city, but they also focused on new groups
of readers from below. For this Lithuanian-speaking audience they printed
Catechism (1595) and Postilla (1599) translated into Lithuanian by a Je-
suit Mikalojaus Dauksa.”» The Jesuit printing house not only produced
religious works and textbooks, but also anti-Protestant pieces, theological
works and belles-lettres. Students and professors of the Vilnian Academy
were authors of a vast part of these books. The press consolidated actions

32 Cf. A.Mo s s, Printed Commonplace-Books and the Structuring of Renaissance Thought,
Oxford 1996, p. 134-185; J. NiedZwied 7, Sylwa retoryczna. Reprezentacja kultury lite-
rackiej XVII i XVIII w., [in:] Staropolskie kompendia wiedzy, ed. 1. Dacka-Gérzynska,
J. Partyka, Warszawa 2009, p. 87-89.

¥ Cf. Ms in the Vilnius University Library (VUB), F3-2171.

% Cf. M.B. Topolska, Czytelnik i ksigéka. .., p. 107-108.

» Cf. A. JovaiSas, Rastai lietuviy kalba, [in:] E. Ul¢inaité, A. JovaiSas,
Lietuviy literatiiros istorija. XIII-XVIII amziai, Vilnius 2003, p. 203-210.
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of Jesuits’ Respublica litteraria (the Republic of Letters), which formed in
Vilnius in the end of the 16™ century.?

Three thriving printing houses, one belonging to Jan Karcan (since
1580), another to Daniel of Leczyca (since 1582), and yet another of Jakub
Markowicz (since 1592), that produced Calvinistic books, had a similar
function. They released numerous publications targeted at the Lithuanian
Evangelical Reformed Church, such as catechisms, textbooks, theological
and polemical works.

Vilnian printing activity was not only multi-religious, but also multi-
lingual. KuZzma Mamonicz and the Orthodox Bratstvo’s press published
Church-Slavonic Orthodox books. Daniel of te¢czyca, Markowicz and
Karcan mostly Calvinistic printed books in Polish and Latin. The Jesuit
Academic Printing House produced Catholic books in Latin, Polish, Lith-
uanian and Latvian, while Salomon Sultzer — Lutheran and Calvinistic
books in Latin and German. It was common, however, especially at the
end of the 16™ and the beginning of the 17* centuries, that Catholic print-
ers published books for Protestants, Orthodox printers for Catholics and
Protestants, and Protestant ones for Catholics.

It reflected the complex religious and linguistic situation in Vilnius
and, wider, in Lithuania. However, if we considered only printed books,
we would pass over one important thing: the presence of non-Christian
book in Vilnius. In the second half of the 16% century there was a Jewish
population and a significant number of Muslims. Both communities used
manuscript liturgical books, and Jews probably imported from Cracow
prints in Hebrew and Yiddish. Perhaps already then representatives of the
community carried Halachic studies, although the earlies reliable sources
are several dozen years later.”” Tatars’ mother tongue at the end of the 16
century was Belorussian, and they wrote their kitabs in this language but
using Arabic alphabet.

Although not everyone had access to books, in those days in Vilnius
the book ceased to be a good targeted exclusively at humanist elites and

% Cf.].Niedzwiedz%, Kultura literacka Wilna. .., p. 333-337.

% 1. Cohen, History of the Jews in Vilna, Philadelphia 1943, p. 187-188; J. Fren-
kel, Literatura rabiniczna Zydéw w dawnej Rzeczypospolitej, (in:] Zydzi w Polsce odrodzonej,
Vol. 1,ed. I. Schiper,A. Tartakower, A. Hafftka, Warszawa 1932, p. 222.
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the clergy: to commune with texts required a quite advanced level of lit-
eracy, which was introduced on growing scale thanks to the large number
of schools.

1610
Polemical book

In 1610, the Vilnian Orthodox fraternity’s press published 7hrenos by Me-
letij Smotryc’kyj (ca. 1578-1633). The author, a humanist, a monk at the
Holy Spirit’s monastery and a lecturer in an Orthodox school, stood up for

the Orthodox Church:

There is sure and infallible evidence — a latest deed of anonymous authors. Re-
cently they wrote some manuscripts titled Some Nalewajka which are filled with
strange and extraordinary shamelessness. They printed 7he Relation or Conside-
ration of the Events which Occured in Vilnius in 1609 as well. They put there so
many hideous and deceitful tales that everybody who examines it must admit
that all those anonymous authors are deprived of the natural virtue of the fear
of God and they overstepped every borderline of a human shame.?

This excerpt touches several important issues relating to the use of book
in Vilnius in those days. First, the capital city of Lithuania was an arena for
major events connected to putting into effect the provisions of the Union
of Brest (1596), so authors of polemics often gave an account of what took
place in the city. The natural consequence was that their opponents were in-
spired to write subsequent polemical texts. Therefore, books would become
an impulse to write more books. This was also the case before, during the
contention between Catholics and Protestants, and within the Protestant
congregation. The arguments involved such writers as the chancellor of the
Vilnian Academy Piotr Skarga and a Vilnian canon, Andrzej Jurgiewicz
having a few years’ dispute with a Calvinistic activist, Andrzej Wolan.”

# M. Smotrycki, ®PENOZ, To jest lament jedynej swigtej powszechnej apostolskiej
wschodniej Cerkwie z objasnieniem dogmat wiary. Pierwej z greckiego na stowieriski, a teraz
z stowienskiego na polski przelozony. Przez Theophila Orthologa, tejze $wigtej wschodniej
Cerkwie Syna, Wilno 1610, p. ()()()iiiv.

% 'The most prominent Vilnian polemists were Piotr Skarga, Marcin Smiglecki, Jakub
Wujek, Stanistaw Warszewicki, Stanistaw Grodzicki, Andrzej Jurgiewicz, Andrzej Wolan,




The Use of Books in 16"-century Vilnius 181

Secondly, books were written and published fast — subsequent publi-
cations appeared in intervals of several months, like 7hrenos which was,
among other things, a response to Relatia from 1609. It intensified the
development of the Vilnian publishing market. The printing houses of
Karcan, Radziwilt, the Bratstvo or the Academy released several dozens
of volumes that were involved in the Vilnian “bibliomachia”, and we
should also add manuscipt publications to that.

Another thing is the common ground of contention, or the set of
weapons used in the conflict, that is above all the language and the form
of discourse, hammered out by all participants of the argument. As I men-
tioned before, there were a few languages of writing used in Vilnius, but
only two of them, Polish and Latin, became the leading languages of lo-
cal debates. Orthodox, Catholics and Uniates printed polemics in Polish,
while Vilnian Catholic-Protestant polemics were printed either in Polish
or in Latin.

In both languages, authors used a number of genres and literary forms:
dialogue, monologue (in case of 7hrenos it was prosopopeia of the Ortho-
dox Mother-Church), treatise, pasquil and various poetic forms. All these
texts, both Polish and Latin, were formed by the use of the matrix of Latin
rhetoric and Roman literature. Because of this rhetoric discourse, polemi-
cal book published in Vilnius would become part of the pan-European
ecumene of texts.

When it comes to Orthodox polemists, the use of humanistic Polish
language was a compromise. If they had written only for their coreligion-
ists, it would have been enough to use Church-Slavonic or Ruthenian. But
since their voice was to be heard also by their Catholic opponents, they
had to use a language and an alphabet the latter knew. Latin was out of the
question because most Orthodox readers did not know it, and therefore
Polish was the only alternative, being the other language of Latinitas (Latin
culture) in this part of Europe. At the same time, however, it is possible to

Hipacy Pociej, Jozafat Kuncewicz, Jézef Welamin Rutski, Leon Kreuza-Rzewuski, Leon-
tyj Karpowicz, Meletij Smotryc’kyj and Jézef Bobrykowicz. However, writers from other
parts of the Polish-Lituanian Commonwealth, as Faust Socyn, Grzegorz z Zarnowca, Hiob
Borecki, Zachariasz Kopysteriski and Marcin Broniewski, were also engaged in the Vilnius
polemics. Cf. J. NiedZwiedz, Kultura literacka Wilna..., p. 274.

anie zabronione.
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discern, at least in case of Smotryc’kyj’s writings, such a use of Polish that
is recognizably different from the Polish of Catholics or Protestants.®

Similar attempts to create an autonomuos language of writing are vis-
ible in texts of contemporary Lithuanian Tatars, particularly in books called
kitabs. They were manuscript collections of parables, prayers, commentaries
to rites etc. written in Ruthenian (Old-Belorussian), but using the Arabic
alphabet.”! The language, however, was not identical with the kind of Ru-
thenian used by Orthodox, and the alphabet was not the only difference. Its
specificity was due to loanwords from Arabic and Tatar, and to the way of
conducting discourse, which was characteristic for Muslim texts. For these
reasons we can describe it as a written Ruthenian-Muslim language (later
also Polish-Muslim). A similar phenomenon occured in contemporary
Spain, where in the 16™ century Moriscos created literature in their “kind”
of Romance language.®? In both these literatures people wrote polemical
texts that debunked the truthfulness of Christian and Jewish dogmas.

Printed polemical texts had a diverse audience and the levels of lit-
eracy among their recipients differed. Due to this reason the complexity of
these texts must have been adjusted in accordance to their targeted readers.
Some of them were highly abstract Latin treatises: we come across such
works in book inventories of Vilnian canons, Ambrozy Bejnart and Jan
Ryszkowski from 1603 and 1606, or in church libraries.”” More popular
were polemical sermons or accounts of public disputes between represent-
atives of different religions.

One of the best-known disputes of the kind took place on the 2
of June, 1599. The Catholic side was represented by a Jesuit, Marcin
Smiglecki, the Calvinists by a humanist Daniel Mikotajewski.* Several

0 Cf. D.A. Frick, Meletij Smotryc’kyj, Cambridge, Massachusetts 1995, p. 181-182.

“Cf J. Szynkiewicz, Literatura religiina Tataréw litewskich i jej pochodzenie,
»Rocznik Tatarski”, Vol. 2 (1932), p. 139; S. Kryczydiski, Tatarzy litewscy. Préba mono-
grafii historyczno-etnograficznej, Warszawa 1938, p. 217-218; Cz. La picz, Trzy redakeje je-
gykowe muzutmarskicj legendy w pismiennictwie Tataréw litewsko-polskich, ,Acta Baltico-Sla-
vica”, Vol. XX (1991), p. 155; i d e m, Zawartos¢ tresciowa kitabu Tataréw litewsko-polskich,
»Acta Baltico-Slavica”, Vol. XX (1991), p. 169-191; G. Miskinieneé, Seniausi lietuvos totorin
rankrastiai. Graftka, transliteracija, vertimas, tekstu struktura ir turinys, Vilnius 2001, p. 16.

“ Cf. L2 Harvey, Muslims in Spain, 1500 to 1614, Chicago, London 2005,
p. 126-167.

% Cf. Ms VUB F4-35808 (A-2472), p. 86-89.

#“ Cf. B. Nato tiski, Humanizm jezuicki i teologia pozytywno-kontrowersyjna od XVI
do XVIIT wieku. Nauka i pismiennictwo, Krakéw 2003, p. 103-107.
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different accounts of this event were published in Vilnius and in other
cities.” Each of them was meant to support different side of the conflict.
To facilitate the reading for poorly educated readers, Smiglecki concluded
his account with a short summary: “learn also, how to answer a Calvinist’s
question, if they ask you in which way a Calvinist priest beat a Jesuit.”

This final piece from Smiglecki’s book resembles to an extent contem-
porary catechisms that consisted of questions conserning the articles of
faith and answers to them. Catechisms, prayers and hymnals were the
most popular books in Vilnius at the turn of the 16™ and 17% centuries.
Each of the leading Christian denominations in the city distributed these
sort of books. As the Vilnian Dispute by gmiglecki suggests, these popular
books might also have been used in the polemics between denominations.
Kitabs and chamails had an analogous funtion for Muslims. Thus book
contributed to the maintanance of religious identity of different groups
living in Vilnius.

Book and identity

At the beginning of the 16™ century book in Vilnius had a relatively nar-
row scope of application. It was limited mainly to liturgical and religious
purposes, which was characteristic for the local use of book in the previous
centuries. Yet the situation changed within under a century. It was an-
ticipated by the establishment of the printing house of Francysk Skaryna,
whose atticude combined elements taken from the Eastern Chritianity and
modern humanist culture.

Presses that emerged in Vilnius in the second half of the 16 century
were not a immediate continuation of Skarynas activity, but in some ways
they headed in the same direction. Books published in Vilnius at the same
time reflected and confirmed religious divisions in the city. Every denomi-

% Cf. M. Smiglecki, Dysputacyja wileriska, ktérg miat ks. Marcin Smiglecki Societatis
lTesu z ministrami ewanjelickiemi 2 Tunii w r. 1599 o jednej widomej glowie Kosciota Bozego,
Wilno 1599; D. Mikotajewski, Dysputacyja wileriska, ktorqg miat ks. Marcin Smigle-
cki Societatis lesu z ks. Danielem Mikotajewskim, [Torun 1599]; M.G. G er tich, Protesta-
cyja przeciwko niestusznej chlubie tych, co za prayczyng distputacji ks. Marcina Smigleckiego
z ks. Danielem Mikolajewskim, Wilno 1599.
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nation (particularly Christian ones) was able to produce or import books,
and all of them would eagerly make use of this.

The scope of users of most of these books was limited. Despite the rap-
id growth in the literacy of Vilnians, only some of them were predestined
to use other books than catechisms or prayers. And so this circle included
almost exclusively male members of higher social classes: clergy, gentry,
wealthy merchants, plus teachers and students. Due to the needs of the
latters, libraries at churches and schools were lauched, and private libraries
developed as well. Most institutional libraries had a religious character.
While at the beginning of the 16™ century there might have been a few
hundred books in the city, at the beginning of the subsequent century they
amounted to dozens of thousands.

What we find in other parts of 16"-century Europe, is also apparent
in Vilnius: books became an indicator of religious identity, its material
evidence. So followers of a given religion treated books of their denomina-
tion as a benefit, and considered books published by other Christian rites
a threat. Hence during anti-Calvinist riots in Semptember 1581 Protestant
books, taken from the press of Daniel of E¢czyca, were burnt in front of
St. John’s church.

At the same time books of different rites mirrored and formed not
only religious identity but also early-modern national identity which was
emerging at that time. These books, written and printed in a variety of
languages and alphabets, and even with various types of writings and fonts,
created a sense of difference. It was pretty easy to distinguish between
a Ruthenian and a Polish book, or a Jewish and a Latin one and to divide
people according to the kind of book they used. Thus books constituted
a criterion of identity, but being a source of knowledge about the Other,
it might have also been an impulse to transgress one’s identity. Inventories
of libraries owned by 17*-century Vilnian merchants testify that volumes
printed with Cyrillic or Latin font, in Ruthenian, Church-Slavonic, Polish
or Latin were stored all together.®

London, July 2013

Translated by Kaja Szymariska
Proofread by Greg Nieuwsma

4 Ms in Lithuanian State Historical Archive in Vilnius, F23, ap. 1, nr 5096, f. 441r—
441v; Wilnianie. Zywoty siedemnastowieczne, ed. D.A. Fri ck, Warszawa 2008, p. 185-186
and 189-192; J. Nied zwied z, Kultura literacka Wilna. .., p. 114.
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Abstract

Troeltsch’s Difficult Legacy. Critical Remarks on the Two Models
of Protestant Reformation Studies. Part 1: Terms (Ecumenism — Irenicism —
Toleration) and Doctrines

On the basis of the seminal paper On the Historical and Dogmatic Methods in Theology
authored by Ernst Troeltsch and of critical assessments of his polemicists, mainly Mar-
tin Heidegger and Rudolf Bultmann, this article aims to recognise the recent tenden-
cies in theological and philosophical development of the studies devoted to the early
modern Protestant thought. The subject matter of the paper, which is not a biblio-
graphical study but a description of current intellectual history, is concerned with the
consequences of Troeltsch’s thesis, namely the separation of scientific lore together with
its particular and different goals — the theological one concerned with doctrinal ques-
tions, and the historical one concerned with rise, development and change. Due to the
doctrinal problems discussed in the first part, the contemporary ecumenical movement
appears to be the main driving factor for theological recognition of early modern Prot-
estant doctrines. Beside the several unquestionable benefits of the recent intensifica-
tion of Reformation studies in Poland, there are also several disadvantages or inherent
limitations of this branch of Polish scholarship. First of all, the conceptual framework
typical for ecumenism poses a threat of anachronic attitude to the specificity of early
modern religious realities that were different from contemporary conditions of the
ecumenical movement. Secondly, it may overlook the semantic changes undergone by
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the historical meanings and modes of usage of particular terms, once used for specific
intended purposes. Consequently, basic concepts devoid of historical significance like
irenicism, toleration and ecumenism, lacking their Begriffsgeschichte clarifications, are
too often used interchangeably, although there are pivotal differences between them.
Moreover, the area of the interest of ecumenism is currently restricted to the historical
precedents (irenicism, for instance) of the modern strive for an interconfessional agree-
ment and is limited merely to the questions that divide contemporary Christianity (for
example, the Lutheran doctrine of justification). Therefore, numerous other theologi-
cal problems of Protestant Reformation are ignored.

The second part of this paper will discuss the historical facet of the specificity of Tro-
elesch’s legacy.

Key words: Reformation, Begriffsgeschichte, irenicism, toleration, ecumenism

By unikna¢ nieporozumieri i zarysowaé tok przyjetego tutaj rozumo-
wania, pragng na wstegpie wyjasni¢ znaczenie dwéch poje¢ w tytule. Po
pierwsze krytyka nie oznacza tu czego$ negatywnego, a z pewnoscig
nie ogranicza si¢ wylacznie do takiego, pospolitego znaczenia. Pojeciem
tym postuguj¢ si¢ bowiem w restytuowanym przez Kanta' i oméwionym
przez Heideggera znaczeniu etymologicznym (gr. xpiverv), jako wyodreb-
nienie i uwydatnienie tego, co szczeg6lne, nade wszystko jako odréznianie,
kontrastowanie, wyznaczanie granic i zakreslanie mozliwosci®. Funkcja
tak rozumianej krytyki bedzie zatem wydobycie réznych mozliwosci
mySlenia o reformagji jako zjawisku historycznym i wskazanie charaktery-
stycznych dla takiego myslenia prawidet. W konsekwencji wskazywania na
to, co szczegblne, krytyka pozwala rowniez identyfikowad i negatywnie
oceniaé to, co pospolite, tzn. poznawczo niemiarodajne®. Przez model
natomiast rozumiem kategori¢ popularyzowana od lat 70. przez Barboura,
a nastgpnie przez Dullesa. W ich odpowiedzi na wzorcows, tj. dostarcza-

' L. Kant, Krytyka czystego rozumu, przel. oraz wstgpem i przyp. opatrzyt R. Ingar-

den,t. 1, Warszawa 1957, s. 11, 36-39.

* M.Heidegger, Gesamtausgabe, Bd. 36-37: Sein und Wahrheit. 1. Die Grundfrage
der Philosophie. 2. Vom Wesen der Wahrheit, red. H. Tietjen, Frankfurt am Main 2001,
s. 26: ,Kritik: unterscheiden, abheben, Grenzen setzen, Méglichkeit umgrenzen” [, Kryty-
ka: odréznia¢, kontrastowaé, wyznaczaé granice, zakresla¢ mozliwo$¢” — przel. J. Koryl];
idem, Zasada racji, przet. J. Mizera, Krakéw 2001, s. 99-100.

> Por. M. Heidegger, Pytanie o rzecz. Przyczynek do Kantowskiej nauki o zasadach
transcendentalnych, przel. J. Miz e ra, Warszawa 2001, s. 111-112.
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jaca pewnych rozwigzari probleméw badawczych niczym wzory deklina-
cyjne w gramatyce®, teori¢ paradygmatu, obaj uczeni zaproponowali me-
tafilozoficzne i heurystyczne (w odréznieniu od epistemicznej krytyki)
pojecie modelu, ktdry sugerujac sposoby myslenia, nie wychodzi poza
tworzenie jedynie mozliwych hipotez. W tym sensie dyskutowane tutaj
i rozpatrywane z osobna modele studiéw nad chrzescijafistwem w okre-
sie wezesnej nowozytno$ci nie potwierdzajg samodzielnie prawdy o niej,
lecz wspélnie dopomagaja w tworzeniu hipotez, ktére nastgpnie musza zo-
sta¢ zweryfikowane przez kryteria typowe dla dziedzin wiedzy, do kt6rych
przynaleza (teologia, filozofia, historia, efc.)’. Jest wicc model niepelng
poznawczo konstrukcjg myslowa, kedrej jedynym kryterium weryfikowal-
nosci jest nie tyle jej logiczno-pojeciowa spdjnosé, ile przede wszystkim
uznanie jej za funkcjonalnie uzyteczng przez okreslona grupe badaczy.
W rezultacie model zaktada komplementarng koegzystencje innych
modeli myslenia.

Przyjete przeze mnie Kantowsko-Heideggerowskie rozumienie kry-
tyki stusznie sugerowatoby, iz przedstawi¢ tu pelny przeglad modeli
badan nad przemianami chrzescijaristwa w okresie wezesnej nowozytno-
§ci, jednak przez wzglad na modelowo$¢ takich studidw, jako ceche
porzadkujaca ich wzajemne relacje, a zarazem przez ekscerptycznos¢ sa-
mych uwag ogranicze si¢ jedynie do wybranych, ufam wszak, ze reprezen-
tatywnych zagadnieri®. Niniejsze opracowanie nie jest wylacznie przegla-
dem tego, co w ostatnim mniej wigcej pétwieczu napisano o przemianach
chrzescijaistwa u progu nowozytnosci. Jesli jednak taka réwniez, rejestru-
jaca funkcje bedzie spetniaé, to nade wszystko jako wskazanie na Zrédia
intelektualnej samowiedzy ostatnich dekad — wiedzy, ktéra dzi§ przed-
miotowo zainteresowana jest rowniez zagadnieniami zajmujacymi wazne

* Por. H. Blumenberg, Paradygmat — jako gramatyka, [w:] i d e m, Rzeczywistosci,

w ktérych Zyjemy. Rozprawy i jedno przeméwienie, przet. W. Lipnik, Warszawa 1997,
s. 151.

> Zob. 1L.G. Barbour, Mity, modele, paradygmaty. Studium pordwnawcze nauk
prayrodniczych i religii, przet. M. Kros$niak, Krakéw 1984, s. 88-91; A. Dulles,
Models of Revelation, Garden City 1983, s. 31-35; id e m, Models of the Church, New York
2002, s. 15-18; M. Bielawski, Modele teologiczne, [w:] i d e m, Mikroteologie, postowie
M.P. Markowski, Krakéw 2008, s. 63-78.

¢ Pelniejszy przeglad najnowszych prac na temat reformacji podaja: D. MacCul-
loch,M.Laven, E.Duffy, Recent Trends in the Study of Christianity in Sixteenth-Century

Europe, ,Renaissance Quarterly” 59, 2006, nr 3, s. 697-731.
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miejsce w intelektualnej panoramie XVI stulecia. Rozpoznanie kierunkéw
i tendencji rozwojowych w studiach nad dawnym chrzescijadstwem, wraz
z ich motywacjami i celami, bedzie mozliwe dzigki odniesieniu ich do
warunkéw i mozliwosci dzisiejszego myslenia, réwniez myslenia o prze-
sztosci. Pismiennictwo poswigcone przemianom chrzescijadistwa wezesno-
nowozytnego rozpoznane bedzie zatem jako jeden z aspektéw najnowszej
historii intelektualnej, o ile dla ujeé tego historycznego problemu poszu-
kiwa¢ bedzie uwarunkowan i motywacji w przemianach intelektualnych
i religijnych, jakie zaszty w ostatnich dekadach’.

Ernst Troeltsch: humanistyczne znaczenie Ewangelii

W opublikowanym przeszto sto lat temu, w 1898 roku artykule Uber histo-
rische und dogmatische Methode in der Theologie (O historycznej i dogma-
tycznej metodzie teologii] Ernst Troeltsch nie tylko uzasadniat potrzebe re-
spektowania obecnej w uprawianiu teologii akademickiej alternatywy po-
miedzy metodami dogmatycznymi a historycznymi, ale réwniez metodzie
historycznej przyznawal uprzywilejowane miejsce w teologicznym curri-
culum swoich czaséw®. Jakkolwiek tezy Troeltscha dzi$ interesuja gtéwnie
religioznawcéw, socjologéw lub historykéw teologii liberalnej, to problem
przez niego poruszony w znacznym stopniu wciaz pozostaje aktualny, na-
wet jesli w badaniach nad reformacja bywa on czgsto bezrefleksyjnie po-
mijany. Biorac w nawias szczegétowe rozwazania Troeltscha o historyzmie,
sygnalizowane, lecz nie dos¢ jeszcze sproblematyzowane we wspomnianym
artykule, a rozwinigte w jego pézniejszych pracach historiozoficznych, in-
teresujacg nas tez¢ da si¢ sprowadzi¢ do dwojakiego rozréznienia w roz-
wiazywaniu probleméw teologicznych, czy szerzej, bo taki jest jej wasciwy
kontekst — dwojakiego myslenia o chrzescijaristwie i jego roszczeniach do
powszechnoséci w kulturze europejskiej. Z jednej strony jest to myslenie

7" Podobnie, tyle ze w odniesieniu do literatury poswigconej Erazmowi z Rotterdamu
rzecz ujmuje Bruce Mansfield w swej ksiazce Erasmus in the Twentieth Century.
Interpretations c1920—-2000, Toronto 2003.

S E.Troeltsch, Uber historische und dogmatische Methode in der Theologie, [w:]
idem, Gesammelte Schriften, t. 2: Zur religidsen Lage, Religionsphilosophie und Ethik,
Tiibingen 1913, 5. 729-753.
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dogmatyczne, czyli opierajace si¢ na zewngtrznie nieweryfikowalnym au-
torytecie, gdzie okreslone okolicznosci oraz idee, ze wzgledu na ich nad-
przyrodzone, a wigc uniwersalne i historycznie indyferentne pochodzenie,
pojmowano jako oczywiste same przez si¢. Dzigki temu przedmiot zainte-
resowat metody dogmatycznej nie potrzebuje krytycznej, tj. historycznej
weryfikacji w jej rozmaitych, bo politycznych, spotecznych i kulturowych
aspektach. Rozwazajac wylacznie tres¢ Objawienia, metoda ta obchodzi
si¢ zatem bez materii faktograficznej, skoro jej samoobicktywizujacy sig
temat catkowicie przewarto$ciowuje temporalne zaposredniczenie kon-
kretnych prawd i czyni ich czasowo$¢ zbedng cecha dla teologii. Z drugiej
jednak strony w mysleniu o chrzeécijaristwie kazdorazowo nalezy, wedtug
Troeltscha, wychodzi¢ od analizy jego historycznego kontekstu, uwzgled-
niajacego zagadnienia teologiczne i w réwnym stopniu takze legislacyjne,
moralne, socjologiczne i estetyczne. W rezultacie niezbywalnego juz zapo-
$redniczenia czasowego, powiada Troeltsch, tradycja religijna winna by¢
traktowana w dokladnie taki sam sposdb, jak traktowane s3 inne tradycje —
rozumiana zatem wedle trzech zasad (historyczny krytycyzm, analogia,
korelacja), ktére zaréwno legitymizujg naukowo$é twierdzen o chrzesci-
jadistwie, jak i uwalniaja myslenie o nim od dogmatycznych presupozycji’.
I chociaz wynika to juz z tej pobieznej charakeerystyki metody dogma-
tycznej i historycznej, Troeltsch podkresla w zakoriczeniu, iz ,kazda z nich
ma swoje wlasne zatozenia i problemy, kazda jest wewngtrznie spéjna. [...]
z powodu owej wewnetrznej spojnosci nie moga one by¢ ze soba faczone”™ .

Poznawczego potencjatu wywodéw Troeltscha dla badad przemian
chrzescijaistwa w okresie wezesnej nowozytnosci nie ogranicza jego prze-
konanie, iz teologia, o jaka mu chodzi, jest z punku wiedzenia wyzna-
niowego indyferentna, nawet jesli jej wariant protestancki, a zwlaszcza
kalwinizm w XVI i protestantyzm liberalny XIX wieku, do takiej wihas-
nie roli wydaje si¢ najlepiej przystosowany, skoro historycznie wywodzi

9 E. Troeltsch, Uber historische und dogmatische Methode in der Theologie. ..,
s. 730-733. Zob. réwniez Ch. Har tli ch, Historisch-kritische Methode in ihrer Anwendung
auf Geschehnisaussagen der HI. Schrift, “Zeitschrift fiir Theologie und Kirche” 75, 1978,
z. 4, s. 467-484; E. K r e n t z, The Historical-Critical Method, Philadelphia 1975, s. 55-72;
K. Karski, Teologia protestancka XX wicku, Warszawa 1971, s. 18-19.

10 Jede hat ihre eigenen Grundlagen und Probleme und jede ist in sich konsequent.
[...] eben wegen ihrer Konsequenz beide nicht vermischt werden kénnen” —E. Troeltsch,

Uber historische und dogmatische Methode in der Theologie. ., s. 745.
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si¢ on z zakwestionowania katolickiej doktryny o autorytecie Kosciota
(magisterium ecclesiae)'', a zarazem ,jest blisko zwigzany z historyzmem,
wybiera z bogactwa historii humanistyczne znaczenie ewan-
gelii, uzupelniajac je o dalsze elementy historyczne, ktére historia sto-
pita z chrzescijadstwem”™?. Istotne jest ponadto, iz postulowane przez
Troeltscha ujecie pozostaje jego zdaniem réwniez metodyczng na dobra
sprawe konieczno$cia. Wynika ona pospotu z postepujacej na przestrzeni
kilkuset lat partykularyzacji niegdy$ uniwersalnie obowiazujacych podstaw
doktrynalnych, warunkujacych — réwniez kulturows — jednos¢ chrzesci-
jatistwa, oraz z sekularyzacji tych elementéw owej tradycji, ktére posiadaly,
toutes proportions gardées, wtasciwosci dostosowane do juz odmiennych po-
trzeb nowoczesnego chrzescijafistwa przelomu XIX i XX stulecia. ,,Z po-
wodu ostatecznego rozktadu dogmatu chrzescijadiskiego uksztattowanego
we wezesnym Kosciele, przez rozpad jednosei kuleury chrzescijariskiej”, jak
pisal w broszurze Die Bedeutung der Geschichtlichkeit Jesu fiir den Glanben
[Znaczenie historycznego Jezusa dla wiary], dawna metoda dogmatyczna
okazata si¢ anachronicznym i funkcjonalnie ograniczonym zaledwie do
pierwotnego chrzeécijaristwa reliktem. Drzigki temu, czytamy dalej, ,,wy-
rosly w $wiecie, ktéry nie jest juz zdominowany przez Koscidt, historyczny
krytycyzm dzi§ na powrét przywrécit [osobe Chrystusa] do historii, skofi-

7 oe 7 13
CZoNnoscl 1 przygodnosc1 ~.

" Tbidem, s. 744-745; i d e m, Die Bedeutung des Protestantismus fiir die Entstehung der
modernen Welt, wyd. 5, Miinchen 1928, s. 36-39; id em, Logos i mit w teologii i filozofii
religii, [w:] id e m, Religia, kultura, filozofia. Wybér pism, wybér, wstep, przektad A. Przy -
tebski, Poznai 2006, s. 220-221.

2 Tdem, Kryzys historyzmu, [w:] idem, Religia, kultura, filozofta..., s. 190 [podkres-
lenie moje — J. K.].

1 Seit der endgiiltigen Zersetzung des von der Urkirche gebildeten christlichen Dog-
mas, seit der Auflosung der christlichen Einheitskultur und seit dem Beginn der historis-
chen Bibelkritik ist eine der Hauptfragen fiir das christlich-religiose Denken die Wirkung
der geschichtlichen Kritik auf den Christusglauben. [...] Die in einer von der Kirche nicht
mehr beherrschten Welt aufkommende geschichtliche Kritik hat ihn nun aber heute der
Geschichte, der Endlichkeit und Bedingtheit, zuriickgegeben” [,Z powodu ostatecznego
rozkladu dogmatu chrzescijariskiego uksztaltowanego we wezesnym Kosciele, przez rozpad
jednosci kultury chrzedcijaniskiej oraz dzigki zapoczatkowaniu historycznej krytyki Biblii,
jednym z gléwnych zagadnien mysli religijnej chrzescijaristwa jest oddziatywanie historycz-
nego krytycyzmu na wiar¢ w Chrystusa. [...] Wyrosly w $wiecie, kt6ry nie jest juz zdomi-
nowany przez Kosciél, historyczny krytycyzm dzi§ na powrét przywrocit [osobe Chrystusa]

anie zabronione.
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Jakkolwiek postulowane przez Troeltscha metodyczne przeformuto-
wanie teologii stuzy¢ miato jej obronie przed izolacjonizmem i podejrzli-
wa wrogoscig wzgledem innych dziedzin wiedzy, a dzigki otwarciu si¢ na
do$wiadczenia i osiagniecia nauk humanistycznych réwniez whasciwemu
rozumieniu zsekularyzowanej rzeczywistosci poczatkdw zeszlego stulecia,
to jednak tak stanowcze rozdzielenie metod dogmatycznej i historycznej
przyniosto, jak mozna przypuszczaé, skutek odmienny od oczekiwanego.
Mimo ze Troeltsch, myslac o teologii jako dyscyplinie naukowej, zaktadat
jej dyskursywny i interdyscyplinarny charakter, to pozbawiajac ja konfesyj-
nego lub egzystencjalnego ugruntowania (koniecznego zdaniem dogmaty-
kéw w rodzaju Ritschla, a nieco pdZniej takze przedstawicieli teologii dia-
lektycznej, do petnego zrozumienia nauki chrzescijariskiej'?), mimowolnie
przyczynit si¢ zaréwno do wyksztalcenia si¢ specjalistycznych metod uzy-
tecznych dla historycznego opisu chrzeécijaristwa, jak i do postgpujacego
usamodzielniania si¢ wiedzy o historycznie, estetycznie, socjologicznie czy
psychologicznie rozumianych dziejach chrzescijadstwa i jej rozchodzenia
si¢ z jego ponadnaturalna, ponadczasows, a zatem uniwersalng zawartos-
cig dogmatyczna. Domeng pierwszej, jak pisat w innym miejscu, byly ze-
wnetrzne fakty i realno$¢ $wiata, druga natomiast skupiata swoja uwage na
wewnetrznym odrodzeniu i do§wiadczeniu'.

Jednakowoz stale akcentujac ,humanistyczne znaczenie Ewangelii”,
czyli konkretne prawdy historyczne, ktére dostarczajg prawdom wiary wy-
miernych podstaw ich rozumienia, Troeltsch daleki byt od bagatelizowania
tego, co nadprzyrodzone, w imi¢ tego, co historycznie zréznicowane, ale
namacalne. Przeciwnie — co zrazu zauwazyl Heidegger — z jednej strony in-
teresowalo go ,urzeczywistnienie religijnego a priori w faktycznym przebie-
gu dziejéw”, z drugiej za$ zadowalaly go nie ,gote fakey, lecz prawa, zgod-
nie z ktdrymi religia rozwija si¢ historycznie”'®. Problemem dla Troeltscha,

do historii, skoriczonosci i przygodnosci® — przel. J. Koryl] — id e m, Die Bedeutung der
Geschichtlichkeit Jesu fiir den Glauben, Tiibingen 1911, s. 1.

1 Zob. K. Karski, Teologia protestancka..., s. 16; W. Pannenberg, Problemges-
chichte der neueren evangelischen Theologie in Deutschland. Von Schleiermacher bis zu Barth
und Tillich, Géttingen 1997, s. 124-166.

Y E. Troeltsch, Pogyga chrzescijanstwa posrod religii swiatowych, [w:] idem,
Religia, kultura, filozofia..., s. 79.

1 M.Heidegger, Wprowdzenie w fenomenologig religii. Wezesne wyktady fryburskie,
semestr zimowy 1920/21, [w:] i d e m, Fenomenologia zycia religijnego, przet. G. Sowinski,
Krakéw 2002, s. 24.
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jak czytamy we wstepie do wspomnianej broszury Znaczenie historycznego
Jezusa dla wiary, byla bowiem pragmatyczna, by tak rzec, doniostos¢ dla
wiary chrzescijaniskiej precyzyjnego obrazu Jezusa, naukowo odtworzonego
dzigki metodzie historycznej'. Pragmatyczny charakter tego przedsigwzie-
cia — Troeltsch byt wéwczas skadinad gorliwym czytelnikiem Doswiadczen
religijnych Jamesa — polegal zatem na stworzeniu wymiernego obrazu fak-
tycznego oddzialywania ponadczasowej i ponadhistorycznej natury Chry-
stusa w historycznym $wiecie. Lezaca u podstaw argumentacji Troeltscha,
cho¢ wylacznie na poziomie metodycznym, diachroniczno-synchroniczna
opozycja w ujmowaniu probleméw stanie si¢ tym bardziej widoczna, gdy
wspdlczesne studia nad przemianami chrzescijadistwa wezesnonowozytne-
go ujmiemy w perspektywie systematyzujacej nie tylko ich metode, ale
réwniez zawarto$c.

Przygladajac si¢ miejscu, jakie tezy Troeltscha zajmujg w XX-wiecznym
mySleniu o chrzedcijadistwie, wypada stwierdzi¢, iz postulowane przezen
oparcie teologii na historycznym krytycyzmie zaowocowato dwojakimi
nastgpstwami, a zarazem stato si¢ co najmniej na nastgpne pét wieku waz-
ng cezury historii intelektualnej. Naruszajac tradycje, owe tezy oznaczaly
réwniez poczatek jej nowego rozwoju — chrzescijaistwo jako tres¢ kry-
tycznego namystu historyczno-humanistycznego odstonito swéj dotych-
czas naukowo niedoceniany potencjal, ale zarazem juz w samym poznaniu
naukowym znacznie zawgzony zostal zakres tresci, jakie sg w nim rozpa-
trywane. Trzeba zatem dokona¢ rachunku zyskéw i strat. Konsekwencja
owej permanentnej roztacznosei jest widoczne we wspétezesnych pracach
nad przemianami chrzescijaistwa wczesnonowozytnego ($wiadome badz
nie) ich rozejicie si¢ w dwdch kierunkach — historycznym anektowanym
przez historiografi¢ i skupiajacym si¢ na dziejach dyskutowanych zagad-
nierl (powstawanie, trwanie, zmiana) oraz teologicznym, ktéry na gruncie
dyscyplin teologii interesuje si¢ przedmiotowa i materialng trescia doktryn
reformacyjnych i w konsekwencji najczeéciej anachronizuje ich historycz-

17 Welche Bedeutung kann ein der historischen Kritik ausgesetztes und von ihr gestal-

tetes Jesusbild fiir den Glauben haben, der doch seinem Wesen nach auf das Ewige, Zeitlose,
Unbedingte und Uebergeschichtliche gerichtet ist?” [,Jakie znaczenie moze mie¢ dla wiary
podlegajacy krytyce historycznej i dzigki niej opracowany obraz Jezusa, dla tej wiary, kté-
rej istota skierowana jest jednak ku temu, co wieczne, ponadczasowe, bezwarunkowe i po-
nadhistoryczne?” — przel. J. Koryl] — E. Troeltsch, Die Bedeutung der Geschichtlichkeir
Jesu...,s. 1.
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ne zapos’redniczenic. Nie znaczy to, iz orientacja teologiczna pozbawiona
bylaby krytyczno-historycznego rozpoznania swojej tresci. Jej krytycyzm
wynika jednak nie z dziejowo-humanistycznej oceny dyskutowanego
problemu, jak w metodzie historycznej, ale wytacznie z podwdéjnego prze-
konania — o omylnosci ocen wystawianych konkretnym problemom i ko-
niecznosci mierzenia tych ocen miara Pisma Swietego, ktore jest jedynym
weryfikatorem'®.

W kontekscie zabiegéw Troeltscha majacych na celu zachowanie
réwnowagi pomigdzy prawdami historii a prawdami wiary wysoce zna-
mienny jest rtéwniez komentarz Rudolfa Bultmanna, jednego z gtéwnych
krytykéw teologii liberalnej w latach dwudziestych zesztego stulecia. Ana-
lizujac m.in. prace Troeltscha, trafnie rozpoznat on ograniczenia teologii
liberalnej, stwierdzajac, iz w swoim namysle nad czlowiekiem i historia
unika ona, wbrew zaleceniom $w. Pawta, stawiania konstytutywnych dla
teologii chrzescijariskiej i zarazem przewartosciowujacych wymiar histo-
ryczny pytan o ,stowo Krzyza?. Zdanie Bultmanna jest tutaj szczegélnie
pouczajace; wszak podobnie jak Troeltsch dostrzegt on powazne zakltdce-
nie w komunikagji, jaka powinna zachodzi¢ pomigdzy tresciag Objawienia
a wspotczesnym czlowiekiem, podobnie jak Troeltsch uznat tez, iz rolg te-
ologii jest przywrdcenie utraconej tacznosci tego, co historyczne, z tym, co
uniwersalne, wreszcie podobnie jak Troeltsch byl $wiadom pewnej swo-
body (Freibeit) i jedynie wzglednej stusznosci (nur relative Geltung) wpi-

18

Zob. K. Barth, Dogmatyka w zarysie, przet. I. Nowicka, przedmowa do wyd.
pol. P van Veld huizen, Warszawa 1994, s. 10-11.

¥ Der Gegenstand der Theologie ist Gott, und der Vorwurf gegen die liberale Theologie
ist der, dafd sie nicht von Gott, sondern von Menschen gehandelt hat. Gott bedeutet die
radikale Verneinung und Aufhebung des Menschen; die Theologie, deren Gegenstand
Gott ist, kann deshalb nur den A6yog to otavpo zu ihrem Inhalt haben; dieser aber ist ein
okdvdadov fiir den Menschen. Und so ist der Vorwurf gegen die liberale Theologie der, daf§
sie sich diesem oxdvdalov zu entzichen oder es zu erweichen suchte” [,,Obiektem teologii
jest Bog, a zarzut wobec teologii liberalnej polega na tym, ze zajmowata si¢ ona nie Bogiem,
lecz cztowiekiem. Bég oznacza radykalne zaprzeczenie i sublimacje cztowieka; dlatego trescia
teologii, ktdrej obicktem jest Bég, moze by¢ jedynie Adyog to otawpo [stowo Krzyza], keéry
jest jednak okavdatov [putapka] dla ludzi. T taki jest zarzut przeciw teologii liberalnej, ze
stara si¢ ona to okGvdoAov usunag albo je ztagodzi¢” — przetl. J. Koryl] - R. Bultmann,
Die liberale Theologie und die jiingste theologische Bewegung (1924), [w:] i d e m, Glanben und
Verstehen. Gesammelte Aufsiitze, t. 1, Tiibingen 1933, s. 2.
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sanych w naukowg charakterystyke chrzescijadstwa®. Pomytka teologéw
liberalnych polegata wedtug Bultmanna nie na prébie krytycznego odtwo-
rzenia historycznej osoby Jezusa, lecz na uczynieniu z takiego obrazu wa-
runku koniecznego dla $wiadomego istnienia chrzescijaniskiej wspélnoty.
Metodycznie spetryfikowany przez Troeltscha historyczny zwrot uczynit
z teologii liberalnej zjawisko rozpoznawalne, a do pewnego stopnia takze
akademicko warto$ciowe, ale jednak rozmijajace si¢ z wlasciwym, zdaniem
Bultmanna, tematem teologii, czyli radykalnie od czlowieka odmiennym
(ganz Andere) Bogiem, ktérego Stowo jest putapka (oxévdarov) dla tego,

2 Thren Charakter erhielt die liberale Theologie wesentlich durch die Vorherrschaft
des historischen Interesses, und hier liegen ihre groffen Verdienste, — Verdienste nicht nur
fiir die Aufhellung des Geschichtsbildes, sondern vor allem fiir die Erziehung zur Kritik,
d.h. zur Freiheit und Wahrhaftigkeit. [...] Wohin fithrte der Weg der historisch-kritischen
Theologie? War er anfangs geleitet von dem Vertrauen, dafl die Kritik von der
Last der Dogmatik befreit und dahin fiihrt, das echte Jesusbild, auf das der Glaube
sich griinden kann, zu erfassen, so ward diese Meinung schnell als Wahn offenbar. Die
Geschichtswissenschaft kann iiberhaupt nicht zu irgendeinem Ergebnis fithren, das fiir
den Glauben als Fundament dienen kénnte, denn alle ihre Ergebnisse haben nur relative
Geltung. Wie verschieden sind die Jesusbilder der liberalen Theologie, wie unsicher das Bild
des historischen Jesus: Ist er tiberhaupt noch fiir uns erkennbar? [...] Der Fehler ist nicht
der, daff man diese Arbeit trieb und in ihr zu mehr oder weniger radikalen Ergebnissen
kam, sondern der, daff man den Sinn der Arbeit, den Sinn jener Frage nicht erfafSte. Man
wich der Frage aus, selbst da, wo sie so scharf gestellt war wie von Troeltsch in der Schrift
«Die Bedeutung der Geschichtlichkeit Jesu fiir den Glauben» (1911). In welchem Sinn
auch immer, — ein Bild des geschichtlichen Jesus ist nach Troeltsch fiir den Glauben der
Gemeinde nétig” [, Teologia liberalna zawdzigczata swoja specyfike gléwnie prymatowi
historycznego zainteresowania i w tym zawieraja si¢ jej duze zastugi — zastugi nie tylko dla
rozjasnienia historycznego obrazu, ale w szczegélnoéci dla rozwoju zmystu krytycznego,
czyli dla swobody i prawdziwosci. [...] Dokad zaprowadzita droga teologii historyczno-
krytycznej? Z poczatku wiodta ona przez przekonanie, ze krytyka oswobadza od
cigzaru dogmatyki, a stad prowadzi do rzeczywistego obrazu Jezusa, ktéry wiara moze
przyja¢ za swoja podstawe. Ta opinia rychto okazata si¢ ztudzeniem. Nauka historyczna
w ogdle nie moze prowadzi¢ do rezultatéw, ktére mogtyby stuiy¢ za podstawe dla wiary,
skoro wszystkie jej rezultaty posiadajq jedynie wzgledng stusznosé. Jak zréznicowane sa obrazy
Jezusa w teologii liberalnej, jak niepewny jest obraz historycznego Jezusa — czy on w ogdle
jest jeszcze dla nas widoczny? [...] Blad nie polega na tym, ze kto§ wykonat prace historyczna
i doszedt w niej do mniej lub bardziej radykalnych wnioskéw. Polega on raczej na tym, ze
kto$ nie pojat sensu pracy ani znaczenia tego problemu. Ow problem ominicty zostat, nawet
tam, gdzie byl on postawiony tak przenikliwie, jak przez Troeltscha w pismie «Znaczenie
historycznego Jezusa dla wiary» (1911). Cokolwiek miatoby to znaczy¢ — zdaniem Troeltscha
obraz historycznego Jezusa jest konieczny dla wiary we wspdlnocie” — przel. J. Koryl] —
ibidem, s. 2-3 [podkreslenie moje — J.K.]. Por. wyzej przypis 17.
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co Troeltsch nazywal ,humanistycznym znaczeniem Ewangelii”. O ile jed-
nak dla Troeltscha skoficzono$é i przygodno$é rekonstrukeji historyczne-
go obrazu chrzeécijasistwa byly rezultatem mimo wszystko pozytywnym
i pozadanym, to dla Bultmanna zainicjowany przez jego adwersarza zmyst
krytyczny trywializowat lub nawet usuwal rzeczywista powinnos¢ teologii,
czyli wolne od dowolnosci ,,stowo Krzyza” (Aoyog 10 otawpo).

Krytyczne uwagi Bultmanna pozwalajg sadzi¢, ze historyczna metoda
zaproponowana dla opisu przedmiotowej i synchronicznej tresci chrzes-
cijafistwa nie dostarczata teologii narzedzi adekwatnych do jej tematu ra-
dykalnie od cztowieka odmiennego. Na gruncie historiograficznym nato-
miast mogta by¢ ona w pelni usprawiedliwiona, skoro jej obiektem byly
przygodne konsekwencje oddziatywania na czlowieka tego, co uniwersalne.
Jesli jednak owa metoda identyfikowata historyczne, estetyczne, socjolo-
giczne czy psychologiczne aspekty tego oddziatywania, to wzgledem samej
materii teologicznej w rozumieniu Bultmanna byly one w najlepszym razie
wtérne. W rezultacie zamiast méwic o teologii postugujacej si¢ metoda hi-
storyczna ,,réwnie dobrze — na co stusznie zwrécit uwage Heidegger — moz-
na by méwi¢ o socjologii lub estetyce religii”*, jako ze kazda z dyscyplin
humanistycznych dostarczajacych teologii ram pojeciowych jest wzgledem
teologii niezalezna, a rozumienie tej ostatniej warunkowane jest nie przez
dystynktywny dla niej temat (Gott, der ganz Andere), lecz przez koncepcje
np. socjologii czy estetyki. Zdaniem Heideggera i Bultmanna propozycja
Troeltscha tworzyla na gruncie nauk humanistycznych iluzje ich teolo-
gicznej zawartosci, a co za tym idzie, zachowuje ona funkcjonalnos¢ tylko
w badaniu obiektéw historycznych, a wigc tych, ktére powstaja, przebiega-
ja w czasie, podlegaja zmianom i przystugujg jedynie okreslonej rzeczywi-
stoéci dziejowej. W tym konkretnym aspekcie relacji pomigdzy prawdami
historii a prawdami wiary Bultmann pozostawat zgodny z Troeltschem, iz
historyczno-teologiczne perspektywy sa niemozliwe do pogodzenia.

Z punktu widzenia ostatniego stulecia — wylaczywszy wysoce specy-
ficzny moment, jakim byla prébujaca je ze soba pogodzi¢ hermeneutyka
protestancka — obie te drogi rzeczywiscie z rzadka przecinaly si¢ w swoich
zainteresowaniach. Jednakowoz specjalizacj¢ metod charakterystycznych
dla modeli historycznych i teologicznych (odpowiednio konfesjonalizacja

21

M. Heidegger, Wprowdzenie w fenomenologic religii. Wezesne wyktady
fryburskie, semestr zimowy 1920/21..., s. 28.
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i ruch ekumeniczny) wypada uznaé za pozytywny i ozywczy poznawczo re-
zultat partykularyzowania tematyki i modeli badawczych. Mimo ze na po-
ziomie pojeciowym historiografia ostatnich dziesigcioleci pozostawata pod
pewnym wplywem nomenklatury wypracowanej przez ruch ekumenicz-
ny, to model historyczny i ekumeniczny rozwijaly si¢ w znacznym stop-
niu niezaleznie od siebie. Wprawdzie konfesjonalizacja oraz perspektywa
ekumeniczna stanowia dzi§ dwa bodaj najwazniejsze, . ilosciowo naj-
obficiej reprezentowane nowe kierunki rozwojowe studiéw nad przemia-
nami chrzescijaristwa wczesnonowozytnego, to w polskim pi$miennictwie
naukowym proporcja mi¢dzy nimi jest mocno zachwiana na korzy$¢ mo-
delu ekumenicznego. W tym ostatnim z kolei studia reformacyjne stano-
wig tylko wycinek caloéci zainteresowan ruchu ekumenicznego, skupiony
na badaniu precedenséw i zarazem historycznych uzasadniedd uprawiania
wspdlczesnej teologii po Vaticanum Secundum.

Pojecia doktryn: ekumenizm — irenizm — tolerancja

Badania nad wczesnonowozytnym irenizmem oraz wciaz chetnie taczong
z nim tzw. tolerancjg wyznaniowa XVI i XVII stulecia zbiegaja si¢ z roz-
wojem ruchu ekumenicznego, dla ktérego jednym z punktéw zwrotnych
bylo uchwalenie w roku 1964 podczas Soboru Watykanskiego II dekre-
tu o ckumenizmie Unitatis redintegratio. Rezultaty owej konwergencji
sa dwojakie. Z jednej strony teolodzy ekumeniczni podejmujg w swoich
studiach precedensowe dla swoich zamierzed problemy jak irenizm i to-
lerancja oraz analizuja te zagadnienia absorbujace dawng teologie, ktdre
dzi$ trwale warunkujg ekumeniczng jednos¢ chrzescijaistwa. Z drugiej za$
strony zakres oddziatywania metod i ram pojeciowych typowych dla ruchu
ekumenicznego wykracza daleko poza swoja pierwotng dyscypling, dzigki
czemu staja si¢ one wspdlnym instrumentarium dla réznych kierunkéw
badan nad teologia wezesnej nowozytnosei. Ilustracja poszukiwania owej
transdyscyplinarnej funkcjonalnosci moze by¢ ewolucja znaczeniowa ta-
kich poje¢ podstawowych jak ekumenia, irenizm i tolerangja.

W pionierskiej i na dobra sprawe weiaz dzieki syntetycznemu ujeciu
niezastapionej monografii Starania ekumeniczne polskich protestantéw do
roku 1645 Kaia Eduarda Jorgensena perspektywa ekumeniczna oznacza
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co$ nieco innego niz mozna by sadzi¢ na podstawie np. wspomnianego
dekretu Unitatis redintegratio. Omawiajac bowiem zasygnalizowany
w tytule swojej rozprawy problem, na materiale z pism m.in. Jana La-
skiego ml., Andrzeja Frycza Modrzewskiego i dokumentéw toruriskiego
Colloguium charitativum, Jorgensen odwoluje si¢ do tradycyjnego, tzn.
jeszcze nienacechowanego teologicznie znaczenia imiestowu o kovpévn,
czyli ‘zamieszkana®. Jako taki oznacza on raczej mandat do wspélnego
zamieszkiwania, uczestnictwa chrzescijan w Kosciele powszechnym niz
specyficzny, teologicznie uwarunkowany ruch dazacy do pojednania wy-
znan chrzedcijaniskich. W rezultacie duniski uczony koncentruje si¢ na te-
matycznym i zrédtowym uporzadkowaniu kolejnych wypowiedzi, z po-
minigciem ich teologicznego (ekumenicznego) ugruntowania. Omawiajac
kolejno koncepcje, znamiona i dyscypline kosciota, role egzegezy biblijnej
dla poszanowania jednosci, wreszcie opozycje konfesyjnego szowinizmu
i poszukiwanej wspélnoty, Jorgensen na dobra sprawe nie podejmuje si¢
jednak systematycznej, a zwlaszcza metodycznej oceny ,ekumenicznych
starail polskich protestantéw”. Taka ocena stuzylaby nie tylko wskazaniu
metod i ich Zrédlowych motywadji, ale w réwnym stopniu takze, juz na
poziomie pojeciowym, rozpoznaniu §rodkéw stuzacych do realizacji owych
starafl, w gruncie rzeczy majacych dwojaki charakter — na plaszezyznie
doktrynalnej rodzaju teologii polemicznej, a na plaszczyZnie politycznej
religijno-spolecznego programu rekoncyliacji chrzescijaristwa.

Pomimo historycznie okreslonych réznic w rozumieniu imiestowu
o kovuévy — subtelnych na tyle, ze nie zawsze mozliwe jest uchwycenie

2 KEJ.Jorgensen, Okumenische Bestrebungen unter den polonischen Protestanten

bis zum Jahre 1645, Kobenhavn 1942.

#  To dawne znaczenie dobrze wyjasnia sam Frycz Modrzewski w O poprawie Rzeczy-
pospolitej (IV, 3): ,te stowa z pewnoscig nie oznaczaja, ze idzie tu o zgromadzenie jedynie
biskupéw. Albowiem powszechne jest to, co odnosi si¢ do calej ziemi, i ojkumene oznacza
caly $wiat, to znaczy caly zamieszkaty ziemi¢” — A. Frycz Modrzewski, O popra-
wie Rzeczypospolitej, przel. E. Jedrkiewicz, wstgp . Kurdybacha, Warszawa 1953,
s.378-379. Zob. réwniez W.A. Visser ‘t Hooft, The Word Ecumenical — Its History and
Use, [w:] A History of the Ecumenical Movement 1517-1948, wyd. R.Rouse, S.Ch.Neill,
Philadelphia 1954, s. 735-740; R. Mc. B r o w n, Wezesniejsze i wspdtezesne znaczenie stowa
oikoumene, [w:] idem, Rewolucja ekumeniczna. Wokdt zagadnieri katolicko-protestanckiego
dialogu, przet. H. Bed narek, Warszawa 1970, s. 27-34; K. Karski, Rozwdj znaczenia
stowa ekumenia na przestrzeni wickéw, [w:] i d e m, Dgzenia ekumeniczne we wspdtczesnym
Swiecie, Warszawa 1974, s. 5—14.
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dzielacych je tresci — pokusa postugiwania si¢ modelem ekumenicznym
w jego znaczeniu posoborowym udzielifa si¢ znakomitej wigkszosci ba-
daczy wezesnonowozytnego irenizmu. Na przyklad w pracach na temat
irenizmu Jana taskiego mi. kolejni badacze, podazajac droga wyznaczona
w latach czterdziestych przez Jorgensena, ze zdumiewajaca konsekwencja
pisali nie tyle o irenizmie polskiego reformatora, ale o jego ekumenizmie
lub tolerancji, nie zadajac sobie przy tym trudu pojgciowego rozpoznania
omawianego problemu®. Innego irenist¢ protestanckiego, Daniela Kataja,
nazwano wprost ,poprzednikiem ekumenizmu”®, zatracajac w ten spo-
s6b znaczng czgé¢ specyfiki XVII-wiecznego irenizmu na rzecz anachro-
nicznych kategorii wypracowanych kilkaset lat pézniej. Tej samej presji
pojeciowej ulegt takze Dariusz Brycko, autor opublikowanej niedawno
monografii Rozmowy prayjacielskiej Kalaja®. Jej tytut: Ireniczny kalwinizm
Daniela Kataja jest bowiem nieco mylacy. Wprawdzie irenizm jest dla au-
tora naczelng kategoria porzadkujaca, historycznie i przedmiotowo wyzy-
skang z XVI- i XVII-wiecznych Zrédel, to brak tej kategorii jednak poje-
ciowego usystematyzowania, ktdre odgraniczatoby semantycznie irenizm
od innych, funkcjonalnie zblizonych don pojeé. W konsekwencji w toku
dalszych wywodéw pojecie irenizmu wespdt z tolerancjg i ekumenizmem
stosowane s3 przez Bry¢ke wymiennie na oznaczenie wysitkéw stuzacych
chrzescijafiskiej rekoncyliacji. Poprzednikiem ekumenizmu, cho¢ z istot-
nymi, o czym nizej, zastrzezeniami, otwarcie nazwano réwniez Frycza
Modrzewskiego, a szerzej — takze te wszystkie préby zjednoczenia chrzes-
cijan, ktére w XVI i XVII wieku okreslano mianem irenizmu®. Punktem
zwrotnym, acz nie wolnym od pewnych niescistosci, byt obszerny artykut
Reformowany erazmiariczyk Jan Laski i powstanie jego nauki o Eucharystii

2 Zob. O. Bartel, Reformatorska i ekumeniczna dziatalnos¢ Jana Easkiego w Polsce,

»Rocznik Teologiczny” 4, 1962, s. 21-36; H. Kowalska-Kossobudzka, jana £a-
skiego pojecie kosciota. Z dziejow mysli ekumenicznej polskiej reformacji, ,Odrodzenie i Refor-
macja w Polsce” X, 1965, s. 81-101; K. Kars ki, Ekumenizm Jana Laskiego, ,Jednota” 43,
1999, nr 8-9, s. 21-24.

» J.Tazbir, Daniel Kataj — ein Vorliufer des Okumenismus, ,Analecta Cracoviensia’
27,1995, s. 619-627.

% D.M. Bry¢ko, The Irenic Calvinism of Daniel Kalaj (d. 1681). A Study in the His-
tory and Theology of the Polish-Lithuanian Reformation, Gottingen 2012.

7 R. Goczol, Ogdlne zatozenia ireniczne Andrzeja Frycza Modrzewskiego, ,,Slqskie
Studia Historyczno-Teologiczne” 5, 1972, s. 107.
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w latach 1544—1552 autorstwa Cornela Zwierleina®®. Zdaniem autora,
ireniczna postawa polskiego reformatora zostata uksztattowana w toku
adaptowania przezei metod hermeneutyki biblijnej Erazma z Rotterda-
mu, bezposrednio wplywajacych na ksztaltowanie si¢ dyskursu polemicz-
nego zaréwno samego Frazma, jak i jego entuzjastéw. Istotne jest zatem,
iz Zwierlein nie tylko uniknat w swoim opisie anachronicznych kategorii
ekumenizmu oraz tolerancji, ktére zdominowaty myslenie o historycznych
prébach rekoncyliacji chrzescijafistwa, ale réwniez w systematycznym
ogladzie trafnie, cho¢ tylko ogélnie wskazal na podstawowe wyznaczniki
metodyczne omawianego problemu.

Konkluzje Zwierleina dobrze ilustrujg nieco inng charakterystyczna
ceche wspétczesnych studiéw nad zagadnieniem wezesnonowozytnego ire-
nizmu. Bywa on bowiem postrzegany jako jeden z wariantéw dziedzictwa
mysli Erazma, co samo w sobie zawiera istotne ograniczenia odno$nie do
merytorycznej zawarto$ci omawianego Zjawiska (zaréwno irenizmu, jak
i erazmianizmu), a takze moze pociagad za sobg powazne nieécistosei poje-
ciowe. Przyktadem rezultatéw takiego pomieszania pojeé we wspdtczesnym
dyskursie naukowym jest, by ograniczy¢ si¢ do zagadnien z historii rodzi-
mej reformacji, oméwiony przez Paula Wrzecionko problem, jak powiada
autor, eckumenicznego programu polskich protestantéw, wyrazonego m.in.
w ugodzie sandomierskiej jako akcie religijnej tolerancji, ktéraza posrednic-
twem doswiadczeri Jana Laskiego ml. sigga swoimi poczatkami do irenicz-
nej postawy Erazma®. Wprawdzie nie kwestionuje si¢ tak zarysowanych
zaleznosci, jednak przez wymieszanie opisujacych je poje¢ kazde z nich po-
zbawia si¢ na dobra sprawe jakiejkolwiek funkcjonalnosci dyskursywne;j.
Mimo ze dysponujemy, réwniez w jezyku polskim, licznymi opracowania-
mi na temat referowanej tu problematyki, to wciaz brak wyczerpujacego
studium z zakresu historii poje¢ (Begriffsgeschichte), w ktérym podjeto by
si¢ uporzadkowania i oceny historyczno-spotecznych konceptéw. W sza-
nowanym niemieckim leksykonie pod redakcjg Reinharta Kosellecka Ge-

# C.A.Zwierlein, Der reformierte Erasmianer a Lasco und die Herausbildung seiner
Abendmablslehre 15441552, [w:] Johannes a Lasco (1499-1560). Polnischer Baron, Huma-
nist und europdischer Reformator, red. Ch. S tr o h m, Tiibingen 2000, s. 35-99 (o irenizmie
ibidem, s. 50-57).

¥ P Wrzecionko, Das ékumenische Programm der Union von Sandomierz des Bar-
tholomeus Bythner und des Daniel Kafaj, ,Kirche im Osten. Studien zur osteuropiischen

Kirchengeschichte und Kirchenkunde” 30, 1987, s. 26-41.
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schichtliche Grundbegriffe | Podstawowe pojecia bistorii] nie znajdziemy bo-
wiem osobnego hasta dotyczacego irenizmu. Obfite uwagi na temat tego
ostatniego znalazly si¢ wprawdzie w leksykonie, ale, co wysoce znamienne,
pod hastem Tolerancja®. Tradycyjne encyklopedyczne opracowania na te-
mat irenizmu, autorstwa Wilhelma Holtmanna i Mariana Ciszewskiego,
z oczywistych powodéw nie czynia zadoé¢ historyczno-pojeciowemu roz-
poznaniu®'. T luke we wspétczesnych pracach czg$ciowo wypetnia wydana
niespetna dekade temu ksiazka Hansa-Joachima Miillera®. Przedmiotowo
dotyczy ona jednak torunskiego Colloguium charitativum z 1645 roku,
a jej rozdzial poswigcony historii pojecia irenizmu pomyslany i opracowa-
ny zostal w perspektywie najwazniejszych precedenséw okreslajacych pod-
stawy orientacji irenicznej, przez co nie obejmuje calej, takze Zrédtowo,
problematyki sktadajacej si¢ na to zagadnienie. Pomimo tego zapropono-
wana przez Jorgensena anachroniczna wyktadnia przyjeta si¢ w literaturze
sekundarnej, skoro ireniczne motywacje Colloquium charitativum wciaz
omawiane sg w perspektywie ekumenicznej lub w najlepszym razie pod
katem tolerancji wyznaniowej, na dodatek czgsto traktowanej wzgledem
irenizmu synonimicznie®. W rezultacie pojecie irenizmu, ktéremu wciaz
brak wyczerpujacego oméwienia z punkeu widzenia Begriffsgeschichte, we
wspdlczesnym dyskursie humanistyki i teologii jest nader czgsto rozumia-

% K.Schreiner, G. Besier, Toleranz, [w:] Geschichtliche Grundbegriffe. Histori-
sches Lexikon zur politisch-sozialen Sprache in Deutschland, red. O. Brunner, W. Conze,
R. Koselleck, t. 6, Stuttgart 1990, s. 445-605.

3" W.Holtmann, Irenik, [w:] Theologische Realenzyklopidie, t. 16: Idealismus — Jesus
Christus IV, red. G. Miiller, Berlin 1987, s. 268-273; M. Ciszewski, Irenizm, [w:]
Encyklopedia katolicka, t. 7: Ignoratio elenchi — Jedrzejow, Lublin 1997, s. 452-455; id e m,
Irenizm, [w:] Powszechna encyklopedia filozofii, t. 5: Ir-Ko, Lublin 2004, s. 10-14. Zob.
réwniez AH. Swinne, Bibliographia Irenica 1500—1970. Internationale Bibliographie zur
Friedenswissenschafi, kirchliche und politische Einigungs- und Friedensbestrebung, Oeckumene
und Vilkerverstindigung, Hildesheim 1977.

2 H.-J. Miiller, Irenik. Versuch einer Begriffsgeschichte, [w:] idem, Irenik als
Kommunikationsreform. Das Colloquium Charitativum von Thorn 1645, Géttingen 2004,
s. 35-58. Tam réwniez przeglad literatury sekundarnej na temat irenizmu.

¥ Zob. PH. Wojciechowski, 1/ ,Colloquium charitativum” di Torun del 1645,
Pelplin 2000, s. 36-37; E. Piszcz, Colloquium Charitativum w Toruniu A.D. 1645.
Geneza i przebieg, Torui 1995, s. 34-38; Colloquium Charitativum Secundum. Materialy
konferencji migdzynarodowej zorganizowanej w Torunin 13—15 pazdziernika 1995 r. w 350
rocznicg Rozmowy Braterskiej, red. K. M aliszewski, Torun 1996 [tutaj przede wszystkim
artykuly K. Maliszewskiego, Z. Trandy, M. Czajkowskiego, A. Nossola].
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ne w sposéb tylez opatrzny, co wzgledem ekumenizmu i tolerancji nawet
synonimiczny, mimo ze pomi¢dzy tymi pojeciami, przede wszystkim po-
miedzy irenizmem i ekumenizmem zachodza powazne réznice.

U progu nowozytnosci kazde z tych poje¢ miato charakterystyczny dla
siebie zakres znaczen, ktéry nickiedy bywat rozlaczny w stosunku do za-
kreséw pozostatych pojeé; sam irenizm w XVI stuleciu dysponowat z ko-
lei funkcjonalnie analogicznymi precedensami pojeciowymi: pokdj (pax)
i zgoda (concordia), ktérymi, zamiast wspStczesnymi pojeciami ekume-
nizmu i tolerangji, postugiwali si¢ dwczesni autorzy zainteresowani ire-
nicznym pojednaniem chrzescijanistwa. Ponadto w zrédach z XVI wieku
nie odnajdziemy leksykalnie wyodrebnionego pojecia irenizmu, zaréwno
w znaczeniu religijno-politycznego programu rekoncyliacji (aspekt spo-
teczny), jak i rodzaju teologii zorientowanej bardziej ekspozycyjnie niz
apologetycznie (aspekt metodyczny). Jego leksykalne okreslenia (eireni-
cum, irenicum) pojawiaja si¢ bowiem z koricem tego stulecia, a ich whasci-
wy rozwoj przypada dopiero na wiek XVII. Pomimo ze pojecie irenicum
jest nieco pdzniejsze, mdéwienie o irenizmie takze w kontekscie autoréw
z drugiej polowy XVI wieku i weze$niejszych uzasadnione bedzie z tym
jednakowoz zastrzezeniem, iz rozpoznane powinny zostal¢ wspomniane
wyzej pojeciowe ekwiwalenty, jak pax i concordia, wraz ze specyficznymi
dla nich funkcjami. Wobec tego réwnie mylace, a juz z pewnoscia koncep-
tualnie nieprecyzyjne sg dzieje tzw. tolerancji wyznaniowej przedstawione
przez autoréw polskich® i zagranicznych®. Jesli bowiem w XVI i XVII

3 Z.Ogonowski, Z zagadniert tolerancji w Polsce XVII wieku, Warszawa 1958;
P. Skwarczynski, Tolerancia w Rzeczypospolitej migdzy 1572—1632; Przeglad prazepiséw
tolerancyjnych przed reformacjq oraz w epoce reformacyjnej, [w:] i d e m, Szkice z dziejéw refor-
macji w Europie Srodkowo-wschodniej, Londyn 1967, s. 13-30, 85-116; T. Wo j ak, Uwagi
o tolerancji w Polsce na tle polemiki wyznaniowej w XVI wicku, [w:] Whkiad protestantyzmu
do kultury polskiej. Z zagadnier: protestantyzmu w Polsce, red. T. Wo jak, Warszawa 1970,
s. 44-90; M. Ko s m a n, Protestanci i kontrreformacja. Z dziejow tolerancji w Rzeczypospolite
XVI-XVIII wicku, Wroctaw 1978; J. Taz b i r, Paristwo bez stoséw. Szkice z dziejéw tolerancji
w Polsce XVI i XVII wicku, Warszawa 1967; idem, Dzicje polskiej tolerancyi, Warszawa
1973; id e m, Tradycje tolerancji religijnej w Polsce, Warszawa 1980; J. Dzig¢gielewski,
O rolerancje dla zdominowanych. Polityka wyznaniowa Rzeczypospolitej w latach panowania
Wiadystawa IV, Warszawa 1986.

3 ]. Lecler, Historia tolerancji w wieku reformacji, przet. L. i H. Kiih n, t. 1-2, War-
szawa 1964; ]. B é re n g e r, Tolerancja religijna w Europie w czasach nowozytnych (XV-XVIII
wiek), przet. M. Forycki, przedmowa M. Serwanski, Poznad 2002; M.G. Miiller,
Protestancka konfesjonalizacia w miastach Prus Krélewskich a praktyka tolerancji religijnej
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wicku postugiwano si¢, réwniez w kontekscie kontrowersji wyznaniowych,
pojeciem tolerancji, to oznaczalo ono co$ zgota odmiennego od dzisiej-
szego jej znaczenia, co sygnalizowal juz Edward Schillebeeckx®. Szczegd-
towe analizy Kosellecka, a ostatnio réwniez Istvdna Bejczy i Astrid Drose
nie pozostawiaja watpliwosci, ze pojecie tolerantia, ktére odnajdujemy np.
u Erazma, Lutra i innych autoréw XVI-wiecznych pod wzgledem funk-
cjonalnym wcigz miescilo si¢ w semantyce klasyczno-$redniowiecznej,
przewartosciowanej dopiero przez filozofi¢ O$wiecenia, ktéra wprawdzie
przyczynila si¢ do spopularyzowania tolerancji jako zagadnienia samo-
dzielnego, ale zarazem zdeterminowata jego pojmowanie na wiasng juz
modte®”. W Polsce na te niescistosci i wynikajace z nich nieporozumienia
bodaj jako jedyny stanowczo zwracal uwage Janusz Maciuszko, kwestio-
nujac miarodajnos¢ i adekwatnos¢ tradycyjnie rozumianego, a wigc tego
okreslonego przez Os$wiecenie, pojecia tolerancji w odniesieniu do sytuacji
wyznaniowej w pierwszej Rzeczypospolitej®®.

Trudno jednak oprze¢ si¢ wrazeniu, ze dotychczasowe studia na te-
mat tolerangji religijnej i politycznej w XVI i XVII stuleciu dyskutujg éw

w Rzeczypospolitej Obojga Narodéw, przet. J. Serwanski, [w:] idem, Zrozumied polskq
historig, Poznani 2012, s. 109-132; PW. Knoll, Religious Toleration in Sixteenth-Centu-
ry Poland. Political Realities and Social Constraints, [w:] Diversity and Dissent. Negotiating
Religious Difference in Central Europe 1500-1800, red. H. Louthan, GB. Cohen,
EA.J. Szabo, New York 2011, 5. 30-52.

% E.Schillebeeckx, Teologiczne podstawy tolerancji, przet. M. Tarnowska,
»Znak” 45,1993, nr 6 (457), s. 10-11.

7 R.Koselleck, Oswiecenie i granice jego tolerancji, [w:] i d e m, Dzieje pojec. Studia
z semantyki i pragmatyki jezyka spoleczno-politycznego, przet. J. Merecki, W. Kunicki,
Warszawa 2009, s. 367-391; L. Bejczy, Tolerantia. A Medieval Concept, ,Journal of the
History of Ideas” 58, 1997, nr 3, s. 365-384; A. Drése, Lichtblicke in einer ,finstern
Zeit”. Aspekte des Toleranzdenkens im Mittelalter, [w:] European Ideas on Tolerance, red.
G.Naschert, M. Rebes, Krakéw 2009, s. 33—44.

¥ Nalezy postawi¢ pytanie o adekwatno$¢ pojecia «tolerancja» do sytuacji protestan-
tyzmu w Rzeczypospolitej XVI w. Czasownik «tolerare» stownikowo znaczy: znosi¢, cierpieé,
wytrzymaé; rzeczownik «tolerantia» — znoszenie. Stosowanie tych stéw badz polskich odpo-
wiednikéw, gtéwnie staropolskiego oddania «tolerare» przez «cierpieé», zaktada stan niemoz-
nosci, trudnosci rozwiazania problemu, rezygnacje i zwatpienie w efekty dziatania, niejako
«skazanie» na jaka$ okreslona sytuacje, a w kazdym razie nie oznacza akceptacji czy poparcia” —
J.T. Maciuszko, Konfederacia warszawska 1573 roku. Geneza, pierwsze lata obowigzywa-
nia, Warszawa 1984, s. 34—35. Analogiczne znaczenia notuja péZnosredniowieczne stowniki
tacirisko-niemieckie: ‘tragen’, ‘lyder’, ‘lasser’, ‘fiirgeen’, ‘zuolasser’, ‘geduldig tragung / ly-
dung’. Zob. A. D r 8 se, Lichtblicke in einer ,finstern Zeit”..., s. 37.
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problem raczej w perspektywie o§wieceniowej niz typowej dla — znaczaco
przeciez pod tym wzgledem odmiennego — okresu wezesnonowozytnego.
Dla przyktadu jeden z najbardziej opiniotwérczych w Polsce badaczy tego
zagadnienia, a zarazem znawca filozofii Locke’a, Zbigniew Ogonowski,
w swoich semantyczno-historycznych rozwazaniach nad pojeciem to-
lerancji w XVI i XVII wieku ttumaczyt jg w kategoriach jednoznacznie
o$wieceniowych — jako wolnos$¢ w sprawach religijno-politycznych®. Taka
wykladni¢ od Ogonowskiego wlasnie przejat Lech Szczucki, referujac wy-
powiedzi radykalnych teologéw reformacyjnych®, a za Szczuckim z kolei
postuzyt si¢ nig m.in. jego uczed, wspomniany wezesniej Brycko w swej
monografli o Kalaju. W rezultacie réwniez znaczenie tolerancji — pojmo-
wanej blednie jako dziedzictwo dopiero polemik reformacyjnych — dla au-
toréw z XVI i XVII stulecia bywa mocno przeceniane, czego przykladem
sa liczne prace dotyczace Erazma, w ktérych problem tolerancji urasta do
jednej z centralnych kategorii okreslajacych specyfike mysli niderlandz-
kiego uczonego®'. Nie trzeba dodawa¢, iz taka ocena wynika zasadniczo
z anachronicznego adaptowania o$wieceniowego rozumienia tolerancji
w miejsce jej duzo skromniejszego i odmiennego merytorycznie znaczenia,
jakie funkcjonowato w XVI i XVII wieku.

Lacidski rzeczownik rtolerantia wraz ze swoimi morfologicznymi
i leksykalnymi wariantami oznaczal pierwotnie i etymologicznie zaréw-
no wewngtrzna, tj. osobista, jak i polityczng zdolno$¢ do znoszenia’ $wia-

¥ Z.0Ogonowski, Rézne sensy terminu ,,tolerancja’. Rozwazania semantyczno-histo-
ryczne, [w:] i d e m, Filozofia polityczna w Polsce XVII wieku i tradycje demokracji europejskiej,
wyd. 2 rozszerz., Warszawa 1999, s. 160-167; id e m, Z zagadnieri tolerancji w Polsce XVII
wieku...,s. 10-11.

L. Szczucki, Heterodoksja XVI wieku wobec problemu tolerancji religijnej, [w:]
id e m, Nonkonformisci religijni XVI i XVII wicku. Studia i szkice, Warszawa 1993, s. 9-10.

“ RH. Murray, Erasmus and Luther. Their Attitude to Toleration, London 1920;
W.K. Ferguson, The Attitude of Erasmus towards Toleration, [w:] i d e m, Renaissance Stud-
ies, wyd. 2, New York 1970, s. 75-81; J. Lecler, Historia tolerancji..., t. 1, s. 140-157;
G. Marcel, Erazm i dialogiczny humanizm, [w:] i d e m, Madros¢ i poczucie sacrum, przet.
K. Chodacki, P Chotda, Krakéw 2011, s. 75-89; M.P. Gilmore, Les limites de la
tolerance dans loewvre politique d’Erasme, [w:] Colloquia Erasmiana Turonensia, red. J.-C.
Margolin, t. 2, Paris 1972, s. 713-736; KH. O elrich, Zum Toleranzbegriff des spiiten
Erasmus von Rotterdam, [w:] Festgabe fiir Ernst Walter Zeeden. Zum 60. Geburtstag am 14.
Mai 1976, red. H. Rabe, H- Molitor, H.-Ch. Rublack, Miinster 1976, s. 248-259;
M. Ho ffmann, Erasmus and Religious Toleration, ,Erasmus of Rotterdam Society Year-
book” 2 (1982), s. 80—106.
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topogladowych przeciwnosci, nie za$ zewngtrzng postawe akceptacji dla
politycznych i wyznaniowych outsideréw. Wobec tego pojecie rolerantia
w swoim przedo$wieceniowym znaczeniu byto dalekie od przyjetego dzis
intuicyjnie i bezrefleksyjnie za XVIII stuleciem przekonania, ze tolerancja
zaktada wolno$¢ przekonan religijnych i politycznych, a w rezultacie réw-
niez pokojowe wspélistnienie ich odmiennych postaci. Tolerantia oznacza-
ta raczej, jak zauwazyli Schillebeeckx i Bejczy, ,,wybér mniejszego zta™# lub
pelne rezygnacji i zwatpienia ,,skazanie na okreslona sytuacj¢”, jak propo-
nowat Maciuszko®, czy zwyczajnie ,znoszenie cierpienia’, na co zwracata
uwage Drose®. Przedo$wieceniowy sens tolerantia wskazywat zatem na
jednoznacznie negatywne konsekwencje réznorodnosci, a wiec radze-
nie sobie ze zjawiskami, kt6re nie mogg zosta¢ zaakceptowane. W swoim
sensie pierwotnym, a typowym jeszcze dla intelektualistow w wieku XVI
i XVII, rolerantia nie byla postacig politycznego oportunizmu lub prymi-
tywnego indyferentyzmu w stosunku do prawdy® ani tym bardziej nie
oznaczala, jak si¢ najczedciej sadzi, awersji do szowinistycznego odrzuca-
nia obcych sobie pogladéw. Tego rodzaju niecheé byta typowa wylacznie
dla poje¢ pokoju (pax) i zgody (concordia), jako konceptéw o znaczeniach
duzo szerszych, a przede wszystkim od tolerancji odmiennych. Na prawie
sugestywnego, a dla omawianego okresu historii takze relewantnego przy-
ktadu, warto doda¢, ze Erazm nigdy nie postugiwat sie pojeciem rolerantia
na oznaczenie tego, co dzi§ chetnie nazywa si¢ tolerancja we wezesnej no-
wozytnoéci. Temu bowiem stuzyly wytacznie terminy pax oraz concordia.
Wobec powyzszego tolerantia jako szczegdlny sposéb postgpowania z istot-
nymi i niezbywalnymi rdéznicami polityczno-wyznaniowymi pozostaje
jednak pojeciem o znaczeniu fundamentalnym dla petnego rozumienia
irenizmu, skoro wskazuje na jego nieredukowalne ograniczenia, a zarazem
czyni z irenizmu mozliwy do zrealizowania program polityczny.

42

E. Schillebeeckx, Teologiczne podstawy tolerancji..., s. 11; 1. Bejczy,
Tolerantia. .., s. 376.

¥ J.T. Maciuszko, Konfederacia warszawska 1573 roku..., s. 34. Por. réwniez
T. Wojak, Kilka stéw o tolerancji i ekumenii, [w:] Nauka — Kosciot — ekumenizm. Studia
ofiarowane ksigdzu Bogdanowi Trandzie, red. K. K ars ki, Warszawa 1994, s. 64. Wprawdzie
Wojak siega po leksykalne znaczenia taciriskiego rzeczownika tolerantia (‘co$ znosi¢, cierpieé,
godzi¢ si¢ na istnienie czegos), to w toku dalszych jego wywodéw pojecie to funkcjonuje
jednak jako synonim wolnosci.

“ A.Drése, Lichtblicke in ciner ,finstern Zeit”..., s. 36.

# Por. R. Mc. Brow n, Rewolucja ekumeniczna..., s. 238-239.
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Wszystkie te subtelnosci znaczeniowe sktadajace si¢ na kluczowe poje-
cia ekumenii (0 xovpévn), tolerancji (tolerantia) oraz irenizmu (érenicum)
dowodza, iz dopdki dzisiejsze teologiczne i pozostajace pod wplywem ich
nomenklatury historyczne studia nad prébami rekoncyliacji chrzescijani-
stwa wczesnonowozytnego nie zaczng bra¢ pod uwage problematycznosci
znaczen i funkeji samych poje¢, jakimi owe dazenia sq wyrazane w jezykach
charakterystycznych dla czasu ich uzycia i w typowym dla nich zwyczaju,
dopéty grzeznaé bedziemy w anachronicznych nieécistosciach pojecio-
wych.

Ta konceptualna drzemka, by nie powiedzie¢ zwyczajne niedbalstwo
naukowe, nie jest przypadtoscia typowa wylacznie dla studiéw nad refor-
macja, cho¢ ta ostatnia, z racji bogactwa swoich uwarunkowari i moty-
wacji, jest bodaj najbardziej podatna na ideologizacyjne znieksztalcenia.
Mozliwe préby wyjscia z takiego poznawczego impasu lacza si¢ wszakze
z szeregiem metodycznych pulapek. W pierwszym rzedzie nie chodzi tu-
taj o histori¢ poje¢ w znaczeniu jezykoznawczej onomazjologii lub sema-
zjologii, ktdra, jak sadze, pod wzgledem poznawczym daje réwnie mato
korzyéci, co tradycyjna historia wydarzeniowa, skoro jezykowi przypisuje
whasciwosci wyltacznie receptywne, tj. rejestrujace to, co znajduje si¢ poza
nim. Mato zadowalajaca jest réwniez historia idei, w ktdrej pojecia wpraw-
dzie mialy charakter nie tyle receptywny, co nade wszystko produktyw-
ny, ale pojmowane byly jako warto$¢ samoistna, ktéra bez szkody moze
obchodzi¢ si¢ bez polityczno-spotecznego zaposredniczenia. Tym bardziej
nie chodzi réwniez o $ciste i uniwersalne definiowanie poje¢ i ich katalo-
gowanie, a w konsekwengji traktowanie ich jako gotowych narzedzi stuza-
cych poznaniu interesujacych nas zagadnieri. Zaktadajac bowiem, ze taki
katalog bylby w ogoéle nie tylko mozliwy, ale przede wszystkim operacyjnie
uzyteczny przy badaniu historii intelektualnej, nalezatoby réwniez przyjag,
ze ideal jezyka jednoznacznych i transparentnych pojec da si¢ w ogéle zre-
alizowa¢, z czym nie poradzita sobie przeciez nawet logika matematyczna®.

Dla przyktadu — takie pojecie jak iremicum dostarcza nam znacznie
wigcej informacji niz tylko, skadinad skromne ilosciowo, znaczenia lek-
sykalne. Odnosi si¢ ono bowiem do okreslonych systeméw filozoficznych
i teologicznych, a sifg rzeczy do dogmatéw religijnych oraz programéw

6 Zob. H.-G. Gadamer, Historia pojec jako filozofia, przet. K. Michalski, [w:]
idem, Rozum, stowo, dzieje. Szkice wybrane, wybér, oprac. i wstep K. Michalski, War-
szawa 1979, s. 92.
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politycznych i spotecznych, by nie wspomnie¢ o konkretnych uwarunko-
waniach historycznych. W konsekwencji pelniejsze rozumienie tego, co
irenicum oznaczato np. w XVII wieku wymaga perspektywy, ktéra przekra-
czajac rzekomg samowystarczalno$é wymiaréw jezykowych, ideowych oraz
zdarzeniowych, korzysta z do§wiadczen kazdego z nich. Innymi stowy, ire-
nicum jako pojecie receptywno-produktywne nie powinno by¢ sprowadza-
ne wylacznie do roli epifenomenu rzeczywistoéci, jej wtérnego elementu.
Zarazem wycinek samej rzeczywistoéci historycznej, jakg irenicum opisuje,
nie wyczerpuje si¢ w swojej postaci jezykowej*’. Gdy chodzi o takie roz-
réznienia, a wynikaja one z samej prakeyki my§lenia o relacji pomiedzy
pojeciami a rzeczywisto$cia, ich podstawowa wadg jest zastgpowanie jed-
nego drugim, podczas gdy namyst nad historia poje¢ winien uwzgledniaé
to, jak rzeczywistos¢ ksztattuje jezyk oraz jak jezyk wplywa na rozumienie
rzeczywistosci. Dlatego tez historia pojg¢, jak stwierdza Koselleck,

[...] pyta zaréwno o to, jakie doswiadczenia lub stany rzeczy zostaja wyrazone
w pojeciu, jak i o to, jak te doswiadczenia lub stany rzeczy s3 pojmowane. [...]
Historia pojeé pyta przede wszystkim o to, kiedy, gdzie, przez kogo, dla kogo
i jak zostaja pojgte okreslone intencje lub stany rzeczy. Historia pojgé pyta
zawsze o jednorazowe wyzwania; odpowiedzi na nie zostaja j¢zykowo skonden-

sowane w konkretnym uzyciu stéw*.

Rzeczowe korekty wezesniejszych ustalert, czy szerzej — korzyéci po-
znawcze, ktére mozna osiagnaé dzigki takiemu ujmowaniu probleméw
z historii teologii, sprébuj¢ zilustrowaé na przyktadzie zaczerpnigtym
z historiografii dotyczacej tozsamosci wyznaniowej Erazma. Jeszcze przed
II wojna $wiatowa, niezaleznie od siebie i wychodzac od nieco odmiennych
przestanek, Joseph Lortz i Augustin Renaudet zaproponowali dwie réwnie
heterodoksyjne interpretacje teologii Erazma — jako adogmatycznego wa-
riantu chrzescijastwa® oraz dyskretnej inicjacji modernizmu chrzedcijan-
skiego z jego laicyzacjq moralnosci i krytyka dogmatéw™. Nie wnikajac
w szczegOly argumentacji, a nade wszystko w filozoficzne i historyczne

47 Zob. R. Koselleck, Historia pojec i pojecia historii, [w:] id e m, Dzieje pojec...,
s. 62, 72-73; H.-G. Gad a mer, Historia pojec jako filozofia..., s. 92-93.

# R.Koselleck, Hasto: Historia pojec, [w:] i d e m, Dzieje pojec..., s. 103-104.

¥ J. Lortz, Die Reformation in Deutschland, t. 1, Freiburg im Breisgau 1939,
s. 127-138.

0 A. Renaudet, Etudes érasmiennes (1521—1529), Paris 1939, s. 122-189.
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motywacje wykladni Renaudeta, wystarczy jedynie stwierdzi¢, iz przyczy-
na negatywnej oceny wystawionej przez niego i przez Lortza ortodoksyj-
no$ci Erazma bylto nie zawsze u tego ostatniego jasne pojecie dogmatu,
a doktadniej, zupetnie przeoczone przez Lortza i Renaudeta semantyczno-
-historyczne zréznicowanie tego pojecia. W rezultacie nastgpne pokole-
nia badaczy tego zagadnienia, w polskojezycznej literaturze aprobatywnie
omawianego w latach sze$¢dziesiatych przez Leszka Kotakowskiego®!, skia-
nialy si¢ czgsto ku relatywizujacej i heterodoksyjnej ocenie mysli religijnej
niderlandzkiego uczonego®. Rzeczows dyskusj¢ ze stawianymi Erazmowi
zarzutami umozliwity dopiero prace Cornelii de Vogel®, Huberta Filsera™,
a nade wszystko Petera Waltera, ktéry wydobywajac intelektualny wysi-
tek Erazma i kilku innych humanistéw w konfrontacji z wielowyznaniowa
rzeczywistoscia poczatkéw XVI wicku, pokazal, jak na przestrzeni kilku-
nastu zaledwie lat pojecie dogma zmienialo i wzbogacalo swoje pierwotne
znaczenia®. I cho¢ trudno dzi§ oczekiwaé, by ustalenia Waltera daly po-
zytywna i ostateczng odpowiedZ w toczacej si¢ od XVI wieku debacie na
temat ortodoksyjnosci pogladéw Erazma, to z pewnoscia dostarczajg one
argumentéw duzo skuteczniejszych niz te, kedre przeszto pét wieku temu
przedstawit Luis Bouyer w odpowiedzi na wspomniane tezy Renaudeta™.
O ile bowiem francuski teolog katolicki, m.in. z punktu widzenia historii
idei, zarzucal temu ostatniemu zaréwno manipulowanie tekstami Erazma,

51

L. Kotakowski, Notatki o wspdtczesnej kontrreformacji, Warszawa 1962,
s. 113-118; idem, Swiadomos¢ religiina i wigt koscielna. Studia nad chrzescijaristwem
bezwyznaniowym siedemnastego wieku, Warszawa 1965, s. 100-103; i d e m, Erazm i jego Bég,
[w:] Desiderius Erasmus Roterodamus, Podrecznik Zotnierza chrystusowego
nauk zbawiennych petny, przel. oraz wstgpem i przyp. opatrzyt J. Domariski, przedm.
L. Kotakowski, Warszawa 1965, s. VII-XVIII.

52 Zob.B. Mansfield, Erasmus in the Twentieth Century...

% CJ. de Vogel, Erasmus and Church Dogma, [w:] Scrinium Erasmianum, red.
J.Coppens,t. 2, Leiden 1969, s. 101-132.

* H. Filser, Dogma, Dogmen, Dogmatik. Eine Untersuchung zur Begriindung und zur
Entstehungsgeschichte einer theologischen Disziplin von der Reformation bis zur Spétaufklirung,
Miinchen 2001.

> P Walter, Humanistische Einfliisse auf die Entstehung der Dogmatik? Ein Beitrag
zur Vorgeschichte einer theologischen Disziplin, [w:] Dogma und Glaube. Bausteine fiir eine
theologische Erkenntnislehre. Festschrift fiir Bischof Walter Kasper, red. E. Schockenhoff,
Mainz 1993, s. 50-68.

¢ L.Bouyer, Erasmus and the Humanist Experiment, przel. EX. Mur p hy, London
1959, s. 137-151.
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jak i przydawanie im anachronicznej etykiety (Le modernisme érasmien)®,
to Walter odchodzac od apologetycznego tonu, dzigki analizie pojecia
dogmatu dokfadnie pokazal ograniczony zakres, w ktérym mozliwe jest
moéwienie o adogmatycznej koncepcji chrzescijaristwa u niderlandzkiego
uczonego. Historyczno-pojeciowe ustalenia Waltera niczym w zwierciad-
le skupiajg w sobie nie tylko konsekwencje partykularyzacji wyznaniowej
w spetryfikowanym natychmiast jezyku, ale nade wszystko sposoby, dzigki
ke6rym ten sam jezyk stawal si¢ forma aktualnego rozumienia zréznico-
wanej wyznaniowo rzeczywistosci. Sproblematyzowanie zagadniesi na po-
ziomie pojeciowym nie gwarantuje zatem znalezienia ostatecznej i satys-
fakcjonujacej odpowiedzi — skadinad trudno oczekiwaé czego$ takiego od
jezyka — pozwala jednak z pewnoscig uchwyci¢ intelektualng dynamike
historii, w ktdrej $ledzi si¢ ruch mysli poszukujacej adekwatnych dla siebie
pojec.

Doktryny teologiczne protestantyzmu

Podstawowe, a wychodzace z dowartosciowania historycznych Zrédet
procedury badawcze teologii ekumenicznej, takie jak metoda poréwnaw-
cza i kontekstowa oraz lezacy u ich podstaw dialog mi¢dzywyznaniowy?®,
pozwolity wydoby¢ wiele zagadnieri teologicznych, ktére w dotychczaso-
wych studiach nad reformacjg protestancka tematycznie ustgpowaly miej-
sca analizie faktograficznej, na ogé6t unikajacej blizszego sproblematyzowa-
nia rzeczowej, czy $cidlej, doktrynalnej zawartosci opisywanych zagadnien.
Ponadto, dzigki owym metodom, a nade wszystko za sprawg dowarto$cio-
wania eksplikacyjno-ekspozycyjnej funkeji dyskursu naukowego w miejsce

apologetycznego szowinizmu wspoélczesna teologia ekumeniczna w znacz-

7, Whether we like it or not, the term «modernism» which M. Renaudet employs
has in recent history of ideas acquired a special significance which makes it dangerous to
use as he does” [,,Czy si¢ nam to podoba, czy nie, pojecie modernizmu, jakim postuguje
si¢ Pan Renaudet, zyskato w najnowszej historii idei szczeg6lne znaczenie, ktére sprawia, iz
niebezpieczne jest postugiwanie si¢ nim w taki sposéb, w jaki uzywa go Renaudet” — przet.
J. Koryl] — ibidem, s. 138.

8 Zob. K. Pathil, Models in Ecumenical Dialogue. A Study of the Methodological
Development in the Commission on “Faith and Order” of the World Council of Churches,
Bangalore 1981.
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nym stopniu stala si¢ swoistym katalizatorem ponownego rozwoju badan
naukowych nad teologia protestancky okresu wezesnonowozytnego. Na-
lezy przy tym zwréci¢ uwagg, iz jakkolwiek konstytutywne dla powojen-
nego ruchu ekumenicznego dokumenty, z dekretem Unitatis redintegratio
na czele, z oczywistych powodéw pozytywnie oddziataly na intensyfikacje
studiéw nad doktrynami teologicznymi réwniez wezesnonowozytnych re-
formatoréw chrzescijaristwa, to funkcjonalnie, przynajmniej w pierwszych
latach, wyniki owych badan nie wykraczaty poza rozpoznanie koniecznych
precedenséw wspdlczesnego ekumenizmu. Do$¢ powiedzieé, ze konkret-
ne nazwiska historycznych postaci albo dokumenty, takie jak katechizmy
lub teksty XVI-wiecznych konfesji, w oficjalnych materiatach pojawialy si¢
sporadycznie. Przedmiotem zainteresowania tych ostatnich byty bowiem
w pierwszym rzedzie aktualne problemy dzielace poszczegélne denomina-
cje chrzescijafistwa, réwniez te, na ktére wptyw miaty historyczne zaszto-
$ci, np. kwestia aktualnosci ekskomuniki Lutra czy szerzej — skorygowanie
negatywnego, a dla dialogu ekumenicznego wysoce problematycznego
obrazu Lutra w historiografii katolickiej. Gdy natomiast siggano juz po
teksty reformatoréw, to wytacznie dla adekwatniejszego zrozumienia réz-
nigcych sie dzi$ stanowisk.

Decydujacym impulsem do pewnego usamodzielnienia si¢ badan nad
teologia wczesnonowozytng okazaly sie dwie pdzniejsze oficjalne wypo-
wiedzi — ogloszone w roku 1980 wspélne katolicko-luterariskie stanowisko
Whzyscy pod jednym Chrystusem na temat zawartoéci dokerynalnej Konfe-
sji Augsburskiej”® oraz przede wszystkim péiniejszy o trzy lata i podpi-
sany przez t¢ sama Wspdlna Komisje dokument Marcin Luter — swiadek
Jezusa Chrystusa®. Tres¢ drugiego z tych dokumentéw, z czasem réwniez
jako temat osobnych opracowan®, nie tylko ostatecznie legitymizowata
luteranizm jako juz pozytywny, nie zas, jak przez wiele stuleci, wylacz-

59

Wizyscy pod jednym Chrystusem. Stanowisko Wspdlnej Komisji Rzymskokatolicko-
Ewangelicko-luterariskiej wobec Konfesji Augsburskiej (1980), przet. S.C. Napidérkowski,
[w:] Blizej wspdlnoty. Katolicy i luteranie w dialogu 1865-2000, red., wprow. i przekiad
K. Karski, S.C.Napiérkowski, Lublin 2003, s. 229-236.

0 Marcin Luter — swiadek Jezusa Chrystusa. Stowo Wspélnej Komisji Reymskokatolicko-
Ewangelicko-luterariskiej z okazji 500-lecia urodzin Marcina Lutra (1983), przel.
S.C.Napiérkowski, [w:] Blizej wspdlnoty...,s. 273-281.

' A. Szatajko, Reymskokatolicki a ewangelicki obraz Marcina Lutra. Ekumeniczne
znaczenie katolicko-luterariskiego dokumentu Marcin Luter — swiadek Jezusa Chrystusa (1983),
Krakéw 2013.
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nie polemiczny temat teologii katolickiej, ale réwniez czynita z dorobku
teologicznego Lutra nad wyraz atrakeyjny i zarazem konieczny obiekt stu-
diéw. W rezultacie, na przestrzeni ostatnich trzech dekad, jakie minely
od opublikowania tego materiatu, ktérego beneficjentami jest sam dialog
miedzywyznaniowy oraz interesujacy nas tutaj stan wiedzy o teologicznym
aspekcie protestantyzmu, mamy do czynienia z kompletnym i wigzacym
na nastgpne dziesigciolecia ustabilizowaniem si¢ zjawiska sygnalizowane-
go na wstepie niniejszej pracy — kierunku teologicznego w badaniach prze-
mian chrzescijadstwa wezesnonowozytnego, ktéry z pomoca ekumenicz-
nego instrumentarium pojgciowo-metodycznego dyskutuje przedmiotows
i materialng tres¢ doktryn reformacyjnych.

Niezwykle istotnym elementem tego zjawiska, réwniez w perspektywie
akademickiej, sygnalizowanym ponadto otwarcie na poziomie najwyzszych
instangji — papieskiej oraz Wspdlnej Komisji Rzymskokatolicko-Ewange-
licko-Luteranskiej, jest stanowcza dyrektywa uzyskania w badaniach teo-
logicznych wiasciwego, czyli pozbawionego uprzedzen oraz dawnych znie-
ksztalcent i wypaczend obrazu protestantyzmu, a Lutra w szczeg6lnosci®.
Ponadto, co dla naukowego rozpoznania teologii protestanckiej jest tym
wazniejsze, 6w znieksztalcony i spaczony obraz zdaniem sygnatariuszy do-
kumentu Marcin Luter — swiadek Jezusa Chrystusa nie ogranicza si¢ wy-
tacznie do negatywnego obrazu Lutra znanego z historiografii katolickiej,
ale dotyczy réwniez uproszczen i zafalszowan, jakim konkretne elementy
jego mysli byty poddawane w swoim dziejowym rozwoju, takie w obre-
bie luteranizmu®. Zawarta w omawianym dokumencie niezwykle trafna

2 Chodzi o uzyskanie, poprzez pozbawione uprzedzen i tylko poszukiwaniem prawdy

podyktowane badania, wtasciwego obrazu Reformatora, jak i catej epoki Reformacji
oraz oséb, ktére z nig sa zwiazane” — List Ojca Swigtego Jana Pawta II z okazji pigcsetle-
cia urodzin Marcina Lutra — 31 pazdziernika 1983 r., [w:] Ut unum. Dokumenty Kosciola
katolickiego na temat ekumenizmu 1982-1998, red. S. C. Napiérkowski, K. Les-
niewski, J. Le§niewska, Lublin 2000, s. 335 [podkreslenie moje — J.K.]. , Tekst ten
chciatby wyeksponowaé pewne istotne zamiary Lutra, ukaza¢ jego sylwetke w wymiarze
ekumenicznym. Chcialby tez zwrdci¢ uwagg na zmiang $wiadomosci, ktéra si¢ dokonata
dzigki badaniom ewangelickim i katolickim, i w ten sposdb przyczyni¢ si¢ do przezwycig-
zenia czgsto funkcjonujacego w przesztosci spaczonego obrazu Lutra. [...] w zwigz-
ku ze wzrastajaca $wiadomoscia ekumeniczna toruje sobie droge pozytywna katolicka
ocena Lutra. Obie strony odstepuja od przestarzatego, znieksztalconego pole-
mika obrazu Lutra” — Marcin Luter — swiadek Jezusa Chrystusa..., s. 273-274 [podkreslenia
moje — J.K.].
8 Marcin Luter — swiadek Jezusa Chrystusa. .., s. 278.
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lista siedmiu takich znieksztalceri jest wyzwaniem naukowym rzuconym
na dobrg sprawe nie tylko teologii ekumenicznej, ale catej naukowej re-
fleksji nad doktrynalng oceng teologii Lutra, nie wylaczajac specyfiki jej
oddziatywania. Osobng kwestia pozostaje oczywiscie merytoryczna war-
to$¢ takich opracowarn, wynikajaca nie tylko z przyjetej metody, ale takze
i podejmowanego tematu. Wydaje si¢ ona bowiem tym wicksza w sytuacji,
gdy tematem zainteresowania sg nie tyle wymienione wyzej historyczne
precedensy wspétczesnego ruchu ekumenicznego, co te zagadnienia prote-
stantyzmu, kedre w XVI i XVII stuleciu sktadaly si¢ przede wszystkim na
teologi¢ dogmatyczna, a wige nie dotyczyly bezposrednio wyodrebnionego
i samodzielnego juz wéwczas nurtu irenicznego.

Taka charakterystyka widoczna jest wyraznie w publikowanych w Polsce
pracach na temat teologii protestanckiej XVI wieku, w wigkszosci miesz-
czacych si¢ w modelu ekumenicznym, ktdry na przestrzeni ostatnich mniej
wigcej dwudziestu lat, a wigc po publikacji dokumentu Marcin Luter —
Swiadek Jezusa Chrystusa, w znacznym stopniu przyczynit si¢ w Polsce do
zainteresowania nie tyle dziejami reformacji, co stanowigcymi jej wlasciwa
materi¢ doktrynami teologicznymi. Wezedniejsze opracowania bowiem nie
tylko miaty charakter w przewazajacej mierze biograficzny, ale réwniez
nie wychodzily poza krag kilku najwazniejszych postaci, takich jak Luter,
Kalwin i Zwingli®, a w tym waskim gronie z rzadka dodawano nowe usta-
lenia®. Podobny charakter majg réwniez prace przekrojowe na temat re-
formacji, skoro dostarczaja niewiele ponad rozmaicie zintensyfikowany ilos-
ciowo material faktograficzny®. Zaskakujace jest ponadto, iz w przeciagu

¢ A.Rondthalter, Doktor Marcin Luter, przejrzat i poprawit O. Bartel, War-
szawa 1960; F. Lau, Marcin Luter, przet. J. Narzydski, Warszawa 1966; .M. Tod d,
Marcin Luter. Studium biograficzne, przet. T. Szafrariski, Warszawa 1970; R. Frie-
denthal, Marcin Luter. Jego zycie i czasy, przet. C. Tarnogérski, Warszawa 1992;
R. Bainton, Tak oto stoje. Marcin Luter, przet. W. M aj, Katowice 1995; G.R. Potter,
Zwingli, przet. T. Szafranski, Warszawa 1994; B. Cottret, Kalwin, przet. M. M-
lewska, Warszawa 2000; A.E. McGrath, Jan Kalwin. Studium ksztattowania kultury
Zachodu, przet. J. Wolak, przedmowa i konsultacja hist. W. Kriegseisen, Warszawa
2009.

¢ D. Emm e, Marcin Luter. Mlodos¢ i czasy studenckie 1483—1505, przet. H. Ulrich,
Komoréw 2011; i d e m, Marcina Lutra droga do klasztorn, Komoréw 2011.

% J.M. Todd, Reformacja, przet. J.S. Lo, przektad, oprac. i uwagi bibliograficzne
T. Szafranski, Warszawa 1974; V. Green, Reformacja, przet. S. Bartosiak,
Warszawa 2000; R. D e c o t, Mata historia reformacji w Niemczech, przel. J. Zychowicz,
Krakéw 2007.
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ostatnich stu lat z géra nie powstata w Polsce cho¢by i popularnonaukowa
synteza dziejéw rodzimej reformacji. Ksiazki Pawta Skwarczyniskiego, Ta-
deusza Wojaka i Janusza Tazbira, mimo ze w porzadku chronologicznym
obejmujg stulecia XVI i XVII, tej luki z pewnoscig nie wypelniaja, skoro
bez wyjatku majg one charakter szkicowy, w najlepszym razie analityczny,
a nade wszystko ekscerptyczny®’. O dziejach polskiej reformacji, rowniez
syntetycznie, pisano natomiast na zachodzie Europy. Jedng z tego rodzaju
prac wydano w Polsce — mianowicie monografi¢ Ambroise Joberta, kté-
ra wcigz, pomimo pewnych merytorycznych mankamentéw, pozostaje
jedynym dostgpnym u nas podr¢cznikowym opracowaniem dziejéw ro-
dzimej reformacji®®. Oczekiwanych kryteriéw w catosci nie spetnia réw-
niez najnowsza ksigzka na ten temat autorstwa Christopha Schmidta Po-
siane na skale. Reformacja w Polsce i na Inflantach®. Wprawdzie Schmidt
m.in. skorygowal weiaz funkcjonujace w niemieckiej historiografii, wobec
braku innych, tezy z przestarzalej i skompromitowanej naukowo ksiazki
o reformacji w Polsce Theodora Wotschke z poczatku zesztego wieku™,
to jego studium koncentruje si¢ na spoteczno-politycznych implikacjach
omawianego problemu, sama za$ teologia polskich protestantéw zostata
w znaczny sposéb zmarginalizowana. Jesli bowiem Schmidt porusza kwe-
stie teologiczne, to jedynie w kontekscie reakgji, jakie wywolaty w kregach
dwezesnej elity polityczne;.

Studia na temat doktryn teologicznych miescily si¢ czgéciej w ramach
opracowan popularyzatorskich niz specjalistycznych, pozbawionych eku-
menicznego zaposredniczenia. Nierzadko pomimo popularnej funkcji, jak
w wypadku ksigzek Stanistawa Piwki o Kalwinie czy Heiko Obermana
i Andrzeja Sciegiennego na temat Lutra, te opracowania mialy réwniez

7 P.Skwarczydski, Reformacja w Europie srodkowo-wschodniej, [w:] i d e m, Szki-
ce z dziejow reformacji..., s. 33-82; T. Wojak, Sgkice z dziejow reformacji z Polsce XVI
i XVII w., Warszawa 1977; J. Taz b ir, Szlachta i teologowie. Studia z dziejéw polskiej kontr-
reformacji, Warszawa 1987; i d e m, Reformacja w Polsce. Szkice o ludziach i doktrynie, War-
szawa 1993.

% A Jobert, Od Lutra do Mohyly. Polska wobec kryzysu chrzescijaristwa 1517
1648, przel. W. S¢kowska, przedmowa do wyd. pol. J. Ktoczowski, postowie
Z.Libiszowska, Warszawa 1994.

® Ch. Schmidt, Auf Felsen gesit. Die Reformation in Polen und Liviand, Gottingen
2000.

7 Th. Wo tschke, Die Geschichte der Reformation in Polen, Leipzig 1911.
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wysoka wartos¢ naukowa’'. Sciegienny ponadto, po opuszczeniu Polski
z poczatkiem lat siedemdziesiatych prowadzit, gtéwnie we Francji, niezwy-
kle owocng naukowo dziatalnos¢, publikujac podstawowe dzi§ monografie
na temat doktryn radykalnych teologéw z pierwszej potowy XVI stule-
cia’ oraz redagujac poswigcona im seri¢ studiéw Bibliotheca dissidentinm.
W tej ostatniej kilka toméw poswigcono m.in. Fryczowi Modrzewskiemu
i polskim antytrynitarzom”. Cz¢$¢ pomniejszych, gtéwnie analitycznych
prac Sciegiennego, sktadajacych sie jednak na reprezentatywny dla jego
zainteresowari i kompetencji wybér, opublikowano niedawno w polskim
przektadzie™, wypelniajac do pewnego stopnia luk¢ w pracach na temat
wcigz malo u nas znanego, moze poza Kasparem von Schwenckfeldem”,
spirytualizmu niemieckiego pierwszych dziesigcioleci XVI wieku. Studia
Sciegiennego naleza bez watpienia do najbardziej wartosciowych sposréd
dostepnych w Polsce opracowan z zakresu teologii reformacyjnej. Jednak
nie same;j tylko teologii — wszak autor, omawiajac wzajemne wplywy oraz
petryfikacje idei religijnych, w umiejetny sposdb, tj. bez postugiwania si¢
naukowymi komunatami, zdotal uchwyci¢ zaréwno relacje teologii re-

7 A Sciegienny, Luter, Warszawa 1967; M. Uglorz, Marcin Luter. Ojciec
Reformacji, Bielsko-Biata 1995; H.A. Ob e rman, Marcin Luter. Czlowiek migdzy Bogiem
a diablem, przel. E. Adamiak, Gdask 2004; S. Piwko, Jan Kalwin. Z}/cie‘ i dzielo,
Warszawa 1995.

2 A.Séguenny, Homme charnel homme spirituel. Etude sur la christologie de Caspar
Schwenckfeld 1489—1561, Wiesbaden 1975; i d e m, Les Spirituels. Philosophie et religion chez
les jeunes humanistes allemands au seiziéme siécle, Baden-Baden 2000.

73 Bibliotheca dissidentium. Repertoire des non-conformistes religieux des seiziéme et
dix-septiéme siécles, red. A. Séguenny, wspotpracal. Backus, J. Rott, t. 8: Antitrini-
taires polonais 1. Daniel Bieliriski, Stanistaw Budzyriski, Stanistaw Taszycki, Wojciech Calissius,
Piotr Gonesius, Marcin Krowicki, Andrzej Wojdowski, red. W. Urban, H. Gmiterek,
Z.Pietrzyk, Baden-Baden 1987; t. 13: Antitrinitaires polonais 2. Szymon Budny (Bud-
neus), Pierre Statorius (I'Ancien), Christian Francken, red. A. Séguenny, Z. Pietrzyk,
J. Wijaczka, A. Matuszewski, Baden-Baden 1991; t. 14: Antitrinitaires polonais 3.

Marcin Czechowic, Jan Niemojewski, Christoph Ostorodt, red. H. Gmiterek, Baden-Ba-
den 1992; t. 18: Andrzej Frycz Modrzewski (Modrevius), red. A. Séguenny, W. Urban,
Baden-Baden 1997.

7 A. Séguenny, W poszukiwanin prawdziwej wiary. Szkice z historii religii XVI
wieku. Humanizm, reformacja, spirytualizm, Lublin 2009.

7 G. Was, Kaspar von Schenckfeld. Mysl i dziatainosé do 1534 roku, Wroctaw 2005.
Wydano w Polsce rowniez krytyke Lutra pod adresem Schwenckfelda: M. Lu te r, Krdtkie
wyznanie o Swigtym sakramencie przeciw marzycielom (koniec wrzesnia 1544), przet. oraz
wprow. i koment. opatrzyt M. O s ¢ k a, Warszawa 2007.
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formacyjnej z renesansowym humanizmem, jak i te duzo mniej oczywi-
ste zwiazki ze $redniowieczng scholastyka. Wytaniajacy si¢ na marginesie
rozwazan Sciegiennego o oddziatywaniu idei religijnych niezwykle wazny
problem tzw. scholastyki protestanckiej, w ostatnich latach dyskutowany

76, w polskojezycznej literatu-

przede wszystkim przez Willema van Asselta
rze wcigz znajduje si¢ na dalekich peryferiach zainteresowari badawczych””.

Poza obszarem historycznych zainteresowan ruchu ekumenicznego, na
marginesie niezaleznych od niego prac poswicconych teologii reformacyj-
nej — réwniez w literaturze obcojezycznej — znajduje si¢ zagadnienie etyki
zycia doczesnego. Opréez kilku publikacji Friedricha Gogartena, Gerhard
Ebelinga i Oswalda Bayera, do tej ilosciowo niewielkiej grupy nalezy row-
niez opublikowane niedawno, a jedyne dostgpne w jezyku polskim stu-
dium Ireny Lichtner’®. Autorka, uczennica Bayera, umiejetnie i tresciwie
przedstawita te elementy teologii Lutra, gtéwnie na podstawie jego komen-
tarza do Ksiegi Rodzaju, dzigki ktérym reformator mégt etyke chrzesci-
jatiska napetni¢ afirmacjq ludzkich zdolnosci, pracy, rodziny i seksualnosci
w niespotykanym dotychczas stopniu. Dzigki takiemu rozpoznaniu zagad-
nienia do tej pory bagatelizowanego mozliwe jest nowe spojrzenie na takie
elementy teologii ewangelickiej, jak powszechne kaptadistwo, sakramenty,
usprawiedliwienie synergizmu w relacji cztowieka do Boga, wreszcie rozum
czy wolnos¢ jako gléwne cechy rzeczywistosci przyrodzonej.

Wazne miejsce, zwlaszcza wobec skromnej ilosciowo literatury przed-
miotu, zajmuje tez zbi6r kilkunastu artykuléw na temat rozmaitych, acz
pozbawionych funkcji ekumenicznej, aspektéw dokeryny Lutra Zeolo-
gia wiary”. Jest on takie swoistym podsumowaniem prowadzonych na
przestrzeni ostatniego pétwiecza przez polskich teologéw ewangelickich

7 WJ. van Asselt, Protestant Scholasticism. Some Methodological Considerations
in the Study of its Development, ,Dutch Review of Church History” 81 (2001), s. 265—
274; Reformation and Scholasticism. An Ecumenical Enterprise, red. W.J. van Asselrt,
E. Dekker, Grand Rapids 2001.

77 Zob. A. Aduszkiewicz, Pojecie ontologii w siedemnastowiecznej scholastyce
protestanckiej, [w:] idem, Od scholastyki do ontologii. Dwa studia, Warszawa 1995,
s. 77-109; S. Hub er, Logika i wiara w sporze Andrzeja Wiszowatego i Gottfrieda Wilhelma
Leibniza o Trdjcg Swigtq, Warszawa 2005.

7% 1. Lichtner, Afirmacja zycia. Kwestia doczesnosci w teologii Marcina Lutra,
Drziggieléw 2012.

7 Teologia wiary. Teologia ks. Marcina Lutra i ksiqg wyznaniowych kosciota luterasiskiego,

red. M. Uglorza, Bielsko-Biata 2007.
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studiéw nad doktryna reformatora z Wittenbergi. Analogiczny tom, bo
réwniez skladajacy si¢ z tekstéw uprzednio publikowanych, przygotowano
na temat teologii Kalwina®®. Podobny charakter ma inna praca zbiorowa —
Reformatorzy; stanowi ona wprowadzenie do moralnych, politycznych
i spolecznych ramifikacji luteranizmu, nie wylaczajac przegladu nieco bar-
dziej szczegbtowych probleméw teologii Lutra, takich jak egzegeza biblijna
i jego wezesna nauka o usprawiedliwieniu®. Opublikowana kilka lat temu
po polsku obszerna praca Otto Hermanna Pescha Zrozumied Lutra, jedne-
go z ekspertéw i pierwszoplanowych uczestnikéw ruchu ekumenicznego,
byla waznym wydarzeniem nie tylko w momencie wydania w Niemeczech
przed trzydziestu laty, ale réwniez w chwili swej edycji w Polsce®. Jest to
bowiem jedyna dostgpna w naszym kraju ksiazka, w ke6rej wybrane zagad-
nienia teologii Lutra doczekaly si¢ opracowania nie tylko tak drobiazgo-
wego 1 kompetentnego, ale takze nowatorsko wychodzacego daleko poza
konfesyjne schematy naroste wokét obrazu wittenberskiego reformatora
zaréwno w historiografi, jak i teologii. Réwnie duze zaniedbania widoczne
sa w zakresie prac na temat teologiczno-wyznaniowych aspektdéw twér-
czoéci autoréw skadinad zadomowionych w rodzimych pracach z zakresu
historii literatury. Po§wigcone im badania w niewielkim bowiem stopniu
zwigzane byly z rozpoznaniem ich teologicznego czy choéby tozsamoscio-
wo-wyznaniowego oblicza. Wyjatkiem jest tu obszerna monografia Ma-
ciuszki o Reju, w ktérej wszystkie dzieta Naglowiczanina zostaly szczegé-
towo oméwione pod katem modyfikacji, jakim poddawane byly w nich
doktryny teologéw niemieckich i szwajcarskich®. Majac $wiadomos¢ do-
tychczasowych zaniedbad na tym polu, Maciuszko prowokacyjnie, ale nie
bez stusznosci pisat o Reju jako ,zapomnianym teologu”. Pod tym wzgle-
dem autorem réwnie dzi§ zapomnianym jest Dantyszek, o ktérego zwiaz-
kach z teologami protestanckimi, zwlaszcza z Lutrem i Melanchtonem,
na dobra sprawe mozna wcigz powiedzie¢ niewiele wigcej ponad to, ze

8 Czlowick z Noyon. O Janie Kalwinie na tamach ,Jednoty”, red. E. Jézwiak,
K. Urban, Warszawa 2009.

81 Reformatorzy, red. i oprac. L. Baraniski, M. Hintz, J. Sojka, Biclsko-Biata
2013. Druga czgs¢ ksiazki (s. 81-141) zajmuje stownik biograficzny obejmujacy sylwetki
przeszlo czterdziestu najwazniejszych teologéw luterariskich, przede wszystkim w Niemczech
i Polsce.

8 O.H.Pesch, Zrozumied Lutra, przet. A. Marniok, K. Kowalik, Poznari 2008.

8 J.T. Maciuszko, Mikolaj Rej. Zapomniany teolog ewangelicki XVI w., Warszawa
2002.

anie zabronione.

1 biblioteczny:
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byty®*. Nade wszystko jednak Krzycki, ktéry w latach dwudziestych XVI
stulecia byl nie tylko bodaj najwazniejszym polemista antyluteradskim
w Polsce, jednym z gtéwnych egzekutoréw polityki religijnej Zygmunta
Starego, ale takze autorem dwdch cenionych w Europie traktatéw eklezjo-
logicznych, o ktérych krytyczna edycje upominat si¢ z géra czterdziesci lat
temu Stefan Zabtocki®. Wprawdzie gdy chodzi o polityczno-wyznaniows
dziatalnos¢ Krzyckiego, nie tylko napisano o niej sporo, lecz takze — dzigki
kwerendom Wiadystawa Pociechy i Jerzego Starnawskiego — odkryto nie-
publikowane nigdzie wczesniej dokumenty z tg aktywnoscig bezposrednio
zwigzane®, to jego pisma teologiczne na dobra sprawe wciaz pozostaja pod
wzgledem merytorycznej zawartosci zupelnie niezbadane. Nieliczne prace
na ich temat ograniczaja si¢ bowiem do oméwienia okolicznosci ich po-
wstania lub zreferowania samej tresci®”. Zrédtem zupetnie przeoczonym
pozostaje ponadto, powstala by¢ moze z inspiracji Krzyckiego — przypo-
minajaca bowiem zbiér Encomia Lutheri — a materialowo niezwykle inte-
resujaca i zasobna tematycznie Elegia pestifere Lutheranae sectae errorumque
eius confuratina®. Druku tego nie odnotowuje opracowanie recepcji Lutra

8 Na wage tego zagadnienia przegladowo zwraca uwage A. Skolimowska,

Dantiscus and the Reformers. Preliminary Remarks, [w:] Respublica Litteraria in Action.
Religion and Politics, red. A. Skolimowska, wspétpraca K. Jasiiska-Zdun,
Warsaw 2012, s. 181-207. Tam réwniez dalsza literatura przedmiotu.

8 S. Zabtocki, Krzycki Andrzej (1482—1537), [w:] Polski Stownik Biograficzny,
t. 15, z. 4 (67): Kozlowska Zofia — Kubacki Stanistaw, Wroctaw 1970, s. 549.

8 J. Fijatek, Krgycki praeciw Lutrowi w Rzymie. Kilka wwag z powodu wydat
raymskich dzieta A. Krzyckiego 1524. i 1527. r., ,Pamigtnik Literacki” 1, 1901, s. 421-432;
W. Pociecha, Reym wobec starari o sprowadzenie Melanchtona do Polski, ,Reformacja
w Polsce” 9-10, 1937-1939, nr 33-40, s. 418—422; R. N i r, Préba nawrécenia Melanchtona
przez biskupa Andrzeja Krzyckiego, ,Studia Plockie” 8, 1980, s. 169-177; i d e m, Stanowisko
biskupa Andrzeja Krzyckiego wobec luteranizmu, ,Studia Plockie” 9, 1981, s. 73-85;
J. Starnawski, Dwa listy Andrzeja Krzyckiego do Filipa Melanchtona (1535), [w:] id em,
Polska w Europie, Krakéw 2001, s. 147-150.

8 J.Fijatek, Wydawcy raymscy dzietka Krzyckiego O ucisku Kosciola i jego znaczenie,
»Pamietnik Literacki” 1901 z. 1, s. 615-622; B. Kr zan, Andrzej Krzycki — liturgista polski
XVI wieku, ,Ruch Biblijny i Liturgiczny” 1, 1948, nr 4, s. 236-245;]. Starnawski, Nad
laciniskim traktatem Andrzeja Krzyckiego o mszy swigtej, [w:] i d e m, Antyk weigz Zywy, 1.6dz
2010, s. 44-62.

8 Jaroslavicius M. Praesbyter. Elegia pestifere Lutheranae sectae, errorumg; eius
confutatina. Videlicet de Fide, De Operibus bonis, De Eucharistiae sacramento, De inuocatione
sanctorum, De imaginibus sanctorum, De purgatorio animarum, De summis pontificibus, De
confessione, De ieiunijs. Authore M. Jaroslauicio praesbytero. Ad Lectorem Epigramma. [B. m.
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w Polsce przygotowane przez Bartla i Narzyriskiego®. Tego rodzaju luk,
tylko w odniesieniu do autoréw z XVI wieku, mozna by si¢ doliczy¢ jeszcze
co najmniej kilkunastu.

Do innych nielicznych wyjatkéw prac naukowych na temat teologii
reformacyjnej nalezy niedawno spolszczony, znakomity komentarz Leifa
Grane’a do Wyznania Augsburskiego™, bedacy dzis, obok fundamental-
nego, dwutomowego Komentarza historycznego do Confessio Augustana
Wilhelma Maurera®, podstawowym opracowaniem z tego zakresu. Prac
rodzimych na temat doktrynalnej zawartosci ksiag wyznaniowych prote-
stantyzmu, udost¢pnionych polskiemu czytelnikowi, cho¢ tylko w przekta-
dzie z taciny oraz bez aparatu krytycznego, a nade wszystko bez zmienionej
przez Melanchtona w 1540 roku redakcji Wyznania Augsburskiego®, jest
niestety niewiele. Ta dysproporcja widoczna jest zwlaszcza w zestawieniu
z licznymi studiami niemieckojezycznymi®, z ogromnym komentarzem
Albrechta Petersa do obu Katechizméw Lutra na czele®. Ograniczaja sie
bowiem zaledwie do kilku szczegélowych artykutéw® oraz dwéch pozycji

b. r., zapewne druk Wietora okolo roku 1524]. Por. K. Estreich er, Bibliografia polska.
Stulecie XV-XVIII, t. 18, Krakéw 1901, s. 491. Syg. Ossol. XVI.O.703.

8 Zob. O. Bartel, J. Narzydiski, Marcin Luter w Polsce, [w:] E. Lau, Marcin
Luter...,s. 105-235.

L. Grane, Wyznanie Augsburskie. Wprowadzenie w podstawowe mysli Reformacji
luteraniskiej, przet. K. Lazar, J.T. Maciuszko, Bielsko-Biata 2002.

' W. Maurer, Historischer Kommentar zur Confessio Augustana, t. 1: Einleitung und
Ordnungsfragen, t. 2: Theologische Probleme, Giitersloh 1976.

2 Ksiggi wyznaniowe kosciota luterariskiego, Bielsko-Biata 2003.

% E Brunstidt, Theologie der lutherischen Bekenntnisschriften, przedm. K. Jans-
sen, Giitersloh 1951; E. Schlink, Theologie der lutherischen Bekenntnisschriften, Berlin
1954; H. Fagerberg, Die Theologie der lutherischen Bekenntnisschriften von 1529 bis
1537, przel. G. Klose, Gottingen 1965; E. Mildenberger, Theologie der lutherischen
Bekenntnisschrifien, Stuttgart 1983; G. We nz, Theologie der Bekenntnisschriften der evange-
lisch-lutherischen Kirche. Eine historische und systematische Einfiihrung in das Konkordienbuch,
t. 1-2, Berlin 1996-1998.

9% A. Peters, Kommentar zu Luthers Katechismen, red. G. Seebaf}, t. 1: Die
zehn Gebote. Luther Vorreden, t. 2: Der Glaube, t. 3: Das Vaterunser, t. 4: Die Taufe, das
Abendmahl, v. 5: Die Beichte, die Haustafél, das Traubiichlein, das Taufbiichlein. Mit Beitrigen
von E Schulz und R. keller, Géttingen 1990-1994.

S ). Jezierski, Sakrament oftarza w Katechizmach Marcina Lutra, ,Studia
Warminskie” 26, 1989, s. 249-254; idem, Eucharystia w Artykutach Szmalkaldzkich,
»otudia Warminskie” 31, 1994, s. 47-57; P Ha us e, Wiara i dobre uczynki wedtug Wyznania
Augsburskiego i Obrony Wyznania Augsburskiego, ,Roczniki Teologiczno-Kanoniczne” 36,
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ksigzkowych. Pierwszg jest wydany przeszto trzydziesci lat temu skromny
objetosciowo tom, ktéry ze wzgledu na fragmentarycznosé¢ podjetej prob-
lematyki traktowa¢ wypada raczej jako wprowadzenie niz jako, cho¢by na-
wet popularna, syntez¢®. Drugg za$ jest wydana w 1978 roku, a pézniej
wielokrotnie wznawiana rozprawa habilitacyjna Stanistawa Napiérkow-
skiego Solus Christus, w ktérej w klarowny sposéb przedstawione zostaly
wszystkie najistotniejsze zagadnienia teologiczne poruszane w luterafiskich
ksiegach wyznaniowych?”. Co réwnie istotne, obie wspomniane ksigzki
mieszcza si¢ w ekumenicznym modelu badan nad reformacjg protestancka
(Napiérkowski nalezy skadinad do $cistego grona najwazniejszych teolo-
géw ekumenicznych w Polsce), ktéry poczawszy od przetomu lat siedem-
dziesigtych i osiemdziesiatych zesztego stulecia bodaj w najwickszym stop-
niu przyczynit si¢ do zintensyfikowania, by nie powiedzie¢ zainicjowania
specjalistycznych studiéw nad teologia reformacyjna w Polsce.

Prace na temat doktryny teologicznej Kalwina zajmuja liczebnie i obje-
to$ciowo niewiele miejsca, a dotycza ekumenicznych aspektéw jego pneu-
matologii oraz nauki o tasce i predestynacji’®. Jak do tej pory, najwiecej
opracowan poswiccono Lutrowi — zardwno szczegblowym tematom jego
teologii, jak i ogélniejszym, bo rozpatrujacym mozliwosci ekumenicznego
dialogu z perspektywy catosciowo ujmowanej nauki wittenberskiego re-
formatora. Do pierwszej z wyréznionych grup studiéw nad teologia Lutra
naleza monografie na temat jego mariologii i antropologii®®, hamartolo-

1994, z. 1-2, s. 165-188; . Jask6ta, Preumatologia w Katechizmie Heidelberskim,
»Rocznik Teologiczny” 47, 2000, z. 2, s. 47-67.

% Z probleméw reformacji. Praca zbiorowa, t. 2: 450-lecie Konfesji Augsburskiej i 400-lecie
Formuly Zgody, red. M. U gl o r z, Warszawa 1980.

77 S.C.Napidrkowski, Solus Christus. Zbawcze posrednictwo wedtug Ksiggi zgody,
Lublin 1978.

% P Jaskta, Spiritus effector. Nauka Jana Kalwina o roli Ducha Swigtego w mis-
terium gbawienia. Studium dogmatyczno-ekumeniczne, Opole 1994; i d e m, Die verborgene
Wirksamkeit des Heiligen Geistes. Ein Beitrag zur Theologie von Johannes Calvin, ,Rocznik
Teologiczny” 45-46, 1998-1999, z. 7, s. 27-36; R. Lipinski, £aska boza a predestynacja
w pracach Jana Kalwina oraz we wspdlczesnej nauce Kosciota Fwangelicko-Reformowanego
w Polsce, [w:] Nauka — Kosciét — Ebumenizm. .., s. 90—105.

? K. Kowalik, Wejrzat na nicosé swojej stuzebnicy. Teologiczno-ckumeniczne studium
Komentarza Dr. Lutra do Magnificat, Lublin 1995.
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gii i charytologii'®, wreszcie za§ pnematologii'®. Sg to prace spelniajace
pod wzgledem merytorycznym wysokie standardy wyznaczane przez te-
matycznie analogiczne opracowania publikowane na zachodzie Europy,
przede wszystkim w Niemczech. Ponadto, co stanowi pozytywna ceche
ekumenicznych studiéw nad protestantyzmem, dyskutowane zagadnienia
z pierwszych dekad XVI stulecia sg — jak w ksiazce Tomasza Jaklewicza na
temat formuly simul iustus et peccator — stale odnoszone do odpowiedzi,
jakich udziela na nie wspétczesna teologia katolicka i protestancka. W ta-
kich zestawieniach — nalezy podkresli¢: nie tyle efektownych, co niezwy-
kle funkcjonalnych poznawczo — wyraza si¢ takze historyczna dynamika
i Zywotno$¢ protestantyzmu, ktéra bynajmniej nie ogranicza si¢ do pro-
kurujacych takie poszukiwania probleméw dzisiejszego dialogu migdzy-
wyznaniowego. Owe przymioty i charakterystyki teologii ekumeniczne;j
zainteresowanej historycznymi problemami chrzescijaistwa sa widoczne
jeszcze wyrazniej w pracach nalezacych do drugiej z wymienionych wyzej
grup'®. W $wietle syntetycznego ujecia zaréwno ekumenicznego poten-
cjatu catej teologii Lutra i luteranizmu, jak i katolickich wnioskéw z niej
wyciaganych na przestrzeni ostatnich pigciuset lat, za nieporozumienie
wypadaloby uzna¢ te préby, ktére ograniczajg si¢ do deskryptywnej wy-
tacznie oceny nawet wszystkich materialéw, bez jednak uwzglednienia
ich historycznych konsekwencji. Tym samym dochodzimy do meritum
wspomnianych weze$niej metod poréwnawczych i kontekstualnych, ktére
stuza réwniez rozpoznaniu i ocenie wktadu poszczegélnych denominacji
do chrzedcijafistwa ekumenicznego. W tym kontekscie na uwagge zastuguje
objetosciowo szczupta antologia Kazania nieckumeniczne, bedaca wybo-
rem z Postylli domowej Lutra, w starym jednak, bo jeszcze XIX-wiecznym
przekladzie'®. Dostarczajac wedlug tematycznego klucza wielu weiaz kon-

00 T. Jaklewicz, Swigty grzesznik. Formuta Marcina Lutra simul iustus et peccator
w kontekscie ekumenicznym, Lublin 2006.

0L M. Walus, Spiritus sanctificator. Catowick wobec Ducha Swigtego wedbug ksiag
wyznaniowych luteranizmu (1529—1537), Lublin 2010.

192 Martin Luther in Okumenischer Reflexion. Symposium zum 500. Geburtstag des Refor-
mators veranstaltet vom Lebrstubl fiir 6kumenische Theologie der Akademie fiir Katholische The-
ologie in Warszawa, 9.—10. November 1982, red. A. Skow ro n ek, Warszawa 1984; Z prob-
leméw Reformaci, t. 6, red. E. Ottarzewska-Wieja, Bialsko-Biata 1993; T. Wojak,
Ekumeniczne znacgenie luteranizmu, [w:) Z probleméw reformacji. .., t. 2,'s. 108-115.

1% M. Luter, Kazania nieekumeniczne, Warszawa 1998. Niedawno opublikowano
réwniez nowe thumaczenie Postylli domowej przygotowane przez Marcina Waltera: Kazania
ks. dra Marcina Lutra. Postylla domowa, nowy przeklad, przet. M. Wal ter, Krakéw 2011.
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trowersyjnych, by nie powiedzie¢ skandalizujacych wypowiedzi Lutra na
temat Kosciota katolickiego, tworzacych skadinad w XVI wieku swoiste
loci communes w argumentacji heterodoksyjnych polemistéw, sq Kazania
nicekumeniczne dokumentem pouczajacym, co do mozliwosci prowadze-
nia dialogu migdzywyznaniowego, w ktérym, jak trzeZwo argumentu-
je jeden ze wspétczesnych ekumenistéw protestanckich, chodzi nie tyle
o jedno$¢, ile raczej o harmonijna réznorodnos¢ na wzér biblijnego opisu
stworzenia!®.

Osobne monografie badz artykuly poswiecono réwniez trzem rodzi-
mym teologom, tworzacym, jak przed laty zauwazyt Marian Rechowicz!®,
trzy koncepcje jednosci chrzescijaristwa: Stanistawowi Orzechowskiemu,
Stanistawowi Hozjuszowi i Andrzejowi Fryczowi Modrzewskiemu. Dwaj
pierwsi autorzy byli przy tym rozpatrywani w perspektywie ekumenicz-
nej (cho¢ oméwienie to prowadzilo za kazdym razem do odmiennych
rezultatéw). Monografia na temat Hozjusza nie tylko niewiele wnosi do
dotychczasowych ustaledn na temat teologicznej zawartosci jego mysli,
ale nierzadko opiera si¢ na blednych i naukowo dzi§ zdyskredytowanych
komunatach'%; natomiast studium Andrzeja Kaima o Orzechowskim do-
starcza niepozbawionej historycznego krytycyzmu analizy jego pism do-
tyczacych reformy Kosciola faciriskiego'”. Korzystajac z ekumenicznych
doswiadczen Wactawa Hryniewicza i jego koncepgji ,koscioléw siostrza-
nych”, Kaim na materiale zaczerpnigtym z trzech traktatéw eklezjologicz-
nych Orzechowskiego — teologa nie tyle nieznanego, co niezrozumianego,
jak powiada w zakornczeniu'® — umiejetnie rekonstruuje te jego intuicje
i motywacje teologiczne, ktére dzi$ stanowia podstawe eklezjologii kom-
plementarnej. W przeciwieristwie do monografisty Hozjusza Kaim jednak,
pomimo typowej dla ekumenizmu taksonomii i nomenklatury, daleki jest
od bezrefleksyjnego przenoszenia obecnych ambicji modelu ekumeniczne-

194 Moze by¢ réznorodnos¢ i harmonia... Z ks. Bogdanem Trandg, duchownym Kosciola
Ewangelicko-Reformowanego rozmawia Jan Turnau, ,Znak” 44, 1992, nr 7 (446), s. 72.

1% M. Rechowicz, Teologia pozytywno-kontrowersyjna. Szkola polska w XVI wieku,
[w:] Dzieje teologii katolickiej w Polsce, red. M. Rechowicz, t. 2: Od odrodzenia do
oswiecenia, cz. 1: Teologia humanistyczna, Lublin 1975, s. 50-65.

¢ R. Samsel, Teoria reformacji Stanistawa Hozjusza na podstawie jego Cenzury,
Krakéw 2011.

Y7 A. Kaim, Ekumenia w dobie renesansu. Jednosé kosciola w ujeciu Stanistawa
Orzechowskiego, Lublin 2002.

18 Thidem, s. 154.

anie zabronione.

1 biblioteczny:



Trudne dziedzictwo Troeltscha. Uwagi krytyczne o dwdch modelach... 221

go na realia polityczno-wyznaniowe XVI wieku, wylacznie na podstawie
preferencji badawczych czy tym bardziej pozornych podobierstw migdzy
irenizmem, tolerangja i ekumenizmem. Dostrzegtszy ich odmiennos¢ i spe-
cyfike, wyzyskat réwniez to, co sktadato si¢ na bezprzyktadnos¢ eklezjologii
Orzechowskiego, a takze przedstawit powody niepowodzenia jego progra-
mu restytucji dawnej katolicko$ci chrzescijaistwa, przechowanej niejako
w Kosciele prawostawnym. Ponadto dzigki takiej analizie uwidocznione
zostaly ograniczenia, jakie calo$ciowej ekumenicznie ujmowanej rzeczy-
wisto$ci wyznaniowej w drugiej potowie XVI wieku narzucit konfesyjny
sposéb myslenia, nade wszystko w kategoriach chrzescijanistwa laciriskiego.

Miejsce szczegdlne, przede wszystkim z punktu widzenia metodolo-
gicznego, w konsekwencji odmiennego rozlozenia akcentéw badawczych,
zajmuja prace na analogiczny temat dotyczace Frycza Modrzewskiego.
W przeciwieristwie bowiem do wspomnianych opracowari na temat ekle-
zjologii Hozjusza i Orzechowskiego, w studiach nad podejmowanymi przez
Frycza prébami rekoncyliacji chrzescijafistwa, wylaczywszy pioniera tych
badan Jergensena, odchodzi si¢ od modelu ekumenicznego na rzecz ire-
nizmu, przede wszystkim motywowanego filozoficznie'”. Szybko bowiem
zwrdcono uwage na metodyczne i merytoryczne ograniczenia postugiwa-
nia si¢ modelem ekumenicznym w odniesieniu do autoréw wczesnono-
wozytnych. W konsekwencji przypisano ekumenizmowi funkcjonalno$¢
ograniczong jedynie do poréwnan z irenizmem stuzacych ocenie jego ak-
tualnosci. Ponadro jesli z rzadka odnoszono jednak koncepcje Frycza do
wspdlczesnego ruchu ekumenicznego, przede wszystkim do tresci dekretu
Unitatis redintegratio, to tylko w zakresie, na jaki pozwalaly jego wiasne
wypowiedzi. Rufin Goczot pisat wprost o anachronizmie owych préb, ked-
re objasniaja irenizm w perspektywie wspétczesnego ekumenizmu:

[...] dokonanie krytycznej oceny dazen irenicznych naszego autora wyltacznie
w $wietle wypowiedzi wspomnianego dokumentu [Dekretu o ekumenizmie]
bytoby niescistoscia metodologiczng. Bardziej stuszne natomiast bedzie poréw-
nanie pogladéw Frycza ze wspétczesnymi orzeczeniami Kosciota w tym celu,
alby wykaza¢, o ile s one aktualne takze w czasach obecnych''.

19 R. Goczol, Ogdlne zatozenia ireniczne Andrzeja Frycza Modrzewskiego, ,,Slqskie

Studia Historyczno-Teologiczne” 5, 1972, s. 107-130; S. Piwko, Irénisme de Andrzej
Frycz Modrzewski, [w:] Movimenti ereticali in Italia e in Polonia nei secoli XVI-XVII: Atti del
convegno italo-polacco, Firenze 22—24 settembre 1971, Firenze 1974, s. 61-75.

10 R. Goczol, Ogdlne zatozenia ireniczne Andrzeja Frycza Modrzewskiego. .., s. 126.
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To kluczowe dla owych dziejowych i przedmiotowych relacji stwierdze-
nie stalo si¢, jak mozna sadzi¢, podstawa traktowania irenizmu w dzisiej-
szym dyskursie naukowym jako zjawiska merytorycznie juz samodzielne-
go, nie za$ sprowadzanego, jak dotychczas, jedynie do roli historycznego
precedensu ekumenizmu. Jesli wigc Goczot nazywat Frycza ,prekursorem
ekumenizmu”, to w ten sposdb zwracat jedynie uwage na aktualno$é jego
programu. Wprawdzie ten ostatni byt poddawany ogladowi z réznych
stron, ale to wlasnie badania nad irenizmem Wolborzanina przyczynity
si¢ w znacznym stopniu do ponownego okrycia teologiczno-filozoficznych
zrédel, motywacji i aspektéw jego twérczodci, o kedre bez mata pét wieku
temu stusznie dopominat si¢ Konrad Goérski'''. Jak duzy jest intelektu-
alny potencjat irenizmu Frycza, nawet bez potrzeby odwolywania si¢ do
optyki lub kryteriéw ekumenizmu, umiejetnie wykazuje ostatnio Steffen
Huber!'"?. Rezygnujac z ideowo wyeksploatowanego przez ekumenizm po-
jecia katolickosdci, postuguje sie on m.in. kategoria pluralizmu — pojeciem
zaczerpnigtym wprawdzie ze stownika XX-wiecznej filozofii (James) i teo-
logii (Vagaggini), ale funkcjonalnie niezwykle uzytecznym do opisu spe-
cyfiki filozoficznych podstaw irenizmu Frycza. Rekonstruujac filozoficzne
strategie irenizmu wraz z typowymi dla niego procedurami objasniania
i poprawiania intelektualnych pomylek w kontrowersyjnych wéwczas
kwestiach, Huber dostarcza wzorcowego niemal, nowoczesnego naukowo
modelu my$lenia o irenizmie jako problemie samodzielnym, czyli ekume-
nicznie niezapo$redniczonym.

Wplyw teologii ekumenicznej na obszarze studiéw nad mysgla prote-
stanckg wczesnej nowozytnosci nie ograniczat si¢ jednak do opracowan
jej doktryn teologicznych — w pewnym stopniu oddziatywata ona réw-
niez na analize¢ filozoficznych implikacji teologii Lutra, zwlaszcza tych
dotyczacych jego systematycznej refleksji nad cztowiekiem. Sygnalizo-
wany bowiem w dokumencie Marcin Luter — swiadek Jezusa Chrystusa,

111

K. Gérski, Ewolucja pogladéw religijnych Andrzeja Frycza Modrzewskiego, [w:]
Studia nad arianizmem, red. L. Ch m a j, Warszawa 1959, s. 9-10.

"2 S. Huber, Searching for a philosophic foundation of irenicism. The Sylvae of Frycz
Modrzewski, [w:] Irenicism in Central Europe 15501700, red. V.Urbdnek, P Wilczek,
S. Huber, Ashgate Publishing [w drukul; idem, Polifonia tradycji filozoficznych
w Sylwach Andrzeja Frycza Modrzewskiego, [w:] Reformacja w dawnej Rzeczypospolitej
i jej europejskic konteksty. Postulaty badawcze, red. . Wilczek, wspélpraca red.
M.Choptiany,J. Koryl, A. Ross, Warszawa 2010, s. 67-77.
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posréd wymienionych tam siedmiu uproszczen i znieksztalceri dokeryny
teologicznej reformatora, indywidualizm religijny, jak wspomnialem wy-
zej, faktycznie otwieral pole do zintensyfikowanych studidw, réwniez na
gruncie filozoficznym'"®. Osiagnawszy wolno$¢ duchowa, dana jednak nie
przez obrzedy i tradycyjne ceremonie koscielne, lecz dzigki wewnetrznemu
doswiadczeniu, Luter umozliwit nastgpnym pokoleniom odkrycie religij-
nej subiektywnosci — doktadnie taka opinie sformutowat Hegel, inicjujac
w ten sposdb jedna z istotniejszych historycznych wyktadni mysli Lutra''.
W zesztym stuleciu potwierdzit jg, by ograniczy¢ si¢ tylko do postaci naj-
bardziej wplywowych, Max Scheler i doktadnie w tym samym tonie co
Hegel powtérzyt Kotakowski. Co za tym idzie, na wiele dziesiecioleci teza
Hegla stafa si¢ niemal powszechnie powtarzanym komunatem, kt6ry nie
tylko znieksztalcal fakeyczne wypowiedzi Lutra na ten temat, ale réwniez
w znacznym stopniu upraszczal jego wrazliwoé¢ filozoficzna. Gdy zatem
mowa o przezwyciezeniu owej, jak si¢ okazuje, rzeczywiscie mylnej inter-
pretacji, to najwickszy wkiad wypada przypisa¢ wlasnie ruchowi ekume-
nicznemu. Juz bowiem w roku 1983 teolog luterariski Gerhard Sauter na
jednym z sympozjéw ekumenicznych w przekonujacy sposéb dowodzit,
iz Luter ,stoi daleko od subiektywizmu”'", czym kwestionowal oskarze-
nia Schelera o zoboje¢tnienie wzgledem obiektywnych warunkéw zycia.
Wspomniana ksiazka Pescha, przy wielu innych swoich zaletach, réw-
niez w tej konkretnej kwestii koryguje pewne nieporozumienia, gtéwnie
te dotyczace stosunku Lutra do filozofii $redniowiecznej, a nominalizmu
oraz $w. Tomasza z Akwinu w szczegélnosci. Wypada przy tym zwrdcié
uwagg, iz faktyczna funkcjonalno$¢ modelu ekumenicznego, gdy chodzi
o rozpoznanie filozoficznych uwiktait mysli Lutra, byta w znaczny sposéb
ograniczona. Sprowadzata si¢ ona bowiem do zdiagnozowania jedynie tych
elementéw, ktdre tresciowo odpowiadaly potrzebom dzisiejszego dialogu
miedzywyznaniowego i mogly mie¢ wplyw na jego powodzenie. W prak-
tyce oznaczato to zawezenie obszaru takich badari do polemiki Lutra z fi-
lozofig chrzeécijariska wiekéw $rednich, a w dalszej perspekeywie réwniez

113 [...] poglad Lutra na cztowieka jako osobg stojaca przed Bogiem zostal zrozumiany

zle (w sensie indywidualistycznym)” — Marcin Luter — swiadek Jezusa Chrystusa..., s. 278.
14 Zob. GH.E Hegel, Wyklady z filozofii dziejow, przel. J. Grabowski,
A.Landman, wstgp T. Krodski, t. 2, Warszawa 1958, s. 337.
5 G. Sauter, Die Wahrnehmung des Menschen bei Martin Luther, [w:] Martin Luther
in Okumenischer Reflexion. Symposium zum 500. Geburtstag des Reformators..., s. 141.
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ze wspdlczesnymi mu teologami katolickimi, takimi jak Kajetan i Johann
Eck. Przyktad analiz Pescha w przedmiocie kontrowersyjnej relacji pomie-
dzy biblijng naukg o usprawiedliwieniu a filozoficzng kategoria habitus sta-
nowi tego doskonaly ilustracje.

Dzieje dowarto$ciowania filozoficznej roli Lutra — jeszcze przez Kota-
kowskiego ocenianej jako ,jatowa’''® — biegly zatem droga w znacznym
stopniu niezalezng od ruchu ekumenicznego. Niezwykle drobiazgowe,
znakomite studium Theodora Dietera Der junge Luther und Aristoteles
[(Mtody Luter i Arystoteles] wypada uznaé tu za niewatpliwy przetom'’.
Cho¢ praca Dietera nie zmienia zasadniczo kwestii od dawna znanej, czyli
negatywnej postawy Lutra w stosunku do Stagiryty, to wydobywa z niej
wiele szczegdtéw pozwalajacych nie tylko precyzyjnie identyfikowaé spe-
cyfike owej niecheci, zwlaszcza w zestawieniu z innymi dwczesnymi an-
tagonistami arystotelizmu, ale przede wszystkim dowie$é, iz nie byta ona
podyktowana filozoficzng ignorancja. Dzigki temu, jak mozna oczekiwaé,
krytyczne wypowiedzi Lutra na temat Arystotelesa czy szerzej, filozofii kla-
sycznej oraz jej chrzescijafiskich uzytkownikdéw, w jednostronny i tenden-
cyjny sposéb wyeksploatowane przez Jacquesa Maritaina''®, uzyskaja swo-
je adekwatne i duzo bardziej ztozone znaczenie, niz dotychczas sadzono.
Podobng rolg, cho¢ w tematycznie jeszeze szerszym zakresie, petnié¢ moze
wydane przeszlo trzydziesci lat temu, a od niedawna dostepne takze w pol-
skim przektadzie studium Siegberta Beckera Gfupstwo Boze — wyjatkowo
trzeZwa, poparta analiza obszernego materiatu zrédlowego i jak dotychczas
najbardziej wyczerpujaca praca na temat znaczenia dla Lutra podstawowej
kategorii dawnej antropologii filozoficznej, jaka jest rozum!"’. Z tego trud-
nego materiatu, petnego paradokséw i czgsto nad wyraz subtelnych detali,
Beckerowi udato si¢ zebra¢ i usystematyzowa¢ zbalansowany obraz catosci
pogladéw Lutra w przedmiocie funkeji, zdolnosci i ograniczen dyskursyw-
nych cztowieka, sitg rzeczy réwniez pogladéw dotyczacych znaczenia same;j

1o L. Kotakowski, Filozoficzna rola reformacji, [w:] idem, Pochwata nickonse-
kwencji. Pisma rozproszone z lat 1955-1968, t. 1, przedmowa, wybér, oprac. Z. Mentzel,
Warszawa 1989, s. 24-25.

"7 Th. Dieter, Der junge Luther und Aristoteles. Eine historisch-systematische Untersu-
chung zum Verbiltnis von Theologie und Philosophie, Berlin 2001.

"8 J.Maritain, Trzej reformatorzy. Luter, Kartezjusz, Rousseau, przet. K. Michal-
ski, wyd. 2 popr., Warszawa 2005, s. 32, 63—66.

" SW. Becker, Glupstwo Boze. Miejsce rozumu w teologii Marcina Lutra, przet.
M. Os¢ka, przektad przejrzat B. Jarm ulak, Warszawa 2012.
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filozofii. W wyniku swoich analiz uwolnit reformatora od powierzchow-
nych ocen wystawionych mu m.in. przez Maritaina. Dalszym krokiem
na drodze filozoficznej rehabilitacji Lutra, wyjasniajacym nie tylko jego
stosunek do kregu mistykéw nadreniskich, ale takze jego oddziatywanie na
filozofi¢ niemiecka XIX i XX stulecia (Schelling, Schopenhauer, Nietzsche
oraz Heidegger), jest studium Piotra Augustyniaka Istnienie jest Bogiem,
ja jest grzechem'™. Pomimo ze autor zajmuje si¢ Lutrem jedynie w spos6b
posredni (jako czytelnikiem Teologii niemieckiej), to przedstawione przezen
argumenty nie pozostawiaja watpliwosci co do jedynie pozornej bezpro-
duktywnosci filozoficznej reformatora. Przeprowadzone przez Augusty-
niaka analizy nalezaloby wprawdzie uzupetni¢ o komentarz odnoszacy sie
do dodatkowych materiatéw, gtéwnie autorstwa Heideggera — w latach
dwudziestych bezprzyktadnego czytelnika Lutra'? — jednak juz w obec-
nej postaci jest to jedyne opracowane w rodzimej literaturze, kedre na tak
szeroka skale aprobatywnie i umiej¢tnie omawia miejsce Lutra w dziejach
nowozytnej filozofii.

Podsumowanie

Dzigki zastosowaniu wspomnianych metod eksplikacyjno-ekspozycyjnych
oraz przyjeciu hipotezy o historycznym podobietistwie okreslonych zja-
wisk z dziejéw chrzescijaistwa wspdlczesny ruch ekumeniczny przyczynit
si¢ znaczaco do rozwoju badan nad teologia protestancka oraz pewnymi jej
inklinacjami filozoficznymi. Dzielac zyski i straty, nalezy wszakze podkre-
§li¢, iz poprzez hipotezg o analogiach ekumenizm generuje zaréwno w te-
ologii, jak i w pozostajacej pod wplywem jej nomenklatury historiografii
zagrozenie anachronicznego przeoczenia odmiennosci i specyfiki dwéch
rzeczywisto$ci wyznaniowo-politycznych: wezesnonowozytnej i wspéiczes-

20 P Augustyniak, Itnienie jest Bogiem, ja jest grzechem. Theologia Deutsch

i poczqthki niemieckiej filozofii, Warszawa 2013.

2 Temu celowi przystuzy¢ moze si¢ réwniez jeden z ostatnich numeréw kwartalni-
ka ,Kronos”, ktéry w catosci zostal poswigcony niemieckiemu protestantyzmowi, a przede
wszystkim jego filozoficznym zmaganiom i wnioskom. Tam m.in. tekst referatu Problem
grzechu u Lutra, keéry Heidegger wyglosil na seminarium teologicznym Bultmanna w Mar-
burgu. Zob. ,Kronos” 2012, nr 4: Teologia niemiecka. Luter, Barth, Bultmann.

anie zabronione.
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nej. Wprawdzie juz samo sproblematyzowanie owych odmiennych charak-
terystyk byloby poznawczo interesujace dla historii pojeé, w kedrej pewne
terminy techniczne uzyskujg wyzszy stopiert ogdlnosci i dzigki temu staja
si¢ pojeciami juz historiozoficznymi (od irenizmu do ekumenizmu), jed-
nak wcigz pozostaje problemem uzasadnienie watpliwej hipotezy o pew-
nym podobienstwie taczacym wezesnonowozytny irenizm i posoborowy
ekumenizm. Gdy zestawi si¢ wypowiedzi klasykéw irenizmu, takich jak
Erazm, Pareus czy Zwicker, z trescia dekretu Unitatis redintegratio, faktycz-
nie trudno nie ulec pokusie wskazania licznych, czesto zdumiewajacych
analogii miedzy nimi. Owe, skadinad bezsprzeczne, podobieristwa nie sg
jednak jeszcze dowodem uprawomocniajacym poznawcza efektywno$¢ ta-
kich poréwnan, by postuzy¢ si¢ stwierdzeniem René Etiemble’a. W stu-
diach nad irenizmem nie chodzi bowiem o samo udzielanie odpowiedzi na
problemy, ktére réwniez dzis s zajmujace z punktu widzenia wspétczesnej
kondycji chrzescijafistwa, ale nade wszystko o rekonstrukeje historycznych
pytan, na kedre m.in. Erazm, Pareus i Zwicker udzielali odpowiedzi za po-
mocg charakterystycznego dla siebie zestawu pojeé, czgstokro¢ zwodniczo
podobnych do tych, kedrymi postuguje si¢ dzis refleksja ekumeniczna.
Poszukujac wzajemnego potwierdzenia dla swoich racji lub przynaj-
mniej komplementarnego porozumienia co do kontrowersyjnych za-
gadnieni, wczesnonowozytny irenizm byt mniej lub bardziej sklonny do
ustepstw stuzacych uzyskaniu trwalego, gléwnie politycznego rozwigzania.
W rezultacie ireniéci dazyli nie tyle do odnalezienia wspélnej, ekumenicz-
nej prawdy, kedrg akceptowalyby wszystkie wyznania chrzeécijariskie, ile
raczej do nakreslenia cho¢by ograniczonej przestrzeni doktrynalnej, w ob-
rebie kedrej bytby w ogéle mozliwy kompromis wyznaniowy. W zwigzku
z tym pod adresem irenicznej pragmatyki XVI i XVII wieku, zwlaszcza
jesli rozpatrywana jest ona z punktu widzenia zgola odmiennych celéw
wspdlczesnego ekumenizmu, z fatwoscia mozna wysunaé anachroniczne
oskarzenia o bezpodstawne zaciemnianie réznic doktrynalnych, a w rezul-
tacie — przedkladanie pokoju nad prawdg, co zasugerowano juz w dekrecie
Unitatis redintegratio'*. W zwiazku z tym czgsto przywolywane za owym

122 Sposéb wyrazenia wiary katolickiej zadng miarg nie powinien staé si¢ przeszkoda

w dialogu z bra¢mi. Cala i nieskazitelng doktryne trzeba przedstawi¢ jasno. Nic nie jest tak
obce ekumenizmowi jak falszywy irenizm, kt6ry przynosi szkode czystosci nauki katolickiej
i przyciemnia jej wasciwy i pewny sens” — Sobér Watykarniski 11, Dekret o ekumenizmie, [w:]
Ut unum. Dokumenty Kosciota katolickiego na temat ekumenizmu. .., s. 19.
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dekretem pojecie ,falszywego irenizmu”'?, w takim znaczeniu obecne juz
w encyklice Humani generis Piusa XII z roku 1950, z historycznego punktu
widzenia okazuje si¢ kolejnym dezorientujacym nastgpstwem ekumenicz-
nej miary stosowanej do motywacji irenicznych. Jako wynik trzezwej kal-
kulagji celéw i mozliwosci, irenizm byt chyba wyrazem nie tyle redukcjo-
nistycznego zafalszowania, ile raczej przemyslanych i realnych z racji swej
skromnosci postulatéw w materii religijnej, skoro pierwotna i uniwersalna
wspdlnota chrzedcijariska byta zwyczajnie niemozliwa do restytuowania
w politycznie i wyznaniowo podzielonej Europie. Jej rozwdj bowiem zde-
cydowanie ciazyt ku poglebieniu owych partykularyzacji, a nie ku uni-
wersalizmowi pojmowanemu wéwczas jako niechciany relike poprzedniej
epoki.

Pomimo istnienia wymienionych tu opracowan wciaz jednak braku-
je w Polsce syntetycznego, bazujacego przede wszystkim na materiatach
zrédlowych, systematycznego i pozbawionego ekumenicznego zaposred-
niczenia wprowadzenia do teologii Lutra i Kalwina w rodzaju bodaj najle-
piej spelniajacych takq funkcje prac Paula Althausa, Ebelinga, Bernharda
Lohsego i Hermana Selderhuisa'?*. Model ekumeniczny, pomimo otwarcie
deklarowanego dazenia do ponadkonfesyjnych, a zwlaszcza obiektywnych
ocen dawnej teologii, wlasnie ze wzgledu na znaczng intensyfikacje préb
oczyszczenia jej z historycznych nieporozumieri jest niczym innym jak
kolejnym historycznym jej wykladaniem. Jako taka, rozumujac po Hei-
deggerowsku'?, wyktadnia (Auslegung) Lutra czy w ogdle protestantyzmu
oznacza, upraszczajac pojecie Auslegung w granicach sensownosci, demisty-

2 Nie pochwalamy réwniez «irenizmu»: nie zapoznajemy réznic, aby si¢ tatwiej
dogadag¢, nie lekcewazymy ich. Nie przechodzimy ponad réznicami, bo to bytaby plycizna:
raczej szukamy zbieznosci idac w glab. Réwniez jednak nie wyolbrzymiamy rozbieznosci ani
tez nie uwazamy, by nalezato usuwaé wszystkie: chodzi przeciez o jedno$é w réznorodnosci” —
J. Turnau, Siedem bledow glownych ekumenii przeszkadzajgcych, [w:] Nauka — Kosciot —
ekumenizm. .., s. 26-27. Zob. rowniez R. Mc. Brown, Rewolucja ckumeniczna...,
s. 89-90, 224-225.

24P Althaus, Die Theologie Martin Luthers, Giitersloh 1962; G. Ebeling,
Luther. Einfiihrung in sein Denken, Tibingen 1964; B. Lo hse, Luthers Theologie in ihrer
historischen Entwicklung und in ihrem systematischen Zusammenhang, Gottingen 1995; The
Calvin Handbook, red. H.J. Selderhuis, przel. HJ. Baron [i inni], Grand Rapids
2009.

' M. Heidegger, Bycie i czas, przel., przedmowsa i przyp. opatrzyt B. Baran,
Warszawa 1994, s. 53.
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fikacje obiektywizujacych ambicji dyskursu teologii wspétczesnej. Innymi
stowy, zrywajac z dawnymi nawykami interpretacyjnymi model ekume-
niczny dostarcza w ich miejsce nowych, niezwykle wyrazistych, a w rezul-
tacie takze nieobiektywnych wyktadni.

Gdyby ideologizacja byta wlasciwoscia rozciagla, wéwczas, czy nam si¢
to podoba, czy nie, mozna by stwierdzi¢, iz znieksztalcenia, jakim podda-
wany bywa irenizm we wspétczesnym modelu ekumenicznym, poréwny-
walne s ze znieksztalceniami, ktére dokonaly si¢ kilka dekad wezesniej
w niemal zgodnie dzi§ krytykowanej historiografii marksistowskiej. Nie
chee tu jednak nikomu zarzucaé przeinaczeni; pragne raczej zwréci¢ uwagg
na dwie odmienne, poznawczo neutralne kwestie. Oba bowiem te nurty:
marksizm i ekumenizm — niezaleznie od ich merytoryczno-metodycznej
zawartoéci — sa na poziomie ogélnym niczym innym jak dwoma wyraza-
mi §wiadomosci historycznej, ktére w okreslonym czasie jako pojecia juz
historiozoficzne opisywaly najwazniejsze tendencje rozwojowe w mysleniu
o chrzedcijafistwie. Konsekwencje za$, jakie rodza one w naszym rozumie-
niu historii, wynikaja w pierwszym rzedzie z czasowego zaposredniczenia
pojeé, kedre owa historig prébuja opisaé. Jesli zatem uzasadnione jest moé-
wienie o modelu ekumenicznym (a de facto réwniez kazdym innym) jako
mozliwym ideologicznym znieksztalceniu historii reformacji, to wylacznie
pod warunkiem przyjecia nieprzejednanej postawy wzgledem przedmiotu
rozumowania. Bezkrytycyzm takiego nastawienia polega bowiem na mil-
czacym nieckwestionowaniu tych zawilosci, keére sktadajg sie na kolejne hi-
storyczne postaci rekoncyliacji chrzescijafistwa, a wigc na nieumiejetnosei
odrézniania, kontrastowania, wyznaczania granic i zakreslania mozliwosci
uzywanych kiedy$ i dzi§ pojeé. W ten sposéb wracamy do zasygnalizowa-
nego na wstepie etymologicznego znaczenia krytyki oraz do intelektualnej
dynamiki dziejéw, ktdra stara si¢ opisa¢ historia pojeé.
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Abstract

Troeltsch’s Difficult Legacy. Critical Remarks on the Two Models

of Protestant Reformation Studies. Part 2: Histories (Confessionalisation —
Reformation — Humanism — Hermeneutics) and Perspectives
(Modernisation)

Having the theoretical deliberation in the previous part as a point of departure, this pa-
per discusses the other side of the dichotomy caused by Troeltsch’s thesis on methodo-
logical framework designed for theological inquiry. Unlike the first part of the article,
which was focused on doctrinal questions, this one is devoted to the historical facet
of Reformation studies. The predominant trend in recent Reformation historiography
should be attributed to a model created by German historians, namely Confessionalisa-
tion. Rather than specific procedures typical for that model, the study describes histo-
riosophical content, especially these parts of it that concentrate on the developmental
socio-political tendencies of the early modern period. Consequently representatives of
the Confessionalisation model, together with French historians gathered around the
Annales school and later joined also by J. Bossy with his pragmatic concept of Christi-
anity Translated, raised the question of whether the conventional notion of Reformation
should retain its functional significance in the modern scholarship. Whether or not
Reformation, Vorsattelzeit der Moderne, longue durée, Christianity Translated or anything
else is in question, recent historiography under the influence of the social sciences,
unlike the old-fashioned history of events, is focused on effects. Instead of giving an
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answer to the question of what, when or where happened in relation to the Reforma-
tion phenomenon, historians establish the purpose for which it took place and what
its later implications and different ramifications were. Therefore, aspects of the early
modern period ignored thus far, like the rise of the myth of Reformation reinforced by
communication process, as well as a visual and propaganda revolution, and finally the
impact of religious change upon the humanist movement (so called confessionalisa-
tion of humanism) have been brought into light. On the other hand, historians like
H. Schilling deliberately justified the dichotomy of doctrinal or historical examination
of the discussed period. Such a separation was thoroughly repealed only in twentieth-
century theological hermeneutics, Lutheran in particular. R. Bultmann’s disciples, first
of all the originators of the New Hermeneutic, not only aimed at a complementary
description of the universal aspect of sacred matter entangled with particular human
experiences, but also contributed tremendously to the explanation of Luther’s herme-
neutic, henceforth no longer limited to exegetical procedures. The concluding part
of the article is aimed at sketching a new attitude towards the lore obtained both by
doctrinal and historical studies on Reformation. Commonly called modernisation of
Reformation knowledge, this approach does not make a new tool designed for exami-
nation of doctrinal or historical data, but indicates a present that seriously considers its
past. In consequence, and after Gadamer’s concept of Geisteswissenschaftliche Forschung,
modernisation as the name of this attitude cannot be characterised by distancing itself
from tradition. Its scope consists of being situated within the tradition of Reformation
that can provide an example suitable for the understanding of our own selves.

Key words: Reformation, Begriffsgeschichte, irenicism, toleration, ecumenism

Procedury mySlenia o reformacji jako o zjawisku doktrynalnym albo hi-
storycznym, ktére pod znacznym, a oméwionym w czedci pierwszej niniej-
szego studium' wplywem Ernsta Troeltscha staly si¢ cecha wyrdzniajaca
rozmaite naukowe opisy przemian zachodzacych we wezesnonowozytnej
Europie, sprzyjaly wyksztalceniu si¢ metod do takich opiséw uzytecznych,
a co za tym idzie, post¢pujacemu rozchodzeniu si¢ tematyki takich badan.
Jak wynika z historiograficznego rozpoznania specyfiki i dziejowego sen-
su reformacji, mimowolne rezultaty tez Troeltscha mogly takze polegad
na sckularyzacji takiego mySlenia, czyli na marginalizowaniu uniwersal-
nych tresci dogmatycznych lub na takim ich przedstawieniu, aby myslenie
o dziejach chrzescijadistwa stato si¢ adekwatnym wyrazem dla odmiennych

' Zob. ]J. Koryl, Trudne dziedzictwo Troeltscha. Uwagi krytyczne o dwdch modelach
studiow nad reformacjq protestanckq. Czes¢ pierwsza: pojecia (ekumenizm — irenizm —
tolerancja) i doktryny, , Terminus” XV, 2013, nr 2, s. 185.
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doswiadczen i potrzeb nowozytnosci. Wprawdzie ruch ekumeniczny, co
w dokumencie na temat tresci doktrynalnej Konfesji Augsburskiej wyrazo-
no expressis verbis, takze dostrzega swoje polozenie ,radykalnie zmienione
w porédwnaniu z sytuacja z roku 153072, ale ocena okolicznosci historycz-
nych oraz powstawania, przebiegu i zmiany poszczegdlnych zjawisk nie
jest dla teologéw ekumenicznych badawczo samodzielnym zagadnieniem.
Zainicjowane przez nich studia nad doktrynami teologicznymi protestan-
tyzmu s wszelako historycznie uwarunkowane, a nawet historycznie efek-
tywne, jednak ich dziejowe wyznaczniki i produktywnos¢ ograniczajg si¢
do rozpoznania i oceny precedenséw ekumenizmu oraz tych zagadnien
doktrynalnych, ktére dawniej dzielily poszczegdlne denominacje, a dzi$
warunkuja oczekiwang rekoncyliacje chrzescijariskiej wspélnoty.

Niniejsza, druga czg$¢ rozpoznania akademickiej dychotomii spro-
kurowanej przez tezy Troeltscha, utrzymujac przyjety w czesci pierwszej
Kantowsko-Heideggerowski sens &ryzyki, rozréznia, kontrastuje, wyznacza
granice i nakre$la mozliwoéci marginalizowanego lub anachronizowane-
go przez ekumenizm myslenia o historycznym aspekcie reformacyjnego
uniwersum. Ujecie historyczne tym razem bedzie redukowaé — w sposéb
typowy dla réznych szkét wspélczesnej historiografii — tres¢ doktrynalna
protestantyzmu do jego spolecznego i politycznego oddzialywania lub do
przemian, jakie pod wpltywem podzialéw wyznaniowych zaszty w dotych-
czas konfesyjnie indyferentnej tradycji humanistyczne;.

Fakty i dzieje: reformacja i konfesjonalizacja

Stworzony pod koniec lat siedemdziesiatych zeszlego stulecia i kilka lat
péiniej metodycznie utrwalony przez niemieckich historykéw model
badan nad wczesna nowozytnoscia, ktéry okredla si¢ mianem konfesjo-
nalizacji, od strony motywujacych go pobudek naukowych mozna roz-
patrywaé w perspektywie dwojakiego sprzeciwu. Z jednej strony mamy
zatem konfesjonalizacje jako model korygujacy redukcjonistyczne ustale-

2

Whzyscy pod jednym Chrystusem. Stanowisko Wspdlnej Komisji Rzymskokatolicko-
Ewangelicko-luteraiskiej wobec Konfesji Augsburskiej (1980), przet. S.C. Napiérkowski,
[w:] Blizej wspolnoty. Katolicy i luteranie w dialogu 1965-2000, red., wprow. i przeklad
K. Karski,S.C.Napidrkowski, Lublin 2003, s. 229.
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nia historiografii marksistowskiej oraz przywracajacy religijne i kulturowe
uwarunkowania historii XVI i XVII wieku, co widoczne jest w dyskuto-
wanym przez historykéw stosunku zachodzacym pomiedzy instytucjami
pafistwowymi, spoleczeristwem a wyznaniowym charakterem reformagji.
Z drugiej za$ strony 6w model konfesjonalizacji sytuuje si¢ w opozycji
do tych historiozoficznych ustalei Troeltscha, ktére w poszukiwaniu prze-
tomu nowozytnosci jedli nie dyskredytowaly, to z pewnoscig ograniczaly
dziejowy udziat reformacji w przezwyci¢zeniu $redniowiecznych form reli-
gijnosci, rozumianych szeroko — jako praktyk religijnych oraz roli Kosciota
i jego nauczania. W tym sensie posréd analitycznych tematéw badawczych
modelu konfesjonalizacji miejsce podstawowe zajmuje problem historio-
zoficzny, na ktéry sktada si¢ rozpoznanie dziejowej roli reformacji i hu-
manizmu oraz wlasciwa ocena ich historycznie warunkowanej specyfiki.
W dalszej cz¢dci niniejszego opracowania zajme si¢ réwniez perspektywa
historiozoficzng konfesjonalizacji, uzupelniajac i korygujac cz¢é¢ z nie dos¢
precyzyjnych uwag, ktére na jej temat opublikowatem kilka lat temu?.
Przypadajacy na ostatnie trzy dziesieciolecia rozwdj analitycznych oraz
syntetycznych badan skupionych na konkretnych procedurach, dzigki keé-
rym konfesjonalizacja zmieniata spoleczno-polityczny oraz wyznaniowy
profil Europy w XVI wieku, zdaje si¢ dzi§ przyciemniaé¢ fake, iz u pod-
staw modelu konfesjonalizacji we wspétczesnej historiografii lezato histo-
riozoficzne pytanie o poczatek modernizacji $redniowiecznej Europy, nie
za$ o same procedury, ktére napedzaly ten proces przemian. Juz bowiem
w pierwszym artykule, programowym dla tego modelu badan, jego wspét-
tworca Wolfgang Reinhard stawial wprost prowokacyjne pytanie Konir-
reformacja jako unowoczesnienie?, podnoszac w ten sposob kwestig relacji,
jakie zachodza pomiedzy rozwojem i petryfikacja odmiennych wyznan
chrzescijaristwa a poczatkami §wiata nowozytnego, do rangi podstawowego
zagadnienia nowoczesnej historiografii tego okresu?. Wprawdzie doktadnie

> J.Koryl, Konfesjonalizacja humanizmu w Niemczech i Rzeczypospolitej w XVI wicku,
[w:] Reformacja w dawnej Rzeczypospolitej i jej europejskie konteksty. Postulaty badawcze, red.
P Wilczek, wspélpraca red. M. Choptiany, J. Koryl, A. Ross, Warszawa 2010,
s. 51-66.

¢ W. Reinhard, Gegenreformation als Modernisierung? Prolegomena zu einer Theorie
des konfessionellen Zeitalters, ,Archiv fiir Reformationsgeschichte” 68, 1977, s. 226-252.
Zob. réwniez tom Luther and the Dawn of the Modern Era. Papers for the Fourth International
Congress for Luther Research, red. HAA. Oberman, Leiden 1974. Zebrano w nim prace
najwybitniejszych wspétczesnych badaczy Lutra i protestantyzmu, m.in. J. Pelikana,




Trudne dziedzictwo Troeltscha. Uwagi krytyczne o dwéch modelach 233

takie pytanie znacznie wezesniej postawit réwniez Troelesch w swoich glos-
nych pracach na temat dziejowego znaczenia protestantyzmu, to jednak
wyprowadzone stad wnioski nie byly zadowalajace juz u poczatkéw XX wie-
ku, czego dowodzi glosna wéwczas replika Karla Holla, wspierana przez
teologie dialektyczng Karla Bartha. O ile bowiem Troeltsch na podstawie
jedynie spoteczno-politycznego rozpoznania dostrzegat w protestantyzmie
liczne znamiona o $redniowiecznej proweniencji, a w rezultacie poczatek
nowozytnosci przesuwat na okres O$wiecenia’, o tyle propozycja Holla wy-
chodzac od analizy teologii Lutra i znaczenia jego nauki o usprawiedliwie-
niu, wskazywala na bezprecedensowo$¢ odkrytej przez Lutra relacji migdzy
Bogiem a cztowiekiem®. Pomimo dzielacych Troeltscha i Holla réznic co
do dziejowej oceny protestantyzmu obaj byli zgodni, ze to wlasnie prote-
stantyzm (Troeltsch wskazywat gléwnie na kalwinizm) dal mniejszy badz
wigkszy impuls do modernizacji $redniowiecznej Europy.

Dopiero w tym kontekscie dostrzegalny staje si¢ przetom, ktéry wspét-
czesna wiedza na temat zrehabilitowanej odtad historyczno-rozwojowej
roli katolicyzmu potrydenckiego zawdziecza historii poje¢ i chetnie z niej
korzystajacemu modelowi konfesjonalizacji. Nim jednak pojecie kontrre-
formacji, wokoét kedrego skupiaja si¢ liczne, a deprecjonujace dla karoli-
cyzmu nieporozumienia, stalo si¢ przedmiotem studiéw w perspektywie
konfesjonalizacji, bezcenna prace nad nim, réwniez w Polsce, wykonali
w latach siedemdziesiatych i osiemdziesigtych historycy poje¢’. Wskazujac

G. Ebelinga, L. Spitza, M. Brechta, B. Lohsego, H. Obremana, w cafosci po$wigcone ocenie
historycznej roli reformaciji.

> E.Troeltsch, Die Bedeutung des Protestantismus fiir die Entstehung der modernen
Welt, wyd. 5, Miinchen 1928 [wyd. 1, Miinchen 1911]; i d e m, Renaissance und Reformation,
,Historische Zeitschrift” 110 (1913), z. 3, s. 519-556; i d e m, Znaczenie protestantyzmu dla
powstania nowozytnego swiata, [w:] idem, Religia, kultura, filozofia. Wybor pism, wybér,
wstep, przel. A. Przyte¢bski, Poznad 2006, s. 91-103.

¢ K. Holl, Die Kulturbedeutung der Reformation [wyd. 1, 1911], [w:] idem,
Gesammelte Aufsiitze zur Kirchengeschichte, t. 1: Luther, Tiibingen 1921, s. 468-543.

7 H.D. Wojtyska, Reformacja — reforma katolicka — kontrreformacja. Dzieje no-
menklatury i préba uscislenia pojeé, ,Roczniki Teologiczno-Kanonicze” 24, 1977, z. 4,
s. 226-248; E. Wolgast, Reform, Reformation, [w:] Geschichtliche Grundbegriffe. Histori-
sches Lexikon zur politisch-sozialen Sprache in Deutschland, red. O. Brunner, W. Con-
ze, R. Koselleck, t. 5, Stuttgart 1984, s. 313-360; G. Strauss, Ideas of Reformatio
and Renovatio from the Middle Ages to the Reformation, [w:] Handbook of European History
1400-1600, t. 2: Visions, Programs and Outcomes, red. TA. Brady, HA. Oberman,
J.D. Tracy, Leiden 1995, s. 1-30.
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jednoznacznie na nieusprawiedliwione zZrédtowo naduzywanie tego po-
jecia, zrewaloryzowano stosunek katolicyzmu do protestantyzmu drugiej
potowy XVI wieku w tym sensie, ze przestat by¢ on postrzegany w katego-
riach reakcyjnego sprzeciwu majacego wytacznie na celu zachowanie poli-
tyczno-wyznaniowego status quo sprzed przetomu drugiej i trzeciej dekady
tego stulecia. W konsekwencji, jak argumentowat juz Reinhard, pojecie
kontrreformacgji, a do pewnego stopnia réwniez reformacji katolickiej, jest
o tyle nieadekwatne do opisu tradycyjnie kojarzonych z nim zjawisk, o ile
opiera si¢ na blednej derywacji dziejowych proceséw z calej historii Kos-
ciota, wynikajacej z przyjecia pseudodialektycznej relacji pomiedzy reak-
cyjnym katolicyzmem a postgpowym protestantyzmem. Wobec tego opi-
sanie wlasciwego sensu epoki konfesji (konfessionelles Zeitalter), zaréwno
w historii koscielnej, jak i w perspektywie spoteczno-politycznej, mozliwe
bedzie tylko wtedy, gdy idea protestantyzmu jako antytezy katolicyzmu
zostanie zastapiona ich paralelnym rozwojem i wspétzawodniczeniem®.
Model konfesjonalizacji, cho¢ duzo blizszy wnioskom Holla, daleki jest
od przypisywania protestantyzmowi historycznego monopolu na przezwy-
cigzenie $redniowiecznego dziedzictwa. Jak dowodzg prace Reinharda i in-
nych historykéw, ktérzy w roku 1993 spotkali si¢ na sympozjum w Augs-
burgu, katolicyzm potrydencki w réwnym stopniu co skonfesjonalizowany
protestantyzm przyczynit si¢ do zmodernizowania $redniowiecznego, wy-
znaniowo-politycznego modelu Europy’. Analizujac modernizacyjne pro-
cedury skonfesjonalizowanego katolicyzmu, Reinhard nie tylko dokonat
ich uzytecznej systematyzacji, ale réwniez, na kilku przyktadach (rola tra-
dycji, zachowanie taciny jako jezyka liturgicznego, akceptacja dla popular-
nych form religijnosci i sprzeciw wobec pafistwa wyznaniowego), wskazat
miejsca, w kedrych konfesjonalizacja katolicka rozchodzita si¢ z protestan-
cka pomimo wspélnego im przekonania o potrzebie instytucjonalizowania
wiary i waznej roli przypisywanej edukacji'®. Wezesny, bo sformutowany
przez Reinharda juz w 1977 roku, postulat komplementarnego ujmowania
katolicyzmu i protestantyzmu znalazt swoja realizacj¢ réwniez w paralelnie

8 W.Reinhard, Gegenreformation als Modernisierung?..., s. 226-252.

9 Die katholischen Konfessionalisierung. Wissenschaftliches Symposion der Gesellschaft zur
Herausgabe des Corpus Catholicorum und des Vereins fiir Reformationsgeschichte 1993, red.
W.Reinhard, H.Schilling, Giitersloh 1995.

0 W. Reinhard, Was ist katholische Konfessionalisierung?, [w:] Die katholischen
Konfessionalisierung. .., s. 439-448.
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prowadzonych przez Heinza Schillinga badaniach nad konfesjonalizacja
protestancka. Skupil si¢ on przede wszystkim na tzw. drugiej reformacji
jako adekwatnym synonimie pozostajacej pod wptywem kalwinizmu kon-
fesjonalizacji w Rzeszy'!, a ponadto, o czym nizej, przedstawil w systema-
tycznym ogladzie historyczng role konfesjonalizacji w procesie moderni-
zowania Europy. Reprezentatywny, a zarazem autorski wybér jego prac,
stanowiacych takze metodyczng podstawe dla badani nad konfesjonaliza-
¢ja, opublikowano niedawno w polskim przektadzie'2.

Korekta ustalert Troeltscha na temat roli reformacji w ksztattowaniu
nowoczesnego $wiata nie rozwiazywata jednakowoz wszystkich jej histo-
riozoficznych probleméw. Reformacja pojmowana odtad w réwnowaz-
nych dziejowo kategoriach katolickich oraz protestanckich, obu rzecz
jasna skonfesjonalizowanych, nie tylko nie miescita si¢ w kanonizowane;j
przez Hegla idei zniesienia katolicyzmu przez protestantyzm jako jedyna
normatywng dla nowoczesnosci postaé chrzescijadstwa, ale réwniez we
wtérujacych na dobra sprawe Heglowi pogladach Troeltscha o wigkszych
mozliwosciach akomodacyjnych protestantyzmu do wymagai nowoczes-
nego $wiata'®. Rehabilitacja modernizacyjnej roli skonfesjonalizowanego
katolicyzmu w okresie wczesnonowozytnym ujawnita ztozono$¢ dotych-
czas pojmowanych pod wzgledem wyznaniowym jednorodnie impulséw,
ktére nadawaly impet zachodzacym wéwczas przemianom. Ponadto, pod
wplywem historiografii francuskiej, skupionej wokét paradygmatu Anna-
les, tradycyjnie stuzace do opisu naczelnych zjawisk XVI wieku kategorie
(np. reformacja, humanizm) stracily swojg pierwotng i mocno skonden-
sowana wyrazisto$¢, skoro — zamiast przypisywad im jak wezesniej walor
historycznej przelomowosci — sprowadzono je do pojeé¢ opisujacych w naj-
lepszym razie intensyfikacje tendencji o dlugofalowych proweniencjach.

" H. Schilling, Konfessionskonflikt und Staatsbildung. Eine Fallstudie iiber das
Verhiltnis von religiosem und sozialem Wandel in der Friihneuzeit am Beispiel der Grafschaft
Lippe, Giitersloh 1981; Die reformierte Konfessionalisierung in Deutschland. Das Problem der
»Zweiten Reformation”. Wissenschaftliches Symposium des Vereins fiir Reformationsgeschichte
1985, red. H. Schilling, Giitersloh 1986.

2 H.S chillin g, Konfesjonalizacja. Kosciéti patistwo w Europie doby przednowoczesnej,
przet. J. Katazny, postowie H. O rtowski, Pozna 2010; i d e m, Jednosé i réznorodnosé
Europy we wezesnej epoce nowozytnej. Religia — spoleczerstwo — paristwo, przet. J. Gérny,
K. Kowalewski, Warszawa 2010.

3 Zob. G. Ebeling, Luther and the Beginning of the Modern Age, [w:] Luther and the
Dawn of the Modern Era..., s. 15-26.
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W rezultacie Pierre Chaunu pisal nie o reformacji jako zdarzeniu jednost-
kowym (eo ipso przetomowym), ale o czasie reform (Le Temps des réformes)
jako o rozciagnietych w stosunkowo dlugim okresie odpowiedziach na
kolejne kryzysy chrzescijadistwa. Obejmujac okolo trzystu lat, czas reform
skupial w sobie szereg sukcesywnie powtarzajacych si¢ zjawisk, dla ked-
rych wiek XVI byt jedynie zwieiczeniem, nie za$§ nawet jakos$ciowym prze-
fomem'%. W zblizony sposéb historyczng role reformacji rozumiat inny
przedstawiciel szkoly Annales, Jean Delumeau®. Skupiajac si¢ na spotecz-
nych, gospodarczych (w tym zakresie Francuzi, zwlaszcza Chaunu, sporo
zawdzigczali Troeltschowi oraz Maxowi Weberowi), teologiczno-filozo-
ficznych i kulturalnych problemach obaj historycy ukazywali modyfikacje
mentalnosci wcigz jednak osadzonej w tradycjach wezesniejszych, gtéwnie
w dhugiej historii augustynizmu. Obaj réwniez konsekwentnie unikali po-
stugiwania si¢ pojeciem reformacji. Z jednej strony rozmywali je w dlugim
czasie reform o poczatkach $redniowiecznych. Z drugiej natomiast strony
Delumeau zamiast o katolickiej reformacji, nie wspominajac juz o kontr-
reformacji, pisal jedynie o dziejowych modyfikacjach katolicyzmu. Dzigki
temu, juz na poziomie pojeciowym (tzw. czas reform), wskazywat nie
tyle na histori¢ Kosciota jako instytucji ksztattujacej wyznania, ile jedynie
na historyczne przemiany prakeyk religijnych i towarzyszacej im mental-
nosci, kedra interesowala go najbardzie;j.

Zwieniczenie w latach osiemdziesiatych zesztego wieku procesu kwe-
stionowania, a ostatecznie Wyeliminowania na pewien czas tradycyjnego
pojecia reformacji ze wspélczesnego dyskursu historiograficznego przy-
pisa¢ nalezy Johnowi Bossy’emu, autorowi jednej z najpopularniejszych
w $wiecie anglosaskim syntez dziejéw chrzescijafistwa'®. Zrezygnowawszy
$wiadomie z tradycyjnej nomenklatury, z terminéw takich jak reforma, re-
formacja, kontrreformacja i katolicyzm potrydencki, Bossy zaproponowat
w jej miejsce dwie ogdlne kategorie —tradycyjnego chrzedcijan-

1 Zob. P. Chaunu, Czas reform. Historia religii i cywilizacji (1250-1550), przel.
J. Grosfeld, Warszawa 1989. Por. réwniez F. Braudel, Historia i nauki spoleczne.
Dtugie trwanie, [w:] id em, Historia i trwanie, przet. B. Geremek, wyd. 2, Warszawa
1999, s. 46-89.

5 J. Delumeau, Reformy chrzescijaristwa w XVI i XVII w., t. 1: Narodziny i rozwdj
reformy protestanckiej, przet. JM. Kt o cz o ws ki, t. 2: Katolicyzm migdzy Lutrem i Wolterem,
przel. P Ktoczowski, Warszawa 1986.

6 J.Bossy, Christianity in the West 1400—1700, Oxford 1985.
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stwa (Traditional Christianity), siggajacego chronologicznie do poczat-
kéw XVI stulecia, oraz nastgpujacego po nim tzw. chrze$cijadstwa
przettumaczonego (Christianity Translated), ktére oznacza¢ ma to,
co w rozmaitych wariantach leksykalnych bylo dotychczas okreslane jako
reformacja. Z motywacji badawczych Delumeau odnosnie do koniecznosci
sproblematyzowania mentalnosci, nawet kosztem samych doktryn, Bossy
wyciagnatl daleko idace wnioski w swojej krytyce funkcjonalnosci pojecia
reformacji. Angielski historyk skadinad stusznie zwrécit uwageg, ze jako po-
jecie zaczerpnigte ze stownika koscielnego, nade wszystko z dokumentéw
soborowych, implikuje ono przekonanie o istnieniu zlej formy chrzescijani-
stwa, ktdra na poziomie wylacznie instytucjonalnym zastgpowana jest jego
lepsza postacia. Reformacja zatem jako element specjalistycznego zargonu
teologicznego jest wedlug Bossy’ego pojeciem zbyt abstrakcyjnym, a w re-
zultacie w zbyt malym stopniu oddziatujacym na mentalno$¢ zbiorowa,
by w adekwatny sposéb opisa¢ konkretne zachowania i oczekiwania same-
go spoleczefistwa jako nosénika i zarazem ratyfikatora rzeczywistych prze-
mian'’. W zwiazku z tym jego funkcjonalno$¢ zostata ograniczona do roli
terminus technicus o oddzialywaniu niewykraczajacym poza specjalistyczny
krag jego uzytkownikéw.

Zdaniem Bossy’ego, wprowadzona przezeii kategoria przekta-
du w sposéb duzo bardziej whasciwy oddaje faktyczne, a nie teoretyczne
znaczenie zmian, jakie zaczely zachodzi¢ w XVI stuleciu. Nie ograniczaly
si¢ one bowiem do typowych jeszcze dla ,chrzescijanistwa tradycyjnego”
dyskusji akademickich, ktére w zaden sposéb nie mogly , przedtumaczy¢”
swoich ustalei na potrzeby spoteczeristwa. Faktyczny zatem proces prze-
mian rozpoczat si¢ dopiero wtedy, gdy oczekiwania na zmiany zostaly
»przeniesione” w struktury spoteczne, znajdujac tam odbicie w postawach
i mentalnosci zwyktych ludzi'®. By wlasciwie pojaé specyfike nowatorstwa
ustalen Bossy’ego, naleiy zwrdci¢ uwage na to, ze samo przypisanie prze-
zend decydujacego znaczenia duchowym aspiracjom zbiorowosci, nie za$
odgdrnej i instytucjonalnej dziatalnosci zwierzchnikéw (jak chce model
konfesjonalizacji), nie bylo niczym innowacyjnym ani tym bardziej rewo-
lucyjnym, skoro juz przed wojna na taka hierarchig historycznych rél reli-
gijnosci i ustepujacej jej miejsca w tym uktadzie instytucji wskazal wprost

7 Ibidem, s. 91.
8 Thidem, s. 168—171.
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Lucien Febvre. Jesli zatem Bossy zajmuje we wspdtczesnej historiografii
pozycje uprzywilejowana, to wylacznie dzicki pojeciowym innowacjom
i dyskursywnej przenikliwosci w kwestii problematycznego sensu termi-
néw uzywanych wcigz nawet przez najbardziej wnikliwych historykéw.
Z racji swojej skrajnoéci jednak na poziomie pojeciowym propozycja an-
gielskiego historyka moze wzbudza¢ watpliwosci natury merytorycznej,
zwlaszcza w zestawieniu z radykalnymi odtamami reformacji XVI i XVII
wieku, kedre programowo obchodzily si¢ bez instytucjonalnego zaposred-
niczenia.

Wspélnym rezultatem rozmaitych ujg¢ bylo najczesciej dwojakiego
rodzaju deklaratywne zakwestionowanie poznawczych korzysci wynikaja-
cych z postugiwania si¢ terminem ,reformacja’: na poziomie pojeciowym
— przez kontestowanie, a w najlepszym razie ograniczanie funkcjonalnosci
reformagji jako konceptu (Bossy) oznaczajacego jednak wazny badz co badz
i historycznie samodzielny splot motywacji i wydarzeri; na poziomie me-
rytorycznym — przez sprowadzanie reformacji jako zjawiska historycznego
do roli kontynuatora péznosredniowiecznych, gléwnie XV-wiecznych ru-
chéw odnowy Kosciota (Troeltsch, historiografia Annales, a poniekad takze
ruch ekumeniczny i pozostajaca pod wpltywem jego nomenklatury histo-
riografia, dzialajace jednak w przeciwnym kierunku — reformacja jako pre-
cedens ekumenizmu). W dwdjnaséb zatem problematyczny na przestrzeni
ostatniego pétwiecza status reformacji jako pojecia i jako kategorii zarazem
historycznej i historiozoficznej (kontynuacja — przetom) mozna zamkna¢
w tylez prowokacyjnym, co trafnie oddajacym stan faktyczny stwierdzeniu
Schillinga: , reformacja nam si¢ zawieruszyta™.

Zaproponowany przez Reinharda, a zwlaszcza przez Schillinga kwestio-
nariusz do opisu przemian zachodzacych w XVI wieku byt kompromisem
wchodzacym w sam $rodek procesualno-przetomowej dychotomii. Re-
spektujac akcentowang przez historykdw Annales dtugotrwato$¢ przemian
zwieiczonych powstaniem $wiata nowoczesnego, obaj badacze dalecy byli
od marginalizowania innowacyjnego impulsu, jaki stanowita w XVI stule-
ciu reformacja dzigki bezprecedensowemu zintensyfikowaniu i zmodyfiko-

Y L. Febvre, The Origins of the French Reformation. A Badly-Put Question?, [w:]
idem, A New Kind of History and Other Essays, red. P. Burke, przel. K. Folca, New
York 1972, s. 59.

2 H.Schilling, Reformacja — praetom czy szczyt swoistego Temps des Réformes, [w:]
idem, Konfesjonalizacja. .., s. 104.
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waniu ambicji péZnosredniowiecznej via moderna oraz dtugiej historii via
Augustini, czemu z teologiczno-filozoficznego punktu widzenia wiele miej-
sca poswigcil Oberman?'. To procesualno-przelomowe napigcie ttumaczy
zawezenie obszaru zainteresowant modelu konfesjonalizacji do problematy-
ki jej spoteczno-politycznego oddziatywania. Wprawdzie w rezultacie tego
ograniczenia niemieckim historykom udato si¢ w przekonujacy sposéb
ukaza¢ dystynktywne zjawiska, takie jak proces formowania wyznan (Kon-
fessionsbildung) i ksztattowania wezesnonowozytnych padstw rozbijajacych
$redniowieczny uniwersalizm wladzy cesarskiej (Konfessionalisierung), jed-
nak sitag modernizacyjna, jak otwarcie stwierdza Schilling, nie byt sam pro-
testantyzm pierwszych dziesigcioleci XVI wieku, ale nadrzedna wzgledem
niego konfesjonalizacja, ktdrg okresla wlasnie paristwowotwérezy, nie za$
teologiczny charakter’?. Widzimy teraz, iz ,zawieruszenie si¢” reformacji
bylo efektem wyparcia jej z przestrzeni badawczej pod naporem znaczenia
przypisywanego péznosredniowiecznym tendencjom reformatorskim oraz
modernizacyjnym, tj. ksztattujacym parstwa i wyznania impetem konfe-
sjonalizacji w drugiej potowie XVI wieku?.

Model konfesjonalizacji w niewielkim, jesli w jakimkolwiek, stopniu
rewaloryzuje pierwotny status i sens pojecia reformacji w dyskursie histo-
riograficznym. Niemieccy historycy — mam tu na mygli przede wszystkim
Heinza Schillinga, Johannesa Burkhardta i Bernda Moellera — stoja bo-
wiem okrakiem pomiedzy procesualnym i przelomowym rozumieniem re-
formacji. Nie negujac na dobrg sprawe ani jednego, ani drugiego — za czym
przemawia z jednej strony trudne do podwazenia oddzialywanie teologii
péznosredniowiecznej, z drugiej za$§ bezprecedensowo$¢ wyciagnigtych
z niej w XVI wieku wnioskéw, taczg perspektywy dlugofalowe z przetomo-
wymi w hermeneutycznym modelu challenge-response**. Wobec tego to, co

2 Zob. HA. Oberman, The Harvest of Medieval Theology. Gabriel Biel and Late
Medieval Nominalism, Cambridge Mass. 1963; i d e m, Forerunners of the Reformation. The
Shape of Late Medieval Thought, New York 1966; id e m, The Dawn of the Reformation.
Essays in Late Medieval and Early Reformation Thought, Edinburgh 1986; S. Swiezawski,
Eklezjologia poznosredniowieczna na rozdrozu, Krakéw 1990; Via Augustini. Augustine in
the Later Middle Ages, Renaissance, and Reformation. Essays in Honor of Damasus Trapp, red.
HA.Oberman, FA.James III, wspdtpraca E.L. Saak, Leiden 1991.

2 Zob. H.S chilling, Reformacja— przetom czy szczyt swoistego Temps des Réformes. . .,
s. 109-110.

2 JTbidem, s. 106, 114-115.

2% Thidem, s. 119—120.
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nazywamy reformacja, zaréwno protestancka, jak i katolicks, bylo w grun-
cie rzeczy odpowiedzig na pojawiajace si¢ wéwczas wyzwania. Istotne jest,
ze taka odpowiedz znosita dotychczasowe rozwiazania i dodatkowo formu-
fowata nowe pytania, w czym wyrazat si¢ przelomowy charakter reforma-
¢ji. Na tej samej zasadzie jej wariant radykalny juz w latach dwudziestych
w Niemczech byl krytyczna, ale tez, niestety, krwawg (wojna chlopska)
odpowiedzig na niespetnione oczekiwania wzgledem zinstytucjonalizowa-
nego protestantyzmu.

Zmodyfikowawszy w ten sposob aporig procesu i przetomu, model wy-
zwania i reakcji stuzy jednak nie tyle rozwiktaniu kwestii historycznego
znaczenia reformacji, skoro udziela tu przygodnie tylko czgsciowej odpo-
wiedzi, ile przede wszystkim pokazaniu, jak reformacja byla w XVI wieku
rozumiana. Tym bowiem, co ksztaltowato ich samos§wiadomog¢, a w dal-
szej perspektywie réwniez tozsamo$¢ wyznaniows byl tzw. mit reformacji,
ktérego powstaniu i funkcjom wiele miejsca poswiecit Burkhardt®. Ope-
rujac pragmatyczng kategoria skutecznoéci w miejsce logicznej opozycji
prawdy i fatszu, mit jako zbidr przekonan typowych dla danej zbiorowosci
w stopniu nieporéwnywalnym z innymi czynnikami przyczyniat si¢ do
ksztaltowania si¢ wczesnonowozytnej tozsamosci wyznaniowej. Pomimo
jednak ujmowania problemu reformacji z punktu widzenia historii men-
talnosci, niemiecki historyk kieruje swoja uwage w bardzo typowym dla
niemieckiej historiografii kierunku, odmiennym od wczesniej obranego
przez Delumeau. Burkharde bowiem skupia si¢ przede wszystkim na za-
gadnieniu ksztaltowania si¢ wyznan (Konfessionsbildung) — preferuje wszak
najczeéeiej te whasnie starg kategori¢ Ernsta Zeedena w miejsce nieco wez-
szego 1 merytorycznie rézniacego si¢ odeni pojecia konfesjonalizacji (Kon-
fessionalisierung). Reformacja zatem ,jako pierwszy wielki mit historyczny
rodem z prasy drukarskiej”?, jak stwierdza Burkhardt, byla tylko w takim
znaczeniu zjawiskiem przetomowym, ze jako pierwsza uczynita propagan-
dowy uzytek z druku jako platformy nie tylko polemicznej, ale przede
wszystkim ekspozycyjnej, a wige stuzacej ksztattowaniu i petryfikowaniu
wyznani. Moeller konkluduje wobec tego, iz Luter i jego nauka zapewne
nie zajmowaliby uprzywilejowanego miejsca w historii, gdyby za posred-
nictwem reformacji jako zintensyfikowanego procesu komunikagji nie tyl-

» J. Burkhardrt, Stulecie reformacji w Niemczech (1517-1617). Migdzy rewolucjq
medialng a praefomem instytucjonalnym, przel. J. G 6 r ny, Warszawa 2009.
26 Thidem, s. 14.
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ko nie zostat stworzony pewien obraz Lutra, ale réwniez nie utrwalono
wigzi z jego odbiorcami?’. Na ten sam element reformagji, jako rewolucji
propagandowej i wizualnej sterowanej gtéwnie za posrednictwem druku,
zwracaja uwagg ostatnimi laty takze historycy anglosascy Mark Edwards
oraz Andrew Pettegree?.

Paradoksalnie jednak owa rewolucja medialna, zintensyfikowany pro-
ces komunikacji, czy po prostu medialne wydarzenie, jak okreslit refor-
macje Schilling?, i towarzyszacy jej przelom instytucjonalny stuzyly nie
czemu innemu jak uzasadnieniu znanego stwierdzenia Lutra, ze ,jestesmy
starym Kosciotem”, skoro etykiet¢ nowosci, a wige tego, co wzgledem
Ewangelii heterogeniczne, pojmowano woéwczas jako najwicksza obelge.
Patrzac zatem na reformacj¢ z punktu widzenia stworzonego na jej po-
trzeby mitu w XVI-wiecznych mediach, a wiec tego, jak byla ona wéwczas
upowszechniana i rozumiana, trudno oprze¢ si¢ wrazeniu, ze reformatorzy
chrzescijaistwa z pewnoscia poczuliby si¢ urazeni dzisiejszymi deliberacja-
mi o ich nowatorstwie i przelomowosci®*. Za posrednictwem badad nad
medialnym i mitycznym charakterem reformacji zostata posrednio przy-
wrécona jej historyczna rola, ujmowana jednak poza tradycyjnie rozumia-
nymi kategoriami procesu i przelomu. Kategorie owe, a zwlaszcza druga
z nich, charakteryzuja bowiem faktycznie rewolucyjng konfesjonalizacjg
jako fundamentalna spoleczno-polityczna transformacj¢ Europy, na ktéra
sktadaly si¢ przemiany eklezjologiczne, pafistwowe oraz spoleczne, ktére
prowadzily pospotu do przeksztatceri idacych w kierunku powstania no-
woczesnego, demokratycznego spoleczefistwa przemystowego®’.

¥ B. Moeller, Die friihe Reformation als Kommunikationsprozess, [w:] id e m, Lu-
ther-Rezeption. Kirchenbistorische Aufsiitze zur Reformationsgeschichte, red. J. Schilling,
Gattingen 2001, s. 90. Por. réwniez idem, Inquisition und Martyrium in Flugschriften
der friihen Reformation in Deutschland, [w:] idem, Luther-Rezeption..., s. 219-244;
S. Homeyer, Strukturen vormoderner Intellektualitiit in der Frithen Neuzeit. Wissensver-
mittlung durch das astronomische Flugblart, [w:] Intellektuelle in der Friihen Neuzeit, red.
J. Held, Miinchen 2002, s. 33-42.

# Zob.M.U.Edwards Jr., Printing, Propaganda, and Martin Luther, Berkeley 1994;
A.Pettegree, Reformation and the Culture of Persuasion, Cambridge 2005, s. 102-127.

» H.S chillin g, Religijno-psychologiczny profil Europy. Reformacja i wezesnonowozytna
konfesjonalizacja paristwa i spoleczeristwa, [w:] i d e m, Konfesjonalizacja. .., s. 47—49.

¥ J.Burkhardrg, op. cit, s. 136.

3 Zob. H. Schilling, Konfesjonalizacja Kosciota, parstwa i spoleczensstwa. Profil,
efekry, deficyty i perspektywy historiograficznego paradygatu, [w:] i d e m, Konfesjonalizacja. . .,
s. 313-314.
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Mozna zatem stwierdzi¢, iz z punktu widzenia modelu stworzonego
przez Schillinga sens poznawczy pytania o umiejscowienie i oceng udziatu
reformacji w zachodzacych w XVI stuleciu przemianach jest w znacznym
stopniu ograniczony. Wynika to przede wszystkim z historiograficznego,
a zaczerpnigtego z aparatury socjologicznej Webera kryterium moderni-
zacji (Modernisierung) jako wartosci konstytutywnej i dla pojecia konfe-
sjonalizacji niezbednej*’. Modernizacja oraz konfesjonalizacja sa bowiem
tymi pojeciami, ktére w przeciwieristwie do raczej niemiarodajnej diag-
nostycznie kategorii reformacji pozwolily Schillingowi rozwikla¢ problem
wktadu, jaki w proces dalszych, a siggajacych XIX stulecia przemian wnio-
sly zjawiska z okresu wczesnej nowozytnosci. Model konfesjonalizacji sta-
ra si¢ zatem wypetni¢ luke, jaka powstata przez degradacje roli reformaciji
w uksztattowaniu epoki nowozytnej. Jesli bowiem reformacja, czego dzis
chyba nike nie kwestionuje, na poziomie doktrynalnym wciaz byla w wielu
miejscach uwarunkowana przez pézng scholastyke, a sama wpisywala si¢
w dlugg histori¢ augustynizmu, to decydujace z punktu widzenia histo-
rycznego rozwoju przemiany zaszly na wykraczajacej poza kwestie tylko
doktrynalne plaszezyznie politycznej i spolecznej. Jedli wige Schilling sta-
nowczo stwierdza, ze ,to nie reformacja [...], lecz konfesjonalizacja [...]
data spoteczeristwom europejskim potezny impuls modernizacyjny™, to
nie deprecjonuje on catkowicie dziedzictwa reformaciji, a jedynie wskazuje
na potrzebg spoleczno-politycznego uzasadnienia i wyjasnienia jej ograni-
czonego udziatu w mechanizmach transformacyjnych. W przeciwiefistwie
bowiem do zarazem procesualnej i przelomowej tresci doktrynalnej refor-
madji tylko religia zdefiniowana przez swoja spoteczng posta¢ i mozliwos¢
spolecznego oddziatywania mogta dostarczy¢ niezbednego impulsu dla
dalszych przemian w Europie.

Konfesjonalizacja zatem jest opisem spoleczno-politycznego oddziaty-
wania przemian religijnych, pierwotnie typowych jedynie dla doktrynal-
nych rozwazan reformacji. Modernizacyjny postep zapoczatkowany zostat
w wicku XVI przez kombinacje sit religijnych i splotéw wydarzen politycz-
nych, ktére na gruncie spolecznym przyczynily si¢ do fundamentalnego
dla historii Europy, a zapoczatkowanego w dobie przemian chrzescijani-
stwa, przejcia od tradycyjnego systemu feudalnego do nowoczesnego, de-

32 Ibidem, s. 336.
» H. Schilling, Reformacja — przetom czy szczyt swoistego Temps des Réformes. ..,
s. 110.




Trudne dziedzictwo Troeltscha. Uwagi krytyczne o dwéch modelach 243

mokratycznego i zsekularyzowanego spoleczeristwa industrialnego w XIX
stuleciu. Dopiero w perspektywie spoteczno-politycznego celu, do ktdrego
prowadza procedury modernizacyjne takie pojecia jak wczesna nowozyt-
no$¢ (Frishe Neuzeit), a zwlaszcza sugestywny w swojej obrazowosci wstep-
ny czas siodla nowoczesnosci (Vorsattelzeir der Moderne), czyli rozciagnie-
tego w czasie i tagodnego dochodzenia do pierwszych jaskrawych znakéw
nowoczesnosci, uzyskujq swoje peine znaczenie. Istotne i znamienne, ze
u Schillinga oba pojecia odnosza si¢ nie tyle do czasu, ile nade wszystko do
spoleczeristwa. W rezultacie oznaczajg etap w rozwoju systemu spoteczne-
go, w keérym zinstytucjonalizowana religia weiaz reguluje stosunki na polu
aktywnosci politycznej i spoltecznej, zapewniajac im funkcjonalno$é®. Po-
jecia Frithe Neuzeit i Vorsattelzeit der Moderne majq wige charakter opiso-
wy, bo charakteryzuja stan XVI- i XVII-wieczny, oraz normatywny, jako ze
zaktadajg dalszy rozwéj cywilizacji europejskiej w kierunku spoteczeristwa
epoki przemystowej. Dowarto$ciowawszy dzigki precyzyjnemu opisowi
znaczenie tego stulecia dla dalszych transformagji, historiografia niemiecka
postuguje si¢ pojeciem das lange 16. Jahrbunders, znacznie lepiej odzwier-
ciedlajacym skondensowanie problematyki modernizacyjnej niz francuskie
longue durée, w ktérym problematyka owa jest chronologicznie rozmyta
i w niewielkim stopniu wyeksponowana.

Mimo ze stworzony przez Reinharda i Schillinga model badan nad
konfesjonalizacjq topograficznie ograniczat si¢ do terytorium Rzeszy Nie-
mieckiej, to w zatozeniu jego autoréw miat on dostarcza¢ funkcjonalnego
kwestionariusza dla pozostatych padstw wezesnonowozytnych, tworzacych
razem wewngtrznie podzielong ,wyznaniowa Europ¢™. Do pewnego
stopnia przemawialy za tym znaczne zréznicowanie Rzeszy na plaszczyz-
nie spoteczno-politycznej i wyznaniowej oraz w systematyzujacym ujeciu
wyliczone cechy charakteryzujace procedury konfesjonalizacji jako zjawi-

3 Zob. H. Schilling, Konfesjonalizacja Kosciola, paristwa i spoleczeristwa..., s. 311;
id e m, The Confessionalization of European Churches and Societies. An Engine for Modernizing
and Social and Cultural Change, [w:] id em, Early Modern European Civilization and Its
Political and Cultural Dynamism, Hanover — London 2008, s. 14.

» Zob. H. Schilling, Das lange 16. Jahrhundert. Der Augsburger Religionsfrieden
zwischen Reformation und Konfessionalisierung, [w:] Als Frieden mdglich war. 450 Jahre
Augsburger Religionsfrieden. Begleitband zur Ausstellung im Maximilianmuseum Augsburg,
red. CA. Hoffmann [etal], Regensburg 2005, s. 19-34.

% Zob. H. Schilling, Confessional Europe, [w:] Handbook of European History...,
s. 641-682.
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ska wzgledem samej reformacji nadrzednego, a przez to w znacznym stop-
niu uniwersalnego i obowiazujacego w calej Europie. W rezultacie model
pierwotnie aplikowany wytacznie do ksigstw niemieckich zaczeto przeno-
si¢, cho¢ nie bezkrytycznie, réwniez na inne terytoria, takie jak Anglia,
Frangja i Niderlandy. Na przestrzeni ostatniej dekady z gdra — jakkolwiek
nie$miato, wciaz skromnie pod wzgledem ilociowym i raczej przyczyn-
karsko — korzysta si¢ z tego modelu réwniez w odniesieniu do Europy
Srodkowo-Wschodniej”’. Wyjatkiem sa tu studia Michaela Miillera, w kté-
rych model konfesjonalizacji okazat si¢ w pelni adekwatnym narzedziem
badawczym do opisu realiéw wyznaniowych, gtéwnie dyskusji teologicz-
nych na terenie Prus Krélewskich®®. Nalezy przy tym zwrdci¢ uwagg, iz
w dotychezas opublikowanych w Polsce pracach pojecie konfesjonalizacji
czgsto ustgpuje miejsca wezesniejszemu, bo wprowadzonemu juz z koricem
lat pigédziesiatych przez wspomnianego wyzej Zeedena, pojeciu ,,formo-
wania wyznal” (Konfessionsbildung). Koncept Zeedena zupelnie jednak
nie odpowiada intencjom Reinharda i Schillinga, poniewaz ich zdaniem
nie uwzglednia w nalezytym stopniu kontekstéw polityczno-spotecznych
tego procesu, a w szczegblnosci jego podstawowego nosnika, keérym byto
wezesnonowozytne panstwo®. Jest to jednak wybér $wiadomy, podykto-
wany specyfika spoteczno-polityczng Rzeczypospolitej, ktdra w znacznym
stopniu dyskwalifikuje funkcjonalno$¢ na rodzimym gruncie modelu kon-
fesjonalizacji stworzonego dla Rzeszy Niemieckiej. Pojecie Zeedena nato-
miast oznaczajace zachodzaca w rezultacie dyskusji migdzy katolikami, lu-

¥ JT. Maciuszko, Proces konfesjonalizacji w Europie i w Polsce. Kontekst

wygnaniowy synodu generalnego torusiskiego z roku 1595, ,Czasy Nowozytne” 2, 1997,
s. 17-26; Konfessionalisierung in Ostmitteleuropa. Wirkungen des religisen Wandels im 16.
und 17. Jahrhundert in Staat, Gesellschaft und Kultur, red. J.Bahlcke,A.Strohmeyer,
Stuttgart 1999; J. Mattek, Tolerancja religiina a konfesjonalizacia w Polsce i Szwecji
w XVI i XVII wicku, ,Przeglad Humanistyczny” 43, 1999, nr 2-3, s. 25-29; A. Bues,
Konfesjonalizacja w  ksigstwie Kurlandii. Przypadek wyjatkowy w skali Rzeczypospolitej
szlacheckie?, [w:] Rzeczpospolita wieln wyznan. Materialy z migdzynarodowej konferencyi,
Krakow, 18-20 listopada 2002, red. A. Kazmierczyk [etal], Krakéw 2004, s. 47-63;
R. Frost, Konfesjonalizacja a wojsko w Rzeczypospolitej 1558—1668, [w:] Rzeczpospolita
wiely wyzna..., s. 89-98.

# M.G. Miiller, Zrozumiec polskq historig, przel. J. Serwariski [et al.], Poznar
2012. Zob. czgs¢ 1II: Region, reformacja, konfesjonalizacjia w historii Polski oraz historia
stosunkdw niemiecko-polskich, s. 107-228.

¥ EW. Zeeden, Grundlagen und Wege der Konfessionsbildung im Zeitalter der
Glaubenskimpfe, ,Historische Zeitschrift” 185, 1958, s. 249-299. Zob. nizej przyp. 63.
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teranami i kalwinistami instytucjonalizacje ich Ko$ciotéw i ksztattowanie
si¢ odmiennych konfesji jako wyrazéw ich tozsamosci wyznaniowej, a przy
pominigciu polityczno-spotecznych uwarunkowar tych proceséw, takich
zagrozeni ze sobg nie niesie, przez co jest uzyteczniejsze do opisu innych niz
niemiecka rzeczywistosci wyznaniowych®.

Wyraznie widoczny w polskich pracach krytycyzm wobec mozliwosci
takiej aplikacji w szerszej perspektywie terytorialnej polega kazdorazowo,
jak wynika z uwag Pettegree”', na empirycznej weryfikacji superstrukeury
stuzacej do porzadkowania zrédel, co w praktyce oznacza rozpoznanie od-
miennych uwarunkowan polityczno-ustrojowych i réznej od pierwotnej
stratyfikacji spotecznej w regionach, na ktére przenoszony jest model stwo-
rzony dla Rzeszy Niemieckiej. Jesli jednak rozpatrywa¢ takie zagadnienia
jak préby marginalizowania roli faciny na rzecz jezykéw wernakularnych,
instytucjonalizacja wiary, partykularyzacja paristwowa i religijna, czy nade
wszystko problem ksztaltowania si¢ tozsamosci wyznaniowej i stuzacej
temu propagandy, to zarzuty stawiane tezom na temat konfesjonalizacji
traca znaczng cz¢$¢ swojej sily perswazyjnej. Ograniczajac si¢ do uporzad-
kowania kwestii od strony systematycznej, bez analitycznej eksplikacji
specyficznych dla danych terytoriéow uwarunkowar, procedury wskazane
przez Reinharda dla katolicyzmu oraz przez Schillinga dla protestantyzmu
zachowuja, jak sadze, swoja funkcjonalng warto$¢ réwniez poza granicami
Rzeszy Niemieckiej. Jako takie pozostaja one réwniez adekwatnym i po-
znawczo produktywnym narzedziem do opisu polityczno-wyznaniowych
proceséw ksztattujacych dawng Rzeczpospolita.

W kontekscie nie tylko przestrzennej akomodacyjnosci tego mode-
lu studiéw, przede wszystkim dotyczacych konfesjonalizacji katolickiej,
niezwykle istotne wydaja si¢ niedawne spostrzezenia Johna O’Malley’a.
W ksiazce Trent and All That | Trydent i to wszystko], na marginesie etykiet
przydawanych katolicyzmowi w okresie od XVI do korica XVIII stulecia,

9 Zob. A.Moritz, H-J. Miiller, M. Pohlig, Konfesjonalizacja Rzeczypospolitej
szlacheckiej w XVII i XVIII wicku?, ,Kwartalnik Historyczny” 108, 2001, nr 1, s. 37-46;
M. Dygo, Podsumowanie, [w:] Stosunki mi¢dzywyznaniowe w Europie Srodkowej
i Wichodniej w XIV-XVII wieku, red. M. Dygo,S. Gawlas, H. Grala, Warszawa 2002,
s. 105-107; J. Deventer, Confessionalisation. A Useful Theoretical Concept for the Study
of Religion, Politics, and Society in Early Modern East-Central Europe?, ,European Review of
History” 11, 2004, nr 3, s. 403-425.

1 A.Pettegree, Confessionalization in North Western Europe, [w:] Konfessionalisierung
in Ostmitteleuropa..., s. 105-107.
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kwestionowat on nie tyle funkcjonalno$¢ procedur konfesjonalizacyjnych
dla calej Europy, ile przede wszystkim wiarg w relewantno$é tej metody
w konfrontacji z calym materiatem Zrédtowym, zwlaszcza tym dotycza-
cym religii jako indywidualnego i subiektywnego do$wiadczenia, nie za$
wylacznie fenomenu spoteczno-politycznego, jak sugerowali Reinhard
i Schilling. O’Malley zgadzal si¢ z nimi co do krytycznej oceny takich po-
je¢ jak kontrreformacja i reformacja katolicka. Pozytywnie oceniat réwniez
ich wysitek w ujmowaniu historii Kosciota przy uwzglednieniu tendencji
polityczno-spotecznych. Dzicki wypracowaniu szeregu podkategorii opisu-
jacych proces konfesjonalizacji Reinhard i Schilling dostarczyli, jak stwier-
dza O’Malley, najbardziej dotad koherentnej i precyzyjnej, ,teoretycznie
wyrafinowanej” metody stuzacej przejrzystemu opisowi przemian za-
chodzacych we wczesnonowozytnym chrzedcijaristwie®. Z drugiej jednak
strony zaproponowany przez niemieckich historykéw koncept karolickiej
konfesjonalizacji, cho¢ trafnie ttumaczyl zmiany, jakim ulegat katolicyzm,
to rozmijal si¢ z wieloma jego konsekwencjami, zwlaszcza na plaszezyznie
zupetnie przez nich pominietego do§wiadczenia religijnego. Nazbyt mocno
bowiem polegajac na przekonaniu o paralelnym rozwoju katolicyzmu, lu-
teranizmu i kalwinizmu, koncept ten minimalizowal w rezultacie powazne
miedzy nimi réznice, kluczowe dla zrozumienia specyfiki potrydenckiego
katolicyzmu*’. Pomimo przeoczenia tego, co nie miescito si¢ w metodzie
badawczej Reinharda i Schillinga, to wlasnie konfesjonalizacja ,,odstonita
te strong reformy, na ktéra byliSmy $lepi” — obsesyjna potrzebe zdefinio-
wania tozsamosci wyznaniowej, a wigc konieczno$¢ w znacznym stopniu
fundujaca bezprecedensowe cechy wezesnonowozytnego chrzescijaistwa®.

Nie nalezy jednak ulegaé réwnie pozytywnej, co na korzy$¢ konfesjo-
nalizacji wyraznie koncesjonowanej konkluzji O’Malley’a. Jak bowiem
przekonujg przyklady dwéch ksigzek Ireny Backus o ksztaltowaniu sig
tozsamosci wyznaniowej w dobie reformacji, perspektywa przyjeta przez

2 JW. O’ Malley, The Historiography of the Society of Jesus. Where Does It Stand
Today?, [w:] The Jesuits. Cultures, Sciences, and the Arts, 1540—1773, red. J.W. O’ Malley
[et al.], Toronto 1999, s. 22.

® 1d e m, Trent and All That. Renaming Catholicism in the Early Modern Era, Cambridge
Mass. 2000, s. 137.

“ Ibidem, s. 138. Zob. réwniez i d e m, Was Ignatius Loyola a Church Reformer? How
to Look at Early Modern Catholicism, , The Catholic Historical Review” 77, 1991, nr 2,
s. 177-193.

® J.W.O’Malley, Trent and All That..., s. 137.
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historykéw niemieckich nie jest warunkiem koniecznym dla rzeczowego
opisu tego rodzaju zjawisk®. Backus bowiem w miejsce akcentowane;j
przez Reinharda i Schillinga wspélnej dla wszystkich wyznan chrzescijai-
skich potrzeby instytucjonalizacji wiary polegajacej na $cistym okreslaniu
granic ortodoksji wyznaniowej, w ktérej ramach miesci si¢ dana tozsa-
mo$¢, zaproponowata nieco inng perspektywe. Omawiajac sposoby, w ja-
kie katolicy, luteranie i kalwinisci stosowali historyczne i doktrynalne kry-
teria do oceny teologicznego dziedzictwa przesztosci, zaréwno tej odleglej,
patrystycznej, jak i czasowo duzo im blizszej, bo juz XVI-wiecznej, Backus
udowadnia, jak bardzo éwczesne pojmowanie historii bylo zakorzenione
w religijnych przekonaniach jej uzytkownikéw. Czerpane z niej argumenty
nie odgrywaly bowiem jedynie roli narzedzia perswazyjnego, ale na pozio-
mie wyjasniajacym stuzyly dziejowemu ugruntowaniu ich wlasnej tozsa-
moéci wyznaniowej. W ten sposéb autorka bez odwotywania si¢ do metod
historykéw niemieckich przybliza apologetyczne i dogmatyczne metody
stosowane przez dwezesnych teologéw na obrong, a nastgpnie w celu eks-

pozycji charakterystycznych dla nich przekonas zbiorowych.

Konfesjonalizacja humanizmu: oddziatywanie reformacji
na humanizm

W stworzonym przez Reinharda i Schillinga modelu badan nad reformacja
zagadnienia renesansowego humanizmu, w znaczeniu zaréwno Kristelle-
rowskim, jak i tym, ktére zaproponowat Eugenio Garin, reprezentowane
byly w bardzo niewielkim stopniu. Wprawdzie same procedury konfesjona-
lizacji na poziomie legislacyjno-ustrojowym, obyczajowym i wyznaniowym
wykorzystywaly pewne elementy sktadajace si¢ na tradycje humanistyczna,
np. edukacje, jednak nie stanowity one tam samodzielnego zagadnienia.
Ponadto jesli omawiano rolg takich autoréw jak Erazm, to przede wszyst-
kim w kontekscie anachronicznosci jego programu politycznego w wyzna-

1. Backus, Historical Method and Confessional Identity in the Era of the Reformation
(1378-1615), Leiden 2003; e a d e m, Life Writing in Reformation Europe. Lives of Reformers
by Friends, Disciples and Foes, Ashgate 2008.
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niowo podzielonej Europie?’. Brakowato zatem studiéw, ktére wychodzac
poza spofeczno-polityczny wymiar konfesjonalizacji, dowarto$ciowatyby
réwniez jej intelektualny, czy $cislej — humanistyczny charakter, przy czym
nie chodzi mi tutaj o tradycyjne, jednokierunkowe ujecie relacji pomie-
dzy humanizmem a reformacja. Pionierskie dla tych relacji prace Konrada
Burdacha, Lewisa Spitza i Charlesa Trinkausa®, a z polskojezycznych Kon-
rada Gorskiego®, by poprzestaé tylko na ujeciach syntetycznych, wska-
zujac wprawdzie na religijne motywacje humanizmu renesansowego, nie
wychodzily na dobrg sprawe poza oméwienie jednokierunkowego tylko
oddziatywania humanizmu na reformacj¢. Poswigcone temu zagadnieniu
najnowsze syntezy Janusza Maciuszki i zwlaszcza Katarzyny Meller de-
klaratywnie i faktycznie sa kontynuacjg studiéw podjetych przeszto pét
wieku temu przez Goérskiego™. Ten zgodnie przyjmowany przez niemal
wszystkich badaczy sposéb opisywania humanistyczno-reformacyjnych
konwergencji mozna najogélniej zamkna¢ w znanym stwierdzeniu Bernda

7 Zob. W. Blo ckmans, Die politische Theorie des Erasmus und die Praxis seiner Zeit,
[w:] Erasmus von Rotterdam. Die Aktualitit seines Denkens, red. J. Sperna Weiland,
W. Blockmans, W. Frijhoff, Hamburg 1988, s. 57-72; H. Schilling,
Erazm i tendencje polityczne jego epoki, [w:] idem, Jednos¢ i réznorodnosé Eurapy...,
s. 99-115; J. Koryl, Erasmus Among his Polish Correspondents. Religious Identity in the
Age of Confessionalization, [w:] Respublica Litteraria in Action. Religion and Politics, red.
A.Skolimowska, wspétpracaK. Jasifiska-Zdun, Warsaw 2012, s. 143-175.

K. Burdach, Reformation, Renaissance, Humanismus. Zwei Abhandlungen iiber
die Grundlage moderner Bildung und Sprachkunst, Berlin 1918; L.W. S pitz, The Religious
Renaissance of the German Humanists, Cambridge Mass. 1963; id e m, Headwaters of the
Reformation. Studia Humanitatis, Luther Senior, et Initia Reformationis, [w:] Luther and
the Dawn of the Modern Era..., s. 89-116; Ch. Trinkaus, In Our Image and Likeness.
Humanity and Divinity in Italian Humanist Thought, t. 1-2, Chicago 1970; idem, The
Scope of Renaissance Humanism, Ann Arbor 1983.

¥ K. G érski, Humanizm i antytrynitaryzm, [w:] i d e m, Studia nad dziejami polskiej
literatury antytrynitarskiej, Krakéw 1949, s. 1-51.

JT. Maciuszko, Reformacja polska wobec humanizmu, [w:] Humanitas
i christianitas w kulturze polskiej, red. M. Hanusiewicz-Lavallee, Warszawa 2009,
s. 125-151; K. Meller, Chrystiariska humanitas braci polskich XVI i XVII wieku, [w:]
eadem, Stowa jak ziarna. Reformacyjne idee, ksiqzki, spory, Poznan 2012, s. 15-43. ,Ze
zwiazku z antytrynitaryzmem renesansowa humanitas wydata pézne owoce [...] interferencja
renesansowej humanitas i na nowo przemyslanej, w zgodzie z zalozeniami doktryny
zboru mniejszego [...] zrodzita humanizm «chrystiafski». Stanal on w jednym rzedzie ze
wsp6lczesnym mu humanizmem jezuickim i humanizmem ewangelickim” — ibidem, s. 15.
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Moellera — ,bez humanizmu brak reformacji™'. W konsekwencji wszyst-
kie tzw. humanizmy doby konfesjonalizacji (ewangelicki, reformowany,
jezuicki, antytrynitarski) byly z pomoca generatywnej metaforyki rozpo-
znawane jako w rozmaitym stopniu i na rézne sposoby zmodyfikowana,
ale przede wszystkim jedynie interpretacja ruchu humanistycznego w jego
$cistym, a opisanym przez Kristellera znaczeniu. Model konfesjonalizacji,
nie negujac zasadnosci tradycyjnego kierunku oddziatywan humanizmu
na reformacjg, wymagal jednak odmiennego i wyodrgbnionego sproble-
matyzowania owych relacji, obejmujacych przemilczany dotychczas wplyw
reformacji na humanizm. Przelomem w tym zakresie okazata si¢ dopiero
opublikowana w roku 2000 ksigzka Eriki Rummel 7he Confessionalization
of Humanism in Reformation Germany [Konfesjonalizacja humanizmu w re-
Sformacyjnych Niemczech)™.

Kanadyjska uczona przeniosta $rodek cigzkosci swojej argumentacji
z dotychczas dyskutowanych spoteczno-politycznych konsekwencji proce-
su ksztaltowania si¢ tozsamosci wyznaniowej oraz organizowania Koscio-
téw i szkolnictwa na kulturowe znaczenie (Kulturbedeutung) dominujacych
w tym okresie tendencji modernizacyjnych. Méwiac o tym, nie ograniczata
si¢ jednakowoz do udziatu protestantyzmu w ksztattowaniu si¢ nowozyt-
nych padstw jako efektu ,whasciwej potegi kulturowej owej konfesyjnej
epoki”, jak pisal Troeltsch®, ale drobiazgowo penetrowata wplyw prote-
stantyzmu na humanistyczne sposoby myslenia o chrzescijadstwie. Rum-
mel $wiadomie odwrécita wspomniang wezesniej tezg Moellera, by przeko-
nujaco wykazad, iz bez reformacji nie bytoby réwniez humanizmu w takiej
postaci, jaka znamy poczawszy od lat dwudziestych XVI wieku. Korzysci
poznawcze wynikajace z takiej, co wypada podkresli¢, komplementarnej,
nie za$ dysjunktywnej zmiany perspektyw sa trudne do przecenienia. Prze-
de wszystkim taki model dostarcza funkcjonalnego na poziomie systema-
tycznym opisu procedur interpretacyjnych, ktérym poddawany byt huma-
nizm pod wplywem reformacji — poczawszy od propagandowego uzytku,
jaki z autorytetu Reuchlina i Erazma czynili pierwsi reformatorzy niemiec-

' B.Moller, Die deutschen Humanisten und die Anfiinge der Reformation, ,Zeitschrift
fiir Kirchengeschichte” 70, 1959, s. 59.

2 E. Rummel, The Confessionalization of Humanism in Reformation Germany,
Oxford 2000.

% E. Troeltsch, Znaczenie protestantyzmu dla powstania nowozytnego swiata. ..,
s. 91.
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cy o zbieznej jeszcze z humanistyczng formadji intelektualnej, poprzez reli-
gijne, a pdzniej takze wyznaniowe implikacje humanistycznego programu
ksztalcenia, koficzac za$ na wypracowaniu nowego modelu teologii pozy-
tywno-kontrowersyjnej. Z tego pobieznego opisu wynika, iz konfesjonali-
zacja humanizmu byla realizowana gléwnie na ptaszczyznie polemiczne;.
Poczatkowo jako element scholastyczno-humanistycznej debaty, w ktdrej
ksztaltowata sie tozsamo$¢ intelektualna humanistéw niemieckich, a na-
stepnie juz wewngtrzreformacyjnych polemik na tematy doktrynalne.
Definicj¢ konfesjonalizacji humanizmu oraz systematyzacj¢ typowych
dlan procedur, ktdra zaproponowatem kilka lat temu®, chciatbym tu uzu-
pelni¢ o szereg nowych spostrzezen, przede wszystkim na temat korzysci
poznawczych, jakie niesie ze sobg odwrécenie tradycyjnego kierunku od-
dzialywania humanizmu na reformacje. Przeformutowujac ten kierunek,
model konfesjonalizacji humanizmu niewatpliwie pozwolit w krytyczny
sposéb rozpoznaé sens naczelnych kategorii okreslajacych specyfike huma-
nizmu péinocnego, ktére w znacznym stopniu odrézniaty go od §rédziem-
nomorskiego wzorca kultury. Wynikiem owego rozpoznania w studiach
nad reformacja bylo odzyskanie i dowarto$ciowanie brakujacego ogni-
wa historii intelektualnej pomi¢dzy humanizmem w Italii a reformacja
w Niemczech, skoro w tejze historii ruch humanistyczny nazbyt czesto
ujmowany byt schematycznie i mato konkretnie jako na dobra sprawe nie-
realna hipostaza zjawisk, ktére ze sobg pogodzi¢ si¢ nie daty, jak humanizm
$§rédziemnomorski i jego pdzniejszy nieco wariant pétnocny. Ponadto, na
co zwracali wielokrotnie uwage Marcel Bataillon, Cornelis Augustijn i Sil-
vana Seidel Menchi, juz w obrgbie pétnocnego modelu kultury bledem
bylo podnoszenie roli skadinad znaczacych postaci, takich jak Erazm, do
paradygmatycznego wzorca dla calej pétnocnej formacji intelektualnej,

% J. Koryl, Konfesjonalizacja humanizmu w Niemczech i Rzeczypospolitej w XVI

wieku. .., s. 6G4—G65.

» M. Bataillon, Vers une définition de '‘érasmisme; A propos de Uinfluence d’Erasme,
[w:] i d e m, Erasme et 'Espagne. Nouvelle édition en trois volumes, tekst przyg. D. Devorto,
red. Ch. Amiel, t. 3: Annexes. Etudes diverses de Marcel Bataillon sur Erasme et ['érasmisme,
przyg. D. Devoto, Geneve 1991, s. 141-154, 305-312; C. Augustijn, Erasmus.
Erasmus. His Life, Works and Influence, przel. J.C. Grayson, Toronto 1995, s. 194—
200; id e m, Verba valent usu. Was ist Erasmianismus?, [w:] Erasmianism. Idea and Reality,
red. MEEH.N. Mout, H. Smolinsky, J. Trapman, Amsterdam 1997, s. 5-14;
S.Seidel Menchi, Erasme et son lecteur i propos du rapport auteur-public au XVF siécle,
[w:] Collogue Erasmien de Liége. Commémoration du 450° anniversaire de la mort d "Erasme,
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co jednak wcigz jest czestym i wygodnym badawczo procederem. Jed-
ng z takich kategorii szczegblnie podatnych na hipostazy i ideologizacje
w dzisiejszym dyskursie naukowym byt erazmianizm, ktéry dotychczas
jako pojecie byt w gruncie rzeczy poznawczo zupetnie jalowy®. Mimo to
przywolywany bywa réwnie czesto, co bezrefleksyjnie, skoro w jednym po-
jeciu mozna bez dalszych wyjasnien i bezkrytycznie (a wige ideologizacyj-
nie i w uproszczeniu) zamkna¢ nierzadko wzgledem siebie heterogeniczne
zagadnienia, same w sobie takich wyjasnieri wymagajace. Wskazujac na
przestrzenno-kulturowe, a nieco pdzniej i wyznaniowo-polityczne cechy
skfadajace si¢ na to pojecie, perspektywa konfesjonalizacji humanizmu po-
zwala na nowo oceniac rolg wybitnych, acz anachronicznych w swoich po-
stulatach intelektualistéw w podzielonej wyznaniowo rzeczywistosci XVI
stulecia. Sprawia réwniez, iz atrakcyjne i wygodne operacyjnie metafory
— np. szczegdlnie popularny w réznych wariantach leksykalnych ,duch
Erazma” — zupetnie wszakze nieprzydatne w konfrontacji z rzeczowym,
nie za$ ideologicznym okre$leniem ich zawartosci, mozna zastapi¢ poje-
ciami, ktére dzigki krytycznemu rozpoznaniu (powraca tu Kantowsko-
-Heideggerowski sens krytyki) duzo blizsze sa merytorycznej wiedzy na
temat okreslonej rzeczywistosci historycznej niz nadbudowanym nad nia
ideologicznym frazesom®’.

W tradycyjnej optyce jednokierunkowego oddzialywania humanizmu
na reformacjg takie oceny najczeéciej uchodzily uwadze badaczy, skoro ce-
chom sktadajacym si¢ na ruch humanistyczny i reformacyjny brakowato
historycznej dynamiki ich pospolu wewngtrznego i wzajemnie stymulo-
wanego rozwoju oraz pragmatycznie i przygodnie okreslonych motywacji.
Te ostatnie, jak wykazat wspomniany wyzej Burkhardt, bardzo czgsto byly
ksztaltowane na poziomie nie filozofii lub teologii, ale przede wszystkim
propagandowej ideologii. W rezultacie, pozbawione takiej dynamiki ce-
chy humanizmu (sub specie antiquitatis et hominis) bywaja oceniane jako

red. J.-P. Massaut, Paris 1987, s. 31-45; ead e m, Erasmus als Ketzer. Reformation und
Iquisition im Italien des 16. Jahrhunderts, Leiden 1993, s. 7-9; ead e m, Do We Need the
Tsm? Some Mediterranean Perspectives, [w:| Erasmianism. Idea and Reality. .., s. 47-57.

> Zob. J. Ko ryl, Erasmianism, Mediterranean Humanism, and Reception History: The
Case of Jerzy Liban of Legniza at the University of Cracow, ,Studi Slavistici” A. X, 2013
[w druku].

7 Por. A. Borowski, Humanizm jako przedmiot wspélczesnej humanistyki, [w:]
Humanizm. Historie pojecia, red. A. B o row s ki, Warszawa 2009, s. 137-139.
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schytkowa posta¢ typowych dla éwezesnej kultury europejskiej tendencji
rozwojowych, bezposrednio poprzedzajacych reformy chrzescijadstwa —
posta¢ dla oczekiwanych przemian niewystarczajaca, dlatego rychto prze-
warto$ciowana, w najlepszym razie wchlonieta przez reformacje (edukacja
humanistyczna), badz pojmowana jedynie jako narzedzie, z ktérego daleko
idace, praktyczne konsekwencje wyciagneli dopiero teolodzy reformacyjni
(filologia biblijna). W konfrontacji z celami oraz motywacjami reformacji
ruch humanistyczny rzeczywiscie skazany byt na historyczng dezaktuali-
zacjg. Stosujac kryteria oceny typowe wylacznie dla reformadji, nie tylko
pozbawia si¢ humanizm jemu wlasciwych motywacji, ale takze sprowa-
dza si¢ go do roli merytorycznie niesamodzielnego zjawiska w kulturze
europejskiej drugiej polowy XVI wicku. Wyznaniowe epitety, ktére sg mu
przydawane (ewangelicki, reformowany, jezuicki, antytrynitarski), $wiad-
cza bowiem nie tyle o jego dziejowej zywotnosci, co wlasnie o znacznym
jego ograniczeniu, by nie powiedzie¢ historycznym ubezwlasnowolnieniu
przez przewarto$ciowujaca go reformacje.

Trudno oprzeé si¢ wrazeniu, ze taki historiozoficzny osad roli ruchu
humanistycznego w okresie wezesnonowozytnym, jaki m.in. za Burda-
chem i Gérskim formutuja kolejni badacze zajmujacy si¢ oddziatywaniem
humanizmu na reformacj¢, odzwierciedla w znacznym stopniu oceny, kté-
re humanistom wystawiali juz w latach dwudziestych XVI wieku niechetni
im reformatorzy w rodzaju Huttena czy Lutra. Innym przyktadem takich
historycznych analogii jest przez dlugi czas marginalizowane, tu jedynie
zasygnalizowane zagadnienie metodycznych podstaw irenizmu chrzes-
cijafiskiego, ktéremu filozoficznych przestanek dostarczyta chrzescijan-
ska modyfikacja sceptycyzmu. Podobnie bowiem jak w wypadku Lutra,
tak réwniez we wspétczesnym dyskursie naukowym mamy nierzadko do
czynienia z manipulacja pojeciowa, ktdra schrystianizowanej, a przez to
epistemologicznie ztagodzonej postaci sceptycyzmu przypisuje radykalne
motywacje jego antycznego pierwowzoru. W konsekwencji zagadnieniu fi-
lozoficznych podstaw irenizmu tak dtugo brakowato rzeczowego ugrunto-
wania (rezultaty tego braku oméwitem powyzej), jak dtugo nie zostaty roz-
poznane odmiennos$¢ i specyfika samego sceptycyzmu chrzescijafiskiego.
Z punktu widzenia konfesjonalizacji humanizmu taki opis, jak przekonuja
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efekty prac Rummel®®, jest nie tylko mozliwy, ale przede wszystkim funk-
cjonalnie uzyteczny dla dalszych badad. Dzicki bowiem zawieszeniu po-
strzegania humanizmu sub specie antiquitatis chrystianizacja sceptycyzmu
przestaje by¢ wylacznie adaptacja starozytnego nurtu filozofii — ktéry u pro-
gu nowozytnosci, jak wykazat niedawno William Wright*?, byl oceniany
przez reformatoréw niezwykle surowo i z podejrzliwoscia jako filozoficzna
postaé ateizmu — a staje si¢ w pierwszym rzedzie odpowiedzig humanistéw
na wyzwania stawianie przez postgpujaca partykularyzacje wyznaniowa
Europy. Jednakowoz wykazanie anachronizmu takiego dyskursu w kon-
trowersjach doktrynalnych mozliwe jest jedynie w zestawieniu go z domi-
nujacymi spoteczno-politycznymi i wyznaniowymi tendencjami rozwojo-
wymi XVI stulecia, ktére stanowia przedmiot zainteresowania badari nad
konfesjonalizacja. Niezaleznie bowiem od fiaska, jakie ponidst sceptycyzm
chrzescijaniski w XVI wieku, jego uwarunkowania, metoda oraz docelowo
spelniane funkcje nie mieszczg si¢ ani w obrebie ruchu humanistycznego
z poczatkéw tego stulecia, zainteresowanego m.in. odczytaniem filozofii
starozytnej, ani w przewartosciowujacym go pézniej doktrynalnym szowi-
nizmie reformacji. Na dokladnie te same relacje zwracata uwagg Backus,
stanowczo argumentujac, iz wczesnonowozytne odrodzenie klasycznego
sceptycyzmu, przede wszystkim pyrronizmu, dokonalo si¢ z przyczyn nie-
zaleznych od epistemicznych wymagan stawianych reformacyjnym dysku-
sjom®. Jesli za$ w ich toku kwestionowano mozliwosci poznawcze rozumu
w orzekaniu na tematy zapo$redniczone przez wiarg, to takie zastrzezenia

8 Poza wspomniang ksiazka 7he Confessionalization of Humanism zob. réwniei:
E. Rum mel, Argumentis, non Contumeliis. The Humanistic Model for Religious Deabte and
Erasmus’ Apologetic Letters, [w:] Self-presentation and Social Identification. The Rhetoric and
Pragmatics of Letter Writing in Early Modern Times, red. T. van Houdt [et al.], Leuven
2002, s. 305-315; ea d e m, Erasmus, London 2004, s. 90—-105.

9 W.J. Wright, Martin Luther’s Understanding of God’s Two Kingdoms. A Response to
the Challenge of Skepticism, Grand Rapids 2010.

© 1. Backus, The Issue of Reformation Scepticism Revisited. What Erasmus and
Sebastian Castellio did or did not know, [w:] Renaissance Scepticisms, red. G. Paganini,
JR. Maia Neto, Dordrecht 2009, s. 87: ,early modern scepticism has nothing to do
with Reformation debates which focus on the status of reason in relation to faith. As we
saw, the term sceptic as used by Castellio and Beza is merely a rhetorical ploy. If Pyrrhonism
did revive in the sixteenth century, it did so independently of the confessional debates
of the period” [,wczesnonowozytny sceptycyzm nie ma nic wspélnego z reformacyjnymi
dyskusjami na temat pozycji rozumu w relacji do wiary. Jak zobaczylismy — pojecie sceptyka,
ktérym postugiwali si¢ Castellion i Beza, jest jedynie retoryczna taktyka. Jesli w szesnastym
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u Erazma i Castelliona wynikaly przede wszystkim (jesli nie wytacznie)
z checi pojednania skonfliktowanych stron, nie za$ z przestanek wywie-
dzionych z kluczowej dla sceptycyzmu starozytnego konfrontacji rozumu
z poznawczymi aporiami. Jedynie pozorne, co wynika z wywodu Backus,
podobienstwa, jakie zachodza pomigdzy sceptycyzmem chrzedcijariskim,
stanowigcym metodyczng podstawe irenizmu, a sceptycyzmem klasycz-
nym wynikaja z odmiennych i niezaleznych od siebie uwarunkowas. O ile
bowiem sceptycyzm chrzescijafiski byt bezposrednia konsekwencjg oddzia-
tywania reformacji na humanizm, o tyle restytucja jego postaci klasycznej
stanowila efekt konfesyjnie niezmotywowanego ruchu humanistycznego.
Ambicja badawcza modelu konfesjonalizacji z pewnoscia nie jest re-
waloryzacja pierwotnego ruchu humanistycznego w podzielonej wyzna-
niowo Europie. Wskazujac jednak cechy odréiniajace studia humanitatis
od programu ksztalcenia humanistéw pétnocnych (poczawszy od Agrico-
li do co najmniej Melanchtona), 6w model nakresla réwniez granice dla
przestrzeni intelektualnej, w ktérej w XVI stuleciu spotykaly si¢ dwa mo-
dele edukacji: konfesyjnie indyferentnej oraz dostosowanej do wymogéw
wyznaniowych. Konfesjonalizacja przybliza ponadto ztozono$¢ sposobdw,
dzigki ktérym sami humanisci pod wptywem impulsu reformacyjnego we-
ryfikowali tradycyjny grecko-faciriski paradygmat kultury wysokiej, a takze
opisuje ich historyczng $wiadomos¢ jego wyeksploatowania i anachronicz-
nosci, przeczuwanych juz w latach dwudziestych XVI stulecia. Innymi
stowy, perspektywa zaproponowana przez Rummel w centrum swoich za-
interesowan sytuuje te wszystkie wysitki intelektualne, keére stuzy¢ miaty
w XVI wieku zachowaniu samodzielnosci cnét i oczekiwan humanizmu,
tj. nieredukowalnosci ich do roli wyltacznie bezposredniego precedensu
przewartosciowanego przez motywacje i ambicje reformatoréw chrzesci-
jaistwa — nawet jesli odbywalo si¢ to faktycznie kosztem pogrzebania daw-
nej, ponadwyznaniowej i przez to uniwersalnej niejako idei humanizmu
chrzescijaniskiego. Kazdorazowo ten wysitek, ktdrego analizie i systematyce
wiele miejsca poswigcita kanadyjska uczona, byt sprokurowany przez zu-
pelnie nowe wymagania, jakie przed mysleniem o chrzescijadstwie posta-
wita reformacja. Rezultaty natomiast, ktére przynosit, byly niczym innym
jak kompromisows akomodacja uniwersalnosci sub specie antiquitatis et

stuleciu odrodzit si¢ pyrronizm, to stalo si¢ tak niezaleznie od prowadzonych wéwczas
dyskusji wyznaniowych” — przel. J. Koryl].
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hominis humanizmu do wyznaniowo spartykularyzowanych realiéw sub
specie modernitatis. Dyskusja Erazma z Lutrem, rozpatrywana jednak na
poziomie nie tyle doktrynalnym (faska, grzech pierworodny, wolna wola),
ile przede wszystkim metodycznym (sceptycyzm chrzescijafiski), jest bodaj
najlepsza ilustracja modernizacyjnej akomodacji cech okreslajacych daw-
na, wyznaniowo jeszcze indyferentng specyfike humanizmu renesansowe-
go i typowych dlad metod argumentagji.

Dopiero w takiej, odzyskanej przez konfesjonalizacjg, perspektywie
mozliwa jest, jak sadzg, rzeczowa ocena relacji zachodzacych pomiedzy
wyznaniowo juz zmodyfikowanym humanizmem a reformacja w rozma-
itych jej wariantach denominacyjnych. Ponadto, co staralem si¢ wykaza¢
we wspomnianym wyzej artykule, historyczne zaposredniczenie modelu
konfesjonalizacji humanizmu przez typowa dla catej Europy typologie ru-
chu humanistycznego neutralizuje te z zastrzezen, kedre podwazaly funk-
cjonalno$¢ modelu stworzonego przez Schillinga i Reinharda w przestrzeni
polityczno-spotecznej innej niz niemiecka. Dzigki temu propozycja konfe-
sjonalizacji humanizmu dostarcza wysoce uzytecznych przestanek dla dal-
szych badan, topograficznie wykraczajacych poza Rzeszg Niemiecka, ktéra
stanowila przedmiot analiz przeprowadzonych przez Rummel. Dotyczy¢
beda one pospotu wyznaniowych i politycznych interpolacji humanizmu
renesansowego z uwzglednieniem zarysowanych tu historycznych relacji
i zaleznosci, a nade wszystko rozpoznania intelektualnych i metodycznych
podstaw umozliwiajacych definiowanie w dyskursie teologicznym orto-
doksji oraz heterodoksji wyznaniowej.

Konfesjonalizacja: radykalizacja tez Troeltscha

Ze swojej strony, choé pod silnym wplywem sugestii O’Malley’a, pragne
zwrdci¢ uwage na jeszcze jedng negatywna ceche modelu konfesjonalizacji,
typowa przede wszystkim dla eksplikowanego przez Reinharda i Schillinga
aspektu spoleczno-politycznego. Sposréd bowiem wszystkich znanych mi
krytykéw metody konfesjonalizacji O’Malley jako jedyny zwrécit uwagg
nie tyle na wciaz dyskutowane mozliwosci akomodacyjne tego modelu, ile
na zgola odmienny problem, ktéry uszedt uwadze dotychczasowych ko-
mentatoréw. Amerykariski jezuita mial bowiem niewatpliwa racje, twier-
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dzac, ze gtéwng wada konfesjonalizacji jako modelu badawczego nie byly
ograniczone mozliwosci przenoszenia go na terytoria inne niz niemieckie —
t¢ wade stanowilo podzielane przez jego reprezentantéw przekonanie
o ckwiwalencji i adekwatnosci przyjetej metody wzgledem odpowiadaja-
cych jej materiatéw zrédlowych®'. Tymczasem dzicki wypracowanej przez
niemieckich historykéw metodzie, w konfrontacji ze zrédlami konfesjona-
lizacja przypominaé moze szczelng wprawdzie, ale niewielk sie¢ rybacka,
keéra wydobedzie tylko to, co wylapie, resztg pozostawiajac na zewnatrz.
Pomimo ograniczenia namystu badawczego do spoteczno-politycznego
oddziatywania religii, konfesjonalizacja nie traci jednak ambicji, by opi-
sywa¢ struktury zjawisk i towarzyszace im kluczowe tendencje rozwojowe
wezesnonowozytnej Europy®. Taki obraz z pewnoscia bedzie niezwykle su-
gestywny i precyzyjny, ale wylacznie w odniesieniu do realiéw spotecznych
i politycznych. Zupelnie nic natomiast nie powie na temat zachodzacej
woéwczas glebokiej przemiany w indywidualnych i subiektywnych uczu-
ciach religijnych, ktérych znaczenie dla zrozumienia dwcezesnej Europy tak
silnie podkreslali Holl, Febvre, Delumeau, Bossy i O’Malley.

Tego rodzaju uchybienia wewnatrz modelu konfesjonalizacji Schilling
moglby jedynie usprawiedliwi¢, nie bytby natomiast w stanie ich zakwe-
stionowaé. Gdyby bowiem w kontekscie takiego osadu raz jeszcze podjat sig
on préby uzasadnienia przyjetego punktu widzenia i zastosowanej metody,
wéwczas w myf$l zasady o metodzie, ktdra jest samorealizujaca si¢ przepo-
wiednia, jeszcze bardziej poglebitby zasadno$¢ wysuwanych pod adresem
konfesjonalizacji zarzutéw o przedstawianie wybrakowanej strukeury, kté-
ra pomimo to nie przestaje pretendowa¢ do spetniania funkcji systemowej.
Cho¢ przy innej okazji Schilling udzielit istotnie takiej odpowiedzi. Usci-
$lajac na poziomie pojeciowym swoja metode, raz jeszcze zarysowal row-
niez jej temat, by w konsekwencji wlasnie usprawiedliwi¢ ograniczony do
tegoz przedmiotu obszar zainteresowari badawczych. Siggajac zarazem do
dalekich precedenséw nowoczesnego myslenia o chrzescijanistwie, uzasad-
nienie Schillinga oznaczalo w gruncie rzeczy wybér tylko jednej z dwéch
historyczno-dogmatycznych drég sproblematyzowanych przez Troeltscha.

Przez wzglad na dbato$¢ o precyzje pojeciows Schilling uznat za badaw-
cza opieszalo$¢ nierozréznianie konfesjonalizmu (Konfessionsbildung), czyli

o JW. O’ Malley, Trent and All Thaz..., s. 138-140.
¢ H.Schilling, Erazm i tendencje polityczne jego epoki...,s. 101.
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formowania wyznan, od konfesjonalizacji (Konfessionalisierung), czyli efek-
tu, jaki stworzone juz dokumenty okreslajace tozsamo$¢ wyznaniows wy-
wotluja w patistwie i spoleczefistwie. W pojeciu konfesjonalizmu niemiecki
historyk bliski jest Zeedenowskiej Konfessionsbildung, = tym ze ogranicza
jej sens do Scisle teologicznych operacji majacych na celu sformutowanie
doktryny teologicznej dla danego wyznania. W rezultacie konfesjonalizm
przynalezy do historii teologii i Kosciota, konfesjonalizacja natomiast jest
przedmiotem uprawianej przez niego historiografii ogélnej. Wprawdzie
w tak wyrazistej postaci owo rozdzielenie kompetencji pojawia si¢ bodaj
tylko w dyskusji Schillinga z Berndem Moellerem®, ale stanowi ono jed-
nak bardzo charakterystyczne znamig calej orientacji badawczej Schillinga.

Co wigcej, debata na temat relacji pomigdzy teologicznym konfesjona-
lizmem a historyczna konfesjonalizacja, jak z perspektywy kilku lat komen-
towal ja Schilling, ,zepchnela cechy whasciwe poszczegélnym systemom
teologicznym oraz religijnym systemom $wiatopogladowym na skraj pola
badawczego™. Zgodnie z tym, a czego mozna si¢ bylo spodziewa¢, idace
tak daleko zawezenia konfesjonalizacji jako metody z punktu widzenia jej
autora i uzytkownika nie byly jednak uchybieniem ani tym bardziej jej nie
ostabily, jak chcieliby krytycy, ale raczej nadaly jej tematycznie konieczna
i merytorycznie uzasadniong jednostronno$¢. Zagadnienia teologiczne nie
zajmuja bowiem w refleksji Schillinga miejsca samodzielnego i przedmio-
towo wyodrebnionego, lecz jesli juz sigga on po wiedzg z zakresu historii
teologii i dogmatéw, to jego podstawowa i najczesciej jedyna motywacja
jest niewystarczalno$¢ samej historii wydarzeniowej. Zwlaszcza w sytua-
Gji, gdy do wyjasnienia nie tylko faktéw, ale réwniez ich uwarunkowan
i skutkéw konieczne jest uwzglednienie odmiennych od faktograficznego
punktéw widzenia®. Wszelkie zmiany, w tym réwniez te uwarunkowane
przez subiektywne do$wiadczenia religijne albo systemy teologiczne, inte-
resuja model konfesjonalizacji jedynie przez wzglad na spetniang przez nie
modernizujaca funkeje oddziatywania spoleczno-politycznego, a w konse-
kwencji pojmowane sg wylacznie jako zmiana spoteczna i polityczna, nie
za$ indywidualna i doktrynalna. W stosunku do dyskursu konfesjonaliza-
cyjnego dyscypliny teologiczne zachowuja wiec odrebne dla siebie cechy,

8 Die zweite Reformation als Kategorie der Geschichtswissenschafi. .., s. 454.

¢ H.Schilling, Konfesjonalizacja Kosciota, paristwa i spoleczeristwa. .., s. 326.

 H. Schilling, Druga Reformacja jako pojecie nauk historycznych, [w:] idem,
Konfesjonalizacja..., s. 233-234.
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w najlepszym razie stuza jedynie pelniejszemu skontekstualizowaniu spo-
tecznych i politycznych transformacji, w obrebie ktérych miedci si¢ charak-
terystyczna dla konfesjonalizacji domena poznawcza.

Wprawdzie juz kilka lat po opublikowaniu dyskusji Schillinga z Mo-
ellerem niemiecki teolog Johannes Wallmann uznat taki stan rzeczy za
niezadowalajacy®, ale jego przezwyci¢zenie w ramach modelu tak wysoce
wyspecjalizowanego i wymagajacego metodycznej dyscypliny jak konfe-
sjonalizacja okazato si¢ na dobrg sprawg niemozliwe. Oznaczatoby ono
bowiem, jak sadze, zarzucenie tego rodzaju badan nad spoteczno-politycz-
nym oddzialywaniem doktryn teologicznych, w kedrych kategoria cen-
tralng niezmiennie pozostaje padistwo jako nosnik przemian, nie zas sama
doktryna i jej abstrahujaca od spoteczno-politycznych kontekstéw zawar-
to$¢ merytoryczna. Pomimo zatem krytycznego nastawienia do wypowie-
dzi Troeltscha na temat oceny roli dziejowej protestantyzmu, Schilling nie
tylko potwierdzit sformutowang przez niego roztacznos¢ metod historycz-
nych i dogmatycznych, ale réwniez niepomiernie jg poglebil, usprawied-
liwiajac swdj model konfesjonalizacji. Przenidstszy bowiem historyczno-
-dogmatyczny podziat z pierwotnego dlad $rodowiska teologicznego do
historiografii, zbudowat na gruncie nauk historycznych bezprzyktadna wi-
zj¢ wezesnej nowozytnosci, ktora swojg specyfike zawdzigcza metodycznie
zaawansowanym badaniom spoteczno-politycznego uwiktania przemian
wyznaniowych.

Hermeneutyka: zniesienie dogmatyczno-historycznej opozycji

Powyzsze uwagi, cho¢ Zrédlowo nickompletne, nie oznaczaja bynajmniej,
iz podkreslana przez Troeltscha, a pozytywnie zaopiniowana i zintensy-
fikowana przez Schillinga opozycja tego, co dogmatyczne, i tego, co hi-
storyczne nie zostala w toku XX-wiecznego myslenia o chrzescijafistwie
przezwycigzona. Na przestrzeni bowiem ostatniego stulecia taka prébe
z powodzeniem podjeta hermeneutyka teologiczna, zaréwno katolicka, jak
i protestancka, co w obu wypadkach z jednej strony pozwolito wyciag-

6 J. Wallmann, Lutherische Konfessionalisierung — ein Uberblick, [w:] Die
lutherische Konfessionalisierung in Deutschland. Wissenschaftliches Symposion des Vereins fiir
Reformationsgeschichte 1988, Giitersloh 1992, s. 35-36.
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naé pozytywne wnioski z metody krytyczno-historycznej, z drugiej zas, co
jest sprawa zasadnicza, postuzyto przetozeniu twierdzedi dogmatycznych
chrzescijadistwa na jezyk zrozumialy dla wspéiczesnego juz czlowicka®.
Hermeneutyka protestancka jednak, zwlaszcza ta stworzona przez Bult-
manna i rozwinieta przez jego uczniéw do postaci wplywowego mode-
lu Nowej Hermeneutyki, ze wzgledu na specyfike swoich uwarunkowan
i motywacji doktrynalnych odziedziczonych po XIX stuleciu, jest znacz-
nie bardziej pouczajacym przyktadem zniesienia dychotomii dogmatu
i historii w my$leniu o chrzescijanstwie. Tkwiac z jednej strony w dog-
matycznych aporiach, z drugiej za§ w prowadzacym do zobojgtnienia na
doktrynalne powotanie historyzmie Troeltscha i teologii liberalnej, pro-
testantyzm na poczatku XX wieku potrzebowat refleksji réwnomiernie
zaposredniczonej przez historyczno-krytyczng egzegeze oraz dogmatyke.
Zainteresowany tym problemem Gadamer zwracal wprost uwage na tg
teologiczng dysfunkcje, a zarazem wskazywatl przede wszystkim na her-
meneutyke Bultmanna jako epokowe wydarzenie w dziejach protestanty-
zmu®. Dzigki zrelatywizowaniu interpretacji, a wigc wprowadzeniu histo-
rii w sam proces rozumienia Bultmannowi udato si¢ bowiem przywrécié

¢ Zob.E.Schillebeeckx, O katolickie zastosowanie hermeneutyki. Tozsamosé wiary
w toku jej reinterpretacyi, przet. H. Bortnowska, ,Znak” 20, 1868, nr 7-8 (169-170),
s. 978-1010; C. Geffre, Teologia rozumiana jako hermeneutyka, przet. A. Kurys, [w:]
Nowe swiatto. Koscidt a teologia dwudziestego wieku, oprac. T. Bar t o §, Krakéw 2008, s. 280—
284; C. Vagaggini, Teologia. Pluralizm teologiczny, przel. J. Par tyka, wprowadzenie
M. Bielawski, Krakéw 2005, s. 73—74.

¢ Epokowym wydarzeniem bylo, gdy przeszediszy faz¢ radykalnego
historyzmu refleksja hermeneutyczna Rudolfa Bultmanna, skupiajaca si¢ na
hagle odmitologizowania, pod wptywem impulsu teologii dialektycznej (Barth, Thurneysen)
ugruntowata prawdziwe zaposredniczenie miedzy egzegeza historyczng
a dogmatyczna. Dylemat miedzy analiza historycznie indywidualizujaca a dalszym
gloszeniem nauczania Kosciota pozostaje naturalnie teoretycznie nierozwiazywalny.
[...] Debata o odmitologizowaniu [...] pozostaje jednakie w $cistym kregu ogdlnego
zainteresowania hermeneutycznego, o ile jest w nim ponownie przedstawione stare
napigcie miedzy dogmatyka a hermeneutyka w jego wspélczesnej modyfikacji. [...]
Bultmann poszukiwat rozwiazania pozytywnego, tzn. dajacego si¢ metodycznie uzasadnic,
ale nieporzucajacego niczego z osiagni¢¢ historycznej teologii” — H.-G. Gadamer,
Hermeneutyka klasyczna i filozoficzna (1968), przet. A. Mergler, [w:] idem, Teoria, etyka,
edukacja. Eseje wybrane, wybér R. Godof, red. P Dybel, Warszawa 2008, s. 80-81
[podkreslenia moje — J.K.]. Zob. réwniez i d e m, Hermeneutik und Historismus (1965), [w:]
id em, Gesammelte Werke, t. 2: Warbeit und Methode. Ergiinzungen Register, Tiibingen 1993,
s. 406-410.
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dogmatyczno-historyczna komplementarnos¢ myslenia o chrzescijanstwie,
keére w swoim historycznym zaposredniczeniu wychodzi wprawdzie od
dogmatycznej prakeyki Kosciola, ale ponownie do niej wkracza z indywi-
dualnym bagazem dziejowych doswiadczed®.

Doniosto$¢ spostrzezen Bultmanna w znacznym stopniu przetozyta sig
réwniez na prace po$wigcone hermeneutyce protestanckiej, nade wszystko
tej uprawianej przez Lutra. Wigksza bowiem czg$¢ studiéw na ten temat
wyszta spod piéra uczniéw Bultmanna lub uczonych rozmaicie z nim spo-
winowaconych, ponadto zdominowaly, zwlaszcza w latach pigédziesigtych
i sze$¢dziesigtych XX stulecia, badania nad caly twérczoscia wittenber-
skiego teologa”. U poczatkéw wspdlczesnych studiéw nad hermeneuty-
ka Lutra lezy bowiem leciwa wprawdzie, wydana w latach czterdziestych,
ale wciaz wznawiana i naukowo na dobrg sprawe niezastapiona rozprawa
doktorska Ebelinga Evangelische Evangelienauslegung. Eine Untersuchung
zu Luthers Hermeneutik |Protestancki wyklad Fwangelii. Analiza herme-
neutyki Lutra)”'. Jego péiniejsza o dekade praca Die Anfinge von Luthers
Hermeneutik [Poczqtki hermeneutyki Lutra) przybliza nie do§¢ docenione
w poprzednim studium weczesne wyktady Lutra na temat Psalméw z lat
1513-1515, w ktérych pomimo odmiennych jeszcze prakeyk interpreta-
cyjnych Ebeling wskazuje tu na fundamentalne dla hermeneutyki witten-
berskiego teologa implikacje egzystencjalne owych wyktadéw’?. Ksiazka
Helmuta Felda si¢ga jeszcze glebiej — przede wszystkim Zrédlowo, ale takze
hermeneutycznie; analizujac bowiem pospotu humanistyczng i pézno-

® R.Bultmann, Problem of Hermeneutics, [w:] i d e m, New Testament & Mythology
and other Basic Writings, wybral i przet. S.M. O gd e n, Philadelphia 1984, s. 86-88. Por.
téwniez G. Eb elin g, Hermeneutische Theologie?, [w:] Seminar: Die Hermeneutik und die
Wissenschafi, red. H.-G. Gadamer, G. Boehm, Frankfurt am Main 1978, s. 320—
343; idem, The Significance of the Critical Historical Method for Church and Theology
in Protestantism, [w:] idem, Word and Faith, przel. J.W. Leitch, Philadelphia 1963,
s. 17-61.

70 Zob. ].S. Preus, Old Testament Promissio and Luthers New Hermeneutic, , The
Harvard Theological Review” 60, 1967, nr 2, s. 145. Zob. réwniez bibliografi¢ prac na temat
hermeneutyki Lutra w: H. Kar p p, Die Funktion der Bibel in der Kirche, [w:] Theologische
Realenzyklopidie, t. 6: Bibel — Bihmen und Mihren, red. G. Krause, G. Miiller, Berlin
1980, s. 76-77.

' G. Ebeling, Evangelische Evangelienauslegung. Eine Untersuchung zu Luthers
Hermeneutik, wyd. 3, Tiibingen 1991 [wyd. 1, Miinchen 1942].

72 G.Ebeling, Die Anfinge von Luthers Hermeneutik, ,,Zeitschrift fiir Theologie und
Kirche” 48, 1951, s. 174-230.
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$redniowieczng teologie ($w. Franciszek, Ockham, Hus, Steinbach), Feld
odnajduje poczatki nowozytnej hermeneutyki protestanckiej w zindywi-
dualizowanej, tj. samorozumiejacej postawie, ktdra zakwestionowawszy
dotychczasows autorytarno$é¢ koscielnego magisterium, przyjeta samo
Pismo w postaci, w jakiej odczytywano je bez zaposredniczenia instytu-
cjonalnego”. W tym kwestionowaniu odgdrnie narzuconego autorytetu
zaczyna si¢ ujawnia¢ prawdziwie filozoficzny sens dawnej hermeneutyki,
ktéra przestaje by¢ utozsamiana wylacznie z metodycznym rozpoznaniem
procedur, ktére mozna uznac za uzyteczne w osiagnieciu konkretnych ce-
16w poznawczych na podstawie lektury biblijnej. Z nieco innej perspekty-
wy Lutrowa hermeneutyke rozpatruja prace zuryskiego wspétpracownika
Ebelinga, Waltera Mosterta, zebrane w jego tomie Glaube und Hermeneu-
tik |Wiara i hermeneutykal, gdzie cata teologia Lutra uj¢ta zostata z punktu
widzenia sposobéw i konsekwengji interpretacji Pisma Swietego’™. Pozba-
wiong egzystencjalnych implikacji typowych dla szkoly Bultmanna, syste-
matyczno-historyczng oceng protestanckiego kanonu hermeneutycznego
sola scriptura bardzo przejrzyscie i przystgpnie omawia Bernhard Lohse,
opierajgc si¢ na wypowiedziach Lutra dotyczacych autorytetu i koheren-
tnej jasnosci Pisma”.

Odmienne miejsce od wspomnianych tu opracowan zajmuje monogra-
fia ucznia Ebelinga — Albrechta Beutla /n dem Anfang war das Wort. Stu-
dien zu Luthers Sprachverstindnis [INa poczqtku byto Stowo. Studia o rozu-
mieniu jezyka w Lutra)’®. Autor tej znakomitej i zarazem najobszerniejszej
jak dotad pracy na temat hermeneutyki Lutra skupia si¢ bowiem wytacz-
nie na jego analizach Prologu Ewangelii $w. Jana (przektad i komentarze),
dzigki czemu wydatnie rewaloryzuje nie do$¢ doceniony wczesniej aspeke

7 H.F el d, Die Anfiinge der modernen biblischen Hermeneutik in der spitmittelalterlichen
Theologie, Wiesbaden 1977. Na temat hermeneutycznego znaczenia takiej krytycznej postawy
i usamodzielnienia si¢ hermeneutyki protestanckiej wzgledem instytucjonalnego autorytetu
Kosciota zob. H.-G. Gadamer, Prawda i metoda. Zarys hermeneutyki filozoficznej, przet.
B. Baran, Krakéw 1993, s. 266.

7 W.Mo s tert, Scriptura sacra sui ipsius interpres. Bemerkungen zu Luthers Verstindnis
der Heiligen Schrift (1979), [w:] Glaube und Hermeneutik. Gesammelte Aufsitze, red.
P Bithler, G.Ebeling, Tiibingen 1998, s. 9-41.

7> B. Lohse, Luthers Theologie in ibrer historischen Entwicklung und in ihrem
systematischen Zusammenhang, Gottingen 1995, s. 204-213.

7 A. Beutel, In dem Anfang war das Wort. Studien zu Luthers Sprachverstindnis,
Tiibingen 2006 [wyd. 1, Tiibingen 1991].
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omawianego zagadnienia. Wychodzac od klasycznej, a podjgtej przez
$w. Augustyna hierarchicznej opozycji stowa wewngtrznego i zewngtrzne-
go w Pi$mie Swiqtym, pokazuje Beutel, jak stosowane przez Lutra proce-
dury deontologizacji jezyka doprowadzily go ostatecznie do przekonania
o samowystarczalnosci stowa zewngtrznego, w dotychczasowej metafizyce
bedacego jedynie emanacjg stowa wewngtrznego. Dzigki temu, nie godzac
si¢ na hierarchizowanie w Boskim Logosie rzeczywistosci objawionej i we-
wnetrznej, ktéra okresla Objawienie, Luter przyjmowal ich jedno$é, w wy-
niku czego juz zewnetrzne stowo wypetnia Ewangelie i jako takie jest te-
matem teologii protestanckiej. Trzeba tu jednakowoz doda¢, iz wprawdzie
zardwno teologia patrystyczna ($w. Augustyn, $w. Hilary) oraz scholastycz-
na ($w. Tomasz), jak i humanistyczna (Erazm) méwila o wiernej emanacji
Boskiego stowa zewnetrznego, a wigc de facto jego doskonalej zgodnosci ze
stowem wewngtrznym, to dopiero zastuga i nowatorstwem teologii Lutra
bylo nie tyle odrzucenie ontologicznego ugruntowania owej relagji (takie
préby podejmowal juz Valla), co nade wszystko utozsamienie Boskiego
Logosu z samg jego inkarnacja (wypowiedzeniem), a w konsekwencji
przewartosciowanie, ktére znalazto swéj wyraz w formalnym i hermeneu-
tycznym kanonie sola scriptura”’ . Ksiazka Beutla bardzo znaczaco poszerza
naszg wiedzg zaréwno na temat hermeneutyki Lutra, jak i przeoczonych
konsekwengji jego antyscholastycyzmu. Dotychczasowe syntezy czesto
miescily si¢ w obrgbie inspiracji Bultmannowskich lub tych zwigzanych
z tzw. Nowg Hermcneutykq jego ucznidw, a w rezultacie, m.in. na materia-
le zaczerpnietym z pism Lutra, poszukiwaly odpowiedzi badZ to na pyta-
nie o egzystencjalny cel lekeury tekstu biblijnego, badz o mozliwo$¢ wshu-
chiwania si¢ w niezaklécony jezyk bycia Nowego Testamentu, ktdry jako
»podrecznik hermeneutyki” uczy poznania Boga’®. Pomijajac doniostos¢
problemu relacji pomigdzy stowem wewngtrznym a zewngtrznym, relacji

77 Nalezy tu podkresli¢, iz podziat na zasady formalne (sola scriptura) i materialne (sola
fide, sola gratia) protestantyzmu ma rodowéd dopiero XIX-wieczny. Zob. AN.S. Lane,
Sola Scriptura? Making Sense of a Post-Reformation Slogan, |w:] A Pathway into the Holy
Seripture, red. P E. Satterthwaite, D.FE. Wright, Grand Rapids 1994, s. 298.

78 Okreslenie Nowego Testamentu jako ,podrecznika hermeneutyki” zaproponowat
Ernst Fuchs pét wieku temu podczas kongresu hermeneutycznego w Stanach Zjednoczonych.
Zob. E. Fuchs, The New Testament and the Hermeneutical Problem, [w:] The New
Hermeneutic, red. JM. Robinson, J.B. Cobb Jr., New York 1964, s. 141.




Trudne dziedzictwo Troeltscha. Uwagi krytyczne o dwdch modelach 263

w samej hermeneutyce filozoficznej przez diugi czas marginalizowanej”,
nieche¢¢ Lutra do filozoficznej spekulacji, a takze jego wypowiedzi na temat
autorytetu Pisma wciaz mogly natomiast budzi¢ uzasadnione watpliwosci.

Odmienng zgota charakterystyke hermeneutyki Kalwina, bo osadzo-
na w tradycyjnym, tj. metodycznym rozumieniu interpretacji jako egze-
gezy, przyblizaja prace Thomasa Parkera, Alexandra Ganoczego i Stefana
Schelda, Petera Opitza, Thomasa Torrance’a oraz Warda Holdera®. Jego,
w stopniu duzo wigkszym niz w wypadku Lutra, metodyczna orientacja,
humanistyczno-egzegetyczne poczatki twérczosci (komentarz do Seneki),
wreszcie odmienna specyfika uprawiania teologii — zorientowanej nie tyle
na interpretacj¢ Pisma, co na nie samo jako autorytet formalny — przy-
czynily si¢ zaréwno do znacznie mniejszego zainteresowania dorobkiem
hermeneutycznym Kalwina, jak i do omawiania go w innej perspektywie
intelektualnej. Jesli bowiem dziedzictwo wittenberskiego teologa znalazto
swoje jakze twdrcze rozwinigcie w pdzniejszej mysli luteraniskiej (Flacius,
Dannhauer, Pfeiffer, Chladenius, Schleiermacher, Dilthey, Heidegger,
Bultmann, Tillich, Ebeling, Gadamer), to dorobek Kalwina — doskona-
le zaznajomionego, jak drobiazgowo wykazali Ganoczy i Scheld, z wezes-
niejszymi procedurami hermeneutycznymi — weiaz pozostawat w ramach
tradycyjnego pojmowania interpretacji, pozbawionej nie tylko tak daleko
idacych implikacji filozoficznych, ale z czasem w tradycji reformowanej
sprowadzonej do bezkrytycznego, a obcego Kalwinowi biblicyzmu. Parali-
zuj3co, jak sadze, na analogiczne do luteranizmu préby wyzyskania ponad-
metodycznego i egzystencjalnego potencjatu hermeneutyki reformowanej
zadziatata réwniez mysl Bartha, tego najwazniejszego obok Kalwina teologa
reformowanego. Skoro otwarcie zakladat on, iz nasze kolejne wypowiedzi

7 Znamienne, ze wage tej opozycji dla hermeneutyki filozoficznej, $cislej — dla jej
uniwersalnosci, otwarcie wyzyskal dopiero pod koniec swego zycia Gadamer w rozmowie
przeprowadzonej z Jeanem Grondinem w 1996 roku. Zob. Dialogischer Riickblick auf
das Gesammelte Werk und dessen Wirkungsgeschichte (1996), [w:] Gadamer Lesebuch, red.
J. Grondin, Tiibingen 1997, s. 286-288.

8 TH.L. Parker, Calvins New Testament Commentaries, wyd. 2, Louisville 1993;
id e m, Calvins Old Testament Commentaries, Edinburgh 1986; A. Ganoczy, S.Scheld,
Die Hermeneutik Calvins. Geistesgeschichtliche Voraussetzungen und Grundziige, Wiesbaden
1983; P. Opitz, Calvins theologische Hermeneutik, Neukirchen-Vluyn 1994; Th.E
Torrance, The Hermeneutics of John Calvin, Edinburgh 1988; R. Ward Holder, john
Calvin And the Grounding of Interpretation. Calvins First Commentaries, Leiden 2006; Calvin
and the Bible, red. D.K. M ¢ Ki m, Cambridge 2006.
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na temat Boga znosza si¢ nawzajem, to w konsekwencji tradycyjne metody
egzegetyczne, a takze wszelkie formalne zasady hermeneutyki filozoficznej
(czyli to jak przebiega i do czego zmierza akt rozumienia) sa w najlepszym
razie dla teologii bezuzyteczne. Glosna polemika Bartha z Bultmannem
stanowi wymowng ilustracja tego, jak w zgota przeciwnych kierunkach
podazaty w XX wieku hermeneutyka reformowana i luteraiska, z ktérych
ostatnia odczytywata my$l Lutra w pozytywnej perspektywie filozoficznych
doswiadczen nowozytnosci®!. By¢ moze jednak sktonnos$¢ Kalwina do re-
spektowania réznorodnosci orzeczen egzegetycznych wymaga dzi§ ponow-
nego namystu, podobnie jak wspominany tu krytyczny stosunek do tekstu
objawionego, czyli taki, kedry stuzy kazdorazowemu, osobistemu rozpa-
trywaniu wiary i jej wzrostu w relacji do Pisma. Zarazem rola stuzacych
jego udostepnianiu narzedzi hermeneutycznych, ktérych dostarczaja nam
komentarze biblijne, a nade wszystko Instytucje Kalwina, prowokuja do
kolejnych pogltebionych ocen jego mysli.

W polskojezycznej literaturze przedmiotu problem hermeneutyki pro-
testanckiej w zasadzie nie istnieje. Bardzo warto$ciowa skadinad ksiazka
Bogustawa Milerskiego dotyczy przede wszystkim XX-wiecznej hermeneu-
tyki protestanckiej, a jesli sigga glebiej w przesztosé, to jedynie na prawie
precedensu historycznie warunkujacego wspétczesny wysitek w interpreta-
Gji i uprawomocnieniu kanonu sola scriptura, ktéry wspétokresla tozsamosé
protestantyzmu®. Wydane przed dwudziestu laty polskie tlumaczenie
wyboru z Przedméw do ksigg biblijnych Lutra, podobnie jak wezesniejszy
przeklad jego O niewolnej woli z pewnoscig pozwalajg oczekiwaé poglebie-
nia, czy raczej rozpoczgcia w Polsce powaznych studiéw nad hermeneutyka
wittenberskiego teologa®. Nalezy bowiem zatowaé, ze hermeneutyka Lu-
tra jest u nas trywializowana, a w najlepszym razie, zapewne za niefortun-
ng tezg Dilthey’a o przelomowej roli protestantyzmu dla hermeneutyki®,

8 Na temat tej dyskusji zob. W. Pannenberg, Problemgeschichte der neueren

evangelischen Theologie in Deutschland. Von Schleiermacher bis zu Barth und Tillich, Gottingen
1997, s. 205-211; W.G. Jeanr o nd, Hermeneutyka teologiczna. Rozwdj i znaczenie, przet.
M. Borowska, Krakéw 1999, s. 152-176. Tam réwniez szczeg6towa literatura.

8 B.Milerski, Z probleméw hermeneutyki protestanckiej, £6dz 1996.

8 M. Luter, Przedmowy do ksigg biblijnych, przel. J. Krzyszpien, wstgp
K. Mrowcewicz, Warszawa 1992; idem, De servo arbitrio. O niewolnej woli, przet.
W. Niem czyk, Swietochtowice 2002 [pierwsze wydanie Warszawa 1978].

8 Nicht exegetische Kunst oder Versuche der Reflexion iiber dieselbe, aber wohl die
hermeneutische Wissenschaft beginnt erst im Protestantismus” [,W przeciwieristwie do
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sprowadzana do pierwocin metodycznej refleksji pdzniejszych, dzialaja-
cych na przetomie XVI i XVII stulecia hermeneutéw protestanckich lub
redukowana do egzystencjalnie nie do$¢ jeszcze relewantnej, tradycyjnej
dyscypliny egzegetycznej®. Duzo wigcej $wiatta na filozoficzna, nie za$
wylacznie egzegetyczng funkcje hermeneutyki protestanckiej, rzuca zna-
komite studium Dariusza Chwastka Czlowiek w obliczu stowa, poswigcone
analizie poréwnawczej nauki o usprawiedliwieniu u Lutra i Bultmanna®.
Luteraniska specyfika tej doktryny, polegajaca m.in. na relewantnej egzy-
stencjalnie lekturze Biblii, okazuje si¢ wlasciwym kontekstem dla uchwy-
cenia pelnego sensu modyfikacji, jaka wraz z Lutrem zaszta w dziejach
hermeneutyki. Podkreslane natomiast w zwigzku z tym zmiany, takie jak
odrzucenie wykfadni alegorycznej oraz dowartosciowanie komentarza filo-
logicznego, stajg si¢ jedynie egzegetyczna konsekwencja, nie za$ celem czy
tym bardziej tematem przewodnim hermeneutyki Lutra.

Pisma Bultmanna, w ktérych filozoficzna i egzystencjalna materia her-
meneutyki luterariskiej uzyskata swoja w petni usystematyzowana postad,
mieszczacy si¢ ponadto w granicach ewangelickiej ortodoksji doktrynalnej,
dostarczajg bezcennych narze¢dzi dla rozpoznania metod, faktycznego prze-
biegu oraz celu i funkgji przypisywanych lekturze Biblii przez Lutra. Taki
whniosek nasuwa si¢ réwniez po lekturze pracy Chwastka. Mozna oczy-
wiscie dalej dyskutowaé na temat mozliwosci wyzyskania filozoficznego
potengjatu hermeneutyki Lutra — potencjalu przekraczajacego jej aspeke
metodyczno-egzegetyczny, ktéremu Dilthey i Gadamer wcigz dawali
pierwszenistwo. Faktem jest jednak, ze to dopiero hermeneutyka uprawia-
na przez uczniéw Bultmanna w decydujacym stopniu przyczynita si¢ do
wskazania w pismach Lutra tych probleméw, ktére leza u podstaw rozu-

nauki hermeneutycznej, sztuka egzegetyczna albo préby refleksji nad nig nie zaczynaja sig
dopiero w protestantyzmie” — przel. J. Koryl] — W. Dilthey, Das hermeneutische System
Schleiermachers in der Auseinandersetzung mit der dlteren protestantischen Hermeneutik, [w:]
idem, Leben Schleiermachers, t. 2: Schleiermachers System als Philosophie und Theologie, red.
M. Redeker, Gottingen 1966 (Gesammelte Schrifien, t. 14), s. 597. Taka tez¢ podzielat na
dobra sprawg réwniez Gadamer, zob. Prawda i metoda. .., s. 180, 266; i d e m, Klassische und
philosophische Hermeneutik..., s. 96.

8 D. Nowak, Najwazniejsze jest zwiastowanie Ewangelii. Specyfika interpretacji
biblijnej Marcina Lutra, [w:] Reformatorzy, red. i oprac. L. Barariski, M. Hintz,
J. Sojka, Bielsko-Biata 2013, s. 24-33.

% D. Chwastek, Czlowick w obliczu Stowa. Nauka o usprawiedliwieniu Marcina
Lutra a program demitologizacji Rudolfa Bultmanna, Lublin 2008.
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mienia w ogéle. Sygnalizowane bowiem juz bez mala sto lat temu przez
Heideggera, zaréwno differentia specifica Lutrowej hermeneutyki, jak i jej
wezesnochrzescijafiskie precedensy i powinowactwa®, rozmaicie wyzyska-
ne i drobiazgowo opisane zostaly wlasnie przez Ebelinga, a nast¢pnie Felda
i Beutla. Nie chodzi przy tym wylacznie o tradycyjnie wzmiankowane-
go w tym kontekscie $w. Augustyna, ale réwniez o oddziatujacego w nie
mniejszym stopniu na hermeneutyczna wrazliwo$¢ Lutra §w. Hilarego.
Wkiad tego ostatniego w rozwéj hermeneutyki protestanckiej (nie tylko
egzegezy) jest kwestig dotychczas przemilczang. W polskojezycznej litera-
turze te zagadnienia wciaz czekajg na opracowanie.

Niepodobna dzi§ zajmowaé si¢ hermeneutyka Lutra w oderwaniu
od calej jego mysli teologicznej, skoro, jak jednoznacznie wynika z usta-
ledi Mosterta, Lohsego, a takze Chwastka, przenikata ona zaréwno jego
koncepcje uprawiania teologii, jak i jej konkretng, rzeczowa zawarto$é.
W przeciwnym razie, tj. w oderwaniu od tego calosciowego kontekstu
mysli Lutra, dyskusje wokét jego hermeneutyki wciaz sprowadzane beda
wylacznie do procedur egzegetycznych albo malo precyzyjnych uwag na
temat autorytetu Pisma. Trudno bowiem zadowoli¢ si¢ zdawkowymi,
a nade wszystko pozbawionymi Zrédtowego ugruntowania przyczynkami,
kt6rych autorzy z zastanawiajaca konsekwencja ograniczajg si¢ do powta-
rzania protestanckiej zasady sola scriptura — nie dos¢, ze jej sformutowanie
blednie przypisywane jest Lutrowi, to jeszcze sama jej tres¢ bywa w kon-
tekécie hermeneutyki najzwyczajniej splycana. W rzeczywistosci jednak,
o czym przekonywatl przede wszystkim Ebeling®, u podstaw tozsamosci

8 Allerdings zeigt sich gerade von da her eine verhidngnisvolle Beschrinkung
seiner Position [Dilthey — J.K.]. In der Entwicklung der eigentlichen Hermeneu-
tik blieben ihm daher die entscheidenden Epochen (Patristik und Luther) verdeckt, sofem
er immer nur insoweit thematisch die Hermeneutik verfolgte, als in ihr sich die Tendenz
zu dem zeigte, was er selbst als ihr Wesentliches nahm — zur Methodologie der herme-
neutischen Geisteswissenschaften” [, Wtasnie z tego wynika jednak zgubne ograniczenie
jego [Dilthey’'a—].K.] stanowiska. Decydujace bowiem epoki w rozwoju rzeczywistej
hermeneutyki (patrystyka i Luter) pozostawaly dlari ukryte, skoro hermeneutykg jako
temat bada on zawsze tylko w takim zakresie, w jakim ujawnia ona tendencj¢ do tego, co on
sam uznat za jej istot¢ — tendencj¢ do metodologii hermeneutycznych nauk humanistycz-
nych” — przet. J. Koryl] - M. Heid e g ger, Gesamtausgabe, t. 63: Onthologie (Hermeneutik
der Faktizitit), red. K. Brocker-Oltmanns, Frankfurt am Main 1988, s. 14 [pod-
kreslenia moje — J.K.].

8 G.Ebeling, ,Sola scriptura” und das Problm der Tradition, [w:] i d e m, Wort Gottes
und Tradition. Studien zu einer Hermeneutik der Konfessionen, wyd. 2, Géttungen 1966,

anie zabronione.
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protestantyzmu lezy nie tyle nuda vox Dei czy sola scriptura, co jezykowo
skonceptualizowana na potrzeby Kosciota, normatywna wyktadnia, ktéra
przez historyczne zaposredniczenie nabiera cech hermeneutycznych. Prze-
to takze sygnatariusze ekumenicznego dokumentu Marcin Luter — swiadek
Jezusa Chrystusa zwracali uwagg, iz zasada sola scriptura mylnie pozbawiana
jest swojego koscielnego kontekstu®. Co za tym idzie, bledy w rozumie-
niu owej zasady biorg si¢, zdaniem Ebelinga, takze z réwnie opatrznego
rozumienia Tradycji, w ktérym to pojeciu u progu nowozytnosci zaszly
fundamentalne, a dzi$ czgsto niedostrzegane zmiany zaréwno semantycz-
ne, jak i funkcjonalne®. Ebeling podaje przyktady kilku rozpowszechnio-
nych bledéw w rozumieniu relacji pomigdzy sola scriptura a Tradycja, kedre
mozna by sprowadzi¢ do nieprawidlowego przekonania, iz sa to w lute-
ranizmie elementy niemozliwe do pogodzenia®. Ze wzgledu natomiast
na egzystencjalne uwarunkowanie hermeneutyki luterariskiej zamknieta,
a wigc pozbawiona zywego $wiadectwa, Biblia autorytetem jeszcze nie jest;
»autorytetem staje si¢ — jak powiada Manfred Uglorz — gdy, podczas zwia-
stowania jej poselstwa dziata zbawczo Duch Bozy™%. Ponadto po $mierci
Lutra, a przed przygotowaniem Formuty Zgody, tozsamo$é wyznaniows
luteranizmu okreslato nie tyle Wyznanie Augsburskie, co hermeneutyczny
spér o jego tre$¢ pomiedzy zwolennikami a adwersarzami Melanchtona.
Réwniez wtedy hermeneutyka nie byta elementem dodanym do teologii
protestanckiej, wstepna refleksja poprzedzajaca whasciwy namyst teologicz-
ny, nie byta jedynie uzytecznym dla tego namystu narzedziem, ale mo-
tywowata ona wszystkie przejawy wyznaniowo-intelektualnej aktywnosci
protestantyzmu.

s.91-143. Por. réwniez M. U gl o r z, Sola Scriprura, [w:] Teologia wiary. Teologia ks. Marcina
Lutra i ksiqg wyznaniowych kosciola luterariskiego, red. M. U glorz, Bielsko-Biala 2007,
s. 272-285; ].B. Niemczyk, Autorytet Pisma Swigtego wedbug Doktora Marcina Lutra,
[w:] Misterium Verbi, red. H. Muszyfski, A. Skowronek, Warszawa 1985, s. 16-28.

8 Marcin Luter — swiadek Jezusa Chrystusa. Stowo Wspdlnej Komisji Rzymskokatolicko-
Ewangelicko-luterariskiej z okazji 500-lecia urodzin Marcina Lutra (1983), przel.
S.C.Napiérkowski, [w:] Blizej wspdlnoty..., s. 278.

% Zob. réwniez R.]. Geiselmann, Das Konzil von Trient iiber das Verbiltnis der
Heiligen Schrift und der nicht geschrieben Traditionen, [w:] Die miindliche Uberlieferung.
Beitrige zum Begriff der Tradition, red. M. Schmaus, Miinchen 1957, s. 123-206;
J. Szacki, Tradycja, wyd. 2 rozszerzone, Warszawa 2011, s. 98—180.

' G.Ebeling,, Sola scriptura” und das Problm der Tradition..., s. 98—112.

2 M.Uglorz, ap. cit., s. 282.
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Uzasadnienie i perspektywy: modernizacja wiedzy o reformacji

W niniejszym opracowaniu, koncentrujac si¢ na mozliwosciach, jakie
przed dzisiejszym mygleniem o chrzescijaristwie wezesnonowozytnym ot-
wierajg zarysowane tu modele, $wiadomie unikalem jednak formutowa-
nia dalszych postulatéw badawczych. Jak bowiem poucza doswiadczenie,
prace naukowe kierujg si¢ najczgéciej wlasnym, indywidualnym trybem,
niezaleznym od wysuwanych pod ich adresem oczekiwan. Z braku miejsca
pominatem réwniez zapoczatkowany przez Paula Tillicha kulturowy zwrot
w teologii, ktérego konsekwencje w badaniach nad reformacja wykracza-
ja daleko poza ramy wskazane wezedniej przez Troeltscha. Przyklad tego
ostatniego nie stuzyl mi za uzasadnienie zarysowanego tu podziatu, wielo-
krotnie zresztq powtarzanego przez innych autoréw. Jesli wszakze uznatem
jego wypowiedz za uprzywilejowana, to dlatego, ze dzigki skondensowaniu
i merytorycznej wyrazistosci jest ona niemal ikonicznym wyzwaniem rzu-
conym XX wiekowi, co do dwéch niedajacych si¢ ze soba pogodzi¢ moz-
liwosci uprawiania naukowego myslenia o chrzescijadistwie. Jak trudne to
bylo wyzwanie, dodawa¢ juz nie trzeba.

Jesli zgtaszam tu jaki$ postulat w zwigzku z dzisiejszym mysleniem
o reformagji, to bedzie nim co$, co, jak ufam, wynika z dotychczasowych
wypowiedzi. Chodzi mi mianowicie o modernizacj¢ wiedzy o reformacji.
Wobec braku innych, adekwatniejszych pojeé, przede wszystkim mniej
obarczonych réznorodnymi historycznymi znaczeniami, samo pojecie
modernizacji jest w tym kontekscie umowne. Nie chodzi tu o jego
sens, jakim si¢ dotychczas postugiwalem, a wicc o wyrazenie zaczerpnicte
z aparatury pojeciowej Webera i Troeltscha czy tym bardziej ze stownika
pozostajacej pod jego wplywem wspélczesnej historiografii niemieckiej
(Wehler, Kocka, Reinhard, Schilling). Modernizacja zatem nie jest tu kate-
gorig historiograficzng, stuzaca do opisu powstawania nowoczesnego, de-
mokratycznego spoleczeristwa przemystowego. Wigcej nawet — nie nazywa
tu metody badad, jej tematem nie jest bowiem procedura umozliwiajaca
osiagnigcie pewnego stanu wiedzy o reformacji, ale sam stosunek do takiej
wiedzy opierajacy si¢ na pragmatycznej pozyteczno$ci, w opozydji do
samej zreczno$ci w operowaniu materig historyczna.

Modernizacja, tak jak ja rozumiem, jest takim przedsigwzigciem in-
telektualnym, ktére w rozmaitych postaciach, jako odpowiedZ udzielana
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przez serio traktujaca swoje precedensy wspdlczesnosé, dochodzi do glosu
nade wszystko w XX-wiecznej teologii protestanckiej. Niezaleznie jednak
od jej osiagnig¢ wspdlczesne myslenie o dziejowo okreslonym fenome-
nie reformacji nie powinno sprowadza¢ si¢ do skadinad szlachetnej pasji
antykwarycznej, gdzie jednak dynamika i zywotno$¢ probleméw, ktére
absorbowaly teologéw reformacyjnych, zastaniane s dzi§ parawanem sa-
mych faktéw®. Naturalnie chodzi tutaj nie o kwestionowanie rozmaitych
badan faktograficznych, lecz raczej o niemozno$é redukowania myslenia
o reformacji wytacznie do préb rozpoznania tego, co i jak zostato kiedys$
pomyslane, zrealizowane efc. Sprzeciwiam si¢ zatem wylacznie temu, co
Herbert Schnidelbach nazwat przed laty trzydziestoma filologicznym fe-
tyszyzmem®. Wprawdzie uwaga tego niemieckiego filozofa odnosita si¢
do akademickiego uprawiania filozofii, lecz zasygnalizowany przez niego
proceder ma znacznie szersze zastosowanie. Ow fetyszyzm polega bowiem
na zastgpowaniu celéw $rodkami i przenoszeniu uwagi z tego, co wypetnia
rozumienie, na samo jego medium, czyli jezyk i fakey. W tej perspekeywie
gromadzenie faktéw i materialéw Zrédtowych na temat historii moze pro-
wadzi¢ do niesprawiedliwej pogardy dla tzw. pozytywizmu nauk humani-
stycznych i jego niestychanym wysitkom stuzacym opracowaniu, gtéwnie
edytorskiemu, dawnych Zrédel. Pragne zatem podkresli¢, ze modernizacja
wiedzy o reformacji swéj przedmiot zyskuje wytacznie za posrednictwem
tekstéw, a w rezultacie filologiczne i historyczno-wydarzeniowe ustalenia
nie moga zostaé z niej usunigte. To fakty uzyczaja modernizujacemu je
ujeciu sity perswazyjnej, nie mozna jednakowoz na nich tylko poprzesta-
waé. Chodzi tutaj o to, by postuzy¢ si¢ intuicja Cassirera, o wyzyskanie
dla bogactwa gromadzonych faktéw towarzyszacego im bogactwa mysli”.

Woéwczas studiowanie intelektualnej, ale takze materialnej tresci prze-
mian chrze$cijaristwa w XVI i XVII stuleciu — na poziomie doktrynal-
nym, historycznym oraz hermeneutycznym i kulturowym — nie bedzie

% Na temat funkcjonalnej poznawczo pasji antykwarycznej, bo bedacej wyrazem

ksztatcenia zmystu ogdlnego (sensus communis, allgemeiner Sinn) zob. H.-G. Gadamer,
Prawda i metoda. .., s. 49-52.

% H. Schnidelbach, Morbus hermeneuticus — tezy na temat pewnej choroby
Sfilozoficznej, [w:] i d e m, Rozum i historia. Odczyty i rozprawy I, przet. K. Krzemieniowa,
Warszawa 2001, s. 226.

» E.Cassirer, Esej o catowicku. Wstgp do filozofii kultury, przet. A. Staniewska,
przedmowa B. Suchodolski, Warszawa 1971, s. 65, 134.
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czynnoscia polegajaca jedynie na zbieraniu wiedzy o przesztosci. Nie cho-
dzi tu o naiwne restytuowanie np. luteranizmu w jego dawnej postaci, na
co zwracali uwage Tillich i Ebeling®®, ani tym bardziej o anachroniczne,

cho¢ jako rozrywka atrakeyjne przebieranie reformatoréw chrzeécijaristwa

w nasze wlasne stroje. Modernizacje¢ wiedzy interesowaé bedzie reformacja

jako jedno ze Zrédet obecnej samowiedzy, jej uwarunkowan i motywacji.

Zrédlo, nie béjmy si¢ tego powiedzie¢, w znacznym stopniu wyeksploa-

towane i wyschnigte, ale dzicki $wiadomosci jego przedawnienia znacz-

nie bardziej wymagajace intelektualnie, skoro nie ujmowane jako jedynie

muzealny obiekt podziwu lub pogardy. Modernizacja, jako serio trak-

tujaca swoje precedensy wspotczesno$é, bliska jest zatem temu,

co Gadamer okredlat humanistycznym badaniem?”. Oznacza to,

ze modernizacja unika uprzedmiotowiajacego reformacje dystansu do roz-

poznawanej tradycji, lecz stale pozostaje wewnatrz niej, poszukuje w niej

wlasnego miejsca, a wigc stara si¢ zrozumieé sytuacje, w jakiej dzis znajduje

si¢ chrzescijadistwo.

Modernizacja zatem bedzie préba rekonstrukgji nie tylko odpowie-
dzi, jakich udzielali reformatorzy chrzescijadistwa na zajmujace ich kwe-
stie, skoro to wlasnie te odpowiedzi s dzi§ wyeksploatowane i zupetnie
niezrozumiate. W konsekwencji zatamania si¢ tradycji (breaking-down of
tradition), o ktérym pisat Tillich, bezmy$lng nonszalancjg jest, zwlaszcza
na poziomie akademickim i naukowym, pomijanie pytani o to, kto dzi$
rozumie dla przykladu nauke o usprawiedliwieniu albo predestynacji, nie
moéwiac juz o tym, komu taka wiedza jest potrzebna. Powaznie trakeujac
zaréwno biale plamy, kedrym poswigcitem tutaj sporo miejsca, jak i wlasnie
przypomniane za Tillichem dzisiejsze mozliwosci i oczekiwania wzgledem
probleméw stawianych przez histori¢ intelektualng wezesnej nowozytno-
$ci modernizacja wiedzy o niej bedzie nade wszystko préba rekon-
strukcji samych pytad, na ktére w XVI i XVII wieku
odpowiadano. W ten sposéb modernizacja bedzie takze czynié zado$¢
antykwarycznym ambicjom, ale siegajac poza nie, a wigc ku problemom,
keére motywowaly myslenie reformatoréw, postawi réwniez uniwersalne
pytania, ktdre z punktu widzenia wspétczesnej kondycji ludzkiej wyeks-

% P Tillich, The Protestant Era, przet. JL. Adams, Chicago 1948, s. 196-197;
idem, Mgstwo bycia, przet. H. Bednarek, Paris 1983, 5. 159-160; G. Ebeling, The
Significance of the Critical Historical Method. .., s. 18.

97 Zob. H.-G. Gad am er, Prawda i metoda. .., s. 270.
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ploatowane juz nie sa i pomimo dziejowego zapo$redniczenia okreslaja
réwniez nasza wlasna samowiedze.

Odmiennos¢ specyfiki myslenia dzisiejszego i tego sprzed pieciuset lat
wynika réwniez z tego, iz takie pytania dezaktualizuja si¢ wobec braku
udzielanych nari odpowiedzi, a w rezultacie, jak argumentowal Blumen-
berg, moga by¢ zastgpowane nowymi pytaniami, typowymi dla nowych
standardéw myslenia”. Innymi stowy, modernizacja wiedzy o reformacji
nie poprzestaje na pytaniu, ,co Luter albo Kalwin méwili o sobie wspét-
czesnym chrzedcijaristwie?”, ale siega dalej i pyta, ,,czy Luter albo Kalwin
mogg co$§ nam powiedzie¢ réwniez o naszym $wiecie?”. Dzigki takiemu
rozpoznaniu pytad, a w ich obrebie réwniez tych, ktére wyczerpaly si¢ po-
znawczo, modernizacja sktania dawna i zarazem przedawniong reformacjg
nie tyle do méwienia, co do porozumienia z nami, a wigc méwienia do nas
takim jezykiem, ke6ry jest dla nas zrozumialy, czyli odzwierciedla odmien-
ng specyfike naszych wilasnych doswiadczen i oczekiwad. W tym wiasnie
dostosowaniu do dzisiejszej mentalnosci, akomodacji pospotu retoryczno-
-filozoficznej nadajacej dawnym pytaniom znaczenie aktualne i normatyw-
ne, widzg cel modernizacji wiedzy o reformacji, ktéra od wyznaniowego
zapatu jest niezalezna i nie ma nic wspdlnego z neoprotestantyzmem.

% H.Blumenberg, The Legitimacy of the Modern Age, przet. RM. Wallace,
Cambridge (Mass.) 1999, s. 379: ,,the modern age was [...] the system of efforts to answer in
a new context questions that were posed to man in the Middle Ages, then this would entail
new standards for interpreting what does in fact function as an answer to a question but
does not represent itself as such an answer and may even conceal the fact that that is what
it is” [,,nowozytno$¢ byla [...] splotem wysitkéw stuzacych udzieleniu w nowym kontekscie
odpowiedzi na pytania, ktére zostaly postawione cztowiekowi w wiekach §rednich. Wéwczas
wiaze si¢ to z nowymi normami dotyczacymi rozumienia, co staje si¢ w rzeczywistosci odpo-
wiedzig na pytanie, cho¢ nie przedstawia siebie jako taka odpowiedz, a nawet moze ukrywaé
fake, ze nia wiasnie jest” — przel. J. Koryl]. Zob. réwniez ibidem, s. 483.
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Only stable, rich and powerful states can commission great art and architectu-
re that, unlike text or language, can be instantly understood by anyone — a gre-
at advantage in multilingual empires.

Neil MacGregor!

The book A History of the World in 100 Objects is a result of a multi-plat-
form BBC and British Museum joint enterprise released in 2010. It of-
fered an innovative look at history and the role of a museum, and was
a great success in popularising knowledge, and history in particular. The
whole project involved 550 heritage partners and comprised several me-
dia outlets: a six-month long series of daily broadcasts by BBC Radio 4,
a website through which individual users and other institutions could also
contribute, uploading objects of their own choice, and finally, the book to
which this review specifically relates. The radio programme drew 4 million
listeners and podcast downloads amounted to over 10 million during the

' N. MacGregor, loc. 3542/9008.
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following year (only just over 5.7 million from the UK). Additionally, in-
dividual and institutional contributors uploaded 3240 objects to the pro-
ject’s website accompanied by short historical narratives. In recognition of
the accomplishment of the undertaking, in 2011 the British Museum was
awarded the Art Fund Prize. The chair of the judges, Michael Portillo, ad-
mitted that the jury was “particularly impressed by the truly global scope
of the British Museum’s project” and the fact that it “went far beyond the
boundaries of the museum’s walls”. He also emphasised the “truly pioneer-
ing use of digital media, [that] has led the way for museums to interact
with their audiences in new and different ways.”* These features were also
appreciated in numerous favourable reviews that flourished in 2010 and
2011°. The global dimension and the redefining of a museum’s relation
with its public were the bargaining chip for which the project bought its
popularity and acknowledgement. Yet this coin has also its other, imperial
side.

The preparation for the radio programme took four years and was over-
seen by Mark Damazer, Controller of Radio 4. The broadcasting of the
100 part series began on 18" January 2010 and lasted, with two holiday
breaks, until 22" October. It was divided into 20 weeklong parts, each of
which consisted of 5 episodes broadcast on weekdays. The programme was
run by an art historian and the British Museum director Neil MacGregor
who engaged historians of specific areas and periods along with special-
ists in other fields, like industrial design, fashion design, architecture, ar-
chaeology, economy, sociology, philosophy, mathematics, and many others

> M. Portillo, cited from the speech given during the ceremony held at Tate British,
15 June 2012 London. Source: http://www.artfundprize.org.uk/art-fund-prize-winner-
announced.php (consulted 23 December 2012).

> For instance, T. Holland’s review in “The Guardian’, 7 November 2010,
hetp://www.theguardian.com/books/2010/nov/07/history-of-world-100-objects-review
(consulted 27 December 2012); G. Riddihough, Objectifying Our Past, “Science”,
23 March 2012, Vol. 335, no. 6075, p. 1444; C. Vogel, Stuff That Define Us, “The New
York Times”, 28 October 2011, http://www.nytimes.com/2011/10/30/arts/design/history-
of-the-world-in-100-objects-from-british-museum.html?pagewanted=all&_r=0 (consulted
30 December 2012); S. Roulac’s review in the “New York Journal of Books”, posted
online 12 March 2012, http://www.nyjournalofbooks.com/book-review/history-world-
100-objects-handaxe-credit-card (consulted 31 December 2012); E. Lambourn’s review —
one of only few texts that makes an attempt at thorough analysis of the project’s scientific
value, “Journal of Global History” 6 (2011), pp. 529-533.
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as additional commentators. In each 15-minute episode they presented
a historic narrative built around one object selected from among the Mu-
seum’s collection. On their website BBC provides a permanent access to
all the broadcasts as well as to their transcripts and images of the discussed
objects.

In the Preface and Introduction to the book MacGregor sets out to take
an inventive look at history. Instead of written accounts, he uses objects
as historical sources. MacGregor recognises that “Telling history through
things is what museums are for.” In and of itself this is not at all original.
But in MacGregor’s view things tell a more democratised version of his-
tory because, unlike texts, objects represent the world of both literate and
illiterate, victorious and conquered. Yet nowhere does MacGregor express
awareness that the choice of objects alone is quite significant, since unless
completely random it is inevitably arbitrary. It therefore allows all kinds
of selective narratives and does not necessarily offer a voice to those that
textual records pass over in silence. This is why Damazer set certain rules
when it came to choosing concrete objects for the project: he aimed at
telling a global history of humanity that would cover “as far as possible
equally” the whole world, whole societies and all aspects of human experi-
ence.” We recognise here a search for a kind of history from below which
might be considered one of the project’s greatest assets.

This is why among the chosen objects are both everyday articles and
works of art, although not typical fine art highlights. All of them are arte-
facts, that is, products of human labour,’ and not, for example, elements of
landscape or animal remains. However, it is difficult or even impossible to
draw the line between what is and what is not art in this collection. In fact,
one of the first conclusions reached in the book is that the eternal human
aspiration to do things better is about producing “tools that are not only
more efficient but also more beautiful.”” So the utilitarian items described

* MacGregor, loc. 141/9008.

> MacGregor, loc. 149/9008. Whether “the goal of equitably covering the whole
world was reasonably realized”, as Roulac assures, is probably a matter of the geographical-
cultural point of view, as the numbers precisely established by Roulac present themselves as
follows: Europe 27, Asia 24, Middle East 22, North America 13, Africa 6, Latin America
5. Roulac 2012.

¢ D. Miller, The Artefact as Manufactured Object, in Design Studies: A Reader, ed. by
H. Clark, D. Brody, Oxford 2009, p. 231.

7 MacGregor, loc. 694/9008.
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in the book include a whole variety of things like money (several coins
and a Ming banknote from 1375) or cookery utensils (e.g. a several-thou-
sand-year-old bird-shaped pestle from Papua New Guinea), but also cult
objects (like Taino ritual seat, Santo Domingo, Carribbean, 13"-16% c.),
items related to war (Sutton Hoo helmet, England, 7" c.) and conquest
(Mexican codex map, late 16% c.), musical instruments (Chinese bronze
bell, 5* c. BC) and many others. The choice of art works sensu stricto also
encompasses many widely differing forms: from Diirer’s woodcut pictur-
ing a rhinoceros (Germany, 1515) or the Miniature of a Mughal prince
(India, about 1610), to architectural elements like the Parthenon sculpture
of Centaur and Lapith (Greece, c. 440 BC) or decors (Harem wall paint-
ing fragments, Iraq, 9" c.), to what we can consider applied art in the form
of Paracas Textile (Peru, 3" c. BC) or the Russian Revolutionary Plate
(Soviet Russia, 1921).

MacGregor emphasises that all the objects are sources of information
not only about the world they were designed in and made for but also
about the people who came across them later, changing the things’ func-
tions, value and meaning. In their biographies artefacts are subjects not
only to decay but also to the practice of reuse, refashioning, recycling and
finally collecting. Furthermore, it is highly significant that new technolo-
gies enable us to reopen historical investigations and obtain new answers,
both from the artefacts whose origin and purpose has until now been un-
clear, and those that seemed utterly familiar. In result of the objects’ own
diachronies and our changing methods of examining them, as time goes by
they accumulate meaning® and become a sort of palimpsest:

The African wooden slit drum is [...] a remarkable example of an object’s
many lives. Made in the shape of a calf for a ruler probably in the northern
Congo, it was re-branded as an Islamic object in Khartoum, and then, captu-
red by Lord Kitchener, carved with Queen Victoria’s crown and sent to Win-
dsor — a wooden narrative of conquests and empires.’

8 S.M. Pearce, Objects as meaning; or narrating the past, in Interpreting Objects and

Collections, ed. by S.M. Pearce, London & New York 2006, p. 19 and MacGregor,
loc. 262/9008.
% MacGregor, loc. 270/9008.
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The same applies to the few written records discussed in the book: the
Flood Tablet, (northern Iraq, about 7* c. BC), the Rhind Mathematical
Papyrus (Egypt, about 1550 BC), the Rosetta Stone (Egypt, 196 BC) and
some objects on which text appears as something additional, like the anno-
tated Mexican codex map (late 16™ c.). Even these textual sources are treat-
ed as things and the predominant assumption is that, apart from what is
written, the artefact contains information pertaining to other phenomena,
often unrelated to the story told in the text. Whatever events are reported
on the Flood Tablet, the material existence of this record triggered in the
19% century a discussion on the controversial subject of trustworthiness
of biblical narratives. Thus, the deciphering of the tale of the great deluge
inscribed on the Mesopotamian clay tablet brought about a change in our
thinking similar in its scale to that caused less than a century ago by the
discovery of the 13,000 years old Clovis spear point in New Mexico, USA.

Yet not only the sources, but also the order in which they are organised
is characteristic of this project. The narrative in the History of the World
reflects the flow of time, but the sequence of parts and objects is not purely
chronological. Time periods outlined by consecutive parts are of different
length (from roughly 2 million years to less than a century) and they often
overlap each other (in fact, parts thirteen and fourteen both correspond
to the same years 1200-1400). What is more, within a chapter the story
goes back and forth and even beyond the time frames given in the chap-
ter’s subtitle. The latter might be considered imprecision, that, since it is
prevalent all over the book, gives an impression of negligence. But it could
also be taken that the boundaries between periods are blurred deliberately
to emphasise that cultural phenomena do not have concrete time limits.
Whether or not this operation is intentional, it brings us to the notion
of time underlying specific chronology of the book. It is thus made so as
to highlight distinctive cultural features of the certain periods, no matter
how long they last. It rejects the focus on short span and therefore the his-
tory of events. Instead, the five artefacts within each part are chosen from
different places all over the globe to create a global outlook for particular
times. Inevitably, being only “refracted through individual objects,”
jor political events are moved from the centre to the periphery of interest.

% ma-

Such time division has clear Braudelian undertones, especially in view of

1" MacGregor, loc. 175/9008.
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the parts that cover the years 1680-1820 and 1780-1914 precisely cor-
responding to the notions of the long eighteenth and nineteenth centu-
ries respectively (nb. Eric Hobsbawm, the author of concept of “the long
nineteenth century”, was engaged in the project as a contributing com-
mentator). And although the long sixteenth century is not mentioned in
the book due to the global character of the history it aims to present, the
longue durée is certainly one of the auspices of the project.

Also noteworthy is the interpretative technique employed by
MacGregor to investigate the objects” histories. Besides tools provided by
archaeology, anthropology and other sciences, in order to ‘decipher” histor-
ic information conveyed by things MacGregor states the necessity of em-
ploying imagination, which in the case of the History of the World results
in a set of vivid, witty and extremely engrossing stories. Unfortunately, it
also seems that imagination is sometimes an excuse for certain abuses in
reasoning, like drawing universal conclusions from individual facts. For
instance, the fact that the Olduvai stone chopping tool has to date been
the only 2,000,000-year-old object found anywhere in the world serves as
the proof that all humans come from one place of origin. Another weak
point of the book is the tendency towards generalisation that, for example,
allows MacGregor to ascribe certain beliefs to the Egyptian priest Horned-
jitef on the basis of what all Egyptians believed in. It may be historically
insignificant whether the priest was actually convinced of the truthfulness
of the religion he served, but then to claim his private views a fact seem
neither necessary nor even credible. Even the way he was interred does not
allow us to make more then assumptions about his personal opinions, as
it is those still alive who decide how to bury the dead. And MacGregor
proves to be aware of that elsewhere in the book. On the other hand, such
simplifications seem inevitable in order to link individual objects with
whole societies and so to consider them records of a wider cultural order,
which is the strategy MacGregor goes in for.

Another thing is that in contrast to declarations stated in the open-
ing chapters is the author’s frequent use of historical knowledge drawn
from other sources to speculate about the objects of his interest, rather
than scrutinising and interpreting the artefacts themselves in order to milk
them for all they are historically worth. Surprisingly enough, not only does
he allow himself to look into things from the past through the spectacles
of our own experience of the present, but he also frankly states that in this
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way we can actually understand past societies. And he bases his view on the
assumption that we are essentially alike.!” While this procedure, involving
for instance a contemporary cook commenting on an ancient cookery aid,
produces exceptionally interesting results, it remains highly controversial
in the view of past and present cultural clashes, as well as the discussion on
otherness and the Other.

When it comes to the global aspect of the project, the important thing
is that it is such not only due to world history being its subject. In the
Preface MacGregor stresses three things: first of all, that the origins of the
British Museum’s collection are unquestionably global and the choice of
artefacts deliberately reflects that. Secondly, the BBC radio broadcasts to
every part of the globe and so the range of the project was worldwide,
not limited only to the British Isles or Europe. And finally, commenta-
tors invited to contribute to the project came from many different places
across the world forming a truly international team. But what seems to
be most innovative in terms of globality here is the way MacGregor used
objects to link distant places, peoples and times. He investigated journeys
that individual objects made across the world to establish a global net of
cultural-material connections. It is palpable throughout the book but evi-
dent especially in parts 10, 12 and 16 that deal with global movement of
people, goods and ideas. The subtitle of part 12 could actually serve as
a subtitle of the whole book: “How trade, war and religion moved objects
around the globe”.

Finally, we should scrutinise the ultimate purpose of this global char-
acter of the project. Over the course of history as told by MacGregor we
observe a symptomatic turn towards Britain, which intensifies in the early
modern period. It is not without significance, if we take into account that
the British Museum, founded in 1753, holds an incomparable collection
of things from all over the world as a result of Britain’s colonial conquests,
and every now and then other nations claim their rights to items that
somewhere in the past belonged to them. It is the case of the Parthenon
sculptures, the Lewis Chessmen or the Mummy of Hornedjitef, to name
only a few things. To resolve the question of “Where do things from the
past belong now?”> MacGregor invokes the notion of common heritage.

""" MacGregor, loc. 225/9008.
2 MacGregor, loc. 432/9008.
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He links separate items with multiple places and eristicly proves that in
a result of trade, war or other kind of cultural exchange, in their rich past
objects may have belonged to many different peoples. That they have come
into the property of Britons is in a way a natural course of history. Thus,
not only does he make connections between distant places, he also in-
separably ties the past to the present. But it should also be noticed that
he inscribes objects from the British past within the global history too,
like when he examines the early Victorian tea set that linked a tea-drinker
with “virtually every continent on the globe”*® or when he renders the Suf-
fragette’s coin a symbol of the universal idea of the right to vote. In this
way the History of the World is not only an academic undertaking, but it
has a clear rhetoric and political dimension as well. Thanks to the coopera-
tion with BBC and its global range, it was a resounding success in terms
of promoting the British Museum with its global heritage and the idea of
the Great imperial Britain and its continuous global impact. Only a stable,
rich and powerful state can afford a great museum in which the imperial
history told through objects can be instantly understood by everyone —
a great advantage in a multilingual empire.

3 L. Colley, cited in MacGregor, loc. 7538/9008.
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Wydana w 2010 roku ksigzka Jacka Goody’ego kontynuuje podejmowa-
ne wezesniej przez autora w Kradziezy historii (2006) oraz Kapitalizmie
i mowoczesnosci (2004)' rozwazania majace na celu reinterpretacje wciaz
dominujacej na Zachodzie wizji narodzin wspétczesnego $wiata. Kryty-
ka zachodniej, mocno etnocentrycznej koncepcji rozwoju cywilizacyjnego
obecna jest w badaniach brytyjskiego antropologa juz od czasu klasycz-
nych prac Poskromienie mysli nieoswojonej (1977) i Logika pisma a orga-
nizacja spoteczeristwa (1986)?, gdzie Goody pokazywal, ze dociekania na
temat rewolucji komunikacyjnych umozliwiaja nie tylko lepsze zrozumie-
nie przemian, keérym podlegaja dane spolecznosci ludzkie pod wptywem
wynalazku pisma, ale tez pomagaja bada¢ rozwéj cywilizacyjny bez popa-
dania zaréwno w narracj¢ o odwiecznej przewadze jednej czgici $wiata,
jak i w skrajny relatywizm kulturowy, uniemozliwiajacy przeprowadzenie
obserwacji poréwnawczej. Ostatnia ksigzka, ,kulminacja wysitkéw podej-
mowanych [...] w ciagu ostatnich lat” (s. 9)°, skupia si¢ na pojeciu ,re-
nesans’, rozumianym zaréwno jako pewien konkretny okres w dziejach
wezesnonowozytnej Europy, jak i jako ogélne okreslenie uzywane do opi-

' Por. J. Goody, Kmdziez historii, przel. J. Dobrowolski, Warszawa 2009;
idem, Kapitalizm i nowoczesnost. Islam, Chiny Indie a narodziny Zachodu, przet.
M. Turowski, Warszawa 2006.

2 J. Goody, Poskromienie mysli nieoswojonej, przet. M. Szuster, Warszawa 2011;
idem, Logika pisma a organizacja spoteczeristwa, przet. G. G o dlew sk i, Warszawa 2006.

> Wszystkie cytaty z omawianego dzieta wg wyd. J. G o o d'y, Renesans. Czy tylko jeden?,
przet. I. Kania, Warszawa 2012 — cytowane strony podano w nawiasie po cytacie.
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sania procesu odrodzenia kultury i jej rozwoju, ktéry inspirowato. Goo-
dy nie chce umniejszaé realnych osiagnic¢ tamtego czasu, pragnie jednak
sproblematyzowa¢ kwesti¢ odrodzenia, kt6re przeciez nie byto zjawiskiem
czysto europejskim, zaznaczajag, iz ,.chodzi nie tylko o ich wktad w nasz
renesans, lecz réwniez o to, czy do podobnych odrodzed dochodzito tez
gdzie indziej” (s. 58, podkr. J.G.).

Co jednak autor rozumie przez to pojecie? Rozdzial pierwszy, Idea re-
nesansu, silnie wigze mozliwo$¢ zaistnienia proceséw odnowy z kwestia
pismiennosci, gdyz w ,,odréznieniu od komunikagji czysto oralnej pismo
unaocznito jezyk, przeksztalcalo go w przedmiot materialny zdolny wedro-
waé migdzy kulturami i w tej samej formie trwad przez wieki” (s. 17-18),
zatem ,odrodzenie i reformacja w swych formach znanych z Europy sa
w zasadzie mozliwe w kazdej spotecznosci pismiennej, czyli w kazdym
okresie po rewolucji brazu, poniewaz pismo pozwala nawiazywaé do «wi-
dzialnej mowy» z epok wezedniejszych, a nastgpnie budowaé na tym co$
nowego” (s. 31), a liczne ,renesansy” mozna zaobserwowaé juz wezesniej
(Grecja V wieku p.n.e. zwraca si¢ ku Homerowi, hellenistyczna Aleksan-
dria ku Grecji V wieku p.n.e., w §wiecie islamu cykliczne odrodzenia na-
wiazuja ,,na sposdb swiecki do greckich klasykéw” (s. 32), a ruchy reforma-
cyjne powracaja do Koranu itd.).

Odrzucajacy wizjg nieprzerwanej obecnosci dziedzictwa klasyczne-
go w Europie Goody wiaze pismienne odrodzenie z powrotem tego, co
weze$niej odrzucone, i procesem sekularyzacji — dla uczonego wieki $red-
nie i nastanie chrzescijaristwa to nie okres przyswajania kultury antycznej,
lecz czas zdecydowanego zerwania z przeszloscia, marginalizacji dokonan
grecko-rzymskich na rzecz wiary despotycznej, monopolizujacej objasnia-
nie rzeczywistosci, pozostawiajacej ,niewiele miejsca nie tylko dla alterna-
tywnych wersji «prawdy», lecz réwniez dla niezaleznych dociekan, a [...]
takze dla rozwoju sztuk przedstawiajacych” (s. 23). Uwagi te czg$ciowo
stanowia rozwinigcie zawartego w Logice pisma. .. przeciwstawienia przed-
pismiennych, inkorporujacych wciaz nowe bdstwa panteonéw lokalnych
i zwiazanych niezmiennym tekstem Ksiggi religii Abrahamowych?, co wi-
da¢ choc¢by weedy, kiedy autor stwierdza, ze ,monoteizm mdgt oznaczaé
pewng spéjnoé¢ ukierunkowana na uniwersalizm, ale byla to spéjnos¢
religijna [...] pod wieloma wzgledami szkodliwa dla rozwoju nauk, jak

4 J.Goody, Logika pisma..., s. 37-54.
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i sztuk” (s. 23). Dlatego ,,renesans wydaje si¢ okresem tak wyrazistym czgé-
ciowo wskutek poprzedzajacego go pétmroku” (s. 21).

Tak konfrontacyjne zestawienie wydaje si¢ do$¢ daleko idace, niemniej
sam autor dostrzega to, ze stosunek religii do odrodzen jest bardziej skom-
plikowany. Po pierwsze, kiedy méwi o renesansowej sekularyzacji, ma na
mysli nie zanik, lecz ,zawgzenie intelektualnej sfery religii [...], ponowne
rozwazenie odpowiedniosci stosowania na dtuzsza mete religii Abrahamo-
wej do kontrolowania nauki i szeuki” (s. 19). Po drugie, siggniecie do prze-
sztosci bylo mozliwe tylko w momencie ostabienia kontroli sprawowanej
przez religie, ale procesy, ktére mogg doprowadzi¢ do owego ,zawezenia”
sa tymi samymi, kt6re odpowiadajg za propagowanie wiary. Religia Ksiegi
rozszerza swoje oddzialywanie dzigki pismu, ale i pismo jest propagowa-
ne przez religie. Pimienno$¢, nawet dominujaca w $redniowieczu ,,pis-
mienno$¢ ograniczona”, nastawiona przede wszystkim na cele rytualne,
dostarcza swym uzytkownikom kompetencji umozliwiajacych obcowanie
z réznymi tekstami, niekoniecznie ortodoksyjnymi, co autor szerzej poka-
ze w rozdziale trzecim. Co istotne, zachodzace w religiach pisma procesy
reformacji dostarczaja matrycy dla ,$wieckich” odrodzen — zapisana dok-
tryna umozliwia siegniecie do niej i oczyszczenie jej z narostych w cza-
sie deformacji, czego efektem jest — paradoksalnie — nie tylko restauracja
tego, co bylo, ,poniewaz pismo pozwala nawigzywaé do «zapisanej mowy»
z epok wezesniejszych, a nastgpnie budowaé na tym co§ nowego” (s. 31).
Goody podaje przyklad prasy drukarskiej, ktéra poczatkowo stuzyta ,,do
powielania dziet klasycznych”, ale ,z czasem poszerzyla ona réwniez wy-
datnie obieg nowych idei w sztuce i nauce” (s. 37).

Skoro odnowienia kultury s3 charakterystyczne dla kazdej spoteczno-
§ci czy religii pi$miennej, w czym thwi wyjatkowo$¢ renesansu? Druk jest
dla badacza dobrym przyktadem tego, ze to nie blizej nieokreslona ,euro-
pejska wyjatkowos¢” decydowata o pojawieniu si¢ odrodzenia, lecz splot
wielu czynnikéw: adapracji obcych wzoréw i wynalazkéw, korzystnej, ko-
niunktury gospodarczej owocujacej rozwojem miast i mieszczadstwa na
Zachodzie, proceséw i instytucji, ktére mozemy odnalezé takze w innych
kulturach... Pismo rozprzestrzenione jest po calej Eurazji. Lacina, wspdl-
ny jezyk intelektualnych elit i restaurowanej kultury, petnita podobna rolg
do hebrajskiego dla judaizmu i arabskiego dla islamu. Wielkie biblioteki
spotykamy w islamskich miastach takich jak Kordoba, Bagdad i Kair, role
uniwersytetéw pelnity np. Wielka Szkola za chiriskiej dynastii Song czy
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uczelnia w Nalandzie w Indiach Guptéw. Sam druk jest pomystem chini-
skim, a fakt, ze to nie w Paristwie Srodka, lecz Europie doszto do rewoludji
Gutenberga wynika i z zastosowania przez drukarza z Mogungji prasy, i po-
stugiwania si¢ pismem alfabetycznym, skadinad wynalazkiem fenickim.

Goody nie jest rewolucjonistg; nie pragnie deprecjonowaé europejskie-
go odrodzenia, a wigkszo$¢ elementéw, kedre wedtug niego skladaly si¢ na
ten proces, zostaly juz wyszczeg6lnione w wielu weze$niejszych opracowa-
niach poruszajacych zagadnienie renesansu. Pragnie jednak, by$my ujrzeli
je w szerszym kontekscie rozwoju kulturowego Eurazji, dokonujacego si¢
mniej wigcej od epoki brazu (s. 53—-59). Dobrym przyktadem jest tutaj roz-
woj i upowszechnianie nauki, zdaniem uczonego mniej niz sztuka zalezne;j
od kontekstu lokalnego (s. 38). W rozdziale drugim, Monzpellier i medycy-
na w Europie, analizuje wkiad kultury arabskiej i zydowskiej (bedacych tez
ogniwami posredniczacymi miedzy Europa a Indiami i Chinami) w od-
rodzenie europejskiej medycyny w szkotach w Montpellier, na ktéra od-
dziatywaly dokonane przez zydowskich lekarzy z muzulmanskiej Hiszpanii
przektady (nie tylko medycznych) traktatéw antycznych i arabskich (Gale-
na, Majmonidesa, Awerroesa) i dzialanie osrodka w Salerno, pozostajacego
pod wptywem islamskiej kiedys Sycylii. Impuls do rozwoju medycyny nie
byt tylko zastuga lektury Galena i Hipokratesa i powrotu do tradycji anty-
cznej, lecz byt skutkiem siggnigcia do §rédziemnomorskiej wie-
dzy, dziel starozytnych autoréw czytanych przez wspétczesnych Europej-
czykom zydowskich i muzulmanskich komentatoréw-thumaczy, keérzy nie
ograniczali si¢ do przechowania dorobku dawnych wiekéw, lecz ,, powaznie
wzbogacali je wlasng wiedza” (s. 73, 83), jak w wypadku dziet wybitnego
chirurga, Abu al-Kasima Az-Zahrawiego, pioniera sekeji zwlok.

Trzeci rozdzial, Religia a swieckosé, powraca do podniesionej juz kwestii
wystepujacej w spoleczeistwach pismiennych dynamicznej, petnej napigé
relacji migdzy sferami religii i szeroko pojetej aktywnosci $wieckiej. Goo-
dy, wskazujac na spory Kosciofa z takimi uczonymi jak Giordano Bruno,
duchownych muzutmariskich z kalifami czy przypadki kolidowania w In-
diach artha (ekonomii politycznej) i dharma (religijnej czystoéci), stawia
tezg o nieuchronnosci konfliktu migdzy upowszechnianymi przez medium
pisma dwoma odmiennymi sposobami opisania rzeczywistosci: religijnymi
i naukowym ($wieckim). Zapisany tekst nie pozwala odej$¢ pewnej trady-
¢ji, wymusza na czytelnikach koniecznos¢ przystosowania jej do otaczaja-
cej rzeczywistosci — wezesnosredniowieczna Europa wierzy wprawdzie za
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Augustynem, ze ,w oczach anioléw wiedza o wszelkich rzeczach doczes-
nych jest ngdzna” (s. 123), ale pamie¢ o przesztosci pogariskiej trwa w ka-
lendarzu, astronomii, literaturze gromadzonej w bibliotekach i czytanej
w szkotach, a zapisanej w tym samym jezyku, co dziela autora Wyznai.

Czasy przed wloskim renesansem to dla Goody'ego okres ciagtych
negocjacji miedzy zrazu bardzo wroga przesztosci hegemoniczng religia
a stopniowo coraz trwalej obecnym w §wiadomosci dziedzictwem klasycz-
nej nauki i sztuki, zasilanym dorobkiem kultur, ktére nie przezyly zatama-
nia cywilizacji miejskiej w stopniu zblizonym do Europy (tu istotne sa np.
arabskie przeklady i komentarze Arystotelesa). Ten sam jezyk i to samo pis-
mo stuza obu stronom, by wigc przeczytaé Wulgate, uczen szkoty katedral-
nej pozna gramatyke tacifiska dzigki lekturze i objanianiu utworéw Hora-
cego czy Wergiliusza. Nie ma w tej sytuacji nic specyficznie europejskiego:
studiujacy Koran uczed madrasy nabywat zarazem kompetencje umozli-
wiajace mu lekturg arabskich poetéw przedmuzutmanskich, a w krajach
islamskich okresy intensywnego zglebiania nauki §wieckiej — inspirowa-
nego dorobkiem greckim, jak dziato si¢ to np. w Hiszpanii — przeplataja
si¢ z czasami wzmozonej aktywnosci religijnej. Proces negocjacji obszaru
oddziatywania migdzy $wieckim objasnieniem rzeczywistosci a eksplikacja
inspirowang religijnie, ktdry, jesli ma nastapi¢ rozwéj nauki i sztuki, musi
wedle Goody’ego zawsze zakoriczy¢ si¢ ,zakresleniem granic przemoznym
wplywom religii” (s. 123), jest zjawiskiem charakterystycznym dla kazdej
kultury pismiennej. Ustabilizowany, niemozliwy do cofnigcia proces seku-
laryzagji stat si¢ czgécia historii Europy w renesansie nie z racji ,,geniuszu”
epoki badz miejsca, lecz w wyniku splotu wymienionych juz uprzednio
korzystnych czynnikéw: koniunktury ekonomicznej, wzmocnienia pozycji
miast, ale tez wylonienia trwatych struktur wiedzy i wladzy alternatyw-
nych wobec strukeur religijnych (ktérych mialo zabrakna¢ np. w $wiecie
arabskim).

Trzy pierwsze rozdzialy Renesansu... precyzuja to, co Goody rozumie
pod nazwa ,,odrodzenia”, i czynniki, kt6re ksztattujg 6w proces, a ponadto
ilustruja jego tez¢ o etnocentrycznie marginalizowanym wkladzie innych
kultur w jeden z takich odnawiajacych powrotéw do przysztosci, ktory
mial miejsce w Europie. W drugiej cz¢sci swojej pracy brytyjski antropolog
pokazuje podobne zjawiska tego typu w islamie, judaizmie, Indiach i Chi-
nach (rozdzialy — z wyjatkiem piatego, poswicconego kulturze zydowskiej,
kt6rego autorem jest sam Goody — powstaly we wspétpracy ze Stephenem
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Fennellem, filologiem i historykiem z Cambridge), starajac si¢ odda¢ spe-
cyfike dynamiki kazdej z omawianych spotecznosci.

W przypadku padstw obszaru muzulmanskiego Goody przyglada
si¢ procesom wewngtrznego odrodzenia, znajdujac liczne podobieristwa
miedzy nimi a zjawiskami europejskimi, jak wystgpujace za czaséw dy-
nastii Abbasydéw (VIII-XIII wiek), budowniczych Bagdadu, zjawiska
reformagji (siegniccia do korzeni wiary) islamu i przyswajania osiggnie¢
wezesniejszych kultur (nie tylko grecko-rzymskiej, ale tez orientalnych
i przedarabskich, gtéwnie perskiej). Autor zwraca uwage na cykliczna prze-
mienno$¢ okreséw bardziej ,,$wieckich” i wzmozenia religijnego, np. w Hi-
szpanii Almohadéw, gdzie po latach rozkwitu kulturalnego za Al-Hakama
I (posiadacza biblioteki liczacej 400 000 rckopiséw, fundatora 27 szkét
w samej Kordobie) wladze przejat pobozny, ,nieskazony wptywami «fala-
sifa»” (tj. filozoféw) general Al-Mansur, ktéry ,,postanowil rozproszy¢ bi-
blioteke i spali¢ wszystkie ksiegi odnoszace si¢ do «cudzoziemskich nauk»”
(s. 162). Mimo licznych , ztotych wiekéw” w rodzaju rzadéw abbasydzkich
nie doszto jednak w islamie do renesansu typu ,europejskiego”, nie z racji
inherentnych cech kultury, lecz z powodu splotu okreslonych elementéw:
stabego upowszechnienia druku (ktére miato kolosalne znaczenie na Za-
chodzie), przejmowania przede wszystkim nauki Grekéw i Rzymian bez
poglebionego zainteresowania ich kultura (ktéra mogta stanowié ,$wiecks”
przeciwwagg dla dominujacej wiary) oraz niewyksztalcenia si¢ trwatych
o$rodkéw wiedzy niezaleznych od duchownych. Brak stalej, sekularnej al-
ternatywy dla religijnej eksplikacji rzeczywistoéci sprawil, ze ,,mniejsza tu
byta ciaglto$¢, a wickszy opér niz w Europie po 1600 roku” (s. 178-179).

Z kolei rozkwit kuleury wéréd diaspory zydowskiej nie tyle przyjat po-
sta¢ siggania do przesztosci (nieustannie obecnej w postaci religijnej, gdzie
tez ,dochodzito do reform”, jak w ,renesansie studiéw hebrajskich w Sta-
rym Kairze pod koniec X wieku” —s. 204), ile byt raczej skutkiem ,rozgla-
dania si¢ wokolo” (s. 205). Jak zauwaza Goody, wysoko pi§mienna spotecz-
no$¢ zydowska, dokonujac thumaczesi z licznych jezykéw, usytuowana byta
w roli posrednikéw, nie tylko upowszechniajacych pisma innych, ale tez
za pomocy ich lektury pokonujacych ograniczenia, zaréwno te naktadane
przez kulture dominujaca, jak i wlasna’, co doprowadzito w korcu XVIII

> Swiadectwem takich wewngtrznych, inspirowanych nakazami religijnymi ograniczen
miala by¢ wedlug Goody’ego np. ,nieobecnos¢ zydowskich artystéw w europejskim
$redniowieczu”, kedra wynikata ,czesciowo [...] z fakeu, ze wszelka sztuka (jak dramat czy
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wicku do emancypacji, a przez to bogatej aktywnosci zydowskich artystéw
i uczonych w XIX i XX wieku. Wprawdzie Goody podkresla réznice odro-
dzeni kultur zwigzanych z trzema wyznaniami Abrahamowymi, ale dostrze-
ga w nich jednak wspélny element w postaci siggania do tradycji ,,nauk
starozytnych”, tworzacych jesli nie trwalg alternatywe (jak w renesansowej
Europie), to przynajmniej okresows przeciwwage (jak to si¢ dziato w $wie-
cie islamu) dla , religii hegemonicznej”.

Na inne modele rozkwitu wskazujg rozdzialy poswigcone Indiom
i Chinom. W przypadku Indii Goody pisze o ,cigglosci kulturowej”
(s. 208). Wyklucza ona zerwanie, a zatem konieczno$¢ odrodzenia (,albo-
wiem jesli nastapito odrodzenie — powrdt do zycia — to wezesniej musiata
tez by¢ §mieré” — s. 22), takiego procesu, ktéry nastapil w momencie re-
witalizacji kultury klasycznej, zepchnietej na bok przez chrzescijaristwo.
Nie wyklucza to jednak ,rozkwitu” cywilizacyjnego (s. 208), ktdry jest
skutkiem dojrzewania pewnych proceséw, raczej ewolucji niz rewolugji.
Cho¢ Goody jest daleki od podtrzymywania przekonania Maksa Miille-
ra o ,niezmiennosci Indii” i sam wspomina o konsekwencjach podbojéw
muzutmanskich oraz brytyjskich, wskazuje na czynniki, kedre odréznia-
ty rozwéj kultury subkontynentu od chrzescijariskiej Europy czy swiata
islamu: hinduizm, religia inkluzywna, nieuzurpujgca sobie monopolu na
objasnianie rzeczywistosci; trwatos¢ kultury zespolonej z wciaz zywym san-
skrytem; ciagly, pozbawiony dramatycznych zataman rozwdj nauki miedzy
VI a XII wickiem; stata obecno$¢ intelektualnej alternatywy wobec religii
w postaci silnego watku mysli ateistycznej. Czasy rozkwitu (np. za pano-
wania Guptéw) byly przede wszystkim efektem diugiego trwania pewnych
formacji cywilizacyjnych.

wickszo§¢ literatury pigknej) miata charakter specyficznie chrzedcijaniski (jej mecenasami
badz odbiorcami bywaly koscioly, nieraz tez dwor), ale réwniez stad, ze w $wigtych Pismach
umieszczono zakaz przedstawien figuralnych” (s. 204). Pewne watpliwosci moze budzi¢ dos¢
pojemne rozumienie terminu artysta’: jakkolwick Goody moze mie¢ racj¢ w wypadku
krepowanych przez anikoniczne zakazy sztuk plastycznych, w wypadku literatury na
przetamanie monopolu tematyki religijnej nie musimy czeka¢ az do ,emancypadji
i samoemancypacji XVIII wieku”: juz w XIV wieku spotykamy Dukus Horanr (Ksigcia
Horanta), hebrajska transkrypcje niemieckiego eposu, a od wezesnej nowozytno$¢ mamy do
czynienia z coraz liczniejszymi adaptacjami whoskiej prozy fabularnej dokonanymi w jidysz
(mmajse bichl) na czele z popularna w catej Europie Bove buch (romansem rycerskim bedacym
przerébka Bova d’Antona, ktérego pierwowzorem byl z kolei angielski Bevis of Hampton)
2 1507 roku (por. Ch. Sh m e r uk, Historia literatury jidysz, Warszawa 2007, wyd. 2).

anie zabronione.

1 biblioteczny:
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Podobnie dziato si¢ w Chinach, ktére juz od V wieku p.n.e. dyspono-
waly silng, $wiecka tradycja w postaci konfucjanizmu, a takze nigdy nie
ulegly wplywom jednej, hegemonicznej religii: bujnie rozwijal si¢ bud-
dyzm (do zakazania go w 845 roku, w celu ochrony rodzimych tradycji),
taoizm, kulty przodkéw, lokalne i cesarskie, jednak dominacjg ideologicz-
na utrzymywal nieteistyczny, nastawiony na ksztaltowanie obywatela sy-
stem Konfucjusza, do ktérego — co istotne — odwolywali si¢ zardwno kon-
serwatysci, jak i reformatorzy. Chociaz Chiny cierpialy czasami z powodu
najezdZcéw, nauka i sztuka nie przezyly nigdy okresu zatamania poréwny-
walnego z tym, czym byto dla Goody’ego wprowadzenie w Europie chrzes-
cijafistwa, a ksztalcaca $wieckie warstwy urzednicze, od dawna pismienna
kultura podlegata wzglednie trwalemu rozwojowi. Ztote okresy w rodzaju
panowania dynastii Han czy ,,chirskiego renesansu” za dynastii Song byty,
podobnie jak w Indiach, procesami nie odrodzenia, lecz odnowy, zjawiska-
mi naturalnymi w tak dlugo istniejacej kulturze, a nie reakcja na wezes-
niejszy upadek. Jak to podsumowat cytowany przez autora amerykanski
sinolog, Frederick W. Mote: ,,samoodnawiajaca si¢ zmiana miata charakeer
staly i stopniowy, nie za$§ gwattowny i niszczacy; zawsze tez usprawiedliwia-
to jg jakie$ odniesienie do dawnych wzorcéw” (s. 302).

Docierajac do ostatniego rozdziatu, Renesans — zjawiskiem wylgcznie
europejskim?, czytelnik dobrze zna juz odpowiedZ na postawione w tytule
pytanie. Wprawdzie wloski renesans jest zjawiskiem historycznie jednost-
kowym, niemniej jako proces socjologiczny moze by¢ zidentyfikowany —
jak pokazal to Goody — w kazdej kulturze pismiennej. Tym, co odréznia
europejskie odrodzenie od podobnych zjawisk nie jest dla autora ,,wyjat-
kowos$¢” Zachodu, pojmowana ,mistycznie” czy rasowo, lecz skala wezes-
niejszego zerwania z tradycja (co tumaczy¢ ma intensywnos¢ i wyrazistos$¢
tego procesu w poréwnaniu np. z bardziej harmonijnymi okresowymi
rozkwitami kultury w Azji) oraz splot korzystnych okolicznosci w rodza-
ju rozprzestrzenienia si¢ ,pi§miennosci funkcjonalnej” wéréd bogacacego
si¢ mieszczaistwa, popularyzacji usprawniajacej komunikacje technologii
druku, ekonomicznej prosperity i coraz silniejszych instytucji odpowie-
dzialnych za przekazywanie $wieckiej wiedzy.

Renesans... Jacka Goody'ego przypomina, ze ,Europa nie byta sama,
nie byta tez kulturowa wyspg” (348). Piszac t¢ ksiazke, uczony koryguje
takze swoje wlasne etnocentryczne uwagi ze znanego (napisanego razem
z lanem Wattem) artykutu Konsekwencje pismiennosci. Btedem jednak by-
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toby sprowadzanie jego najnowszej pracy do ekspiacji; zawarte w niej prze-
mySlenia stanowig logiczng konsekwencj¢ rozwijanych przez caly karierg
naukowsg pomystéw na temat pisma i czlowieka. Autor nie boi si¢ sadéw
zdecydowanych, a nawet do§¢ kontrowersyjnych. Pomijajac juz np. dys-
kusyjny wybér Augustyna na reprezentanta formacji rzekomo catkowicie
niechetnej antykowi grecko-rzymskiemu, warto zastanowi¢ si¢ nad ogél-
niejsza, do$¢ problematyczng dla badacza kultury konsekwencjq refleksji
brytyjskiego uczonego — kwestii, na ile funkcjonalne bedzie w wypadku
tworczoéel artystycznej tak zdecydowane odréznianie tego, co $wieckie,
i tego, co religijne; gdzie miescitby si¢ np. czgsto wymieniany w ksigzce
Petrarka czy Caravaggio? Goody snuje na tyle wielka i zlozona narracje
o pismiennej kulturze Eurazji, ze tego typu ,drobiazgi” gubig si¢ w licz-
nych, cho¢ nieuchronnych generalizacjach. Trzeba jednak przyzna¢, ze
zarazem uczciwie zaznacza, iz nie chce stworzy¢ iluzji $wiadomie laicyzu-
jacych otaczajacy ich $wiat humanistéw. Odréznia tutaj intencje — lekeure
poganiskich klasykéw, dokonywang wszakze przez czytelnikéw bedacych
wierzacymi chrzeécijanami — od skutku, czyli renegocjacji granic miedzy
sfera dzialan czlowieka kontrolowang przez religi¢ a obszarem wolnym od
dogmatycznego nadzoru, procesu sekularyzacji, ktdry oczywiscie nie do-
petnit si¢ w czasach renesansu, lecz wtedy sie¢ zaczal.

Mozna tez podnie$¢ inng kwestie — jak bardzo potezny jest dzi§ wrég,
z ktdrym walczy Goody, czyli eurocentryzm? Naturalnie, pytanie to trzeba
by byto doprecyzowa¢, by otrzymaé cho¢ troche satysfakcjonujaca odpo-
wiedz, niemniej wydaje sig, ze ,jaki§” euro- albo bardziej jeszcze party-
kularny etnocentryzm — spotykamy czy to w badaniach naukowych, czy
to w nasyconej réznymi mitami powszechnej $wiadomosci historycznej —
wecigz jednak uparcie funkcjonuje, zmniejszajac potencjalnie nasze szanse
na zrozumienie nie tylko przesztosci, ale tez wspétczesnego $wiata. Juz to

czyni wysitek podjety przez Goody’ego potrzebnym.
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Abstract

Antonio Querenghi, Carmen ad Urbem Romam in adventu Serenissimi
Viadislai Poloniae Principis (1625)

The subject of this edition is a forgotten 17%-century Polonicum: a Latin panegyric in
hexameter by Antonio Querenghi entitled Ad urbem Romam in adventu Serenissimi
Vliadislai, Poloniae Principis (To the city of Rome on the occasion of the arrival of His
Most Serene Highness Vladislaus, the Prince of Poland). The work, published in 1625
in Rome, was noted in bibliographies of S. Ciampi and K. Estreicher as anonymous.
This is because the only copy known of the first edition until recently, preserved in the
holdings of Biblioteca Ambrosiana in Milan, was deprived of the title page. The dis-
covery of a second, complete copy in the collection of Biblioteca Casanatense in Rome
allowed us to identify the author, namely the Padovan humanist Antonio Querenghi
(1546-1633), who from 1605 served as the pope’s personal secretary (cubicularius),
prelate and referendary of both signatures. The closest relation Querengi developed
with Maffeo Barberini (Urban VIII), the “pope-Cicero” and patron of poets and art-
ists, at whose side he stayed until his own death. On 19 January 1625 he graced with
his panegyric the Roman visit of Prince Vladislaus Vasa, the later King of Poland and
Grand Duke of Lithuania Vladislaus IV.

The prince arrived in Rome on 20 December 1624, after an eight-month journey
around Europe. Vladislaus, who tried to travel incognito, was received with all the
honour due to the successor to the Swedish throne with the title of electi Magni Ducis
Moschoviae (the elected Grand Duke of Muscovy). In the minds of the inhabitants of
Europe, his person was also inextricably associated with the double triumph over the
“schismatic” Muscovy, and above all with fending off Turks at the battle of Chocim
(2 September—9 October 1621). Vladislaus spent the fortnight from 20 December
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1624 to 2 January 1625 in the papal capital and took part in the celebration of the
Jubilee. On 17 January he arrived there again after a short trip to Naples and left the
city after only three days. Yet it was the latter short stay in Rome that the grandest re-
ception in honour of the Polish Prince was held. On Sunday, 19 January, after a private
audience with Pope Urban, at which only the closest curial dignitaries (with Querenghi
probably among them) and officials from Vladislaus’ retinue were present, a sumptu-
ous dinner was given with a concert afterwards. In the panegyric written for this occa-
sion, Querenghi praises Vladislaus’ triumphs over “Muscovy twice defeated” (he meant
armed attempts of the prince to the tsarist throne in the years 1610-1619) and over
“the Thracian (i.e. Turkish) enemy,” the army of sultan Osman II. The ideological pivot
of the poem is the pope’s planned general military expedition against Turkey: Urban
VIII anoints the Polish Prince as the commander in chief of the upcoming crusade
and a defender of Christianity. Vladislaus appears to be a new Hercules choosing the
difficult path of Virtue, filled with renunciations and leading to eternal fame. In the
panegyric apostrophe, the poet appeals to the Christian prince to follow the exam-
ple of the mythical hero by taming the “godless monsters” (monstra impia) and tak-
ing upon his shoulders the weight of the world resting theretofore on the shoulders of
the Italian Atlas — Pope Urban. Ad urbem Romam constitutes an excellent example of
Querenghi’s stylistic manner shaped in the neo-Platonist spirit of hermetism, which
made the poet create labyrinthine and enigmatic texts for the exclusive use of a narrow
circle of exegetes. This manner resulted in a discrepancy, starkly visible through the
refined hexameters, between two irreconcilable textual (and thus essentially linguistic)
facts, one arising from historic discourse and the other generated within convention-
ally antiquisating, petrified, panegyric hyperbole. Namely, between Vladislaus who,
abashed, retreated from Muscow and spent the battle of Chocim sick in his own tent,
and the new Hercules who puts to rout the schismatic-pagan monsters threatening the
Western civilisation.

Key words: Antonio Querenghi, Vladislaus Vasa, panegyric, Neo-Latin poetry

Sebastiano Ciampi, niestrudzony pionier badari nad wlosko-stowianiskimi
zwigzkami kulturalnymi, odnotowal w trzecim tomie swojej bibliogra-
fii dwukartkowy druk in folio wszyty w jeden z kodekséw mediolaskiej
Ambrozjany, zawierajacy laciniski panegiryk na cze$¢ bawiacego w 1625
roku w Rzymie przyszlego kréla Rzeczypospolitej, Wiadystawa IV Wazy'.

! Zob.S. Ciam pi, Bibliografia critica delle antiche reciproche corrispondenze politiche,
ecclesiastiche, scientifiche, letterarie, artistiche dellltalia colla Russia, colla Polonia ed altre
parti settentrionali, t. 3, Firenze 1842, s. 6. Autor sklada podzigkowania na r¢ce dr Ariadny
Mastowskiej-Nowak i dr. hab. Romana Krzywego za cenne uwagi do niniejszej edycji.
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Notatke Ciampiego powtdrzyt Karol Estreicher, nie dodajac zadnej infor-
macji o ewentualnych egzemplarzach dzietka w polskich zbiorach®. Do
poematu odkrytego w pierwszej potowie XIX wicku przez wloskiego filolo-
ga nike juz pézniej nie siggnat, pozostat on tekstem anonimowym i niecy-
towanym. Warto go dzis$ przypomniec, Wydobywajazc z cienia jego autora.
Byt nim jeden z najwyzej cenionych humanistéw dzialajacych przy kurii
Urbana VIII Barberiniego, przyjaciel Galileusza, Justusa Lipsjusza i Tor-
quata Tassa, zyjacy w latach 1546-1633 padewczyk Antonio Querenghi.
Niespetna trzydziestoletni Whadystaw zjechat do Rzymu 20 1 1625
roku, po oémiu miesiacach podrézy przez Slask, Austrie, Niemcy, Nider-
landy, Francje i Szwajcarie: szczegdly tej peregrynacji, zrelacjonowanej
przez towarzyszacych krélewiczowi dostojnikéw — Stefana Paca, Albrychta
Stanistawa Radziwitta i Jana Hagenawa — sg bardzo dobrze znane®. Stara-
jacy si¢ podrézowaé incognito, pod nazwiskiem szlachcica Snopkowskiego,
Whadystaw byl niemal wszedzie przyjmowany z honorami naleznymi sy-
nowi krélewskiemu, nastepcy na tronie szwedzkim, szczycacemu si¢ na do-
datek tytutem ,electi Magni Ducis Moschoviae” (obrany wielkim ksigciem
moskiewskim). Co jednak wazniejsze — interesuje nas wszak panegiryczne
poktosie peregrynacji Wazowicza — jego postaé wiazata si¢ nierozerwalnie
w $wiadomosci mieszkaricéw Europy z dwukrotnym tryumfem nad ,,schi-
zmatycky’ Moskwg (cho¢ wiadomo, jak watpliwe byly to tryumfy), a prze-
de wszystkim z odparciem Turkéw spod Chocimia. Jak pisal Albrycht
Stanistaw Radziwilt, ,ekspedycyja [...] chocimska tak stawnym uczynita
go w Europie, ze wszyscy zbiegali si¢, aby go oglada¢™. Fakty zrelacjono-

2 Zob. K. Estreicher, Bibliografia polska, t. 33, Krakéw 1939, s. 154. Bibliograf
przywotuje Querenghiego jedynie jako autora dwéch tekstéw: wiersza pochwalnego do
Abrahama Bzowskiego w jednym z wydan Annalium, Coloniae Agrippinae 1641 (ibidem,
t. 13, Krakéw 1894, s. 493) oraz przerdbki wierszem traktatu De rana et lacerta succino
Prussico insitis Daniela Hermanna z 1588 r. (ibidem, t. 18, Krakéw 1901, s. 151).

3 Zob. Podréz krdlewicza Wiadystawa Wazy do  krajow Europy Zachodniej
w latach 1624-1625 w swietle dwezesnych relacji, oprac. A. Przybo$, Krakéw 1977.
Por. tez: S. Kobierzycki, Historia Wladystawa, krélewicza polskiego i szwedzkiego, wyd.
J.Bylidski, W. Kaczorowski, tdum. M. Krajewski, Wroctaw 2005, s. 393-400;
S. Twardowski, Wladystaw IV, krél polski i szwedzki, wyd. R. Krzywy, Warszawa
2012, punkt III. O znaczeniu tej bezprecedensowej podrézy syna krélewskiego pisze
W. Czaplifiski, Wadystaw IV i jego czasy, Krakéw 2008, s. 57-66.

4 Podrdz krélewicza Wiadystawa Wazy..., s. 307. Zob. tez: W. Czaplinski, op. cit,
s. 56.
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wane przez historykéw (lub scislej: fakey dyskursu historycznego) sa nie-
co inne. Wihadystaw, krzyzowiec przybyly 29 VIII 1621 roku do obozu
chocimskiego na czele osiemnastotysigcznego wojska i pod poswieconym
przez nuncjusza papieskiego Cosima de Torres sztandarem z orfem biatym
i hastem ,,Pro gloria Crucis”, zapadl na goraczk¢ motdawsks i ,z konia
[...] przesiad} si¢ na foze™, a jego rola ograniczala si¢ odtad do media-
Gji: to w jego namiocie odbywaly si¢ narady sztabowe, gdy za$ po $mierci
hetmana wielkiego litewskiego Jana Karola Chodkiewicza (24 IX 1621)
dowddztwo przejat podczaszy koronny Stanistaw Lubomirski, to dzigki au-
torytetowi krélewicza wojsko litewskie zgodzito si¢, cho¢ z oporami, péjs¢
pod komendg koroniarza. Tak czy owak, méwiac stowami Briicknera, kré-
lewicz ,,zwlékt sie z 167ka dopiero przy Te Deum koficowym™, a w niespel-
na pé6t wieku po chocimskich wydarzeniach Wactaw Potocki, niecierpiacy
cudzoziemcéw, szezegélnie tych zasiadajacych na tronie polsko-litewskim,
napisze z wlasciwym sobie sarkazmem:

Nie mogt si¢ nasz krélewic nasyci¢ swej chwaly

W Warszawie, aze dla niej obleciat $wiat caty,

[...] Niemce, Wiochy, Holendry, skad stawa odety
Petne panegirykéw prowadzit okrety.

Kazdemu pigkne mite; ale takie kruszce

Nie na t6zku, nie w miekkiej kopaja poduszce!

[...] Ale w cudze ozdoby, w cudze si¢ pstrzy¢ pi6rka,
Nie siedziawszy na koniu, nie widziawszy Turka,
Ujma cnocie hetmanéw, ktérych krwig i me¢stwem
Z szczgsliwym z tego placu zeszlismy zwycigstwem’.

> W.Potocki, Wojna chocimska, oprac. A. Briickner, Wroctaw 2003, s. 165.

¢ A.Briickner, Wsrgp, [w:] W. Potocki, op. cit., s. X.

7 W.Potocki, p. cit., s. 389. Méwiac jezykiem komentatoréw sportowych, w Cho-
cimiu osiagnigto honorowy remis, ktéry moze by¢ interpretowany na wiele sposobéw.
Historia krzywym kofem si¢ toczy: niepodlegta Ukraina wystawita przy wijezdzie do twierdzy
pomnik whasnego chocimskiego Herkulesa, atamana Piotra Konaszewycza Sahajdacznego.
Gdyby Chocim znajdowat si¢ dzi§ w granicach Turcji, statby tam zapewne pomnik suttana
Osmana II, ktéry wycofat si¢ wszak honorowo spod fortecy, wynegocjowawszy utrzymanie
korzystnego szatus quo sprzed konflikeu.
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Whadystaw, ktory dat si¢ sportretowaé konno na tle twierdzy chocim-
skiej®, chetnie pozwalal drapowaé si¢ w Iwig skére chrzescijariskiego Her-
kulesa, zbawcy cywilizacji Zachodu — zwlaszcza w Rzymie, gdzie papiez
Urban VIII ustanowit $wieto dziekczynne w dniu 10 X na pamiatke cho-
cimskiej wiktorii.

Sporo uwagi poswiccono w literaturze tematu florenckiemu poby-
towi Wazowicza (26 I-13 II 1625), podejmowanego wystawnie i wéréd
nieprzerwanych spektakli — teatralnych i ,sportowych” — przez rodzona
ciotkg, Mari¢ Magdalen¢ Habsburzanke, sprawujaca rzady we Florencji
w imieniu mlodego ksi¢cia Ferdynanda II Medyceusza®. Krélewicz, ktéry
po latach wprowadzi na zatozong przez siebie sceng operowa w Warszawie
ten nowy gatunek, obejrzal m.in. dwa ,,dramaty muzyczne” (drammi per
musica): La regina Sant'Orsola Andrei Salvadoriego z muzyka Marco de
Gagliano oraz La liberazione di Ruggiero dall’isola di Alcina Ferdinanda Sa-
racinellego z muzyka Franceski Caccini, przetozony kilka lat pézniej przez
Stanistawa Serafina Jagodynskiego'®. Nazbyt pobieznie natomiast trakto-
wano jak dotad rzymskie obchody ku czci dostojnego goscia.

Whadystaw przebywat w stolicy papieskiej od 20 XII 1624 do 2 11625
roku, biorac udziat w celebracji Roku Jubileuszowego. Stangt w Rzymie
ponownie 17 I po krétkiej podrézy do Neapolu, by juz po trzech dniach
opusci¢ miasto. Ale to wlasnie w czasie owego drugiego krétkiego pobytu
miato miejsce najhuczniejsze przyjecie wystawione na cze$é polskiego kré-

8 Chodzi o stynny portet konny Wtadystawa na tle twierdzy chocimskiej, znajdujacy
si¢ obecnie w zbiorach wawelskich, inspirowany portretem pedzla Petera Paula Rubensa
z 1624 roku.

9 Zob. K. Targosz-Kretowa, Tearr dworski Wiadystawa 1V: 1635-1648,
Krakéw 1965, s. 44-56; A. Sajkowski, Wezasy florenckie krélewicza Wiadystawa,
[w:] idem, Wihoskie przygody Polakéw. Wiek XVI i XVII, Warszawa 1973, s. 164-171;
A. Szweykowska, Dramma per musica w teatrze Wazéw 1635-1648, Krakéw 1976,
s. 23-251295-299; L. Bernardini, A Firenze con i viaggiatori ¢ i residenti polacchi |
Florencja polskich podréznikéw i mieszkaricéw | Polish travellers and residents in Florence, red.
L.Bernardini, Firenze 2005, s. 26-32, 108-109 i 180-183. Relacje: Podrdz krélewicza
Wiadystawa Wazy..., s. 338-355.

' La regina Sant'Orsola, recitata in musica nel teatro del Serenissmo Gran Duca di
Toscana, dedicata al Serenissmo Principe Ladislao Sigismundo, principe di Polonia e di Svezia
(przedstawienie 28 I, druk: Firenze 1625); La liberazione di Ruggiero dall’isola di Alcina
(przedstawienie 3 II, druk: Firenze 1625). Wydanie krytyczne wersji Jagodyriskiego z 1628
roku: E Saracinelli, S.S. Jagodynski, Wybawienie Ruggiera z wyspy Alcyny, wyd.
R. Krzywy, Warszawa 2007.
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lewicza. W niedzielg 19 I, po prywatnej audiengji u papieza (Urban VIII
obdarowal krélewicza poswigconym mieczem i kapeluszem), na ktdrej
obecni byli jedynie najblizsi dostojnicy z otoczenia gtowy Kosciota (w$réd
nich zapewne i Querenghi) oraz z orszaku Wiadystawa, odby! si¢ wystaw-
ny obiad, po nim za$ koncert. Oddajmy glos naocznemu $wiadkowi, Ste-
fanowi Pacowi:

Po obiedzie przyszedlszy przed antykamere papieska, zastaliémy tam co przed-
niejsze muzyki rzymskie, ktdrzy in vocali musica [w wokalnej muzyce] wiersze
in laudem [na chwate] Krélewica J.Mci i jego szczedliwej ekspedycyi przeciw-
ko poganom uczynione reprezentowali. Oboje to excellens [wy$mienite] bylo:
i wiersze, i muzyka [...]. Autor wierszéw byt monsignor Ciampola, czlowiek
godny i uczony, [...] a muzyk¢ komponowat Tedescino, ktdry sobie parem in
ea arte [rbwnego w tej sztuce] w Rzymie nie ma''.

Giovanni Ciampoli (1589-1643), papieski sekretarz dei brevi segre-
ti, byl poeta wylansowanym przez Querenghiego i zarekomendowanym
przezen ojcu $wictemu. Kantata dramatyczna, zatytutowana La vitroria del
Principe Viadislao in Valachia (opublikowana dopiero po $mierci autora'?),
stanowita bodaj najznaczniejszy poetycko-muzyczny panegiryk na czes¢
Wazowicza: opiewata zwycigstwo chocimskie i wezesniejsze przewagi Wia-
dystawa nad Moskwa; wystgpowaly w niej m.in. chéry zotnierzy polskich
i tureckich, cato$¢ za$ wieliczyto pojawienie si¢ alegorii Nadziei (Speranza)
i $piew chdru rzymian stawiagcych pobyt Whadystawa w stolicy papieskiej’?.
Sam autor wspominat po latach:

Byto wielkim zaszczytem dla mych Muz, ze mogly przed nim otworzy¢ Kapitol
tryumfu w sali papieza, gdy to przez najtaskawszego Urbana zostalo mi zlecone
przygotowanie dlan deseru papieskiego stotu — tryumfalnej harmonii, ktéra

" Podréz krélewicza Wiadystawa Wazy..., s. 326. Zob tez: ibidem, s. 329-330.

2 G. Ciampoli, La vittoria del Principe Viadislao in Valachia, [w:] id e m, Rime
scelte, Roma 1666. A.S. Radziwitt podaje mylna informacje, jakoby owa kantate ,,sam Urban
utozyt” (Podréz krolewicza Wiadystawa Wazy..., s. 327).

3 Zob. K. Targosz-Kretowa, op. cit., s. 46. Muzyke do kantaty utozyt wzigty
kompozytor na stuzbie papieskiej, Johann Hieronymus (Giovanni Girolamo) Kapsberger

(1580-1651), zwany ,,Il Tedeschino” lub ,Il Tedesco della Tiorba”.
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na nowo miata przedstawi¢ jego uszom ucieczkg onych dwéch pokonanych
tyranéw'4.

Jest wielce prawdopodobne, ze przy okazji tego samego przyjecia na
pokojach papieskich réwniez Querenghi uraczyt krélewicza swoim faci-
skim pospasto.

Autorowi Carminis ad Urbem Romam, niewzmiankowanemu — o ile mi
wiadomo — w polskiej literaturze naukowej, nalezy si¢ tu krétki biogram.
Antonio Querenghi urodzit si¢ w 1546 roku w Padwie®. W padewskim
Studium odebrat staranne wyksztatcenie: wéréd jego mistrzéw byli m.in.
Carlo Sigonio (na jego zajeciach poznat miodego Torquata Tassa), France-
sco Robortello, Bernardino Tomitano, Sperone Speroni i lacopo Zabarel-
la. W 1571 roku uzyskal bakalaureat in utroque iure, w dwa lata pézniej
ukoriczyt réwniez studia teologiczne. Byt cztonkiem humanistycznych sto-
warzyszef — padewskiej Accademia degli Animosi (wraz ze Speronim i To-
mitanem), a takze Accademia degli Occulti w Brescii. Mtody Querenghi
uksztattowat si¢ wice, takze jako artysta, w duchu neoplatoriskiego herme-
tyzmu, ktéry nakazywat poecie tworzy¢ teksty labiryntowe i enigmatyczne,
na wylaczny uzytek waskiego grona uczonych egzegetéw'®.

Okoto 1578-1579 roku Querenghi przeniést si¢ do Rzymu, pozo-
stajac w sekretarskiej stuzbie u moznych kardynaléw — Flavia Orsiniego,
a nastepnie Ifigo de Avalos de Aragon; w rezultacie, jak sam pisat z go-
rycza w niewydanym dotad szkicu autobiograficznym pt. Reditus ad Ur-
bem z okoto 1600 roku, ,pigtnascie dtugich lat strawil, piszac listy pod
cudzym nazwiskiem””. W owych latach opublikowal szereg poematéw

taciriskich, m.in. jedno ze swych nielicznych dzietek zwiazanych z Polska

14 Furono tanto favorite le mie Muse, che poterono aprirgli un Campidoglio di tri-
onfo nella camera d’un pontefice, quando dal clementissimo Urbano mi fu commesso di
preparargli un pospasto della mensa pontificia in una trionfale armonia, che di nuovo gli
facesse visibile alle orecchie la fuga di quei due tiranni sconfitti” — cyt. za: K. Targosz-
-Kretowa, op. cit., s. 244-245.

> Informacje na temat twércy zaczerpnigto z monografii: U. Mo tta, Antonio
Querenghi (1546—1633): un letterato padovano nella Roma del tardo Rinascimento, Milano
1997.

16 Zob. ibidem, s. 40. W Accademia degli Occulti, ktérej emblemem byt Sylen z in-
skrypcja Intus, non extra |Wewnqtrz, nie na zewnqtrz], Querenghi nie przypadkiem wybrat
sobie wraz z emblemem przedstawiajacym jedwabnika przydomek /nricato (po wosku dost.
»pogmatwany”, przen. ,zawily”).

17 Zob. ibidem, s. 81-82.
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i Litwa: panegiryk ku czci nowo mianowanego kardynata Jerzego Radzi-
witla'®. Szczgécie usmiechneto si¢ dori wreszcie po elekgji Sykstusa V (1585
rok), od ktérego otrzymat prepozyture Swictych Schodéw (Scala Santa)
na Lateranie i ke6ry docenit jego talent poetycki — Querenghi w gronie in-
nych wybitnych nowotacinnikéw uswietnit pigcioma epigramami stawetna
impreze przeniesienia egipskiego obelisku na Watykanie na $rodek placu
$w. Piotra (1586 rok)®.

Lata 1597-1605 (jesli nie liczy¢ rocznego pobytu na parmeriskim dwo-
rze ksigzat Farnese®) spedzit w Padwie, gdzie otrzymal godnos¢ kanonika
i penitencjariusza miejscowej katedry. W swoim rodzinnym miescie byt
nadéwczas jedng z najwazniejszych postaci $rodowiska humanistycznego:
zwiazal si¢ z sodalicja Accademia dei Ricovrati, obracajac si¢ w kregu takich
znakomitodci, jak Cesare Cremonini, Galileo Galilei i Battista Guarini.
Jego prywatna biblioteka, liczaca nie mniej niz trzy tysiace wolumindw,
stala si¢ po $mierci wielkiego padewskiego bibliofila Gian Vincenza Pi-
nellego (1601) jednym z najwazniejszych ksiegozbioréw w Italii, celem
pielgrzymek humanistéw, miejscem ich spotkan i dysput?'. Jak pisat jeden
z jego akolitéw, Vincenzo Contarini: ,dom Querenghiego byt czyms$ w ro-
dzaju $wiatyni, stawnej i uczeszczanej przez uczonych, on sam za$ odpo-
wiadal wszystkim na podobieristwo wyroczni”*.

Wiosna 1605 roku humanista byt na powrét w Rzymie, przy kurii
Pawta V, dla ktbrego stat si¢ wkrétce jednym z najblizszych wspétpracow-

8 A.Querenghi, In cardinalatum illustrissimi principis episcopi Vilnensis, Bononiae
1584, egzemplarz w Biblioteca Casanatense w Rzymie, sygn. Vol.Misc.1472.7. Dzietko
nieznane Estreicherowi, nienotowane réwniez przez Ciampiego. Poemat (pod zmienionym
tytutem: [ cardinalatum Radzivili) otwiera ks. I ostatniego rzymskiego wydania zebranych
dziet taciriskich Querenghiego (Hexametri carminis libri sex, Romae 1629, s. 28-32), zamyka
ja natomiast przedruk Ad Urbem Romam (ibidem, s. 49-51). Pozostate polonica w zbiorze
to panegiryk na cze$¢ Jana Zamoyskiego (Honoris Templum. Ad Ioannem Sarium Zamoscium
Magnum Poloniae Cancellarium — ibidem, s. 94-95) oraz epigram do Abrahama Bzowskiego
(Ad Abrabamum Bzovium — ibidem, s. 193).

Y Carmina a variis auctoribus in obeliscum conscripta, Romae 1587, s. 55-57.

Po latach padewczyk odwdzigezy si¢ swemu mecenasowi Ranuccio Farnesemu,
dedykujac mu swoje zebrane dzieta whoskie: Poesie volgari, Roma 1616.

2 Zob. U. Motta, La biblioteca di Antonio Querenghi. Leredita umanistica nella

cultura del primo Seicento, ,Studi secenteschi” 2000, s. 177-283.

22

20

»[...] erat [...] Quaerengi domus templum quoddam eruditorum celebre ac frequens,
ipse quasi oraculum omnibus respondens” — V. Contarini, Variarum lectionum liber,
Venetiis 1606, s. 118. Cyt. za: U. M o t t a, Antonio Querenghi..., s. 193.
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nikéw: otrzymal funkcje papieskiego sekretarza osobistego (cubicularius),
papieskiego pratata, wreszcie referendarza obydwu Sygnatur. Funkcje te
petnit nieprzerwanie w czasie pontyfikatu Grzegorza XV (1621-1623)
i Urbana VIII (od 6 VIII 1623). Z papiezem-Cyceronem, mecenasem poe-
tow i artystow?, zwigzal si¢ Querenghi najblizej, pozostajac u jego boku az
do wiasnej $mierci. Zmart 1 IX 1633 roku w wieku 87 lac.

»Tam gdzie byl Querenghi, poza literatura nie byto innego tematu do
rozmowy” — pisal o nestorze rzymskich humanistéw Gian Vittorio Rossi*.
Przyjaciela Urbana VIII wychwalat Torquato Tasso®, za$ Sforza Pallavicino
uczynit go jednym z gtéwnych rozméwcédw swego znakomitego neopla-
toriskiego dialogu Del bene (1644). To wiasnie Pallavicino zdobyt si¢ na
trzezwa oceng warsztatu poetyckiego swego dawnego mistrza:

Komponowat swe wiersze, zaréwno faciriskie, jak i toskariskie, w stylu oschtym
cokolwiek i kostycznym, zdrowym raczej niz zywym, czystym nadzwyczaj,
cho¢ nie zanadto bogatym. I cho¢ pod wieloma wzgledami styl ten zastuguje
na pochwale, to na pewno nie na podziw — tyle ze w niczym nie mozna go zga-
ni¢. Dlatego wiersze te aprobowano raczej niz czytano i sa one zaprzeczeniem
owej poezji, ktéra winna sprawiaé, bySmy brwi unosili ze zdziwienia®.

Zdeklarowany przeciwnik Marina i barokowego konceptyzmu, Que-
renghi preferowat sucha, klasyczna erudycje (jego poezja czerpie przede
wszystkim ze styleméw wergilianiskich i lukrecjaniskich), potaczong z neo-
platoriskim naciskiem na semantyczng gravitas. W rezultacie jego teksty —
taciniskie w szczegdlnosci, z labiryntows sktadnia, ktéra czyni z nich istne

» Zob. np. M. Fumaroli, ,Cicéron Pape”: Urbain VIII et la seconde Renaissance
romaine, [w:] idem, Lige de [¢loguence. Rhétorique et ,res litteraria” de la Renaissance au
seuil de 'époque moderne, Genéve 1980, s. 202-226.

2 Ubi ipse aderat, nullus erat sermo nisi de litteris” — G. V. Rossi [Janus Nicius
Erythraeus], Pinacotheca imaginum illustrium doctrinae vel ingenii laude virorum, Coloniae
Agrippinae 1643, s. 64. Cyt. za: U. Mo t t a, Antonio Querenghi..., s. 92.

» ,Quis te Parnasso quaerat, vel quaerat Olimpi, / o decus Aonidum, o decus
Ausonidum?” — cyt. za: ibidem, s. 106.

% Componeva egli nondimeno, come dimostrano le sue poesie latine e toscane,
con uno stile alquanto smilzo ed asciutto, pilt tosto sano che vigoroso, pulitissimo ma non
ricchissimo, ed in cui molto ¢ da lodare, ma poco altro da ammirare, se non che nulla
vi si possa rinvenir da riprendere. Sono elle state percid pili tosto approvate che lette,
e lisperienza in loro ha mostrato quanto sia vero [...] che la poesia ¢ obligata di fare inarcar
le ciglia” — S. Pallavicin o, Del bene libri quattro, Roma 1644, s. 17.
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rebusy domagajace si¢ uczonej egzegezy — cechuje ,wyrafinowany, krysta-
liczny chtéd”™.

Ad Urbem Romam stanowi znakomity przyklad stylistycznej maniery
Querenghiego. Maniery, ktdrej rezultatem —w kontekscie panegirycznym —
jest jaskrawo widoczny w przerafinowanych heksametrach rzymsko-pa-
dewskiego humanisty hiatus pomi¢dzy dwoma niedajacymi si¢ pogodzi¢
tekstowymi (a wigc w swej istocie jezykowym) faktami. Pomiedzy faktem
dyskursu historycznego i faktem wygenerowanym w ramach antykizujaco-
-konwencjonalnej, spetryfikowanej, panegirycznej hiperboli. Pomiedzy
Whadystawem Zygmuntem, keéry wycofal si¢ jak niepyszny spod Moskwy
i wit si¢ z bélu w chocimskim namiocie, a nowym Herkulesem, gromia-
cym zagrazajace cywilizacji Zachodu schizmatycko-pogariskie monstra.

Podstawa wydania byt druk:

[antykwa:] ANT. QVAERENGI | V. S. REFEREND. | ET S. D. N. |
VRBANI VIII. | PONT. MAX. | PRAELATT DOMESTICI | CARMEN
AD VRBEM | ROMAM | IN ADVENTYV SERENISS. | VLADISLAI |
POLONIAE PRINCIPIS | [ozdobnik drukarski] | ROMAE | Ex Typo-
graphia Andreae Phei. MCXXV | [kursywa:] Superiorum permiflu. — 2°.
K.nlb. 8.

Wydawcy znane sa dwa egzemplarze pierwodruku. Kompletny znaj-
duje si¢ w klocku ze zbioréw Biblioteca Casanatense w Rzymie, sygn. Vol.
Misc.1504.5. Carmen ad urbem Romam zajmuje tu pierwszych pig¢ stron
(k. tyt. + 3 strony). Nastgpuje po nim propemptikon Querenghiego Ad
Franciscum Barberinum [...] in Gallias proficiscentem (w roku 1625 kar-
dynat Francesco Barberini, nepot Urbana VIII, udal si¢ z delikatng misja
dyplomatyczng do kardynata Richelieu), wreszcie anonimowe elogium
proza (inc.: ,At te, Antoni Quaerenge, clarissimum urbis nostrae sidus”),
zaczerpnigte — jak si¢ wydaje — z opublikowanego w tym samym roku an-
tykwaryczno-historycznego dzieta padewskiego przyjaciela Querenghiego,
Lorenza Pignorii (Le origini di Padova, nelle quali si discorre dell antichita,
deglabitatori, delle memorie illustri della citti e della provincia tutta, Padova
1625, s. 142-144).

Drugi egzemplarz (jedyny znany Ciampiemu i Estreicherowi) przecho-
wywany jest w Mediolanie (Biblioteca Ambrosiana, sygn. R 115 sup./10,

¥ U. Mo tta, Antonio Querenghi..., s. 330-331.
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k. 202r.—203r.); pozbawiony jest on karty tytutowej. Dwie karty iz 2°, pod
wzgledem typograficznym identyczne z kartami egzemplarza rzymskiego,
zostaly wszyte wraz z szeregiem drukéw ulotnych i wierszy pod koniec
liczacego 230 kart kodeksu rekopismiennego z lat 1570-1601. Kodeks
ten, zredagowany zapewne w Wenecji i zawierajacy w wigkszosci pisma
w jezyku greckim (m.in. Oracula Leonis — poemat przypisywany cesarzo-
wi bizantyjskiemu Leonowi VI Filozofowi, Plutarchi variae lectiones, Liber
tacticus cesarza Konstantyna VII Porfirogenety), nalezal do padewskiego
luminarza i bibliofila Gian Vincenza Pinellego (1535-1601) — w 1608
roku trafit wraz z pokaZng kolekcjg manuskryptéw do Ambrozjany. Na
prawym marginesie k. 202r. nad tytutem utworu Querenghiego widnieje
notatka, sporzadzona najpewniej r¢ka Sebastiano Ciampiego: ,,anno 1625.
v. Torrigio Le Sacre Grotte p. 2067, odnoszaca si¢ do obszernej wzmianki
na temat wizyty krélewicza Wiadystawa w Bazylice $w. Piotra na Waty-
kanie w dziele Francesca Marii Torrigia pt. Le sacre Grotte Vaticane, cioé
narratione delle cose pity notabili che sono sotto il pavimento della Basilica di
S. Pietro in Vaticano in Roma (Roma 1635, s. 206-208)%.

2 Panegiryk Querenghiego zostat przedrukowany (z bfedem w w. 65: ,, Aeterna meritae”
zamiast: ,Aeternum merita’) w ostatnim wydaniu zebranych wierszy taciriskich padewsko-
-rzymskiego humanisty: Hexametri carminis libri sex, Romae 1629, s. 49-51. Wydawca
korzystal z egzemplarza nalezacego do Biblioteca Nazionale Braidense w Mediolanie, sygn.
Coll. 25.13.G.18.
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Ad urbem Romam
in adventu Serenissimi Vladislai, Poloniae Principis
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Threicii terrorem hostis clarumque triumpho
bis domiti iuvenem Moschi iam laeta tueris,
optasti quod, Roma, diu, fruerisque benigno
principis affatu et sublimi in fronte refulgens
nobile tot regum specimen veneraris avorum.
Hic, placido cunctos qui nunc mitissimus ore
allicit et veteris sacra urbis templa pererrans
coelestis tecum vitae pius excolit artes,

hic saevae in medio nuper discrimine pugnae
innumeras equitum contra peditumque catervas
tela — ferox — inimica volans per densa ruensque
ingentem ferro caesorum stravit acervum

et pavidae dare terga fugae crudele minantem
Sarmatico exitium regi populisque tyrannum
compulit ac turpes Byzanti in mollibus hortis
inter semiviros latebras optare ministros.

Nec, si vera canunt vates rexque altus Olympi
annuit, hoc nostro decus indelebile saeclo
sperandum ductore alio florentia quondam
regna Asiae Graiasque urbes, Solymamque sacrumque
Iordanem et magni felicia saxa sepulcri

asserere antiquos in libertatis honores

et veri superum cultus extendere fines.

Hos lactos rerum eventus, haec publica vota
pontificum venerandus apex, regni una Latini
spes, agitans mente Urbanus venientis honori
terrarum non parcus opes coelique profudit.
Necdum etiam tribuisse putat se ingentibus aequa
promeritis, teneros illi quae gesta per annos
dum subeunt, animumque invictum observat et altae
conscia virtutis prodentes pectora voces.

Iamque nequit dulci expleri sermone loquentis
et cupidus narrantem audit modo bella secundis
magno exhausta patri superis repetitaque prisci
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imperii iura in populos, urbesque receptas,

et modo parta sibi metuendo ex hoste trophaea,
vel tumidas armis cum Volgae exterruit undas,
addidit et sceptris — victor — nova regna paternis,
vel malefida tuos cum per Moldavia campos
obicere Osmani se immensis viribus ausum
servatam laetum in patriam celebremque revexit
gloria quae celso in labaro Crucis alta pependit —
audit facundo et tacitus dependet ab ore.

Tum longos meditata dies in magna vicissim
consilia et sensus admissum ducit in imos

inque operum partem tanta vocat indole dignam.
Nec se oneri non ille parem, cum tempora poscent,
offeret aut sacri pia principis omina fallet.

Interea patrias remeare, invitus, ad arces

cogitur et gratis Latii decedere terris.

Tu, breve laetitiae tempus quodcumque fugacis
restat adhuc, rape, Roma, abitum solata propinquum,
vocibus et faustis cursum comitator euntis!

I, decus Europae eximium, nec fortibus ausis,
nec recti studio ac iusti minor Hercule princeps!
Te vitae in bivio florentis tramite frustra,
dulcibus aggressa illecebris, deterruit alto
Virtutis durae ascensu malesuada Voluptas,

te quoque bisseni manet inclyta fama laboris.

I, felix fortique doma monstra impia dextra,

mox ubi, pontifice a magno terraque marique
militiae impositus sacrae, victricibus armis
fregeris eoas acies orbique timendum

occiduo dira immanem feritate draconem.
Aecternum merita in terris ornabere laude!

Vastae humeros olim pressus quod pondere molis,
astrigerum magni qui sustinet aetheris axem,
Ausonius verum te Alcidem senserit Atlas!

Sublikacia p
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Do miasta Rzymu
na przyjazd Najjasniejszego Wiladystawa, Krélewicza Polskiego

Postrach trackiego wroga, mlodzierica stawnego tryumfem
nad Moskwa dwakro¢ pobitg — oto po dlugim czekaniu
dzi$ goscisz, Rzymie radosny! I juz si¢ cieszysz uprzejma
wymowg ksigcia, i kornie przed czofem si¢ klonisz wyniostym,
5 na keérym blyszczy szlachetna ozdoba krélewskich pradziadéw.
Ten, co dzi§ tak fagodnie i z takim pogodnym obliczem
zjednuje wszystkich, co krazac po miasta $wictych przybytkach,
zaprawia si¢ z toba poboznie do niebieskiego zyworta,
wezoraj wiréd niebezpieczenistw, w srogiego boju zamecie
10 na niezliczone zastgpy pieszych, na chmary konnicy
prac, lecac — straszliwy — wérdd gestych wrogich pociskéw,
mieczem ziemig zadcielal rosnacym stosem zabitych,
az do panicznej ucieczki rzucit si¢ 6w, keéry grozit
zgubg krélowi Sarmatéw: 6w tyran nad narodami
15 za jego schronil si¢ sprawa w rozpustne ogrody Bizancjum,
w swoje nikczemne kryjéwki posréd ustuznych eunuchéw.
A jesli wieszcza, prawdziwie poeci, a wladca Olimpu
przyzwoli, owego naszego wieku wieczysta ozdoba,
jak tuszy¢ mozna, niebawem z niebios odbije pomoca
20 kwitnace ongi$ krélestwa Azji i greckie miasta,
i Jeruzalem, i $wiety Jordan, i szczgsne kamienie
wielkiego grobu, dawniejsza cze$¢ im i wolnos¢ przywréci,
a wiary jedynie prawdziwej szeroko rozpostrze granice.
Blogostawione te wrdzby, calego $wiata modlitwy
25 wazac w sobie czcigodny kaptan najwyiszy, jedyna
nadzieja tacifiskiej wspdlnoty — Urban, daréw nie szczedzi,
tych ziemskich i tych, co od niebios, by godnie uczci¢ przybysza.
A przy tym wie, ze nieréwnie malo znaczg te dary
wobec zastug niezmiernych tego, co w latach tak mtodych
30 rzeczy tak wielkich dokonal, wigc ducha nieztomnos¢ dostrzega,
szlachetno$¢ serca, co w stowach pelnych cnoty pobrzmiewa.
I weiaz si¢ nasyci¢ nie moze stodka ksiazecia wymowa,
wicc stucha chciwie powiesci o wojnach, ktére z pomoca
przychylnych niebios prowadzit dla swego wielkiego ojca,
35 albo jak prawa dawnego cesarstwa przywrécit narodom,
jak miasta odzyskal, jak z wroga strasznego wziat tupy bogate,
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40

45

jak swym or¢zem przerazit fale Wolgi wezbrane

i pod berto ojcowskie poddat nowe krdlestwa,

lub jak przez twoje, Motdawio, zdradliwe przeprawit si¢ pola
i wazyt si¢ stana¢ naprzeciw tak licznym wojskom Osmana,
by w szczgsnej stawie powréci¢ do ocalonej ojczyzny,

za sprawg Chwaly najwyzszej, ktéra od Krzyza zawista.

Wigc stucha i milezy, i niemal warg si¢ wymownych uczepia.
Potem mu papiez wyjawia swe najtajniejsze zamysly,

wielkie i snute od dawna plany ksieciu odstania,

w kedrych powierzyt mu role godna tak meznej natury.

Ow za$ przyrzeka ten cigiar wzia¢ na swe barki w potrzebie

i — namaszczony na wodza — nadziei papieza nie zawie$¢.
Tymczasem jednak juz musi — niechgtny — w ojczyste dziedziny

50 powrdci, zostawié za sobg powabna latyriska kraing.

55

Ty, Rzymie, chwilami radosci, gdy czas chyzo ucieka,

wesel si¢, p6ki mozesz! By rychly mu odjazd ostodzi¢,
radosnym $piewem odprowadz w daleka drogg pielgrzymal!
W drogg, ksiaze, Europy chlubo prze§wietna, w uczynkach
meznych, w sprawiedliwosci réwien Herkulesowi!

Ciebie na zycia mlodego rozdrozu na prézno sig stara
stodkim pochlebstwem przywabi¢ Rozkosz, zta doradczyni,
niezdolna zawréci¢ cig z drogi, co stromo pnie si¢ ku Cnocie,
ciebie, co takze si¢ wstawisz po dwakro¢ sze§cioma pracami!

60 W drogg! Mocarna prawica okrutne ujarzmiaj potwory!

A kiedy najwyizszy ci¢ kaptan na czele $wigtych zastgpéw
postawi, na ziemi i morzu — péjdziesz, zwycigskim or¢zem
wojska Wschodu zdruzgoczesz i zdepczesz gtowg strasznego
smoka, przed sitg ktérego $wiat caly Zachodu truchleje.

65 Tak zastuzong na wieki stawg si¢ wszgdzie okryjesz!

A ten, ktory dotad swe barki ugina pod $wiata zwaliskiem,
ten, na ktérego ramionach wiruje gwiezdny nieboskton,
auzoniski Atlas rozpozna prawego w tobie Alcyde!
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OBJASNIENIA

w. 1 Threicii ... hostis|| trackiego wroga— antykizujacy epitet ,tracki” w odniesie-
niu do Turkéw, czesty w poezji nowolaciriskiej.

w. 2 bis domiti ... Moschi || Moskwaq dwakroé pobitq — wzmianka o dwukrotnym
tryumfie nad Moskwa odnosi sie do zbrojnych staran Wiadystawa o tron caréw.
Juz w 1606 roku poset Dymitra Samozwarca, Iwan Bezobrazow, wysunat w imie-
niu bojaréw propozycjg osadzenia krélewicza na tronie caréw. 27 VIII 1610 roku
hetman Stanistaw Zétkiewski podpisat uktad, na mocy ktérego bojarzy zgodzili
si¢ przyja¢é Wazowicza jako cara. Plany spelzly na niczym: w Moskwie wkrétce
wybuchlo powstanie, zakoriczone 7 XI 1612 roku kapitulacja garnizonu polskiego
na Kremlu. Kolejng wyprawe po czapke Monomacha podjat juz krélewicz samo-
dzielnie, wyruszajac 5 IV 1617 roku z Warszawy na czele swych wojsk. Rzekome
tryumfy tej ekspedycji ograniczaly si¢ w istocie do zajecia bez walki w pazdzierniku
1617 roku Dorohobuza i Wiazmy. Przezimowawszy w Wiazmie, w czerwcu 1618
roku wyruszyt Whadystaw w strong Moskwy. Préby zdobycia Borysowa, Mozajska
i Moskwy zakoriczyly si¢ fiaskiem. Po dtugich pertraktacjach 3 1 1619 roku pod-
pisano rozejm w Deulinie (Dywilinie). Rzeczpospolita zapewnita sobie co prawda
kontrolg nad smolefszczyzna (wlaczong do Wielkiego Ksigstwa Litewskiego) oraz
ziemig czernihowska i siewierska, a prawa krélewicza do carskiego tronu pozostaly
formalnie nienaruszone, jednak wynik wyprawy przekreslal nadzieje Wiadystawa
na moskiewskie wladztwo.

w. 15 Byzanti in mollibus hortis || rozpustne ogrody Bizancjum — Bizancjum tu
w znaczeniu Stambutu, stolicy imperium osmariskiego. Por.: , Turreisque Byzanti
probrosis / Concanus assonuisset armis” (M.K. Sarbiewski, Lyr. 1,15, 15-16).

w. 20 Solymamque || Jeruzalem — Yac. Solyma -orum lub Solyma -ae, zamiast
Hierosolyma -orum na okreSlenie Jerozolimy.

w. 20-21 — papiez Urban VIII snut plany walnej wyprawy krzyzowej przeciw
Turcji. Wedtug relacji A.S. Radziwilta: ,Na nast¢pnej mszy [19 1 1625] przypasat
papiez Krélewicowi miecz poswiecony. Przyktadem Urbana II, zamyslajac o woj-
nie przeciwko Turkom, chciat papiez zaprosi¢ innych kréléw i ksiazat, a krélewica
chcial mie¢ najwyzszym wodzem tej wyprawy; ksiecia sabaudzkiego Pawta chciat
mianowa¢ admiralem. Lecz wszystkie te projekta na niczym spelzty” (Podrdz kréle-
wicza Wiadystawa Wazy..., s. 327-328).

w. 26 Urbanus || Urban — Urban VIII (Maffeo Barberini, 1568-1644), papiez
od 1623 roku.

w. 33-40 — relacjonowane papiezowi przez Wiadystawa wydarzenia dotycza
wojen z Moskwa (zob. objasn. do w. 2) oraz obrony Chocimia (2 IX-9 X 1621).

w. 37 cum Volgae exterruit undas || przerazit fale Wolgi wezbrane — panegiryczna
przesada kaze Querenghiemu widzie¢ zwycieskie wojska Wtadystawa nad brzega-
mi Wolgi, gdy w rzeczywistoéci dotarly one jedynie pod Moskwe.
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w. 39 tuos cum per Moldavia campos || przez twoje, Motdawio, ... pola — twierd-
za chocimska lezy na prawym, wéwczas moldawskim brzegu Dniestru. Nb.: po
dzi$ dziei okoliczni mieszkaricy stosuja dla brzegéw Dniestrowych nazwy polskyj
i moldavskyj bereh.

w. 40 Osmani || Osmana — Osman 11 (1604-1622), syn Ahmeda I, sultan
od 1618 roku, wkrétce po bitwie chocimskiej zamordowany przez whasnych
janczaréw w wyniku przewrotu patacowego.

w. 42 in labaro Crucis || od Krzyza zawista — labarum byt to czworokatny pur-
purowy sztandar legionéw cesarstwa rzymskiego z orlem symbolizujacym Jowisza.
Od czasu bitwy Konstantyna Wielkiego z uzurpatorem Maksencjuszem, gdzie
moc Krzyza zostata w cudowny sposéb potwierdzona, labarum, czyli sztandar
naczelnego wodza (etymologia niepewna: od lac. laurus — ,zwycigski” lub celt.
labaron — ,mébwiacy”; por. gr. staurdu trdpaion — ,zwycigski znak krzyza’), stat
si¢ symbolem chrze$cijariskich cesarzy Rzymu. Wedtug Laktancjusza (Morz. persec.
44) oraz Euzebiusza z Cezarei (Vita Const. 1,28-31) wojsko Konstantyna ruszyto
z nim do boju. Na dlugim drzewcu, zwiericzonym zlotym wiericem laurowym
z chryzma (gr. chrismon), czyli monogramem Chrystusa, umieszczono poprzecz-
ne ramig, tworzac w ten sposéb znak krzyza. Chryzma skomponowana zostala
z dwéch pierwszych liter imienia XPISTOS — Christds (X — chi, oraz P — rho),
w ten sposéb, aby litera P przechodzila przez $rodek litery X. Na poprzecznym
ramieniu zawieszano drogocenng tkaning (gr. ozhdne, tac. vexillum). Por. Sozomen
(Hist. Eccl. 1,4): ,Cesarz [...] polecit biegtym artystom, by uzywajac ztota i drogo-
cennych kamieni, przerobili znak zwany u Rzymian labarum, nadajac mu symbo-
liczng postaé krzyza. Ten sztandar bojowy tym bardziej byt czczony niz wszystkie
inne, ze tradycyjnie zawsze poprzedzat cesarza i odbierat od zolnierzy przepisowe
honory wojskowe. [...] Konstantyn [...] chcial, azeby zolnierze, nieustannie majac
go przed oczyma i okazujac mu cze$¢, odzwyczajali si¢ stopniowo od tradycyjnych
kultéw, a za jedynego uwazali tego Boga, ktdrego czci cesarz, zdajac si¢ na Jego
przewodnictwo i pomoc w walce przeciwko nieprzyjaciotom” (przetl. S. Kazikow-
ski).

w. 54—68 — poréwnanie Wiadystawa do Heraklesa. W twérczosci Querenghiego
nie jest to przypadek izolowany: wokét motywu Heraklesa — mitycznego antenata
rodziny d’Este — ogniskuje si¢ pochwata ogrodéw zatozonych przez Alessandra
d’Este w Tivoli, jawiacych si¢ jako ogréd Hesperyd: Nympha Tiburs in Estensium
Principum hortis hydraulici organi modulatrix (A. Querenghi, Hexametri car-
minis libri sex..., s. 25-26). Zob. tez objasnienia do w. 68.

w. 56-58 — przypowies¢ o Heraklesie na rozdrozu wywodzi si¢ z jedne-
go z zaginionych dziet Horai (Okresy zycia) atefiskiego sofisty Prodikosa z Keos
(V w. p.n.e.), a rozpowszechnit ja Ksenofont w Apomnemoneiimata (Wspomnienia
o0 Sokratesie 2,1,21-34). Mlodemu Heraklesowi zastanawiajacemu si¢ nad wybo-
rem drogi zycia ukazuja si¢ dwie kobiety, Cnota i Nieprawos¢. Wystuchawszy ich
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argumentéw, heros wybiera trudng i pelng wyrzeczeri droge Cnoty, wiodaca ku
nie$miertelnej stawie (zob. Ksenofont, Pisma sokratyczne: Obrona Sokratesa. Wspo-
mnienia o Sokratesie, Uczta, przel. L. Joachimowicz, Warszawa 1967, s. 76-81).
Czgsto odwolywali si¢ do przypowiesci autorzy starozytni (np. Cic., De officiis
1,118) i nowozytni humaniéci (np. Petrarka, De vita solitaria 1 4,1 i 11 13,4).
Motyw Heraklesa na rozdrozu byl takze popularny w malarstwie renesansowym,
por. np. Ercole al bivio pedzla Gerolamo di Giovanni di Benvenuto (1470-1524,
Galleria G. Franchetti alla Ca d’'Oro w Wenecji) czy Annibale Carracciego
(ok. 1596, Museo di Capodimonte w Neapolu).

w. 60 fortique doma monstra impia dextra || mocarng prawicq okrutne ujarzmiaj
potwory — aluzja do prac Heraklesa pogromcy potworéw: lwa nemejskiego, Hydry
lernejskiej, dzika erymantejskiego, ptakéw stymfalijskich i tréjglowego psa Cer-
bera. Impia monstra moze tez oznaczaé w tym kontekscie ,bezbozne potwory”,
tj. wrogdw chrzescijaristwa.

w. 64 draconem || smoka — aluzja do stugtowego smoka Ladona strzegacego
zlotych jablek w gaju Hesperyd, symbolizujacego tutaj imperium osmanskie.

w. 68 Ausonius verum te Alcidem senserit Atlas || auzoriski Atlas rozpozna prawego
w tobie Alcydg — Herakles (zwany tu zgodnie z antykizujaca konwencja Alcyda —
wnukiem Alkajosa) wzial na swoje barki nieboskton, by dzwigajacy go tytan Atlas
moégl przynies¢ jablka z ogrodu Hesperyd. Epitet Ausonius moze oznaczaé zaréw-
no ,zachodni”, jak tez ,italski” (Ausonia w literaturze klasycznej oraz u poetéw
nowolaciriskich byta synonimem Italii, por. np. Verg., Aen. 3,477: ,ecce tibi Auso-
niae tellus”). Wiadystaw jawi si¢ tu jako zbawca Italii i catego $wiata Zachodu lub
ma wzigé na swoje barki ci¢zar §wiata spoczywajacy dotad na ramionach italskiego
Atlasa — papieza Urbana.

Ostatni heksametr pobrzmiewa echem przypisywanej Senece Mtodszemu tra-
gedii Hercules Oetaeus (Herkules na Ecie, w. 1907-1908): ,,dum stelligeri vector
Olympi / pondere liber spiravit Atlans”, keéra Querenghi imitowat juz w pochwale
pontyfikatu Klemensa VIII. Papiez jawit mu si¢ — niczym senecjariski Herakles —
jako ,pogromca potworéw niosacy pokéj $wiatu” (,domitor [...] ferarum / orbis-
que simul pacator”, Hercules Oetaeus, w. 1989-1990).




O AUTORACH

DR ANNA KOCOT - asystent w Katedrze Edytorstwa i Nauk Pomoc-
niczych UJ. Jej zainteresowania naukowe obejmuja edytorstwo naukowe
i histori¢ dawnej ksigzki. Tytut doktora nauk humanistycznych uzyskata
na podstawie przygotowanej pod kierunkiem prof. UJ dr. hab. Janusza
Gruchaly rozprawy pt. Ksztaft typograficzny szesnastowiecznych drukéw
krakowskich — oficyny Floriana Unglera i Macieja Wirzbigty, ktéra zdo-
byla wyréznienia w konkursie o Nagrody Miasta Krakowa (2012) oraz
w III edycji Konkursu PTWK im. Leona Marszatka (2012). Jest autorka
i wspotautorka naukowych edycji piesni z polskich kancjonatéw szesnasto-
wiecznych, m.in. Piesni z kancjonatéw Jana Seklucjana (1547, 1550, 1559)
oraz z réznych drukéw ok. 1554—ok. 1607, przygotowali do wydania A.
Kocot i P. Pozniak, Krakéw, Musica lagellonica. 2012 (Hymnorum Polo-
niae Antiquorum Corpus, vol. 1). Od wielu lat wspdlpracuje takze z wy-
dawnictwami krakowskimi i pozakrakowskimi jako redaktor oraz thumacz
literatury naukowej, popularnonaukowej i duchowe;j.

DR HAB. JAKUB NIEDZWIEDZ — adiunkt na Wydziale Polonisty-
ki UJ. Zajmuje si¢ kulturg literacka Wielkiego Ksigstwa Litewskiego oraz
uzyciem pisma w Rzeczypospolitej XVI-XVIII wicku. Wazniejsze publi-
kacje: Niesmiertelne teatra stawy. Teoria i praktyka twirczosci panegirycznej
na Litwie w XVII-XVIII w. (Krakéw 2003); Kultura literacka Wilna 1323—
1655. Retoryczna organizacja miasta (Krakéw 2012). Wraz z Eugenija
Ultinaité wydat Bukolikos arba piemeny eilés apie Vilniy X eklogy (Vilnius
2002), za$ z Radostawem Grzeskowiakiem Emblematy Mikotaja Mieleszki
(Warszawa 2009). Redaktor naczelny ,, Terminusa”.

DR JAKUB KORYL - doktor nauk humanistycznych (2012). Laureat
Nagrody Prezesa Rady Ministréw za pracg doktorska Erazmianizm w pol-
skiej kulturze literackiej XVI wieku. Odbyt studia magisterskie na Wydziale
Polonistyki UJ oraz w Instytucie Filologii Klasycznej U]J. Zainteresowania
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naukowe: historia intelektualna wezesnej nowozytnosci, historia pojg¢, te-
ologia protestancka i filozofia niemiecka XX wieku, epistemologia nauk
humanistycznych.

DR GRZEGORZ FRANCZAK - filolog klasyczny i polonista, adiunkt
na Uniwersytecie w Mediolanie, wyktadat literature polska takze na uni-
wersytetach w Udine i Lecce. Autor rozprawy Vix imitabilis. La Griselda
polacca fra letteratura e cultura popolare (Krakéw 2006), wydawca tekstow
staropolskich (m.in. Kolgdy moskiewskiej Pawla Palczowskiego, Warszawa
2010). Ttumacz poezji tacifskiej (m.in. Katullus, Poezje wszystkie, Krakéw
2013) i nowotaciniskiej, a takze whoskiej (m.in. G. Leopardi, Nieskoriczo-
nosé. Wybor piesni, Warszawa 2000). Jego zainteresowania badawcze ogni-
skuja si¢ wokot strategii przedstawiania Innego oraz obcosci kulturowej
w literaturze staropolskiej, w szczegdlnosci w podrézopisarstwie i w teks-

tach propagandowych XVI i XVII wicku.
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